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SLEOWO WSTEPNE

Wroctawski Przeglad Teologiczny
30(2022) 2, 5-6
Wroctaw Theological Review

~Pokorny pracownik winnicy panskiej”
“A humble worker in the vineyard of the Lord”

d tych stéw rozpoczal si¢ pontyfikat Benedykta X VI, ktéry samego

siebie nigdy nie postrzegat jako ksi¢cia Kosciota, lecz raczej jako po-
kornego nastepce Swietego Piotra. Pigtego stycznia 2023 roku odbyt sie jego
bezprecedensowy pogrzeb. Zmarly papiez byl bowiem zegnany przez aktualnie
urzedujacego Ojca Swictego. Pozegnanie to miato do$¢ szczegdlny charakter,
poniewaz papiez zegnat nie tylko swojego poprzednika na Stolicy Piotrowej,
lecz takze jednego z najwickszych teologéw przetomu XX i XXI wieku.

W zyciu Josefa Ratzingera / Benedykta X VI splotto si¢ kilka powotan. Po
pierwsze, odszed! $wietny teolog, ktérego pragnieniem byto poznanie prawdy
o Bogu Jedynym, po drugie - stuga Kosciota, ktéry mimo dobrze zapowiadajacej
si¢ pracy naukowca/teologa w 1977 roku podejmuje zadanie postugi arcybiskupa
Monachium i Fryzyngi, przyjmujac hasto biskupie Cooperatores Veritatis. Do-
datkowo jako duszpasterz/arcybiskup w roku 1981 zostal mianowany prefek-
tem Kongregacji Nauki Wiary. Jeszcze w czasie pelnienia tej postugi wyjasnit
znaczenie obecnosci osiodtanego niedzwiedzia w swoim biskupim herbie. Tak
przywotal te stowa Arcybiskup Jézef Kupny, Metropolita Wroctawski, Wielki
Kanclerz Papieskiego Wydziatu Teologicznego we Wroctawiu, w czasie Mszy $w.

Zalobnej za Benedykta XVI:

zwierze nawiazuje do legendy o $w. Korbinianie, ktéremu w czasie podrézy do
Rzymu niedzwiedz rozszarpat konia. Swiety za kare dosiadt niedzwiedzia i kazat
mu zanie$¢ swdj dobytek do Wiecznego Miasta. Papiez zwrécit uwage, ze Bég
przeznaczyt go do tego, by w $wiecie ciaggna¢ wéz Stwércy. W Rzymie Swiety
uwolnit niedZzwiedzia i puscit go w niewiadomym kierunku. Jak pisat Benedykt XVI:
,Ja natomiast poniostem krzyz do Rzymu i wedruje z nim od do$¢ dawna ulicami
Wiecznego Miasta. Kiedy zostane zwolniony — nie wiem”. Wtedy nie wiedziat
jeszcze, ze w Rzymie pozostanie na zawsze.

DOI: 10.34839/wpt.2022.30.2.5-6 © Papieski Wydziat Teologiczny we Wroctawiu



6 Stowo wstepne

Droga Josepha Ratzingera / Benedykta X VI jest swego rodzaju wyznacz-
nikiem postugi kazdego teologa, ktéry zgtebia tajemnice Boga. Konieczna jest
niezwyktla pokora, ktéra nie tylko pcha do poznawania bardziej i glebiej Boga
w Tréjey Jedynego, lecz takze kaze podjaé zadania w Kosciele po to, by bronié
jego niezmiennych fundamentéw. Przywotam tu stowa homilii wygtoszone;j
w Pentling 22 sierpnia 1999 roku przez wéwczas jeszcze kard. Josepha Ratzingera:

Koéciot nie jest sklepem samoobstugowym, w ktérym kazdy wybiera sobie
to, co mu sie podoba, co uzna za jeszcze pasujace do dzisiejszych czaséw ido
przyjecia we wtasnym zyciu. Pismo Swiete nie jest supermarketem, z ktérego
mozna wybrac kilka towardw, ktére sie nam spodobaja, a reszte odrzucié, ale
jest objawieniem sie Boga, przez ktdére wskazuje On nam naszg droge. Jesli
tworzymy chrzescijanstwo wedtug wtasnego pomystu, to gubimy samg jego
istote, ktdra stanowi o tym, ze warto by¢ i trwaé w Kosciele.

Zadanie bycia wspétpracownikami prawdy, jak ujat to w swoim zawotaniu
Benedykt X VI, staje w szczegdlny sposdb przed teologami zwiazanymi ze $ro-
dowiskiem Papieskiego Wydziatu Teologicznego we Wroctawiu, a takze tymi
z calej Polski, jak i z zagranicy, ktérzy owoce swoich badan publikuja w kolejnym
numerze Wroctawskiego Przegladu Teologicznego w jego trzydziestym roku
istnienia. Zycze wszystkim naszym Czytelnikom owocnej lektury i nieustannego
wktadu w rozwéj naszego czasopisma.

Ks. Stawomir Stasiak
Redaktor naczelny
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The Infancy Canticles in Luke
Kantyki w ewangelii dziecinstwa wedtug swietego tukasza

ABSTRACT: The article focuses on the four canticles in Luke’s Infancy Narrative
(Magnificat, Benedictus, Gloria and Nunc dimittis) and puts a question about why
there is a passage from prose to poetry. The studies of the so-called inset psalms and
the research on the Psalter as a book led to a backward and a forward approach. The
former is that of intertextuality, showing how Luke’s canticles evoke texts of the Old
Testament. Alluding to Scripture, whose status as inspired and canonical text is a truth
that concerns the protagonists, the evangelist and also the recipients of the work, the
narrator invites the reader to accept that hymn as the Word of God for today. The
latter highlights “melodic lines” introduced by the canticles in the works of Luke
(Gospel and Acts). The four canticles are closely concatenated so as to become privi-
leged hermeneutical places for understanding the sense of the whole narrative. Why,
then, does Luke introduce his canticles? They underline their strongly anthropological
value and represent a response to the salvific event. This response participates in the
event itself because only through it is communicated the fullness of what the Lord
has performed, is performing and will perform in the future.

KEYWORDS: Magnificat (Lk 1:46-s5), Benedictus (Lk 1:68-79), Gloria (Lk 2:14),
Nunc dimittis (Lk 2:29-32), narrative criticism, intertexcuality

ABSTRAKT: Przedmiotem analizy w niniejszym artykule sg cztery kantyki
z Lukaszowej Ewangelii Dziecifistwa (Magnificat, Benedictus, Gloria oraz Nunc
dimittis). Autor stawia pytanie o przyczyne przejécia od prozy do poezji. W badaniach
nad kantykami (okreslanymi jako psalmy wstawione w tekst Ewangelii (ang. inset
psalms) oraz Psalterzem zastosowano dwa podejécia: historyczne oraz prospektywne.
W ramach pierwszego — intertekstualnego — przedstawiono, w jaki sposéb kantyki
Eukasza nawiazuja do natchnionych i kanonicznych tekstéw Starego Testamentu, wywi-
erajacych istotny wplyw na bohateréw, ewangeliste, a takze odbiorcéw dzieta. Narrator
zaprasza czytelnika do przyjecia ich jako Stowa Bozego na dzis. W podejéciu drugim
podkresla si¢ ,linie melodyczne” wprowadzone przez kantyki w dziele Eukaszowym
(Ewangelia i Dzieje Apostolskic). Cztery kantyki sg $cisle ze soba powiazane, stajac sie

DOI: 10.34839/wpt.2022.30.2.7-29 © Papieski Wydziat Teologiczny we Wroctawiu



8 Matteo Crimella

uprzywilejowanymi miejscami hermeneutycznymi dla zrozumienia sensu calej narracji.
Dlaczego zatem Eukasz wprowadza kantyki do testu Ewangelii? Podkreslaja one ich
antropologiczng warto$¢ i stanowia odpowiedz na wydarzenie zbawcze. Odpowiedz
ta staje si¢ czescia samego wydarzenia, poniewaz tylko przez nig przekazywana jest
petnia tego, czego Pan dokonal, dokonuje i bedzie dokonywat w przysztosci.

SEOWA KLUCZOWE: Magnificat (Ek 1,46-s55), Benedictus (Ek 1,68-79), Gloria
(Ek 2,14), Nunc dimittis (Ek 2,29-32), krytyka narracyjna, intertekstualnogé

A change of paradigm

n what is called his Infancy Gospel (cf. Lk 1:5-2:52), Luke the Evangelist

inserts into his narrative no less than four poetical compositions, namely, the
Magnificat, the Benedictus, the Gloria and the Nunc dimittis. The question is:
why? What is the meaning of these hymns within his account? It is an ordered
construction with a storyline where the various elements are linked in a com-
plex scheme. Why, then, does Luke insert these compositions? What does the
narrator intend to achieve by passing from prose to poetry?' What effect does
he aim to produce in the reader by means of this device?

Luke’s canticles have long been clearly identified, which is evidence that
the reader’s ear perceives the difference between narrative and poetry.” This
perception has been supported by the literary study which has identified
rhythmical stress, different syntactical constructions, rhymes and so forth.?
H. Gunkel in his book on literary genres assigned the genre of “hymn” to our
texts,” although with some variants. In his magisterial study of the literary
genres of the New Testament, K. Berger describes the Magnificat as a “song of

CL.J.-N. Aletti, Les passages néotestamentaires en prose rythmée. Propositions sur leurs fonc-
tions multiples, [in:] Les hymnes du Nouveau Testament et leurs fonctions. XXII congrés de
[ Association catholique frangaise pour I’ étude de la Bible (Strasbourg, 2007), Serie: Lectio
Divina 225, D. Gerber, P. Keith (¢dd.), Paris 2009, pp. 239-263.

It is enough to remember that, in many manuscripts of the Sepuagint (as also in the editions),
there is a book called Odee which is a collection of fourteen hymns used by the Church for
prayer. These hymns are taken from the Bible but not without some differences. Here is
the list (according to Rahlfs’ edition): Ode 1 (Ex 15:1-19), Ode 2 (Deut 32:1-43), Ode 3 (1 Sam
2:1-10), Ode 4 (Hab 3:2-19), Ode 5 (Is 26:9-20), Ode 6 (Jon 2:3-10), Ode 7 (Dan 3:26-45),
Ode 8 (Dan 3:52-88), Ode 9 (Lk 1:46-55,68-79), Ode 10 (Is 5:1-9), Ode 11 (Is 38:10-20),
Ode 12 (2 Chr 33:12-13,18-19), Ode 13 (Lk 2:29-32), Ode 14 (Gloria in excelsis Deo).

Cf.]. Irigoin, La composition rythmique des cantiques de Luc, “Revue Biblique” 98/1 (1991),
Pp- 5—50-

Ct. H. Gunkel, Einleitung in die Psalmen. Die Gattungen der religiosen Lyrik Israels, Serie:
Gottinger Handkommentar zum Alten Testament 2, Gottingen 1933, p. 33.



The Infancy Canticles in Luke 9

individual thanksgiving (individuelles Danklied),” the Benedictus as a “psalm
of thanksgiving (Dankpsalm),” which begins with a eulogia, and the Nunc
dimittis as a “prayer of thanksgiving before death (Dankgebet vor dem Tod);™®
the Gloria, on the other hand, would be a “doxology” which also carries within
itself an announcement of salvation.’

Not infrequently, the study of the Lucan canticles has become bogged down
in the quid and the guomodo, that is, the texts, the context, the intertextual
relations, the Old Testament echoes and so on.® Only in recent years has the
question arisen as to the cu7, that is, why there are canticles within the narrative.

The study of the biblical canticles (in the Old and New Testaments) has
changed its paradigm in step with the development of exegetical research. In the
middle of the 1970s, in a comprehensive and representative work, R.E. Brown
asked what lay behind the canticles. He hypothesised that the hymns were
pre-Lucan texts composed by Jewish Christians. He wrote:

Itis not farfetched then to suggest that Luke got his canticles from a somewhat
parallel community of Jewish Anawim who had been converted to Christianity,
a group that unlike the sectarians at Qumran would have continued to reverence
the Temple and whose messianism was Davidic.’

With the narrative analysis the heuristic criteria have changed so that current
synchronic research is no longer concerned with what lies behind the text but,
rather, its effect on the implied reader. A first focal point of this research takes
its cue from a question: why, within the narrative text (dominated by the rule
of the plot), are there four canticles which break the rhythm of the account
and are not essential for the plot? This is the nonvelle vague of studies which
has placed particular attention on psalms inserted into narratives (called inser
psalms):"° what is the point of their presence and what is the effect of the pas-

Sage fl‘om PrOSC to POCtrY?
> K Berger, Formen und Gattungen im Neuen Testament, Serie: UTB Yhealogie 2532,
Tiibingen—Basel 2005, p. 301.

K. Berger, Formen und Gattungen..., op. cit., p. 407.

Cf. K. Berger, Formen und Gattungen..., op. cit., p. 295.

Cf.S.C. Farris, The Hymns of Luke’s Infancy Narratives: Their Origin, Meaning and Signifi-
cance, Serie: Journal for the Study of the New Testament. Supplement Series 9, Shefhield 198s.
R.E. Brown, The Birth of the Messiah: A Commentary of the Infancy Narratives in the Go-
spels of Matthew and Luke. New Updated Edition, Sexie: The Anchor Yale Bible Reference
Library, New York et al. 1999, p. 352.

CL. JW. Watts, Psalms and Story: Inset Hymns in Hebrew Narrative, Serie: Journal for the
Study of the Old Testament. Supplement Series 139, Sheflield 1992; S. Weitzman, Song and



10 Matteo Crimella

The study of inset psalms has led to a deeper study of lyric poetry, that is, that
form in which the narrating I speaks of himself, quite different from epic poetry
where the poet sings of the deeds of others.” It enables the awareness of the
interior nature of the characters. Usually, in fact, the narrator is rather reticent
about unveiling the feelings, motives and intentions of the human characters
who take part in the plot. In lyrical poetry, instead, this personal world emerges
with great power to the extent that the reader perceives its breath. Moreover,
the reference to parts of the body — one thinks of the mouth, the heart, the eyes
(cf. Lk 2:30) rather than of the soul and the spirit (cf. Lk 1:46-47) — expresses the
warmth of the discourse, its fervour and its force. Furthermore, as J.-P. Sonnet
states, “[plar le biais du poeme, des thémes sont introduits, une ligne mélodique
est amorcée, un crescendo est f:squissé,”12 a crescendo that has along influence
over the narrative. It is not rare to find that plots subsequent to the canticle
represent a thematic elaboration of that hymn: there are no relations on the
historical level, but they do exist on the level of the account, and these must be
established and acknowledged by the reader. Precisely on account of its concise
nature, declamation in verse has “une qualité de mémorabilité (musicale) qui
échappe aux pouvoirs de la prose du narrateur” and so introduces a “tune” that
the reader can easily identify. Poetry, then, transcends the concrete situation
from which it flows. From the poem, the reader derives appeals to the present
which render him contemporary with the characters and render the characters
contemporary with the reader.

A second focal point of the research draws on the study of the Psalter as
abook.” As is well known, the canonical reading appreciates the order of the
psalms. If we apply this principle to Luke’s infancy canticles, we may ask if it
is possible to find in them any kind of concatenation,” thus grasping the unity
of the four components in their mutual links. Exemplary, from this point of

Story in Biblical Narrative: The History of a Literary Convention in Ancient Israel, Serie:
Indiana Studies in Biblical Literature, Bloomington—Indianapolis, IN 1997.

Cft.J.-P. Sonnet, “C'est moi qui, pour Yhwh, c’est moi qui veux chanter” (Jg 5,3). La poésie
lyrique au sein du récit biblique, [in:] Analyse narrative et Bible. Deuxiéme colloque inter-
national du RRENAB, Louvain-la-Neuve, avril 2004, C. Focant, A. Wénin (édd.), Serie:
Bibliotheca Ephemeridum Theologicarum Lovaniensium 191, Leuven—Paris—Dudley,
MA 2005, pp. 373-387.

J.-P. Sonnet, “Cest moi qui, pour Yhwh, c’'est moi qui veux chanter’..., op. cit., p. 378.

J.-P. Sonnet, “C’est moi qui, pour Yhwh, c’est moi qui veux chanter’..., op. cit., p. 379.

Cf. M. Crimella, Psatterz i modlitwa, “Wroclawski Przeglad Teologiczny” 29/1 (2021),
pp- 7-28.

The first to highlight this characteristic of the Psalter was F. Delitzsch, Symbole ad Psalmos
illustrandos isagogice, Lipsie 1846, pp. 35-72.

"

12
13
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The Infancy Canticles in Luke 11

view, is the contribution of N. Lohfink," who appreciates the concatenation
of the Lucan hymns, demonstrating their theological crescendo, consistent
with their narrative context. First of all, for the German exegete, the Psalter
is not a simple collection of compositions assembled at random like a pack of
cards since the order of the psalms has a meaning and can become one of the
principles for their interpretation. In 1994, the year of his contribution on the
canticles of Luke, he began to circulate studies on the Psalter as a book, studies
which recognised the order of the psalms and the theology of the five books
which make up this collection of prayers. Lohfink applies this principle to the
Lucan infancy canticles and shows the unity of the four components, linked,
as they are, with one another. A second observation concerns the insertion of
the psalms in the narrative context. In this connection, Lohfink mentions the
Old Testament exemplars (cf. Ex 15; Jdg s; 1 Sam 2; Jon 2). With the exception
of the Song of Jonah, the other hymns are songs of victory for the resolution
of situations of izpasse, personal or national. Lohfink combines the two per-
spectives: he appreciates the hymns inserted within an account, as well as their
concatenation. It is clear that the four Lucan hymns draw on the context from
the lexical point of view although they do not advance the action. Thus, there is
achieved both a closeness and a distance among the hymns and their context. Of
course, the exegete does not simply settle for observing the datum; he assesses
it in order to obtain a theological interpretation of these canticles. Moreover,
comparison of the various canticles and attention to their concatenation reveals
that the four hymns are interdependent, with an increase in meaning from one
canticle to the other. It cannot be concealed that the theoretical contribution
of Lohfink’s essay is really notable in that he acknowledges the insertion of
the hymns in their context, the links between the four canticles and the indi-
viduality of the literary genre of the hymn. Especially estimable is Lohfink’s
methodology in that it is developed from the literary point of view alone and
not from the historical angle, highlighting the construction of the account and
not the various compositional hypotheses.

' Cf. N. Lohfink, Psalmen im Neuen Testament. Die Lieder in der Kindheitsgeschichre bei

Lukas, [in:] Neue Wege der Psalmenforschung. Fiir Walter Beyerlin, K. Seybold, E. Zenger
(Hrsg.), Serie: Herders Biblische Studien 1, Freiburg-Basel-Wien 1994, pp. 105-125.
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The play of intertextuality

The canticles evoke texts of the Old Testament, always by way of allusion. That
is, there is established the play of intertextuality, namely, a relation between two
texts, more precisely between a (more recent) hypertext and an (older) hypotext.
In this connection, G. Genette has provided an interesting set of criteria:

Sous sa forme la plus explicite et la plus littérale, [...] la pratique traditionnelle
de la citation; [...] sous une forme encore moins explicite et moins littérale,
celle de l'allusion, c’est-a-dire d'un énoncé dont la pleine intelligence suppose
la perception d’'un rapport entre lui et un autre auquel renvoie nécessairement
telle ou telle de ses inflexions, autrement non recevable.”

To these two forms we can add a third, the reference: in this case too, we
have a form of intertextuality whose chief characteristic is to refer the implicit
reader to a known text without citing it explicitly."”

Let us consider some examples in connection with the Magnificat. The
first example is the hymn’s incipit: “My soul magnifies the Lord and my spirit
rejoices in God, my Saviour” (Lk 1:46-47). Many passages are being evoked
here. A first one comes from Habakkuk: “T exult in the Lord, I rejoice in God,
my Saviour” (3:18). In the context (cf. Hab 3:1-19) it is the prophet who sings:
perhaps he can represent the people of Isracl. Moreover, in the Septuagint, the
verbs “magnify (ueyedvvw)” and “exult (dyaXhidw)” are traditional terms for the
praise of God (cf. 2 Sam 7:22,26; Pss™ 2:11; 9:3; 12:6; 31:11; 33:4; 68:31; 69:;
102:1). To these allusions, we must then add the very precise echo of the Song
of Anna (cf. 1 Sam 2:1-10). Samuel’s mother proclaims: “My heart has been
strengthened, thanks to the Lord, my horn has been raised, thanks to my God;
my mouth has been opened against my enemies, I am joyful, thanks to your
salvation” (1 Kgds 2:1"). This is the song of the barren and humiliated woman
whose lament has been heard by the Lord. She is now full of joy for the birth
of her son, and, in the song, she proclaims her experience.”

17 ) . e L. .
G. Genette, Palimpsestes. La littérature au second degré, Serie: Poétique, Paris 1982, p. 8

[author’s italics].

Cf. N. Piégay-Gros, Introduction 4 [’ intertextualité, Serie: Lettres supérienres, Paris 1996,
Pp- 45-55-

Cft. S. Koch, Die Samuelbiicher als Indikation heilsgeschichtlichen Handelns im Lukas-
evangelium, [in:] The Books of Samuel: Stories — History — Reception History, W. Dietrich,
C. Edenburg, P. Hugo (eds.), Serie: Bibliotheca Ephemeridum Theologicarum Lovaniensium
284, Leuven—Paris—Bristol, CT 2016, pp. 555—562.

18
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Immediately connected with the proclamation of praise comes the reason
(87t) which begins to account for the salvific title awarded to God (cf. Lk 1:48a).
Once again, the style recalls the Old Testament hymns (cf. Ps 31:8), with a dou-
ble reference: the first is contextual, given that Mary had described herself as
“handmaid of the Lord” (Lk 1:38); the second reference is intertextual in that
Anna expresses herself thus: “Adonai, Lord God of hosts, if indeed you are
looking on the lowliness of your handmaid (¢miAéymg émi tiy Tametvwowy T
dodhng gov)” (1 Kgds :117). Leah reacted in the same way: she was not barren
but simply not loved by Jacob: “my Lord has seen my humiliation (¢idév pov
xUplog T Tamelvway)” (Gen 29:32). The humility is not bound up with the
sterility; it is not even exalted as a virtue. Rather, it can be read as a participation
in the situation of the people of Israel, a remnant, humiliated by the powerful
(cf. Deut 26:7; 1 Sam 9:16; 2 Kgs 14:26; Ps 136:23) but liberated by God, as it says
in a passage in the Fourth Book of Ezra (of which there is a Latin translation)
put in the mouth of personified Zion: “God has heard his handmaid; he has
looked on my lowliness (pervidit humilitatem meam); he has listened to my
tribulation and has given me a son” (9:4s). The introduction of an idov signals
a change of perspective (cf. Lk 1:48b). The reader is associated with the point
of view represented by Mary who expresses her elevated position among people.
There is a strong allusion to what Leah had said: “And Leah said: ‘Tam blessed
because the women call me blessed (paxapilovaty pe ai yvvaixeg)” (Gen 30:13).
The macarism proclaimed by Elizabeth (cf. Lk 1:45) is expanded hyperbolically
so as to involve “all [future] generations” and mark the insuperable character
of God’s action in the present.”

The Virgin then delivers a second reason for her praise, indicated, again,
by 871 (cf. Lk 1:49). This introduces a second metaphor for God: whereas, in
the first line, Mary spoke of the “Saviour,” here, instead, the Most High is
represented as the “Mighty One (Suvatég).” The title is not new in the Sep-
tuagint (cf. Pss 23:8; 44:4,6; 119:4; Zeph 3:17) and refers to contexts in which
God intervenes with might on behalf of his people. The verb and the object
(“he has done great things in me [¢moinaéy pot peydia]”) allude to the warrior
God who engages in battle with the enemies of his people (cf. Deut 10:21; 11:7;
2 Kgs 7:23; Pss 70:19; 105:21). The reference to the Exodus epic of the liberation
from Egypt reverberates strongly but also recognisable is an allusion to the
promise made to David. In reply to the words of the prophet, Nathan, the
king addresses God like this: “you have wrought all this greatness to make it

° Cf.].B. Green, The Gospel of Luke, Serie: The New International Commentary on the New

Testament, Grand Rapids, MI-Cambridge 1997, p. 103.
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known to you servant (¢moinoag maooy Ty peyoehwodvny taldtny yvwplool 76
dotdhe oov)” (2 Kgds 7:21"**). David then twice describes himself as “servant
(B0vhog)” (2 Kgds 7:20,21") and “magnifies (peyeddvan)” (2 Kgds 7:22") the
Lord. During the annunciation, the angel had referred to the Davidic promise
(cf. Lk 1:32-33); hence it follows that the “great things” do not allude just to
the liberation from Egypt but also to David’s descendant, namely the Messiah.”

Another example concerns the logic of reversal (cf. Lk 1:51-53).” Many texts
are being evoked here. First of all, the Song of Anna: “The Lord makes poor
and makes rich, he humbles and he exalts. He raises the needy from the ground
and lifts the poor from the dunghill so that he may dwell with the princes of
the peoples, giving them also a throne of glory as their inheritance” (1 Kgds
2:7-8"%). However, the motif of the overturning of situations is a regular bibli-
cal zopos. It suffices to recall Sirach: “God unseats the proud from their throne
and makes the humble to sit in their place” (Sir 10:14; cf. Ps 147:6). By means
of a construction which employs the parallelismus membrorum, a contrast is
established between God’s action on behalf of Mary and the fate of the arro-
gant. Such a relation is set up by means of the semantic opposition between
“lowliness (tameivwotc)” (Lk 1:48) and “pride (vmepndavia)” (Lk 1:51), an oppo-
sition that alludes to many texts of the Sepruagint (cf. Pss 17:28; 88:11; 118:50;
Prov 3:34; Sir 13:20; Is 1:25).”> The salvific action of God in the Old Testament
was accompanied by the annihilation of Israel’s enemies (cf. Jud 13:13). There
is, therefore, a continuity between the action of God sung of throughout the
Old Testament and that proclaimed by Mary in the Magnificat.

Finally, the Magnificar evokes the promise made to Abraham (cf. Lk 1:s5).
God had promised the patriarch numerous descendants (cf. Gen 12:2), aland
(cf. Gen 12:7) and the extension to all the nations of the blessing accorded to
him (cf. Gen 12:3; 22:18). There also appears clear an allusion to a text of Isaiah:
“But you, Isracl, my servant, Jacob whom I have chosen (ob 8¢, Iopanh, maig
uov IaxwB, &v tEekebduny), seed of Abraham (omépua APpaay) whom I loved,
whom I took from the ends of the earth” (Is 41:8-9). The designation of Israel
as maig recalls, more generally, the language of Deutero-Isaiah (Is 44:12,21;
45:4; 49:6), and it is the starting point for declarations about salvation and

' CED.E. Garland, Luke, Serie: Zondervan Exegetical Commentary on the New Testament 3,

Grand Rapids, MI 2011, p. 97.

Cf. ]. Dupont, Le Magnificat comme discours sur Dieu [1980], [in:] J. Dupont, Etudes sur
les évangiles synoptiques, t. 2, Serie: Bibliotheca Ephemeridum Theologicarum Lovaniensium
70 B, Leuven 198s, pp. 972—-974.

Cf. M. Wolter, Das Lukasevangelium, Serie: Handbuch zum Neuen Testament s, Ttibingen
2008, pp. 103-104.
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liberation. God’s salvific action on behalf of his people is thus linked with the
tradition of the patriarchs: the expression “remembering [his] mercy” (Lk 1:54)
evokes similar syntagmas in the Sepruagint (cf. Ex 2:24; 6:5; Lev 26:42,45;
Ps 97:3), which show the inviolable continuity of the covenant and of God’s
faithfulness to his promises.”

The Benedictus begins with a “eulogia” (cf. Lk 1:68) which evokes many texts
from the Septuagint (cf. 1 Kgds 25:32; 3 Kgds 1:48; 8:15; 2 Chr 2:115 6:4 Pss 10:14;
71:18; 105:48) that celebrate God as “the God of Israel.”* This designation em-
phasises the election of his people. The singer acknowledges the glory of God
and proclaims that God is blessed. Such an introduction employs a precise
technical doxological formula which is found at the conclusion of some of the
five books of the Psalter. For example, the first, second and fourth books of
the Psalms end thus: “Blessed be the Lord, the God of Israel” (Pss 41:14; 72:18;
106:438). These doxologies represent a prayerful response to the actions of God
that have been sung in the psalms. In other words, Zacharias, beginning his
blessing with words that usually conclude the canticles, is declaring that the
birth of John the Baptist seals a great intervention of God in history. The same
words are in the mouth of David at Solomon’s coronation (cf. 1 Kgs 1:48): the
old king recognises the fulfilment of the promise made through the mouth of
the prophet, Nathan. The Benedictus is situated at the end of the Old Testa-
ment economy: the God of Israel is blessed; henceforth, he is the God of the
Messiah, of Jesus. The God of Abraham, of Isaac and of Jacob is the same God
as the one celebrated by the Christian community.

Let us focus on two symbols which allude to texts from the Septuagint:
the “horn” and the complex image of the dvatody. In the Greek Bible, God
often causes people “to arise” in order to perform something on behalf of
Israel (cf. 3 Kgds 11:14,23; Zech 11:16). The “horn (xépag)” is a metaphor for
power and strength (1 Kgds 2:1,10™%; 1 Chr 25:5) and, not rarely, indicates God
himself (2 Kgds 22:3; Ps 17:3"), or else, the Messiah (Ps 131:17; Ez 29:21).
The horn is what endures when the animal dies: thus, the horn represents the
strength of the Messiah, his power of redemption and salvation. It is enough
to think of the Song of Anna: “[God] will raise the horn of his Messiah”
(1 Kgds 2:10). The final part of the canticle (cf. Lk 1:78b-79) is dominated by
the complex image of the &vatoly and by a semantics entirely focused on the

24 . ) . . .
Cf. M. Crimella. Luca. Introduzione, traduzione e commento, Serie: Nuova versione della

Bibbia dai testi antichi 39, Cinisello Balsamo 2015, p. 58.
Cf. J.-N. Aletti, L’Evangile selon saint Luc. Commentaire, Serie: Le Livre et le Roulean 57,
Bruxelles—Paris 2022, pp. 64-6s.
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theme of darkness and obscurity. The sense of &vatol) (literally, “the rising”) is
difficult to understand: the term can indicate “the dawn” or “a luminous star”
(cf. Num 24:17) — consistent with the context, in particular, with Lk 1:79 — or
else allude to the Davidic “shoot” (cf. Jer 23:5; Zech 3:8; 6:12). The allusions
multiply, even finding room for amphibology whose polysemic value enriches
the reader’s horizon, giving him the impression of a space much larger than
that envisaged at first sight.

A final and single observation with regard to the Nunc dimittis: the canticle
takes up the vision of salvation attested in Second and Third Isaiah (there are
precise allusions to Is 40:5; 42:6; 46:13; 49:6; 52:10; 60:1).26 These allusions
function on different levels: first of all, they root the words of Simeon in God’s
plan attested in the Scriptures; more precisely, they anchor the old man’s speech
in Isaiah’s prophetic vision which announces a restoration carried out by God
that is made explicit in the work of salvation; then, they emphasise the univer-
salistic dimension of God’s salvific plan; finally, they refer to the Isaian figure
of the servant of Yahweh, a fundamental metaphor with which to interpret the
mission of Jesus in the work of the Third Evangelist. By alluding to prophetic
passages, the narrator — who yields the floor to Simeon — obliges the reader to
revive the memory of the continuity of God’s salvific plan, taken up now no
longer under the banner of promise but that of fulfilment.

We could identify still many allusions, but it is useful to ask about the point
of this wholly particular means of expression which obliges the reader to re-
member the pages of Scripture. Far from being a mere exercise in imitation (or,
worse, a cento of quotations), this procedure through allusions takes account of
what is at stake theologically in the canticles. By alluding to Scripture, whose
status as an inspired and canonical text is truth which concerns the charac-
ters in the narrative, the evangelist and even the addressee of the work, the
narrator invites the reader to accept these hymns as Word of God for today.
The human voices of Mary, Zacharias and Simeon sing the work of salvation
without this proclamation being dictated by God; and, yet, the plentiful use of
the Scriptures takes up the very Word of God so that human word and Word
of God are united indissociably, the word of faith fed by the Word of God and
so itself Word of God.

For the complex relationship between Luke’s work and Isaiah, cf. the panoramic survey:
M. Crimella, La ripresa dell’Antico Testamento nell’ Opera Lucana. Lo stato dell arte, [in:]
L’ Opera Lucana (Vangelo di Luca e Atti degli Apostoli). Seminario per studiosi di Sacra
Scrittura. Roma, 21-25 gennaio 2019, Serie: @biblicum s, Roma 2019, pp. 90-9s.



The Infancy Canticles in Luke 17

Realisation of a melodic line

Precisely because of their poetic status, the canticles introduce some “melodic lines”
which the Lucan account (both in the Gospel and in Acts) will take up again.

The Song of Mary does not involve any setting of the scene, that is, it is
without a plot of its own. Yet, the Magnificat refers to a series of events, known
to the reader whether by means of the preceding account or whether through
biblical memory. In this way, the events resonate, not as in the prose narrative
(wholly dependent on the skilful dosage of suspense, curiosity and surprise)
but according to a different mode, none other than the poetic. Semantic in-
tensification, contrast, concatenation — intolerable in a narrative because they
suppress the play of freedom — in key points of the structure, they underline
great internal themes that are important for the book as a whole.

Hence the second observation. The hymn introduces a melodic line with
along range. For the first time in the Third Evangelist’s account, the logic of
reversal is set out,” and it will return on several occasions: in the “beatitudes”
and in the “woes” (cf. Lk 6:20-26); in the sayings about “losing” and “saving”
one’s own life (cf. Lk 9:24; 17:33); in the antithesis between “being exalted”
and “being humbled” (cf. Lk 14:11; 18:14); in the parable of Dives and Lazarus
(cf. Lk 16:19-31); and in the contrast between “being served” and “serving”
(cf. Lk 22:24-27). This logic draws its inspiration from the apocalyptic tradition
which is entirely dominated by the idea of a great final upheaval in which the
powerful will be annihilated, the wicked punished and the humble exalted. The
Magnificat reflects this language which looks at history from the point of view
of its fulfilment, but introduces an important difference: Mary speaks in the
past, and her song refers to something that has already been fulfilled; it exalts
the action of God in her own personal event where the impossible has become
possible precisely in the generation of her son who is also the Son of the Most
High. What has happened in her womb is the sign of the reversal: the misery
of the world is rehabilitated by the power of the God of Israel.

The Song of Mary is placed at the beginning of a very extended narrative
span which will close with the end of the Acts (cf. Act 28:26-28), where there
will be a re-echo of the quotation of Is 6:9-10, which is a dramatic allusion to the
rejection of the Gospel by Israel. The salvation of which Mary sings is what the
Christian readers (cf. Lk 1:4) have received in Jesus, whose coming into the world
in the womb of his mother the hymn celebrates. Thus, a great bridge is created:

27 . ) iy g .
Cf. P. Paszko, Mundus inversus zei cantici femminili dell Antico Testamento, Setie: Analecta

Biblica 227, Roma 2019, pp. 291-333.
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the Virgin’s Song reveals a precise face of God, a face which has been revealed
throughout the whole of the history of the people of Israel just as it is attested
in the Old Testament; but, on reflection, the image of God in the Magnificar
will later be that revealed by Jesus, expressed in the Beatitudes (cf. Lk 6:20-
26), sung in the hymn of jubilee (cf. Lk 10:21-22), told about in the parables.

The double reference to the theme of “visiting” (Lk 1:68,78) in the Benedictus
introduces another Lucan “tune””. Luke makes use of the verb émoxéntopa
agood seven times: three times in his Gospel narrative (cf. Lk 1:68,78; 7:16)
and four times in Acts (cf. Acts 6:3; 7:23; 15:14,36). If we carefully observe the
attestations in the Third Gospel, it emerges that the verb has a strong theolog-
ical value in which the subject is always connected with the divine sphere. The
Song of Zacharias opens with praise for the visit which God has already made
and closes in suspense towards the future: God will visit his people anew. The
result of this visit is the liberation (that is, the redemption) performed by the
Davidic Messiah who reveals his salvific power. The fact that the subject of the
first verb at its first appearance is “the Lord” (Lk 1:68) whereas, on the second
occasion, it is a “star” and/or a “shoot” (Lk 1:78) stresses the theological value
of the action, in perfect continuity with the use of the verb in bonam partem
in the Septuagint (cf. Ex 4:31; Ruth 1:6; Ps 79:15; Zech 10:3).” In the dynamic
of the Infancy Narrative, the Benedictus is a real point of convergence: put in
the mouth of Zacharias, the hymn represents the human response to the divine
revelation, with a strong Christological emphasis.3°

These same characteristics reappear in the third occurrence of the verb: “All
were seized with fear and glorified God, saying: “A great prophet has risen up
among us, and God has visited his people” (Lk 7:16). At the end of the account
of the raising of the Widow of Nain’s son, the evangelist records the choral
reaction which has an omnicomprehensive subject (,,all”) and a homologetic
character (,they glorified”), very close to the lyrical-praying tone of the Bezne-
dictus. Furthermore, there emerges here the Christological dimension (Jesus is
called “great prophet”), the theological (,God” is explicitly cited as the subject
of the verb) and the soteriological (the verb ¢yzipw recalls Lk 1:69: “And has
raised up [#yetpev] for us a horn of salvation”). The divine visit is presented
as the salvific and eschatological intervention of God, inseparable from the

person of Jesus.
?® Cf. M. de Lovinfosse, La pédagogie de la « visite » (episkopé) de Dieu chez Luc, Serie:
Etudes bibligues. Nouvelle série 76, Leuven—Paris—Bristol, CT 2018.

Cf. T. Muraoka, 4 Greek-English Lexicon of the Septuagint, Louvain—Paris—Walpole,
MA 2009, pp. 279-280.

Cf. D.E. Garland, Luke, op. cit., p. 110.
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In the episode of Jesus’ weeping over Jerusalem (cf. Lk 19:41-44), we note
the substantive ¢mioxoms| (“visit/visitation”), the only example in the Gospels.
It occurs within an expression (“the time of your visitation”) which recalls
the prophetic oracles of judgement (cf. Jer 6:15; 10:15; Is 10:3). The tears over
Jerusalem also cause the tragic aspect of the narrative to emerge, still more
accentuated when Jesus’ lament and the Song of Zacharias are compared:
what is celebrated with joy as the fulfilment of hope on the lips of John’s fa-
ther is lamented as a tragic loss in Jesus’ words over the holy city. The canticle
salutes the salvific visit of God whereas the city has not recognised the time of
its visitation; the canticle alludes to a “way of peace” (Lk 1:79), unrecognised
by the city (cf. Lk 19:41); the canticle proclaims “salvation from the enemies”
(Lk 1:71,74) whereas Jesus announces the destruction of the city by its enemies
(cf. Lk 19:43); finally, the failure of recognition (cf. Lk 19:44) lies in contrast
with the “knowledge of salvation” (Lk 1:77). In other words, the salvation pro-
claimed in the Benedictus is being lost, not because it is an inappropriate hope
but because, in the crucial time of its visitation, Jerusalem rejects the Messiah. It
appears, that is, that everything that has been proclaimed is going up in smoke.
In fact, immediately after his lament, Jesus enters the temple (cf. Lk 19:45) and
begins the final section of the Gospel narrative at the heart of which stands
his passion and resurrection. Rejection by the holy city does not represent an
obstacle to God’s plan which is brought about fully in the Paschal mystery.

The theme of visiting/visitation is also taken up in James’s speech during
the ‘Council’ of Jerusalem (cf. Acts 15:13-21). In the apostle’s statement (“Simon
has told how God first visited [¢meoxcéyato] the gentiles to create among them
a people for his name” [Acts 15:14]), the gentiles are not assimilated to the people
of Israel but to the people of God who certainly contain the former but also
transcend it. The people of Israel remain the people of God, but the people of
God is not limited to the people of Israel.

In sum, around “visitation” cluster the different threads of the account:
the Christological, bound up with the recognition of the identity of Jesus;
the theological, focused on the manifestation of the divine plan in history
and culminating in the Paschal event; the ecclesiological, connected with the
opening to the gentiles; and the soteriological which reveals its deepest meaning
in the sign of the victory over death. The “tune” intoned by the Benedictus has
a notable development.

The Gloria of the angels (cf. Lk 2:14) also introduces its own melodic line
which is to be reprised in the narrative. It has not escaped the commentators™

CcEM. Wolter, Das Lukasevangelium, op. cit., pp. 130131, 631.
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how the heavenly hymn looks forward to the cry of the crowd of disciples at
the time of the Triumphal Entry into Jerusalem: “Blessed is he who comes, the
king, in the name of the Lord. Peace in heaven and glory in the high [places]”
(Lk 19:38). In the acclamation at the gates of the holy city there is no polarity
between “heaven” and “earth;” it is only a question of “high [places].” However,
“he who comes” is acting on earth so that what happens in the human sphere
is correlated with what happens in heaven. On earth, God has sent the king
while, in heaven — correspondingly — there are “peace and glory.” Notable also
is the inversion: whereas the heavenly host proclaim peace on earth, a multitude
of disciples proclaim peace in heaven. However, the relocation of peace refers
to a change announced by Jesus himself: “Do you think that I have appeared
to bring peace on the earth? No, I tell you, but division” (Lk 12:51). The motifis
taken up again in the lament over Jerusalem (cf. Lk 19:41-4.4): the grave words of
one who sheds tears over the holy city are a counter melody to the expectations
aroused by the Infancy Narrative: there, the Messiah is announced as he who
“will reign over the house of Jacob” (Lk 1:33), and it is he who will perform
“the liberation of Jerusalem” (Lk 2:38); as if in spite of all this, Jesus weeps over
the inability of the holy city to recognise these opportunities. However, this
dysphoric upheaval of perspectives is followed by the greeting of the Risen One
who addresses his disciples, saying: “Peace be with you” (Lk 24:36). The peace,
foretold by Zacharias, sung by the angels and not recognised by the holy city,
is offered by the risen Christ as the sum of all goods.32

The Gloria is the only canticle which is not in the mouth of human char-
acters but of angelic creatures. It, therefore, is all the more confirmation that
the passage from narrative to poetry provides the meaning of the event itself,
here, actually, according to a heavenly point of view which, although not coin-
ciding with that of God, nevertheless comes close to it.” We are dealing with
a perspective that is certainly bold, which must not mislead us. Luke is more
cautious than he seems: actions which the Old Testament would have readily
reported in the more direct key of a theophany, Luke remodels as angelophanies
(cf. Lk 1:11,265 2:9,13; 24:23; Acts 5:19; 8:26; 10:3; 12:7; 27:23); their impact is
somehow more softened, in the sense of a reworking of two factors that are in

32 . . . . . ..
Cf. E. Manicardi, “Lo pose in una mangiatoia”. Il racconto lucano dell’infanzia di Gesit,

Serie: Biblica, Bologna 2019, pp. 203—2.0s.

Cf.J-N. Aletti, L'Evangile..., op. cit., p. 73, notes: “Ici, christologie et louange viennent des
mémes voix angéliques ; plus tard, avec Syméon, elles viendront des vois humaines. [...] Ce
faisant [...] Luc imite encore les récits bibliques et s'apparente aux deutérocanoniques, ot
la louange ponctue les événements et se présente comme un assentiment des personnages
du récit aux voix de Dieu.”
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play: revelation and transcendence, on the one hand, the anthropological reac-
tion and the human story, on the other.* Precisely this close but very delicate
relationship is held together by the angelic hosts,”® whose song, however — as
for the human characters which people the account - is a poetic word which
shares in the prerogatives of the divine Word.

Finally, the Nunc dimittis introduces various motifs which are going to find
ample development in the Lukan @uvre.®® The first motif is salvific. The rare
neutral term ocwt#plov (which evokes Is 40:5) returns in another two passages
(cf. Lk 3:6; Acts 28:28). The context of the gospel passage is the activity of John
the Baptist (cf. Lk 3:1-20), which is introduced by means of an extensive prophet-
ic quotation (cf. Is 40:3-5 in Lk 3:4b-6): it outlines the Lord’s return to Zion,
which demands a radical transformation of the landscape through a threefold
parallelism (“prepare” and “straighten,” “fill” and “bring low,” “make straight”
and “make smooth”). This quotation (a little rearranged compared with the
Septuagint) pushes in a direction that is strongly Christological, evoking the
previous words of Simeon. John’s announcement is inserted within a Word which
precedes him and which no one can control, a Word which proclaims a path
guided by God. The second text is the finale of Acts within the wider context of
Paul’s two encounters with the Jewish community in Rome (cf. Acts 28:17-31).
At this point, at the conclusion of Luke’s second volume, there is a fulfilment
of the word of Jesus with which the book of Acts opened: the announcement of
the Gospel has finally reached Rome, the heart of the empire and, from there,
it will be able to spread even to the furthest ends of the earth (cf. Acts 1:8).
In fact, Paul’s last words recapitulate the whole of the plan announced right
at the beginning of the work, precisely by Simeon: “salvation (16 cwt#jplov)”

* CfA. George, Les anges, [in:] A. George, Etudes sur l'euvre de Luc, Sexie: Sources Bibliques,

Paris 1986, p. 154: “La gloire du Seigneur qui enveloppe de sa clarté tous les assistants n’est
pas proprement une théophanie, puisque le texte ne parle que d’anges; et chez Luc les
anges ont leur gloire.”

Ct.P.A. Sequeri, Effetti dell Angelo. Prospettive dell angelologia per una nuova teologia della
storia, “La rivista del clero italiano” 89 (2008), p. 255: “L’Angelo ¢ I’annunciatore ¢ ['ope-
ratore dei legami fra Dio e la storia che si fa mediante I’intelligenza e [’azione dell’'uomo.
II «cielo creato di Dio» — che comprende molta «creatura spirituale» di cui sappiamo
e molta di cui non sappiamo ancora — ¢ una polarita attiva negli intrecci che costituiscono
la storia della creazione. L'Angelo ¢ il legame «proporzionato» alle potenze e alle intelli
genze degli umani. Allo stesso tempo apporta all’universo dello spirito creato, la riserva
di trascendenza che ¢ necessaria per forzare i possibili e le energie felicemente trasparenti
alla signoria di Dio.”

Cf. D. Gerber, Ton salut que tu as préparé’. Les diverses fonctions du cantique de Syméon
en Luc-Actes, [in:] Les hymnes du Nouvean Testament..., op. cit., pp. 93—97.
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has reached all the peoples. The deafness of one part of the people of Israel
is contrasted with the gentiles’ acceptance of the Gospel. The three passages
analysed constitute the pillars which bear a great narrative and theological arc
intended to make the reader discover the soteriological meaning of the coming
of Jesus for “all flesh,” that is, for Israel and for the gentiles.

A second motifis that of the preparation of salvation. The expression “which
you have prepared” (Lk 2:31) refers to God’s promise to the fathers (cf. Lk 1:55),
communicated through the prophets (cf. Lk 1:70), “the oath to Abraham”
(Lk 1:73). This preparation has an ultimate purpose, the manifestation of Jesus.
All that is confirmed by Paul’s address at Antioch (cf. Acts 13:16b-41). In it, he
offers a retrospective (cf. Acts 13:17-23) which takes its cue from the election of
the fathers, passing through the judges, Samuel, Saul and David to arrive at Jesus.

Finally, there is a third motif introduced by the canticle and taken up exten-
sively in Luke’s works: this is the theme of light. While Simeon characterises
the “instrument of salvation” as “light,” alluding to Is 49:6, this same prophetic
passage is quoted explicitly at the culminating point of Paul’s discourse at An-
tioch in Pisidia (cf. Acts 13:46-47). As is well known, the interpretation of this
passage is much discussed and very delicate. We have to beware of thinking that
the rejection (or hardening) of the Jews is the justification for the mission to the
gentiles. If anything, it is precisely the contrary: it is the mission to the gentiles,
the widening of the work of evangelisation, which provokes the opposition of
the Jews! Given the salvific-historical priority of Israel, the Jewish opposition
in Pisidian Antioch forced the missionaries at a certain point to have to limit
their own range of action predominantly, if not exclusively, to the gentiles of
the city.37 Allowing this interpretation, it follows that not only do Paul’s last
words in the book of Acts have the function of upsetting and provoking the
Jews but also that the hardening of Israel will have as its consequence that the
mission will be restricted to the gentiles. However, that does not take away
from the fact that salvation was offered to Israel first, as Paul also recalls in his
speech before King Agrippa: “The Christ was to suffer, and, raised as the first
among the dead, was to announce a light to the people and to the gentiles ($ég
uéMhet catayyéMew @ Te ha kel Toig E8veoty)” (Acts 26:23).

It follows that the hymn opens up themes whose significance has a triple
value: Christological, soteriological and ecclesiological. Jesus” mission is an
instrument of salvation for all peoples, Jews and gentiles, bearing, thus, the

" Cf.S. Mele, A causa della speranza d’Isvaele. Il finale del libro degli Arti (At 28,17-31) alla

luce della predicazione ad Antiochia di Pisidia (At 13,13-52) ¢ a Corinto (At 18,1-18), Assisi
2014, pp. 128-137.
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glory of Israel, giving, that is, fulfilment to those Jewish expectations which
find their perfect and abundant realisation in the Messiah.

Finally, we must reflect, once again, on the decision to insert a song within
a narrative context. Simeon speaks and acts under the influence of the Spirit
(cf. Lk 2:26-27). However, precisely this repeated observation distinguishes
his character as the recipient of a particular and special action from on high.
Yet, that takes nothing away from the human character of the canticle which
participates in the salvific event celebrated by the old man. Once again, the
poetic word participates in the prerogatives of the divine word. In the universal
salvific event which has Jesus as its protagonist, the evangelist also includes the
reaction of Simeon which, by virtue of its poetic status, belongs to the same
action of revelation.

The concatenation

Despite the fact that the canticles are inserted into the narrative at specific and
precise moments, they can still be considered as four concatenated steps.38 It
is a question of verifying whether there are links between the canticles. These
links are expressed, first of all, on the semantic level. The first ring on the chain
is the Magnificat. Only at the end of the hymn is there an explicit reference to
Isracl: “he helps Israel, his servant” (Lk 1:54). This reference is taken up at the
beginning of the Benedictus: “Blessed the Lord, the God of Isracl” (Lk 1:68)
“who has raised a horn of salvation in the house of David, his servant” (Lk 1:69).
In other words, the second canticle takes up the discourse where the first left
off and develops it, making reference to the same promise (cf. Lk 1:55,70). The
recipients of the promise in the Magnificat were “our fathers, Abraham and
his seed” (Lk 1:55), whereas, in the Benedictus, the reference to the promise is
twofold: it occurred “through the mouth of his holy prophets” (Lk 1:70) and
by means of the “oath sworn to Abraham, our father” (Lk 1:73). Moreover, the
characterisation of God as “Saviour” (Lk 1:47) and as the one whose “mercy”
(Lk 1:50,54) reaches men and women is taken up in the Benedictus: “salvation”
appears twice (Lk 1:69,71); “mercy” too is attested (Lk 1:72). Then, what the
Magnificat had omitted, namely, the theme of the coming of the royal Davidic
Messiah, is introduced by the Benedictus.

The second part of the Benedictus sings of and to John the Baptist who is
called “prophet of the Most High” (Lk 1:76) in that he will enable knowledge

¥ CEN. Lohfink, Psalmen..., op. cit., pp. 112-122.
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of the coming of “a star from on high” (Lk 1:78). This star will shine like light
in the darkness and will guide the steps of the people “on a way of peace”
(Lk 1:79). After the birth of the Messiah, the angelic choirs sing their hymn
which proclaims “glory in the high [places]” and “peace on earth” (Lk 2:14):
once again, a concatenation. The same two key words taken up from the Ben-
edictus in the Gloria are found again, in reverse order, in the Nunc dimittis:
“peace” (Lk 2:29) and “glory” (Lk 3:32).

These observations are limited to the surface of the text. Yet, they reveal
information that is objective and easily ascertainable, namely, the concatenation
of the canticles. This is not simply a rhetorical strategy but, rather, a precise
theological design in which God’s action is a mark of continuity and progres-
sion, but is also woven together with the human response which, by means of
the song, belongs to it from within. Going on, instead, to the contents, what
appears clear is the broad panorama of the history of salvation. There is a real
soteriological arc which starts from Abraham (cf. Lk 1:55,72-73) and reaches to
the eschatological “now” (Lk 2:29) which corresponds to the coming of Jesus.
This is the “salvation prepared” (Lk 2:30) by God, the “Saviour” (Lk 1:47),
starting from the “oath” (Lk 1:73) made to the patriarch and now fulfilled in
Jesus Christ, whose birth is sung by the angels and whose influence extends
over the whole of humanity by means of “peace” (Lk 2:14). The extension of
God’s salvific action to all the nations, typical of the Nunc dimittis, begins
precisely with the Magm'ﬁmz‘”. Simeon, first of all, mentions the “peace”
(Lk 2:29) that concerns him personally, while Mary, in first place, sings of her
joy (cf. Lk 1:46-47). The old man includes “all the peoples” (Lk 2:31), while the
Virgin recalls “those who fear him” (Lk 1:50). Finally, the stress falls on the
“glory” (Lk 2:32) for Israel, while the Magnificat closes with the proclamation
of God’s faithfulness to his “seed” (Lk 1:55), that is, Abraham’s descendants. In
other words, the hymns are privileged hermeneutical places for understanding
the meaning of the account as a whole: not only the segment narrated by Luke
but the whole story of salvation of which the Jesus-event represents the apex.

¥ CEM. Coleridge, The Birth of the Lukan Narrative: Narrative as Christology in Luke 1-2,

Serie: Journal for the Study of the New Testament. Supplement Series 88, Sheffield 1993,
p- 168.
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Why the canticles?

Finally, we return to the question which opened this paper: Why are there
poetic texts within a narrative corpus? What is its place within the structure of
the account? Do the canticles have the same function as the chorus in ancient
tragedy, namely, that of a lyrical repetition of what has been said, or do they have
a different significance? It appears to us that Luke’s hymns do not simply say
again in poetic language what has already been enunciated nor do they represent
a personal interpretation in the form of an explanatory comment. The point
is different, that is, the passage from prose to poetry: this passage highlights
the unprecedented character of an event of which the intention is to give the
absolute sense.*® Poetic language has the power to express the invisible which
lies beyond words. It follows that when Luke interrupts his account and makes
room for a poem, he is offering a strong signal to the reader: what we have here
is the passage towards something that cannot be told but only communicated
through poetic language inasmuch as it is a personal encounter with God.
Mary, Zacharias and Simeon recognise and celebrate God’s intervention in
their existence but also beyond their personal experience. Such an intervention
can only be sung.” The angels too — creatures of God - sing the divine glory.

This is already the function of the insez psalms in the Old Testament. That
is, the narrator gives voice to some characters so that they may express their
feelings in a lyrical way, but, at the same time, tell of their understanding of
the events recounted, an understanding which not infrequently surpasses
these same events, assuming also a function that is proleptic in relation to the
meaning of the events. The lyrical-praying summary of the hymns sings of the
action of God and the revelation of Jesus, without confronting humanity, as
in the prose account. In the narrative, God reveals his plan to Zacharias and
to Mary through the angel, Gabriel, but he has to take account of their times,
their questions, their difhiculties, even their rejections. In the summaries of
the Magnificat, the Benedictus, the Gloria and the Nunc dimittis, however, the
divine action is sung in its advancing, without objections, without motivations,
without the human times of confrontation. God is not a God who acts outside
history — quite the contrary — but his action unfolds on the terrain of human

0 Cf.D. Gerber, Le Magnificat, /e Benedictus, /e Gloria ez le Nunc dimittis: quatre hymnes en

réseau pour une introduction en surplomb a Luc-Actes, in:] La Bible en récits. L'exégése biblique
a Ibeure du lecteur. Colloque international d'analyse narrative des textes de la Bible, Lau-
sanne (mars 2002), D. Marguerat (¢éd.), Serie: Le Monde de la Bible 48, Genéve 2005, p. 356.
Cf. O. Flichy, Quand le récit se fait poésie. Les hymnes de Luc 1-2, [in:] Analyse narrative
et Bible..., op. cit., p. 403.
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events by means of upheavals, reversal of roles, contrasts of points of view
without any obstacle being introduced.

The passage from narrative to poetry necessitates the suspension of plot in
order to enter into a celebration that is almost liturgical. If, then, the hymn
underlines the strongly anthropological character of the canticle, it represents
a response to a salvific event. Such a response is neither juxtaposed nor accessory
but shares in the event itself because only through its means is communicated
the fullness of what the Lord has performed, is performing and will perform
in the future. In the work of God narrated through the story, there is also the
gift of the Spirit and prophecy from which the canticles spring. Thus, the poetic
word becomes a sharer in the prerogatives of the divine word.

At the entrance to the Third Gospel (cf. Lk 1:5-2:52), the narrative weaves
together two dimensions, the theological and the anthropological which are set
out in the account of God’s visitation of his people and the human response.
This nexus highlights the dynamic of the promise and its fulfilment, on the
one hand. To this corresponds, on the other hand, the faith and the interpre-
tation of the signs. From this point of view, the hymns represent the perfect
equilibrium of these dynamics, balanced between the dimension of revelation
and the response of faith. In conclusion, the choice to pass from narrative to
poetry has enabled Luke to include in the divine event the human response
as well which, precisely on account of its poetic nature, belongs to the same
revelatory action which has God as its subject.

In the liturgy

It is necessary to mention, at least briefly, the liturgical use of these texts (in
the Western tradition). As is well-known, the Magnificar acts as the climax for
Vespers, the Benedictus for Lauds, while the Nunc dimittis concludes Compline.
The Gloria, in its broad elaboration building on the angelic hymn (as far as we
know, its first attestation is in the Constitutiones Apostolorum 7:47, the most
important liturgical collection of antiquity, dated around about 380%), has
become part of the Eucharistic liturgy on feast days. Our point of view is not
liturgical but biblical theological.

* Cf. Didascalia et Constitutiones Apostolorum, vol. 1, EX. Funk (ed.), Paderborna 1905,

Pp- 454-457. )
Ct.J.-P. Sonnet, “Tu diras ce jour-la...” (Is 12,1), [in:] R. Lafontaine et al., L'Ecriture dme de
la théologie, Serie: Collection Institut d’Etudes Théologiques 9, Bruxelles 1990, pp. 163-187.
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In the first place, by liturgy we understand every new confessing enunciation
of the biblical text, that is, its tradition as a living text within a believing com-
munity. The vocation of Scripture to be read and reread is part of its canonicity:
that is, it is sufficient (but also necessary) for a text to be canonical if it can
(and ought to) be read and reread. In this sense, Scripture finds its fulfilment
precisely in being read. Before any kind of secondary discourse (mzidrash, hom-
ily, exegetical commentary), Scripture is fulfilled in its new enunciation and its
related hearing, turning human beings into enunciators and hearers.

If, then, the first fulfilment of Scripture lies in the symbolic actions of reading
and proclamation — that is, re-enunciation — this role is explicitly stated pre-
cisely in the Magnificat: “Behold, from henceforth, all generations will call me
blessed” (Lk 1:48). The readers and singers of the Magnificat (and of the other
canticles) belong to those “generations.” In other words, the very text of Luke
indicates and explicitly refers its own reader to the symbolic action of “calling
blessed.” In proclaiming the canticle, the reader performs an illocutionary act,
that is, he does something through his word: in fact, calling Mary “blessed,”
re-enunciating the Lucan hymn corresponds to receiving the entire logic of the
Gospel account from beginning to end.

It is interesting to note a triple mechanism in the Lucan canticles: first of all,
they allude extensively to the Scriptures of Israel; they intone a “tune” which will
be reprised in Luke’s own account; and, finally, they explicitly seek a re-enun-
ciation. The many Old Testament allusions and the numerous anticipations of
the great themes of Luke’s work — as we have seen in detail in the analytical
section — are not to be held simply as a phenomenon of intertextuality, that is,
a semantic phenomenon which refers to a past and anticipates a future of the
narrative. Precisely because uttered (first of all by their speakers), these canticles
represent a speech act and so a pragmatic phenomenon, that is, one that can be
valued under the profile of its effects. In the act of their re-enunciation, the reader
dares to say words which do not go back just to Mary, Zacharias, the angels and
Simeon but return both to the Old Testament and to the fulfilment of salvific
history in the Risen Christ. There is, therefore, a profound continuity between
the Old Testament language, the hymns in the mouths of the Lucan characters
and the fulfilment of the salvific plan narrated by Luke. The canticles, which are
proposed to the reader as hymns which have to be re-enunciated in the future,
are re-enunciating in their turn the past words of the Scriptures of Israel — which
attests the salvific revelation of God — but also what the characters of the Lucan
account have sung. The one who intones these hymns anew celebrates a liturgy,
that is, enters into the logic of the same event as that being sung, participating in
its revelatory dynamic and, once again, proclaiming its salvific truth for all time.
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The Meaning of the Term w71 n'a in Pseudo-Jonathan's Targum

ABSTRACT: One of the most important tasks of parents in ancient Israel was to impart
knowledge of the Mosaic Law to their children. According to tradition, having gained
basic knowledge at home, boys would attend school to continue their education of
which the Bible offers little information. This information is provided by 7" century
Targum Pseudo-Jonathan. The article analyzes the meaning of the term wTn n*a in
Pseudo-Jonathan’s Targum. This phrase does not occur in the Hebrew Bible. The author
of the targum added it intentionally in fourteen verses of the Torah. The analysis of
the meaning of this term in specific pericopes is to show the importance of school and
give it an ancient character. The presented content leads to the conclusion that after
the demolishon of the temple in Jerusalem, when the observance of the Law began to
be the most important element in the religion of the Jews, the author of the Targum
Pseudo-Jonathan wanted to show the origins of w=n ra in the times of Abraham.
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ABSTRAKT: Jednym z najwazniejszych zadan rodzicéw w starozytnym Izraelu byto
przekazanie wiedzy dotyczacej Prawa Mojzeszowego. Zgodnie z tradycja chiopcy po
zdobyciu podstawowej wiedzy w domu szli do szkoty, gdzie kontynuowali nauke.
Tekst Biblii bardzo malo méwi o samym procesie ksztalcenia. Informacje te podaje
datowany na VII wick po Chr. Targum Pseudo-Jonatana. Celem artykutu jest zapre-
zentowanie oraz przeanalizowanie znaczenia terminu w11 na w Targumie Pseudo-
-Jonatana. Zwrot ten nie pojawia si¢ w Biblii Hebrajskiej. Autor targumu dodat go
celowo w czternastu wersetach Tory. Analiza znaczenia tego terminu w konkretnych
perykopach ma ukaza¢ znaczenie szkoty oraz nadania jej starozytnego charakteru.
Zaprezentowane tresci prowadza do wniosku, ze po upadku $wiatyni w Jerozolimie,
gdy przestrzeganie Prawa zaczeto stanowié najistotniejszy element w religii zydéw, autor
targumu Pseudo-Jonatana chciat wykaza¢ poczatki w1 noa juz w czasach Abrahama.

SEOWA KLUCZOWE: bjt mdrs, targum, Targum Pseudo-Jonatana, synagoga, Tora

DOI: 10.34839/wpt.2022.30.2.31-46 © Papieski Wydziat Teologiczny we Wroctawiu



32 Mateusz Wyrzykowski

Wprowadzenie

zachowanych do naszych czaséw tekstach targuméw, midraszy czy

Talmudu widzimy nacisk kfadziony na przekazywanie wiedzy miodemu
pokoleniu w starozytnym Izraelu. Wedtug Talmudu proces ten miat trwaé od
urodzenia do $mierci mezczyzny (BT Suk 42a). Judah Goldin nazywa kolejne
etapy ksztalcenia wrecz ,hiperbolicznym” wysitkiem, jaki naréd wybrany
wkladal w przekazanie tradycji kolejnym pokoleniom’. Jednoczesnie w wy-
mienionych tekstach znajdujemy bardzo malo informacji o samym procesie
ksztalcenia oraz organizacji szkot.

Niniejszy artykut ma na celu zaprezentowanie i przeanalizowanie wystgpowa-
nia terminu W77 n'2 w Targumie Pseudo-Jonatana® w celu wykazania znaczenia
przekazywania wiedzy w starozytnym Izraelu. Targum Pseudo-Jonatana powstat
w $rodowisku palestyniskim. Jest nazywany rowniez Targumem Ziemi Izraela,
Targumem Palestynskim lub Targumem Jerozolimskim. Wedtug wspétezesnych
badaczy zostat ostatecznie zredagowany w VII wieku po Chr. w Babilonii’. Pod
koniec X VT wieku blednie za jego autora zostat uznany Jonathan ben Uzziel
(uczen Hillela), co mialo dowodzi¢ starozytnego pochodzenia przektadu Tory.
Badacze tekstu ostatecznie uscislili imie autora, nazywajac go Pseudo-Jonatanem”.

Aramejskie thumaczenie Pigcioksiegu uzupelnione o komentarze jest prawie
dwukrotnie dtuzsze od tekstu masoreckiego’. Dodane tresci zawieraly tradycje
przekazywane w synagogach palestyniskich. Beverly P. Mortensen uwaza, ze
o unikalnosci Targumu Pseudo-Jonatana (w odniesieniu do Targumu Onkelosa
i Neofiti) stanowi chgé zaprezentowania szerokiej interpretacji thumaczonego
tekstu’. Skladaly si¢ na nig rabiniczne halachy’ i hagady®. Warto zwréci¢ uwage
na fake, ze zawieral on tradycje nicobecne w innych aramejskich thumaczeniach

Por.]. Goldin, As It Is Said, [w:] Play, Literature, Religion: Essays in Cultural Intertextuality,
V. Nemoianu, R. Royal (eds.), New York 1992, s. 19.
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Por. M..S. Wrdbel, Wprowadzenie do Biblii Aramejskiej, Lublin 2017, s. 144.
Por. B.P. Mortensen, Pseudo-Jonathan’s Unique Character, [w:] The Priesthood in Targum
Psendo-Jonathan: Renewing the Profession, seria: Studies in Aramaic Interpretation of
Scripture 4, t. 1, B.P. Mortensen (ed.), Boston—Leiden 2006, s. 15.
Por. H.S. Freedman, The Halacha in the Targum to the Torah Attributed to Yonatan ben
Uzziel, London 1999, s. 17-19.
Por. E.B. Levine, The Aggadah in the Targum Jonathan ben Uzziel and Neofiti 1 to Genesis:
Parallel References, [w:] Neophyti 1. Targum Palestinense. Ms de la Biblioteca Vaticana.
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Pigcioksiegu oraz wyktadnie prawa sprzeczne z Miszng’. Menachem M. Brayer
za jedna z unikalnych cech przekladu uznaje umieszczanie tej samej mysli lub
motywu w réznych i niezwigzanych ze soba perykopach Tory. Wedtug autora
dopiero zebranie ich i polaczenie pozwala na zaprezentowanie ich w sposéb
sp6jny”. Jednym z takich tematéw jest termin wWaTA M.

Zachowany r¢kopis Targumu Pseudo-Jonatana jest dzi§ przechowywany
w British Library (ms. Add. 27031). Jego tekst opublikowal Moses Ginsburger".
Obszerne wprowadzenie w tradycje targuméw — w tym Pseudo-Jonatana — stano-
wi monografia The Targums A Critical Introduction”. Publikacja The Targums in
the Light of Traditions of the Second Temple Period pozwala zobaczy¢ znaczenie
aramejskich ttumaczen Biblii Hebrajskiej w szerszym kontekscie tekstéw z okresu
Drugiej Swiatyni®. Artykut Palestysiskie Tarqumy Pigcioksiggu prezentuje za$
najwazniejsze tresci stanu badan nad Targumem Pseudo-Jonatana'. Obszerne
wprowadzenie w temat targuméw stanowi monografia Mirostawa S. Wrébla -
podejmuje zagadnienia zwigzane z genezg i rozwojem aramejskich tlumaczen,
opisuje tekst Pseudo-Jonatana w kontekscie Onkelosa i Neofiti oraz omawia
teologie tych tekstéw". Zagadnienie w1 n"a zostalo oméwione w komentarzu
do TPs] Rdz 22,19 autorstwa Michela J. Mahera® oraz artykule Anthonyego
D. Yorka o zydowskim systemie ksztalcenia — The Targum in the Synagogue
and in the School".

Exodo, seria: Textos y Estudios Cardenal Cisneros de la Biblia Poliglota Matritense 8, A. Diez
Macho (ed.), Madrid 1970, s. 537—578.
Por. M. Maher, Targum Pseudo-Jonathan: Genesis. Translated, with Introduction and Notes,
seria: Aramaic Bible 1b, Collegeville, MN 1992, s. 2.
Por. M.M. Brayer, The Pentateuchal Targum Attributed to Jonathan ben Uzziel — A Source
Jfor Unknown Midyashim, [w:) The Abraham Weiss Jubilee Volume: Studies in His Honor
Presented by His Colleagues and Disciples on the Occasion of His Completing Four Decades
of Pioneering Scholarship, New York 1964, s. 217-218.
Por. M. Ginsburger, Targum Pseudo-Jonathan ben Uzziel zum Pentateuch nach der Lon-
doner Handschrifr Brit. Mus. Add. 27031, Betlin 1903.
Por. PV.M. Flesher, B. Chilton, The Targums: A Critical Introduction, seria: Studies in the
Aramaic Interpretation 0fScripz‘ur€ 12, Leiden—Boston 2011.
Por. The Targums in the Light of Traditions of the Second Temple Period, seria: Supplements
to the Journal for the Study of Judaism 167, T. Legrand, J. Joosten (eds.), Leiden—Boston
2014.
Por. W. Chrostowski, Palestyriskie Targumy..., dz. cyt., s. 34-37.
Por. M.S. Wrdbel, Wprowadzenie..., dz. cyt.
Por. M. Maher, Targum Psendo-Jonathan..., dz. cyt., s. 81.
Por. A.D. York, The Targum in the Synagogue and in the School, ,Journal for the Study of
Judaism in the Persian, Hellenistic, and Roman Period” 10/1 (1979), s. 74—86.
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Znaczenie terminu waTn N2

W starozytnym Izraelu dziecko przez pierwsze lata swojego zycia pozostawato
pod opicka matki w domu. To wlasnie tam od rodzicéw, zgodnie z Pwt 6,4-7,
mialo po raz pierwszy ustysze¢ o poleceniach Boga (zob. Pwt 6,20-22)". Zas
pozniejsza tradycja méwita: ,Kiedy niemowle zaczyna méwié, ojciec jest zo-
bowiazany rozmawia¢ z nim w $wietym jezyku [tzn. hebrajskim] i uczy¢ go
Tory” (SifDev 46)”. W wieku kilku lat chlopcom wybierano nauczyciela®.
Dzieci gromadzity si¢ wokét mistrza i stuchaty jego komentarza do Pisma -
tak edukacje $w. Pawla opisuja Dzieje Apostolskie (22,3). Dzigki temu mlodzi
chlopcy poznawali tradycje, przepisy Prawa Mojzeszowego i obowiazki religijne™.
Taki sposdb ksztalcenia z czasem przeksztalcit si¢ w bardziej zorganizowane
i sformalizowane szkoly. Po raz pierwszy w Biblii o domu nauki méwi tekst
Syr 51,23 — miaty do niego przybywa¢ osoby niewyksztalcone, by zdoby¢ wiedzg,
uczestniczac w zajeciach. Wedtug zydowskiej tradycji arcykaptan Jozue ben
Gimla w 63 roku po Chr. dokonat reformy szkolnictwa, dzicki ktérej w kaz-
dym mie$cie oraz wiosce mialo by¢ miejsce zdobywania wiedzy i poznawania
Tory. Pierwszy etap 75071 n*a byt uznawany za podstawowy i przekazywano
tam wiedz¢ dotyczaca prawa pisanego”. Drugi etap W1Tn n'a mial na celu
Zrozumienie przez ucznia prawa ustnego i jego interioryzacjc;B. Jak zostanie to
oméwione na przykladzie tekstéw targumicznych, nie wszyscy zydzi zgadzali
si¢ z tak pézng datacjg powstania i rozwoju systemu ksztatcenia w Izraelu.
Aramejskie thumaczenia mialy wyznaczaé jego poczatek wraz z udaniem si¢
do szkoty Izaaka.

Termin W10 n'2 pojawia si¢ w licznych tekstach zydowskich. Przy jego
uzyciu autorzy chcieli potwierdzi¢ istnienie miejsc zdobywania wiedzy o Torze
na dtugo przed powstaniem judaizmu rabinicznego. Najczesciej jest thumaczony

" Zob. S. Fine, “For this Schoolhouse is Beautiful”: A Note on Samaritan ‘Schools’ in Late

Antique Palestine, [w:) Shoshannat Yaakov. Jewish and Iranian Studies in Honor of Yaakov
Elman, seria: The Brill Reference Library of Judaism 35, S. Secunda, S. Fine (eds.), Leiden
2012, S. 65—75.

Skrot za: S. Bazylinski, Wprowadzenie do studium Pisma Swi;z‘ego, Kielce 2019; L. Finkel-
stein, Sifre on Deuteronomy, New York 1969.

Por. W.M. Feldman, The Jewish Child: Its History, Folklore, Biology, Sociology, London
1917, s. 2.83.

Por. Stownik tta Biblii, seria: Prymasowska Seria Biblijna, ].I. Packer, M.C. Tenney (red.),
Warszawa 2007, s. 375—376.

Por. R. de Vaux, Instytucje Starego Testamentu, t. 1-2, Poznati 2004, s. 60.

Por. H. Grzesiak, Tradycyjna edukacja dzieci zydowskich (wprowadzenie do problemu),
»Biuletyn Historii Wychowania” 26 (2010), 5. 74-
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na wspdlczesne jezyki jako ,,szkota” lub ,sala do studiowania [Pism]”*. Wedtug
TPsJ Rdz 22,19 pierwsza wspomniang osobg zdobywajaca wiedze w takiej forg
mie byt syn Abrahama. Traktat Megillah opisuje sytuacje, w ktérej dla czgéci
uczonych trwanie na studiowaniu Tory jest wazniejsze niz $wictowanie Purim
(BT Meg 7a). Dokument Damascenski (kol. 20 w. 13) reprezentujacy teksty
z Qumran utozsamia miejsce studiowania Tory uznawane przez naukowcéw
za synonim W1TA N'a z calym terenem zamieszkiwanym przez spoteczno$¢™.
Targum Pseudo-Jonatana méwi o Wn n*a Szemy Wielkiego (TPs] Rdz 22,19;
24,62). To dookreslenie jest niejednoznaczne, poniewaz nie wiemy, czy mowa
jest o whascicielu szkoly czy o prowadzacym ja nauczycielu. W innych miejscach
aramejskiego thumaczenia tym imieniem i przydomkiem jest nazywany syn Noe-
go (TPs] Rdz 10,21-22). Cz¢$¢ badaczy, m.in. wspominany Mirostaw S. Wrébel,
powotujac si¢ na interpretacje talmudyczne, utozsamia go z Melchizedekiem,
jako argument podajac, ze zyt w tym samym czasie co Abraham i Izaak®.

Znaczenie targuméw w systemie ksztatcenia

Jednym z najwazniejszych zadan targuméw bylto uczynienie dostepnymi
i zrozumiatymi tresci zawartych w Torze”. Warunek ten przetozyl si¢ na
dwie istotne cechy tych tekstéw. Po pierwsze zostaly spisane w powszechnie
zrozumiatym jezyku aramejskim®. Po drugie zawieraly wyjasnienia trudnych
fragmentéw Biblii hebrajskiej lub dodatkowe informacje w miejscach, gdzie
autor uznat to za stuszne. Dzigki tym zabiegom mozemy odkry¢, jakie tredci
lub tematy byty istotne dla autoréw aramejskich przektadéw. W momencie gdy
dokonywali tlumaczenia, mieli bowiem mozliwo$¢ dostosowania tekstu do
wspdtczesnych okolicznosci oraz dodawania wyjasnien. Z pewnoscia jednym
z takich zagadnieni byto wTn 2. Autor Targumu Pseudo-Jonatana starat

“ byt mdyrs, [w:] The Targums from the Files of the Comprehensive Aramaic Lexicon Project,

serie: Logos Bible Software 9, S.A. Kaufman (ed.), Cincinnati 2004.

Por. A. Lemaire, Remarques Sur Le Vocabulaire Hébren De L'Enseignement Et De LEtude
A Qumprin Et Dans Ben Sira, [w:] Conservatism and Innovation in the Hebrew Language
of the Hellenistic Period, seria: Studies on the Texts of the Desert of Judah 73, ]. Joosten,
J.-S. Rey (eds.), Leiden 2007, s. 121.

Targum Neofiti 1. Ksigga Rodzaju: tekst avamejski — przektad, aparat krytyczny — praypisy,
oprac. i thum. M.S. Wrébel, Lublin 2014, s. 223, przyp. 1.

Por. A. Houtman, The Role of the Targum in Jewish Education in Medieval Europe, [w:]
A Jewish Targum in a Christian World, seria: Jewish and Christian Perspectives Series 27,
A. Houtman, E. van Staalduine-Sulman, H.-M. Kirn (eds.), Leiden-Boston 2014, s. 81.
Por. M.S. Wrdbel, Wprowadzenie ..., dz. cyt., s. 9s.
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sic wykaza¢ pochodzenie tego typu szkét az od czaséw patriarchy Abrahama.
Przyczyn takiego stanu rzeczy mozna doszukiwac si¢ w $cistym zwiazku tradyg
¢ji targumicznej i studiowania Pisma w synagogach. Anthony D. York uwaza,
ze powstanie i rozwdj przektadu spisanego po aramejsku jest $cisle zwiazany
z instytucja miejsca modlitwy narodu wybranego”. Ttumaczenie odbywalo
sic réwnolegle z proklamacja tekstu hebrajskiego. Rabini dbali jednak o to,
by przektad nigdy nie miat pierwszeristwa przed pierwowzorem. Z opisanych
w dalszej cze¢sci fragmentéw jednoznacznie wynika, ze w momencie spisywania
targumow starano si¢ uwzgledni¢ tradycje dotyczaca szkot.

Wedlug traktatu Pirke Awot (s,21) do czasu wejscia w dorostos¢ dziecko nie
mogto jednak publicznie wyglasza¢ swoich komentarzy do tekstu. W okresie
Tanaitéw — poczatek ich dziatalnosci jest datowany na ok. 20 lub 70 rok po
Chr., a koniec na 220 rok — szkoty znajdowaly si¢ w synagogach lub obok nich.
To ciste polaczenie przekladato si¢ na wykorzystywanie targuméw w liturgii
i systemie szkolnictwa. Aramejskie ttumaczenia odgrywaty wigc znaczaca role
w procesie ksztalcenia®. Opisanie Izaaka, Jakuba, Mojzesza, Aarona w kon-
tekécie zdobywania przez nich wiedzy — dokladnie tak samo jak czynily to
wszystkie pokolenia po nich — miato zachgca¢ uczniéw do poznawania tradycji
i prawodawstwa swojego narodu.

waTn n'a w Targumie Pseudo-Jonatana

Po raz pierwszy w Targumie Pseudo-Jonatana termin W17n n'a pojawia si¢
w Rdz 22,19. Aramejskie thumaczenie uzupetnia niedopowiedzenie w Biblii
Hebrajskiej. Po prébie Abrahama i powstrzymaniu go od zabicia Izaaka tekst
kanoniczny méwi wylacznie o powrocie patriarchy do swoich pozostawionych
w oddali stug. Jego syn zostal uratowany, ale Biblia o nim nie wspomina®.
Gordon J. Wenham uwaza, ze autor Ksiegi Rodzaju w tym zdaniu koncentruje
sic wylacznie na postuszenstwie Abrahama i pomija opisanie spraw drugorzed-
nych*. Po potwierdzeniu swojej gotowosci do oddania Bogu nawet swojego
syna patriarcha wrécit do obowiazkéw. Thumacze i komentatorzy tego zdania
podczas dokonywania przekladu mieli $wiadomo$¢ stéw wypowiedzianych
w Rdz 22,5, gdzie Abraham zapowiedzial powrét z synem po ztozeniu ofiary.

? Por. A.D. York, The Targum..., dz. cyt., s. 75.

** Por. A.D. York, The Targum..., dz. cyt., s. 82.
312 Por. M.M. Brayer, The Pentateuchal..., dz. cyt., s. 201-231.
* Por. G.J. Wenham, Genesis 16-50, seria: Word Biblical Commentary 2, Dallas 1994, s. 112.
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Uzycie liczby mnogiej wobec stug — ,wrécimy” — bylo interpretowane jako:
brak petnej wiedzy o przysztych losach syna, swiadomos¢ ostatecznego ocalenia
go lub che¢ ukrycia prawdy o jego nadchodzacej $mierci przed postugujacymi
mu mlodzieficami®.

Niezaleznie od tych powodéw Rdz 22,19 jednoznacznie przemilcza losy Iza-
aka bezposrednio po cudownym uratowaniu. To niedopowiedzenie uzupetnia
tradycja targumiczna®. Wedtug tekstu Pseudo-Jonatana aniolowie zabrali go
na trzy lata, by zdobywat wiedz¢ w wTn nva. Informacja ta nie pojawia si¢
w targumach Onkelosa i Neofiti 1. Tekst komentarza hagadycznego Genesis
Rabba nie tylko méwi o udaniu si¢ przez Izaaka do szkoty, ale réwniez podaje
wyjasnienie takiej decyzji35. Ostatnia proba Abrahama, na jaka zostat wysta-
wiony przez JHWH, potwierdzita nie tylko jego znajomos¢ woli Boga, ale
réwniez bezwzgledna che¢ wypetniania jej. Na gorze Moria dokonat si¢ etap
poznawania prawa przez ojca narodéw. Dla Izaaka byl to moment koriczacy
etap zdobywania wiedzy w domu. Od swojego ojca juz niczego wigcej nie mogt
sie nauczy¢, dlatego konieczne bylo udanie si¢ do waTn n*a, by kontynuowa¢
proces ksztalcenia (BerR 56,11)*.

Drugi raz termin w270 n'a wystepuje w TPs] Rdz 24,62. Biblia Hebrajska
w tym miejscu méwi o przybyciu Rebeki do domu Izaaka. W momencie gdy
zblizata si¢ karawana wielbladéw, wracat on od studni Lachaj-Roj. W tych
wersetach narrator skupiony jest nowym etapie zycia syna Abrahama®. Wtasnie
w tym miejscu Targum Pseudo-Jonatana dodaje informacje méwiaca o powrocie
Izaaka z miejsca, gdzie zdobywat wiedze. Szkota Szemy Wielkiego miata by¢
polozona przy drodze do wspomnianej w tekscie kanonicznym studni. W ten
sposdb tekst TPs] Rdz 24,62 chee zachowaé spdjnosé w trzech wymiarach. Po
pierwsze Izaak zakonczyl proces zdobywania wiedzy, ktérego poczatek zostat
opisany w TPs] Rdz 22,19. Po drugie po opuszczeniu W10 n'a moze mysle¢
o zalozeniu rodziny, co zostanie opisane w kolejnych wersetach, gdzie bedzie
mowa o poSlubieniu Rebeki. Po trzecie dodatek zawarty w tekécie aramejskim
stanowi uzasadnienie informacji o jego rozmyslaniu opisanym w Rdz 24,63.
Analizujac wiedz¢ zdobyta w szkole, zobaczyl karawang jego przyszlej zony.
Nastapilo wigc plynne przejécie z wicku niedojrzatego do nowego etapu zycia,

3 Por. N.M. Sarna, Genesis, seria: The JPS Torah Commentary, Philadelphia 1989, s. 152.

* Zob. M. McNamara, Melchizedek: Gen 14,17-20 in the Targums, ,Rabbinic and Early
Christian Literature” 81 (2000), s. 1-31.

Zob. Genesis Rabba (dalej: BerR).

Zob. M.M. Brayer, The Pentateuchal..., dz. cyt., s. 229.

Por. W.D. Reyburn, E.M. Fry, 4 Handbook on Genesis, seria: UBS Handbook Series 1, New
York 1998, s. 557—558.
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gdy zalozy swoja rodzing i stanie si¢ odpowiedzianym me¢zem. Targum Neo-
fiti 1 pomimo braku informacji o udaniu si¢ Izaaka do W1Tn M2 potwierdza
opuszczenie przez niego szkoty (TN Rdz 24,62).

Trzecie wystgpowanie omawianego terminu ma miejsce, gdy Jakub i Ezaw
walczyli ze sobg w tonie Rebeki. Tekst hebrajski méwi o jej udaniu si¢ do
JHWH, by zapyta¢ Go o przyczyny wasni miedzy bra¢mi. Miato to miejsce
jeszcze przed porodem. Ksiega Rodzaju podaje jedynie Jego odpowiedz, zgodnie
z ktéra wydarzenia te miaty zapowiadaé pochodzenie od nich dwéch narodéw
oraz zwycigstwo mlodszego z nich. Brakuje jednak informacji o miejscu tej
rozmowy (Rdz 25,22-23). Niedopowiedzenie uzupelnia tekst nickanoniczny.
Czytajac TPs] 25,22, mozna uzna¢ W7 N"2 za $wiatynie, poniewaz Rebeka
modlita si¢ tam. Jednak juz kolejny werset jednoznacznie umieszcza walke
braci w kontekscie wiernosci prawu. Kontynuujac historig, tekst aramejski
znaczaco zmienia tre$¢ Rdz 25,27. Wedtug Biblii Ezaw byl mysliwym, za$
Jakub miat spokojne usposobienie i mieszkal w namiocie. Tak przedstawione
informacje nie daja podstaw do pozytywnej lub negatywnej oceny ktéregos
z braci*. Targum dokonuje polaryzacji ich postaw. Pierworodny syn Izaaka nie
tylko byt mysliwym, ale réwniez zabit Nimroda. W ten sposéb zostal uznany
za zbrodniarza i przedstawiony jednoznacznie negatywnie. Jego brat jest opi-
sany przymiotnikiem o rdzeniu 09V, ktdry oznacza czlowicka ,,doskonatego”,
»dojrzalego””. Byt réwniez odpowiedzialny w swojej pracy i podejmowanych
zadaniach. Jednym z nich byla postuga w wTn nva. Szukatl tam pouczenia
i madrosci (199)*. Z powyiszego kontekstu jednoznacznie wynika, ze ter-
min ten blizszy byt szkole, gdzie zdobywano wiedzg, niz $wiatyni czy miejscu
zwigzanemu z kultem.

Targum dokonujac niewielkiej zmiany w tekscie, catkowicie przeksztalca
znaczenie Rdz 33,17. Wedtug tekstu hebrajskiego po udaniu si¢ do Sukkot Jakub
zbudowat dla siebie dom oraz szatasy dla swoich stad. Aramejskie tlumaczenie
zamienia miejsce jego zamieszkania na szkote. Miato to potwierdzi¢ znaczenie
poznawania prawa przez cale zycie. Miejsce do zdobywania wiedzy bylo dla
niego rownie istotne co schronienie. Martin McNamara stwierdza, ze nigdzie
w literaturze lub tradycji rabinicznej nie powtarza si¢ ta informacja®.

Targum Pseudo-Jonatana prezentuje znaczaco odmienne od tekstu kano-
nicznego rozumienie Rdz 37,2. Wedtug Ksiegi Rodzaju siedemnastoletni Jozef

38

s Por. J.P. Lange, A Commentary on the Holy Scriptures: Genesis, Bellingham 2008, s. 499.

Por. slm, [w:] HEW. Gesenius, S.P. Tregelles, Gesenius’ Hebrew and Chaldee Lexicon to
the Old Testament Scriptures, Bellingham 2003, s. 830.

"Por. wlpn, [w:] The Targums from the Files..., dz. cyt.

Por. M. Maher, Targum Psendo-Jonathan..., dz. cyt., s. 116.
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past trzody wraz z synami Bilhy i Zilpy. Podczas tej czynnosci ustyszat oskar-
zenia i oszczerstwa dotyczace synéw Jakuba, o czym powiedzial ojcu. Werset
ten sfowami ,oto genealogia” wprowadza opis gtéwnego bohatera kolejnych
rozdzialéw — Jézefa™. Jednoczesnie jego obraz jest negatywny. Zostal nazwa-
ny chtopcem, cho¢ termin ten mozna rozumie¢ réwniez jako stuga. Podczas
pracy przy pilnowaniu stad ujawnita si¢ jego nieche¢ do synéw Bilhy i Zilpy.
Gordon J. Wenham uwaza, ze zdanie méwiace o donoszeniu ojcu na braci ma
wymiar negatywny. Prawdopodobnie przekazywal nieprawdziwe informacje
iich szkalowal. Klamstwa wywotywaly niech¢¢ braci wobec Jozefa. Uwazali,
ze w sposob nieuczciwy buduje on swoja pozycje w rodzinie, deprecjonuje zna-
czenie ich uczciwej pracy oraz podwaza autorytet w oczach Jakuba®.

Targum Pseudo-Jonatana zamienia negatywny obraz, rozpoczynajacy narracje
o Jézefie, na pozytywny. Majac siedemnascie lat, opuscit szkol¢. Informacja ta
potwierdza zdobycie przez niego wyksztalcenia, jak mialo to miejsce w przy-
padku jego przodkéw. Po drugie wyjasnia jego elokwencje i kompetencje, dzigki
ktérym z czasem udato mu si¢ osiagnad tak znaczaca pozycje w Egipcie. Warto
w tym miejscu nadmieni¢ o catkowitym pominigciu stéw méwiacych o wypa-
saniu przez niego trzody. Przyszly zastepca faraona wychowywat si¢ z synami
Bilhy i Zilpy. Tekst nie podaje nast¢pnie ogélnych informacji o krytykowaniu
braci wobec ojca, lecz konkretne powody uzasadniajace takie postepowanie
Jézeta. Jego sprzeciw wzbudzifo jedzenie przez braci migsa z jeszcze zywego
zwierzecia. Takie zachowanie oznaczalo bowiem spozywanie réwniez krwi,
co bylo zabronione przez prawo. Wiasnie t¢ informacj¢ miat przekaza¢ ojcu.
Z kontekstu wynika, ze o zasadach postgpowania dowiedzial si¢ w wTn nn.
Zdobyta tam wiedza nie byta dla niego jedynie teoria. Sam ja praktykowat
i oczekiwat tego od pozostatych potomkéw Abrahama. Wedtug innej tradycji
pierwsze pouczenia dotyczace przepiséw prawa otrzymat od Jakuba jako umi-
lowany syn. To one miaty ksztaltowad sposéb jego myslenia w poczatkowych
ctapach zycia (BerR 84,8). Moze to stanowi¢ uzasadnienie udania si¢ do ojca
z problemem nieprzestrzegania zasad judaizmu przez pozostatych czlonkéw
rodziny. Jednoczesnie tekst Genesis Rabba daje odpowiedz na pytanie doty-
czace tego, o jakim prawie jest tu mowa, w czasach gdy Mojzesz nie otrzymat
jeszcze Tory na gorze Synaj. Wedtug przekazu midraszowego Jakub przekazat

* Por.R.D. Bergen, Genesis, [w:] CSB Study Bible: Notes, E.A. Blum, T. Wax (eds.), Nashville

2017, 8. 64—65.
*> Por. G.J. Wenham, Genesis..., dz. Cyt., 5. 350.
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mu pouczenia otrzymane od Sema i Ebera — pierwszy z nich byt uwazany za
praojca hebrajczykéw™.

Ostatnie wystepowanie terminu W70 n'a w Ksiedze Rodzaju pojawia
sic w kontekscie zamieszkania Izraela w Egipcie. Zdanie Rdz 47,27 streszcza
proces zwigzany z osiedleniem synéw Jakuba w kraju nad Nilem. Tekst he-
brajski przekazuje dwie kluczowe informacje — zamieszkanie na stale Izraela
w kraju faraonéw oraz posiadanie licznego potomstwa przez przybyszéw.
Johann P. Lange zaistnialg sytuacj¢ nazywa ,,osobistym zaanektowaniem i wi-
docznym pomnozeniem”®. Targumiczna reinterpretacja konkretyzuje te dwa
aspekty. Wedtug przekazu Izraelici w ziemi Goszem zbudowali szkoly i patace.
Tradycja ta znajduje potwierdzenie w BerR 95,3, gdzie mowa jest o wystaniu Judy
przez Jakuba w celu przygotowania miejsca zglebiania Tory przed przybyciem
calej rodziny nad delt¢ Nilu. TPs] Rdz 46,28 umieszcza informacje o misji Judy
w celu przygotowania kraju, lecz nie wspomina o nakazie budowy miejsca zdo-
bywania wiedzy religijnej. Dodaje ja jednak BerR 95,3 do tego wersetu. Talmud
idzie jeszcze dalej i méwi o radzie uczonych powotanych do przekazu tradycji
podczas pobytu w Egipcie (BT Joma 28b). Nastgpnie tekst precyzuje miejsca
zajete w Goszen — byly nimi pola i winnice — oraz dodaje informacj¢ o po-
mnozeniu si¢ liczby Izraelitéw. Targum Pseudo-Jonatana pokazuje wigc Izrael
w zupetnie innym $wietle niz tekst hebrajski. Izraelici nie sa grupa niewolnikéw
i 0s6b bezradnych wobec potegi faraona. Budujac W1Tn na, mieli mozliwos¢
na obczyznie kultywowania swojej tradycji. Dzi¢ki takiemu miejscu mogli
utrzymywac wysoki poziom wyksztalcenia. Patace $wiadczg o wytworzeniu sie
swoistej klasy politycznej oraz grupy oséb zamoznych na tyle, by je wybudowac.
Jak sugeruje tekst, korzysci czerpali z uprawy ziemi i winnej latorosli. Biorac
pod uwage cala tre$¢ zawartg w Pigcioksiegu oraz jego aramejskim ttumacze-
niu, taki obraz dwczesnego spoteczenistwa uznawanego za potomkéw Jakuba
i osoby pochodzace z jego domu wydaje si¢ nierealny. Z punktu widzenia autora
przekiadu informacja zawarta w tym wersecie miata stanowi¢ uzasadnienie dla
ciaglosci przekazywania wiedzy, a jednoczesnie wywodzi¢ system szkolnictwa
zbudowany w Ziemi Obiecanej, po dotarciu do niej, az od czaséw patriarchow.

W targumie do Ksiegi Wyjécia termin W1Tn n'a pojawia si¢ w kontekscie
ustanowienia kultu — jako miejsce zwigzane z przybytkiem. Wj 39 zasadniczo
skupia si¢ na przepisach dotyczacych szat dla kaptanéw. Wersety 32—43 stanowia
za$ podsumowanie wszelkich polecenn JHWH dotyczacych budowy Namiotu
Spotkania zakonczone przyniesieniem przez Izrael niezb¢dnych elementéw

** Por. Eber, [w:] P.C. Bosak, Leksykon wszystkich postaci biblijnych, Krakéw 2015, s. 378.

* J.P. Lange,A Cammenmry..., dz. Cyt., s. 634.
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do jego budowy. Tylko Mojzesz doktadnie wiedzial, jakie byly oczekiwania
Boga wobec tych przedmiotéw, dlatego jedynie on byt w stanie zweryfikowa¢
rzetelno$¢ i doktadno$¢ pracy zleconej Basaleelowi oraz nadzorowanym przez
niego rzemieslnikom®. Werset Wj 39,33 oraz kolejne zdania opisuja sprawdze-
nie zgodnosci wszystkiego, co skladalo si¢ na Namiot Spotkania, z intencja
JHWH. Wedtug przekazu TPs] Wj 39,33 caly przybytek oraz jego sprzety
zostaly przyniesione Mojzeszowi do W1Tn n'3, gdzie siedziat z Aaronem i jego
synami. Stuga Boga wyjasnial im, jak powinni sprawowa¢ postuge kaptanska.
Jego brat — arcykaptan — przebywat tam ze starszymi Izraela. Z tego podania
wynika wiec, ze miejsce zdobywania wiedzy bylo odwiedzane przez liczne
osoby stanowiace wyksztalcong i powszechnie szanowang cz¢$¢ spoleczenistwa
oraz grup¢ mlodych starajacych si¢ o dotaczenie do tego grona. Ci drudzy byli
w trakcie procesu poznawania przepiséw dotyczacych kuleu.

Czasownik opisujacy postepowanie Mojzesza daje mozliwo$¢ zrozumienia,
czym byl w17 2. Rdzen 70 w uzytej koniugacji peal oznacza ,,ustanawia¢
prawa’, ,rozwigzywa¢ trudnosci’, ,,korygowaé btedne myslenie”, ,,dawa¢ wska®
z6wki”, ,dawa¢ rady”, ,podejmowal wysitki dla wlasciwego funkcjonowania
danej rzeczy”, ,studiowa¢” i ,zdobywa¢ Wiedzg”47. Wiedza i sprawowane obrzedy
miaty by¢ zgodne z wola JHWH w dwdch wymiarach, co wedtug tekstu ara-
mejskiego zostalo ostatecznie potwierdzone i rozstrzygniete w W7 N'a przez
Mojzesza. Pierwszy aspekt dotyczyt rzeczy materialnych przyniesionych przez
rzemie$lnikéw, za$ drugi oséb i sprawowanych przez nich obrzedéw.

W Ksigdze Liczb termin waTn n"a wystepuje w kontekscie blogostawien-
stwa wypowiedzianego przez Balaama. Byt on wrézbitg i magiem wezwanym
przez Balaka do rzucenia klgtwy oraz przeklinania Izraela. W Biblii hebrajskiej
jako prorok ogarniety Duchem Bozym wystawiat pickno i dobrobyt panujace
w obozowisku zamieszkatym zaréwno przez nardéd wybrany, jak i samego
JHWH®. Tekst aramejski ukazuje znaczenie miejsca zdobywania wiedzy dla
calej spoiccznos’ci”. Wedtug TPsJ Lb 24,5 mieli oni w namiocie spedzaé czas,
by dochodzi¢ razem do wspélnych wnioskéw dotyczacych whasciwego poste-
powania czlowicka. Nastepny werset za$ wszystkie osoby przychodzace do tego
miejsca nazywa uczniami (7'1%n).

Targum Pseudo-Jonatana podaje bardzo duzo szczegétéw dotyczacych
funkcjonowania W na. Po pierwsze uczgszezaly do niego jedynie osoby
46
47

48
49

Por. J.I. Durham, Exodus, serie: Word Biblical Commentary 3, Dallas 1987, s. 496.

trs, [w:) The Targums from the Files..., dz. cyt.

Por. P.J. Budd, Numbers, seria: Word Biblical Commentary s, Dallas 1984, s. 268—269.
Por. A. Ku$mirek, Balaam i jego wyrocznie (Lb 22-24) w tradycji targumicznej, Warszawa
2011, 5. 321.
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nalezace do domu Izraela. To przektadalo si¢ na ekskluzywny charakter tego
miejsca i uniemozliwiato dostep pochodzacych spoza tego narodu. Po drugie
tekst jednoznacznie wskazuje zadanie w nim podejmowane — jest to studio-
wanie prawa. Termin 7™ WR w innych aramejskich tekstach oznacza ,Tor¢”,
»Piecioksiag”, ,,prawo pisane”, ,interpretacje prawa”so.

W targumie Ksiegi Powtérzonego Prawa termin W10 02 pojawia sie
w kontekscie ostatnich pouczenn Mojzesza wydanych tuz przed jego $miercia.
Tekst kanoniczny Pwt 28 zawiera trzecia mowe prawodawcy. Tresci zawarte
w tym rozdziale zostaly poprzedzone szczegélowymi poleceniami majacymi
zapewni¢ odnowe przymierza. Lud uslyszal, jakie postepowanie sprowadzi na
niego przeklenstwo lub blogostawienstwo (Pwt 27). W Pwt 28,1-14 pouczenia
maja charakter pozytywny i opisuja postepowanie cztowieka, dzigki ktéremu
moze on zjednac sobie przychylnos¢ JHWH. Peter C. Craigie stwierdzit bardzo
zwicezly charakter stéw Mojzesza. Jednocze$nie nie mamy pewnosci, ze zostaly
spisane wszystkie”. Autor Targumu Pseudo-Jonatana postanowil uzupelnié
i doprecyzowa¢ tres¢ niejednoznacznego wersetu méwiacego o blogostawienistwie
wynikajacym z przychodzenia i wychodzenia (Pwt 28,6). W tekscie hebrajskim
czynnosci te wystepuja w kontekscie podejmowania walki (Pwt 31,2)*. Takie
rozumienie uzasadnialby réwniez kolejny werset méwiacy o pokonaniu przez
Izrael wszelkich wrogéw, dzigki przychylnosci Boga (Pwt 28,7). Aramejski
przektad zupetnie zmienia znaczenie tych stéw. Stwierdza bowiem, ze blogosta-
wienstwo otrzymaja osoby przychodzace do W1Tn n'a. Dopiero po uzyskaniu
whasciwej wiedzy i zrozumienia maja one wychodzi¢ do codziennych obowiazu
kéw. Termin 801313 oznacza zardwno ,pracg’, jak i ,relacje mif;dzyludzkie”53
Autor targumu jednoznacznie odnosi stowa Mojzesza do warunkéw poko-
ju. Przekazane Izraclowi prawo wymagato rzetelnego zapoznania si¢ z nim
w W70 N'3, a nastgpnie zastosowania zdobytej wiedzy w codziennym zyciu.

Takie rozumienie zagadnienia wystepuje réwniez w TPs] Pwt 30,14. W tek-
$cie masoreckim werset ten mowi o znaczeniu interioryzacji pouczen Mojzesza.
Prawo ma nie by¢ dla Izraela zewnetrznym ograniczeniem dla podejmowa-
nych decyzji i dzialan, lecz przyjetym sposobem zycia wyznaczajacym droge
do Boga. W ostatnich stowach przed $miercia prawodawca chcial przekona¢
swoj lud o kluczowym przymiocie Tory — jej blisko$ci, wynikajacej z przyjecia

0 wryyh, [w] The Targums from the Files..., dz. cyt.

*" Por.P.C. Craigie, The Book of Deuteronomy, seria: The New International Commentary on
the Old Testament s, Grand Rapids 1976, s. 335-336.
Por. D.L. Christensen, Deuteronomy 21:10~34:12, seria: Word Biblical Commentary 6b,
Dallas 2002, 5. 672.

> pramey’, [w:] The Targums from the Files..., dz. cyt.
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przez czlowieka wierzacego w JHWH. Uznanie warto$ci w niej zawartych
za swoje miato utatwi¢ wypetnianie sktadajacych si¢ na pouczenia przepiséw.
Tekst kanoniczny w wyrazie 727 zawiera wszystkie polecenia przekazane do tej
pory przez Mojzesza®. Zostalo ono przettumaczone na aremejski termin oins
oznaczajacy: ,przykazanie”, ,stowo”, ,polecenie wladcy”, ,sprawy” przekazane
za posrednictwem postarica®. Czasownik 31 w koniugacji peal oznacza ,roz-
mysla¢ nad czyms” lub ,,medytowa¢”. W ten sposdb opisuje cel spedzania czasu
w W1Tn nva. Warto w tym miejscu zaznaczyé, ze nastepnie thumacz Targumu
Pseudo-Jonatana pouczenia zawarte w poleceniach otrzymanych przez Mojzesza
na gérze Synaj nazywa ,droga zycia”. W ten spos6b chciat podkresli¢ znaczenie
przemyslanych tresci.

Praktyczny wymiar szkolnictwa opisanego juz w Piecioksiegu znajdujemy
w TPs] Pwt 33,18. Komentarze do Biblii stwierdzaja niejasnos¢ oraz brak jedno-
znacznej interpretacji tego wersetu w tekscie hebrajskim. Peter C. Craigie uwaza,
ze w tych stowach Mojzesz mial udzieli¢ blogostawienstwa potomkom Zabu-
lona, by im towarzyszylo podczas dalekich wypraw. Pokolenie Issachara miato
je za$ otrzyma¢ na czas przebywania w namiotach. Tekst ma bowiem stanowi¢
poetyckie przedstawienie czesto wystepujacego w Torze tematu ,wychodzenia
i wchodzenia” (zob. Pwt 28,6; 31,2). Tym samym miat on zachecaé do radosci
niezaleznie od zewngtrznych okolicznosdci, a zwlaszcza fizycznego oddalenia
od wspélnoty narodowej*’. Wedtug Targumu Pseudo-Jonatana potomkowie
Zabulona mieli osigga¢ korzysci wynikajace z wypraw handlowych. Synowie
Issachara chcieli za$ czerpaé profity z wiedzy zdobytej w szkotach. Tradycja ta
wydaje si¢ znaczaca, zwlaszcza gdy wezmiemy pod uwage informacj¢ zawarta
w1 Krn 12,33, gdzie jest mowa o doglebnej wiedzy przedstawicieli tego poko-
lenia oraz zrozumieniu zaréwno aktualnej sytuacji, jak i woli objawionej przez
Boga. Autor targumu uznaje posiadanie wiedzy za réwnie cenne co korzysci
wynikajace z intratnej wymiany handlowe;.

** Por. M. Wyrzykowski, Reinterpretacia Ksiegi Kaplarskiej 18,5 i Ksiggi Powtdrzonego Prawa

30,11-14 w Liscie do Rzymian 10,4-8. Analiza intertekstualna, seria: Rozprawy Naukowe —
Papieski Wydzial Teologiczny we Wroctawin 105, Wroctaw 2021, s 87.

F. Brown, S.R. Driver, C.A Briggs, Enhanced Brown-Driver-Briggs Hebrew and English
Lexicon, Oxford 1977, s. 1109.

Por. P.C. Craigie, The Book..., dz. cyt., s. 399.
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Zakonczenie

Termin W71 N2 w Targumie Pseudo-Jonatana jest jednoznacznie utozsamiany
z miejscem zdobywania wiedzy oraz poznawania tresci Tory. Autor aramej-
skiego przektadu poprzez tak liczne umieszczenie go w tekscie cheial zaréwno
wykaza¢ znaczenie namystu nad treécia tradycji Izraela, jak i wyznaczy¢ jej
poczatek za zycia Abrahama. Biorac pod uwage dzisiejszy stari badan, wiemy,
ze jest to anachronizm. W czasach gdy powstawaty targumy, uczniowie mieli
mie¢ $wiadomo$¢ wlaczenia w nieprzerwang tradycje czytania i interpretowania
Tory od momentu, gdy proces ten zapoczatkowal Izaak. Po zburzeniu $wia-
tyni Jerozolimskiej w 70 roku po Chr., gdy nie bylo mozliwosci sprawowania
kultu, najistotniejszym aspektem wierno$ci Przymierzu stalo si¢ przestrzeganie
Prawa Mojzeszowego. Poznawanie go dokonywalo si¢ w szkotach. Powstaty
w VII wieku tekst Pseudo-Jonatana miat na celu wykazanie ciaglosci tradycji
tlumaczenia i interpretowania woli Boga. Wedtug zamystu autora od czaséw
patriarchéw dokonywato si¢ to w sposéb réwnolegty do sktadanych ofiar. Au-
tor aramejskiego przekltadu, majac $wiadomo$¢ braku informacji o wa7n nna
w Biblii Hebrajskiej, postanowit doda¢ te tresci, wkomponowujac je w historie
zawarta w Piecioksiegu.

Zabieg wlaczenia tematu o WA n'a w tres¢ Tory mial réwniez zachecad
mezczyzn z narodu wybranego do poznawania tradycji swojego narodu oraz
interioryzowania tresci zawartych w przestaniu Mojzesza. Namyst nad teks-
tem w kontekscie szeroko rozumianej tradycji — wraz z midraszami, halacha
i hagada — stanowil uzasadnienie dla powstawania szkét oraz przektadu Biblii
Hebrajskiej na jezyk aramejski wraz z komentarzami i wyjasnieniami.
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ABSTRACT: The article explores ways in which clergy and laity build the Communio
Ecclesiae, which is in line with the current theme of synodality. The publication presents
both the theological foundations of building an ecclesial community and practical
guidelines or building princiles. First comes the explanation of the understanding of
Commaunio Ecclesiae. Next, the issue of “building” is dealt with, with attention being
paid to its correlation with the idea of the Church, which is God’s building. The third
point distinguishes and discusses four areas of cooperation: liturgical and sacramental,
administrative and economic, along with charitable and formative. Finally, the princi-
ples of building Communio Ecclesiae are indicated and these focus on the conditions
of the Church in Poland, which are essentially of a practical nature. Building an
ecclesial community should be accompanied by an awareness of participation in the
saving mission of Christ and a conviction of the multiplicity and diversity of services
and tasks in the Church. Building up of the Communio Ecclesiae is not an end in
itself; rather, it is a path leading to the salvation of the faithful and the fulfilment of
the Church in the kingdom of God in eschatological times.
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ABSTRAKT: Artykul dotyczy problematyki budowania Communio Ecclesiae przez
duchownych i $wieckich. Podjete zagadnienie wpisuje si¢ w aktualng tematyke syno-
dalnosci. Publikacja przedstawia zaréwno teologiczne podstawy budowania wspdlnoty
koscielnej, jak rowniez praktyczne wskazania — zasady. Najpierw wyjasniono rozumienie
Communio Ecclesiae. Nastepnie zajeto si¢ kwestia ,,budowania”, zwracajac uwage na
jej korelacje z idea Kosciota, ktdry jest Boza budowla. W kroku trzecim wyrézniono

Artykul stanowi czgé¢ projektu finansowanego w ramach programu Ministra Edukacji
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i oméwiono cztery obszary wspélpracy: liturgiczno-sakramentalny, administracyjno-
-gospodarczy, charytatywny i formacyjny. Na koniec wskazano zasady budowania
Commaunio Ecclesiae. Uwzgledniaja one uwarunkowania Kosciota w Polsce i maja
zasadniczo praktyczny charakter. Budowaniu wspélnoty eklezjalnej winna towarzyszy¢
$wiadomo$¢ wspotudziatu w zbawczej misji Chrystusa oraz prze$wiadczenie o wielosci
i réznorodnosci postug i zadari w Kosciele. Tym samym budowanie Communio Ecclesiae
nie jest celem samym w sobie, ale droga prowadzacq do celu, jakim jest osiagnigcie
przez wiernych zbawienia i wypelnienie si¢ Kosciota w krélestwiec Bozym w czasach
eschatologicznych.

Stowa KLUCZOWE: Communio Ecclesiae, duchowni, $wieccy, Koscidl, synodalnosé,
wspdlnota koscielna, budowanie Kosciota

W ostatnich latach, zaréwno w dokumentach Magisterium Ecclesiae
(szczegdlnie w nauczaniu papieskim), jak rowniez w refleksji teologicznej,
coraz wyrazniej podnoszona jest kwestia synodalnosci w Kosciele jako wspdlnej
drogi duchownych i $éwieckich®. Papiez Franciszek nie tylko usilnie zacheca calg
wspdlnote eklezjalng do wejscia na te drogg, ale takze podejmuje konkretne
dziatania, ktérych szczegélnym elementem jest zainaugurowany 9 pazdzierni-
ka 2021 roku w calym Kosciele Synod Biskupéw pod hastem ,,Ku Kosciotowi
synodalnemu: komunia, uczestnictwo i misja”. Synod zostat otwarty w Rzymie,
awszystkie diecezje wezwane do wlaczenia si¢ w jego prace, najpierw na po-
ziomie lokalnym, a nast¢pnie centralnym w Rzymie. Papiez Franciszek uwaza,
ze »droga synodalnoéci jest droga, ktérej Bég oczekuje od Kosciota trzeciego
tysigclecia™. Synodalno$¢ w rozumieniu katolickim ma swoje umocowanie
w Commaunio Ecclesiae i zdaniem papieza jest jej konkretnym wyrazem4.
Celem artykutu jest ukazanie problematyki wspétbudowania Communio
Ecclesiae przez duchownych i §wieckich®. Podjete zagadnienie wpisuje sie

? Por. Franciszek, Konstytucja Episcopalis communio; Miedzynarodowa Komisja Teologiczna,

Synodalnosé w zycin i misji Kosciola; J. Bujak, Dokument Migdzynarodowej Komisji Teo-
logicznej Synodalnosé w zyciu i misji Kociota, [w:] Synodalnosé. Perspektywa polskokatro-
licka i rzymskokatolicka, P. Rabcezytiski (red.), Pelplin 2020, s. 83-113; J. Jezierski, Synod
i synodalnosé, [w:] Synodalnosé. Perspektywa..., dz. cyt., s. 20—46; P. Rabezynski, Synodalnos¢
wedtug papieza Franciszka, [w:] Synodalnosé. Perspektywa..., dz. cyt., s. 115-125.
Franciszek, Przemdwienie podczas uroczystosci upamigtniajgcej so. rocznice ustanowienia
Synodu Biskupdw (17 pazdziernika 2015 roku), ,L'Osservatore Romano” 11/36 (2015), 5. 4-8.
Por. J. Jezierski, Synod i synodalnosé, dz. cyt., s. 43; P. Rabezynski, Synodalnosé..., dz. cyt.,
s. 125.

Kwestia wspotpracy duchownych i $wieckich jest obecna i wazna w nauczaniu Kosciota
w ostatnich latach, czego przyktadem moze by¢ Posynodalna adhortacja Christifideles laici
o powolaniu i misji §wieckich w Kosciele i $wiecie proklamowana w 1988 roku przez Jana
Pawla II. W 1997 roku Kongregacja ds. Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw wydata
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w aktualng tematyke synodalnosci i jest proba odpowiedzi na pytania o teo-
logiczne podstawy, obszary i gtéwne zasady wspétpracy duchownych i $wie-
ckich w budowaniu wspélnoty eklezjalnej, z uwzglednieniem uwarunkowan
Kosciota w Polsce. Warto dopowiedzieé, ze celem niniejszego przedtozenia
nie jest calo$ciowe ukazanie kwestii synodalnosci w Kosciele (w tym takze
aktualnego stanu toczacej si¢ debaty), lecz jedynie wyzej wskazanego aspektu
tej wiclowgtkowej kwestii.

Wokot Communio Ecclesiae

Koscidt Chrystusowy jest rzeczywistoscig osobowa, a tym samym zywa i dy-
namiczng. Cho¢ zyje i realizuje si¢ w wymiarze historycznym i geograficznym
(w konkretnym czasie i miejscu), réwnoczesnie stanowi nieprzeniknione mi-
sterium — tajemnice osobowego i zbawczego zjednoczenia Boga z ludZzmi. Dla
ukazania misterium Koéciota Lumen gentium 11 Soboru Watykanskiego 11
postuguje si¢ wicloma obrazami biblijnymi, takim jak owczarnia i trzoda, rola
uprawna, Boza budowla, gérne Jeruzalem, nasza matka, lud Bozy. Eklezjologia
posoborowa ujmuje rzeczywisto$¢ Kosciota calosciowo i prezentuje ja zasadniczo
w czterech dopetniajacych si¢ modelach: Kosciota jako ludu Bozego, Kosciota
jako Ciata Chrystusa, Koéciota jak sakramentu zbawienia oraz jako communio®.

Pojecie communio, ktdre obrazuje zaréwno trynitarng istotg Boga, jak réwniez
relacje migdzy Bogiem a czlowickiem oraz odniesienia migdzyludzkie, nalezy
do centralnych idei chrzescijanstwa. Pierwszym i fundamentalnym znacze-
niem communio jest wspélnota’. Jak zauwaza Marek Jagodzinski, w pojeciu

Instrukcje o niektdrych kwestiach dotyczgcych wspdtpracy wiernych swieckich w ministerial-
nej postudze kaplandw. Dokumenty te oraz biezace doswiadczenia Kosciotéw lokalnych
stanowig podstawe prowadzenia dyskusji teologicznej. Impuls do podjecia tej waznej
problematyki eklezjalnej na nowo dat papiez Franciszek.

Por. A. Czaja, Traktat o Kosciele, (w:) Dogmatyka, t. 2, E. Adamiak, A. Czaja, J. Majewski
(red.), Warszawa 2006, s. 383—384; C.S. Bartnik, KosciéZ, Lublin 2009, s. 25—63; M. Ruse-
cki, Traktat o Kosciele, Lublin 2014, s. 24—32; K. Gé2d%, Kosciét zbawienia, Lublin 2010,
s. 9s—114; K. G62dz, Istota Kosciola wedtug Josepha Ratzingera, [w:] Teologia fundamen-
talna w twérczosci Josepha Ratzingera, K. Kaucha, J. Mastej (red.), Lublin 2017, 5. 191-201;
K. Gézdz, Obrazy Kosciota i gtdwne idee eklezjologiczne, [w:] Koscidt w czasach Jana Pawta 11,
M. Rusecki, K. Kaucha, J. Mastej (red.), Lublin 2005, 5. 79-97; A.A. Napiérkowski, Koscid?
i czlowick: tajemnica, wspdlnota, misja, [w:] Kosciél i czlowick, A.A. Napidrkowski (red.),
Krakdéw 2021, s. 228-238.

Por. M. Jagodziniski, Teologia komunijna. Czlowick Ducha Swigtego, [w:] Koscidl i cztowick,
dz. cyt., 5. 90-93.
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communio — koinonia chodzi bowiem o niezwykle intensywng forme odniesienia,
milosci, wspélnoty, najbardziej kojarzaca si¢ z komunia wlasnie — czyli $cistym
byciem ze soba, zjednoczeniem zyciowym, wzajemnym przenikaniem siqs.

Po II Soborze Watykaniskim idea communio stala si¢ naczelng i fundamen-
talng w eklezjologii katolickiej: ,koncepcja eklezjologii komunii uznawana
jest za najpetniejszy model katolickiej refleksji teologicznej nad fenomenem
i misterium Koéciota™. Stowo communio wyraza misterium Kosciota, dar oso-
bowej relacji, wigzi, wspélnoty cztowieka z Tréjjedynym Bogiem oraz z braémi
i siostrami. Wiez ta jest zapoczatkowana przez wiare i chrzest $wiety, realizuje
si¢ juz w historii, a pelni¢ osiagnie w Eschatonie®.

Commaunio jest rzeczywistoscig osobowa, a tym samym ,,dynamiczng — ko-
munikacja, trwajacym procesem, zyciem”". Communio Ecclesiae jest osobowym
darem Boga oraz permanentnym zadaniem, realizowanym przez kolejne pokole-
nia wierzagcych w Chrystusa. Budowanie wspélnoty eklezjalnej i zycie wiernych
w komunii z Bogiem i bra¢mi jest mozliwe dzicki Duchowi §wiqtemu (por.] 3.5
14,16-18.26; 16,13n; Rz 8,9; 1 Kor 12,3; 2 Kor 3,17; Ga 4,6)12. Bozy Duch inspiruje
i umacnia do budowania i trwania we wspélnocie oraz jest zrédtem jednosci
i trwalosci Communio Ecclesiae®. Szczegdlnymi miejscami Jego dziatania sa
proklamacja Stowa Bozego oraz sprawowanie sakramentéw $wietych™.

Budowanie — Kosciot jako Boza budowla

Poniewaz zasadnicza kwestia podjeta w niniejszym artykule dotyczy ,,budo-
wania”, warto zauwazy¢, ze wsrdd biblijnych okreslert Kosciola wazne miejsce

Por. M. Jagodzitiski, Teologia komunijna..., dz. cyt., s. 9o-10s.
M. Jagodzinski, Teologia komunijna..., dz. cyt., s. 94; por. J. Szymik, Theologia benedicta,
t. 2, Katowice 2012, s. 221-224; M. Jagodzifiski, Recepcja soborowego paradygmatu com-
munio w teologii systematycznej, [w:] Studia soborowe. Historia i recepcja Vaticanum II,
M. Biatkowski (red.), Torun 2014, s. 665; M. Jagodziniski, Systematic Communio Theology
Today, ,Roczniki Teologiczne” 64/7 (2017), s. 78-80.
Por. A. Czaja, Podstawowe elementy eklezjologii communio, ,Teologia Praktyczna” 3 (2002),
S. 44—58.
M. Jagodzinski, Teologia komunijna..., dz. cyt., s. 93.
Por. A. Czaja, Traktat o Kosciele, dz. cyt., s. 399—400; M. Jagodzitiski, Teologia komunijna...,
dz. cyt., s. 102.
Por. J. Mastej, Prneumatologiczna wiarygodnos¢ Kosciota, ,Verbum Vitae” 37/1 (2020),
S. 23123 4.
Por. M. Jagodzitiski, Sakramenty w stuzbie communio. Studium teologiczno-komunikacyjne,
Warszawa 2008, s. 319—408.

10

"
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zajmuje obraz Bozej budowli. Architektem tej budowli jest sam Bog, a wierzacy
w Niego sa nie tylko Zzywymi ,kamieniami” budowli, ale takze czynnymi
Wsp(')lpracownikami j€j wznoszenia (1 Kor 3,9-17; Mt 21,42; 1 P 2,7; KKK 756)15.
Model Kosciota — Bozej budowli uwypukla w procesie budowania wspdlnoty
cklezjalnej wielosci funkgji i zadan. Pickno ibogactwo Eklezji wyrazajg sie
w réznorodnosci stanowiagcych ja 0sob oraz odmiennosci petnionych przez nie
postug i zadan w zaleznosci od otrzymanych daréw charyzmatycznych™. Choé
kamienie w budowli zajmuja rézne miejsca (bardziej lub mniej wyeksponowane)
i pelnia rézne funkcje (stanowiac elementy $ciany frontowej, no$nej czy
sklepienia), to wszystkie przyczyniaj si¢ do trwalosci i pigkna, a takze funkcjo-
nalnosci obiektu. Analogicznie mozemy méwi¢ o wielorakich zadaniach os6b
stanowigcych Eklezje. Jedne moga by¢ mocniej wyeksponowane, a drugie mniej
widoczne. Jedne sg bardziej odpowiedzialne, podczas gdy inne jawia si¢ jako
zwyczajne. Jednak jedynie dobre ich wypelnienie przez wszystkich zapewnia
sprawne oraz owocne funkcjonowanie wspélnoty eklezjalnie i stanowi o jej
doskonatosci i pigknie.

Uzywane przez nas stowo ,budowanie” przywoluje znang z zycia rzeczyn
wisto$¢ wznoszenia budowli. Do tej rzeczywistosci odwoluje si¢ takze Jezus
w swoim nauczaniu, gdy méwi o budowaniu na skale lub na piasku (Mt 7,24-27).
Obraz ten uwypukla wyjatkowe znaczenie fundamentu, na keérym opiera si¢ bu-
dowla. Stanowi to pierwszg wazna przestanke dla naszych rozwazan: budowanie
wspolnoty eklezjalnej winno by¢ oparte na Fundamencie, czyli Chrystusie. On
jest owa Skala — Fundamentem, kt6ry zapewnia trwalo$¢ budowli — Kosciota.

Jezus w przypowiesci zwraca tez uwage na wysitek w budowaniu. Aby po-
wstala budowla, potrzebny jest wysitek osdb, ktore ja wznosza. Tym samym
druga przestanka jest przekonanie, ze budowanie wspélnoty eklezjalnej wyma-
ga wysitku, zaréwno duchowego, jak i fizycznego. Praca ta przyczynia si¢ do
wzrostu Eklezji. Kosciét Chrystusowy urzeczywistnia si¢ w historii zaréwno
przez wysilek duchownych, jak i $wieckich, a szczegélnie przez osoby dziatai
jace w ruchach, stowarzyszeniach i organizacjach koscielnych”. W budowaniu
Kosciota w historii nalezy ponadto doceni¢ role rodziny oraz $wiadectwo oséb
zyjacych zasadami Ewangelii w codziennym zyciu.

Okreslenie ,,budowanie” wskazuje na proces, ktéry permanentnie trwa,
w przeciwienstwie do jednorazowego aktu. Stad trzecia przestanka: przy

Por. C.S. Bartnik, Koscidt, dz. cyt., s. 31.

Por. Kongregacja Nauki Wiary, List Juvenescit Ecclesia, nr 15-16.

Por. A. Schulz, Ruchy swieckich obliczem Kosciola katolickiego w Polsce, [w:] Oblicza Kosciota
katolickiego w Polsce. 1050. Rocznica Chrztu, J. Mastej, K. Kaucha, P. Borto (red.), Lublin
2016, S. 219—233.
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budowaniu Eklezji potrzebne jest stale zaangazowanie duchownych i $wieckich™.
Nie wystarcza dorazne akcje czy okazjonalne inicjatywy, konieczna jest cnota
$wiadomego zycia w Kosciele oraz bycia Ko$ciotem — czyli stata dyspozycja serca,
umystu, woli z réwnoczesnym przekonaniem, ze w tym procesie nicodzowna
jest Boza pomoc — Jego taski. Warto tez zauwazy¢, ze proces budowania Ekle-
zji ma wymiar wspélnotowy i dokonuje si¢ dzi¢ki zgodnemu WSpOlelaiamu
wierzacych, ktérzy pozwalaja si¢ prowadzi¢ Duchowi Swictemu®™.

Chrystus zaznacza, ze budowanie zwigzane jest takze z mogacymi si¢ po-
jawi¢ przeciwnos$ciami: ,Spadt deszcz, wezbraty potoki, zerwaly si¢ wichry
iuderzyty w ten dom” (Mt 7,25a). Podobnie jak w historii, takze dzisiaj wichry
i nawalnice uderzajg w nasz Dom — Kosciél. Stad czwarta przestanka, mowiaca
o potrzebie czynnosci i permanentnej gotowosci do przezwyci¢zania — z Boza
pomoca — pojawiajacych si¢ przeciwnosci i trudnosci. Przestanke t¢ uwyraznia
$w. Piotr: ,,Badzcie zawsze gotowi do obrony wobec kazdego, kto domaga si¢
od was uzasadnienia tej nadziei, ktdra w was jest” (1 P 3,15); ,,Badzcie trzezwi
i czuwajcie, bo przeciwnik wasz, diabel, jak lew ryczacy krazy, szukajac, kogo
by pozreé. Sprzeciwiajcie mu si¢ mocni w wierze” (1 P 5,8-9).

Trwalo$¢ domu ostatecznie zalezy od jako$ci fundamentu: ,On [dom] jednak
nie runal, bo na skale byl utwierdzony” (Mt 7,25b). W przypadku Eklezji —
o czym byla mowa juz wezesniej — Fundamentem jest Chrystus, stad piata
przestanka: budowanie winno si¢ odbywa¢ w wierze i zaufaniu Chrystusowi,
w zjednoczeniu z Nim, gdyz On jest Glowa, a tym samym gtéwnym Architek-
tem i Sprawcg wzrostu Kosciota. Poucza nas o tym $w. Pawet: ,,On jest przed
wszystkim i wszystko w Nim ma istnienie. I On jest Glowa Ciata — Ko$ciota”
(Kol 1,17-18). Dlatego Chrystus Pan permanentnie troszczy si¢ o swéj Kosciol,
o czym przypomina J. Ratzinger:

Dzisiaj bardziej niz kiedykolwiek Pan uswiadamia nam, ze tylko On moze zbawic
swéj Koscidt. Koscidt jest Chrystusowy i Chrystus zatroszczy sie o niego. Od nas
wymaga sie pracy ze wszystkich sit, z petnym oddaniem, z poczuciem optymizmu,
ale i ze Swiadomoscia, ze jesteSmy stugami niegodnymi, nawet jesli wykonalismy
wszystko, co do nas nalezy®.

" Por. P. Neuner, P.M. Zulchner, Zrozumieé Koscil. Eklezjologia praktyczna, thum. A. Kal-

barczyk, Poznaii 2016, s. 183-184.

Por.]. Mastej, Preumatologiczna wiarygodnosé..., dz. cyt., s. 232-333; T. Kopiczko, Biblijne
owoce Ducha Swigtego (Ga s, 22-23) na drodze do dojrzalej wiary w katechezie, Verbum
Vitae” 37/1 (2020), 5. 259—260.

0 J. Ratzinger, W rozmowie z czasem, seria: Opera Omnia 13/1, Lublin 2017, 5. 41.
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Uwypuklone powyzej przestanki uwyrazniaja teologiczno-praktyczny
charakter udzialu duchownych i $wieckich w procesie budowania Eklezji. Bu-
dowanie wspdlnoty koscielnej w najglebszej swej istocie jest realizacja zbawczej
misji Chrystusa. Misja ta ma trzy zasadnicze wymiary: nauczania (przepowia-
dania, gloszenia, czynienia uczniéw), uswigcania, ktére dokonuje si¢ szczeg6lw
nie przez liturgic — sakramenty $wicte i modlitwe oraz pasterzowania, czyli
dbania o przestrzeganie i wierne zachowywanie Chrystusowej nauki w zyciu,
zatroskania o jedno$¢ organizacyjno-administracyjng oraz permanentna stuzbe
(diakonig) czlowiekowi”. Co wazne, misja ta dotyczy wszystkich wierzacych,
kazdego wedlug powierzonych mu zadan i postug petnionych w Kosciele. Jej
celem jest doskonaty udziat wierzagcych w dobrach duchowych Kosciota, czyli
osiagnigcie zbawienia.

Obszary wspoéttworzenia Communio Ecclesiae

We wspotbudowaniu przez duchownych i $wieckich Communio Ecclesiae
mozna wyrdzni¢ nastepujace obszary wspotpracy: liturgiczno-sakramentalny,
administracyjno-gospodarczy, charytatywny oraz formacyjny.

Obszar liturgiczno-sakramentalny obejmuje zaréwno kwestie zwiazane
z troska o pickno zewngtrznej (widzialnej) przestrzeni liturgicznej, np. przye
gotowanie wystroju $wigtyni (kwiaty, okolicznosciowe dekoracje), jak rowniez
aktywny udzial w liturgii, np. $§piew psalmu, czytanie lekeji, petnienie kona
kretnych postug w czasie liturgii. Cenna moze by¢ wspélna sobotnia refleksja
nad niedzielna liturgia stowa. Plaszczyzna sakramentalno-liturgiczna to takze
wspdtudziat duchownych i $wieckich w przygotowaniu dzieci i mtodziezy do
przyjecia sakramentéw, np. sakramentu bierzmowania, pierwszej spowiedzi
i pierwszej komunii $wietej. Rola rodzicéw czy animatoréw $wieckich jest
w tych sytuacjach nie tylko konieczna, ale wr¢ez nieodzowna i niezastgpiona.
Sprawa oczywista wydaje si¢ takze zwrdcenie uwagi na permanentne czuwanie —
szczegdlnie przez osoby duchowne — nad godnym i wlasciwym sprawowaniem
oraz udzialem w $wigtej liturgii.

Obszar administracyjno-gospodarczy wigze si¢ z funkcjonowaniem wspélnoty
parafialnej czy diecezjalnej w przestrzeni spoleczno-prawne;j i stuzy ,zarzadzaniu
dobrami, pieniedzmi i zasobami ludzkimi”*. Obszar ten powinien zasadniczo
przynaleze¢ do aktywnosci ludzi $wieckich. Sprawg dyskusyjng jest, czy chodzi

21 Por. M. Rusecki, Trakzat..., dz. cyt., s. 301-306.

P. Neuner, P.M. Zulehner, Zrozumiel Koscidl..., dz. cyt., s. 191.
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tu o zaangazowanie osob indywidualnych czy raczej o cialo kolektywne, np. rade
parafialng®. Dzi$ oczywiste wydaje sie wspoldecydowanie przez wiernych
w lacznosci z proboszezem na poziomie parafii, czy przez wiernych i osoby
duchowne wraz z biskupem, odnosnie do kosztownych inwestycji, remontéw
itp. Warto zaufa¢ kompetentnym osobom $wieckim i powierza¢ im konkretne
sprawy, a niekiedy cale obszary spraw parafialnych czy diecezjalnych.
Kolejnym jest obszar charytatywny. Postuga charytatywna w Kosciele od
poczatku jego istnienia zajmowata donioste miejsce®. Pamig¢ Eklezji o potrze-
bujacych, szczegélnie chorych i ubogich, przynalezy do najwazniejszych zadan
Kosciota. Franciszek pragnie Kosciota ubogiego dla ubogich®. Tym samym Kos-
cidl jest dla $wiata wiarygodny wtedy, gdy ,wychodzi na ulice i na wszelkie egzy-
stencjalne peryferie”®. Potrzebne s nie tyle dziatania akcyjne (np. pomoc z okazji
$wiat Wielkanocnych czy Bozego Narodzenia), ale stala dyspozycja serca —
wyobraznia milosierdzia®’. Niesienie konkretnej pomocy jest statym zadaniem
Kosciota i odbywa si¢ tak w obszarze ubdstwa duchowego (moralnego), jak i ma-
terialnego. Znakiem prawdziwosci Kosciota jest jego odniesienie i troska o ludzi
ubogich. Kosciél staje si¢ wiarygodny wtedy, gdy wychodzi na peryferie ludzkiej
egzystencji, aby tam szuka¢ czlowicka i nies¢ mu materialng oraz duchows po-
moc — okaza¢ mu milosierdzie. Tym samym permanentna postawa mitosci mi-
losiernej stanowi o wiarygodnosci Kosciota®. Wspélczesnym znakiem czasu jest
wojna w Ukrainie, a sprawdzianem wiarygodnosci Kosciola — pomoc udzielana
przez wierzacych w Chrystusa osobom, ktére doswiadczajg jej skutkéw. W tym
kontekscie wyraznie wida¢, ze dzisiaj ta przestrzen jest dla Kosciota w Polsce swo-

istym poligonem, na ktérym uwyraznia si¢ mizerykordialny charakter Eklezji®.
2 Por. W. Sadlon, Duszpasterskie rady parafialne w Polsce na podstawie badan empirycznych,
»Teologia Praktyczna” 14 (2013), s. 73-90.

Por. P. Neuner, P.M. Zulchner, Zrozumiel Koscidt..., dz. cyt., s. 184-18s.

Zob. Franciszek/].M. Bergoglio, Chciatbym Kosciota ubogiego dla ubogich, Krakéw 2013;
Franciszek, E. Scalfari, Rozmowy z niewierzgcym, Krakow 2013, s. 21-24; M. Skierkowski,
Papicia Franciszka pierwsze mysli o Kosciele, [w:] Kosciét Franciszka, P. Artemiuk (red.),
Plock 2014, s. 106-107; B. Fischer, Z papiezem Franciszkiem dla odnowy Kosciota, thum.
W. Czernatowicz, Czqstochowa 2017, s. 155—172; J. Mastej, Papieza Franciszka pm/eseo-
logiczna wiarygodnosé Kosciota. Zarys problematyki, ,Roczniki Teologiczne” 67/9 (2020),
5. 77-79.

V. Codina, Koscidl wykluczonych. Teologia z perspektywy Nazaretu, thtum. K.M. Kapron,
Krakéw 2018, s. 10.

Por. W. Kasper, Mifosierdzie. Klucz do chrzescijariskiego Zycia, ttum. R. Zajaczkowski,
Poznan 2016, s. 212—217.

Por. J. Mastej, Eklezjotwdrczy wymiar mitosci, ,Roczniki Teologiczne” 53/9 (2006), 5. 115-119.
Por. J. Mastej, Mitosierdzie w funkcji cklezjotwdrczej, ,Roczniki Teologiczne” 63/9 (2016),
s.22—38.
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Wiara ma dynamiczny charakter, dlatego domaga si¢ ciaglego poglebiania,
rozwoju, wzrostu. Jednoczesnie budowania wspélnoty eklezjalnej nie mozna
ograniczy¢ jedynie do zewngtrznego, a tym samym powierzchownego zaan-
gazowania; nalezy uwyraznia¢ jego dwuaspektowe powiazania z wiara. Stad
w wspotbudowaniu Eklezji przez duchownych i $wieckich konieczny jest obszar
formacyjny — ciagla formacja intelektualno-duchowa wierzacych w Chrystusa.
Dobre przyktady stalej pracy formacyjnej mozemy odnalez¢ w materiatach
przygotowanych dla ruchu oazowego Swiatto-Zycie, Akcji Katolickiej czy rad
parafialnych™®.

Poszczegdlne osoby, grupy i wspdlnoty duszpasterskie w réznym stopniu
moga wlaczad si¢ w proces budowania Eklezji w ramach powyzszych obszaréw.
Zalezy to zaréwno od duszpasterzy, jak réwniez oséb $wieckich, w tym takze
odczytanych i przyjetych daréw charyzmatycznych oraz osobistych zdolnosci
i predyspozycji. Wspdétbudowania wspdlnoty eklezjalnej nie mozna jednak
ogranicza¢ do czysto $wieckich form, np. spotkania grup duszpasterskich nie
moga sprowadzac si¢ do wypicia herbaty i zjedzenia ciast. Podobnie przy orga-
nizowaniu powszechnie dostgpnych imprez parafialnych (np. parafiada, festyn
parafialny) nie mozna zapomnieé¢ o nadprzyrodzonym celu, jakim jest m.in.
budowanie wspélnoty eklezjalnej. Mato wlasciwe wydaje si¢ tez sprowadzenie
duchowego wymiaru tych spotkan jedynie do Mszy sw. Swoja droga, czy ko-
nieczne jest rozpoczynanie tego typu dziatan zawsze uroczysta Eucharystia?

Zasady wspotpracy

Obserwacja zycia Kosciola w Polsce pozwala zauwazy¢ zaangazowanie du-
chownych i $wieckich w zycie wspdlnot parafialnych, Kosciota lokalnego
oraz Kosciola powszechnego™. Pickne, wazne i budujace jest to, ze wierzacy
w Chrystusa z duzym zaangazowaniem serca i po§wieceniem czasu oddaja
swoje sily, a nickiedy nawet zycie dla dobra Ko$ciota. Refleksja teologiczna oraz
chrze$cijaniska praksis pozwalajg na sformulowanie zasad, ktére moga by¢ po-
mocne duchownym i §wieckim we wspdlnym budowania Communio Ecclesiae.
Ponizsze zasady Wspéipracy to pr(’)ba uwyraznienia tego, co pomaga, oraz tego,
co przeszkadza w realizacji tego zadania. Jak juz wspomniano, uwzgledniaja

%" Por. W. Sadlot, Duszpasterskie rady..., dz. cyt., s. 86.

' Por. K. Gasecki, Prezbiter w kontekscie cklezjologii komunijnej, ,Studia Gdanskie” 26 (2010),
5.9-24.
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one przede wszystkim uwarunkowania Kosciota w Polsce i majg zasadniczo
charakter praktyczny. Przyjeta kolejnos¢ zasad ma charakter wzgledny.
Mitos¢ w prawdzie i prawda w mitosci, mito$¢ Boga i blizniego — to stano-
wi naczelna zasade zycia chrzescijanskiego, a tym samym konieczny element
wspdlpracy miedzy duchownymi i éwieckimi*. Natomiast nieodzownym
dopetnieniem milosci jest prawda. Proklamowane w chrzescijanistwie prawda
i mito$¢ pochodza od Boga i maja osobowy charakter — Milodcig i Prawda
jest Jezus Chrystus — Weielony Syn Bozy. W tym kontekscie szczegdlnego
charakteru nabiera zacheta $w. Pawta: ,,Przyobleczcie si¢ w mitos¢, kedra jest
wiezig doskonatosci” (Kol 3,14). Zycie w prawdzie i milosci jest gwarancja aue
tentycznosci $wiadectwa wiary eklezjalnej i trwalego budowania wspélnoty™.
Za motto kolejnej zasady niech postuzy cytat. Przez dugi czas w eklezjologii
panowato przekonanie, ze to Koscidl jest droga czlowieka. Niemala sensacje
wywolaly wiec stowa $w. Jana Pawta II zawarte w pierwszej jego encyklice Re-
demptor hominis (1979): ,Czlowiek jest droga Kosciota™*. To nowe polozenie
akcentu oznacza, ze Ko$ciél ma stuzy¢ czlowickowi, ma by¢ z nim w codzien-
nosci zycia, nie opuszczaé go, ale towarzyszy¢ mu na co dzien, szczegdlnie
w sytuacjach leku, zagrozenia i niepokoju35. Przez Weielenie cztowick odzyskat,
a wlasciwie otrzymal od Boga nadprzyrodzona godno$¢, dlatego nie mozna
zadnej osoby ludzkiej poniza¢ ani nig gardzi¢. Osobowa godnos¢ cztowieka nie
zalezy od tego, co posiada, jakie stanowisko zajmuje czy jaka funkcje spoteczna
pelni, ale wynika z godnosci bycia cztowiekiem. Eklezja jest wspdlnota, gdzie
czlowiek odnajduje (a nickiedy odzyskuje) godnos¢ dziecka Bozego. W aspekcie
wspolnoty eklezjalnej wazne jest dostrzezenie dobra w drugim czlowicku, jego

2 Por. M. Polak, Shaping the Spirituality of Communion in Church Communities, ,Verbum

Vitae” 37/2 (2020), 5. 287-288.

Por. K. Kaucha, Mitosé za mitosé. Wiarygodnosé chrzescijaristwa wedtug Battisty Mondina,
Lublin 2000, s. 65—92; K. Kaucha, Cdz 10 jest prawda? Argumentacja z prawdy za najwyz-
szq wiarygodnoscig chrzescijarnstwa na kanwie twdrczosci Josepha Ratzingera, Lublin 2020,
s. 132—138.

Jan Pawel 11, Encyklika Redemptor hominis, nr 14; A. Szostek, Czlowick drogg Kosciota.
Gléwne linie pontyfikatu Jana Pawta II, ,Ethos” numer specjalny 200s, s. 45-53; Z. Krzy-
szowski, Czlowiek drogg Kosciota — Koscidl drogg czlowicka w nanczaniu Jana Pawla II,
»Roczniki Teologiczne” 43/2 (1996), s. 129-143.

Por. J. Nagérny, Wspdtczesny czlowiek — drogg Kosciota. Refleksja nad nauczaniem Jana
Pawla I, ,Roczniki Teologiczne” 40/3 (1993), s. 95—118; K. Guzowski, Prorockie powolanie
Kosciola wobec Europy i swiata, ,Roczniki Teologiczne” 2 (2003), 5. 177-191; A.A. Napidr-
kowski, Koscidl wobec wyzwa wspotezesnosci, [w:] Koscidt w czasach..., dz. cyt., Lublin 2005,
S. 145—158.
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szczerych intencji, a czasem po prostu zauwazenie go. Bolesne jest dla cztowieka
odrzucenie, obojetnos¢ czy nieposzanowanie jego osobowej godnosci.

Prymat by¢ przed mie¢ — ta zasada, przywolywana m.in. przez $w. Jana Pa-
wla I, ma znaczenie indywidualne oraz wspdlnotowe. W trosce o wspélnote
koscielna trzeba zachowaé prymat spraw Bozych (a nickiedy nawet wylacznos¢)
przed kwestiami gospodarczymi, materialnymi czy spofeczno-politycznymi. Céz
z tego, ze koscidl i jego obejscie zadbane, jesli we wspolnocie parafialnej brakuje
zywej wiary: nie ma wsp6lnot modlitewnych, grup duszpasterskich, powotan
kaptanskich czy zakonnych? Taka wspélnota wegetuje, ale nie zyje pelnia wiary.

Kolejna z zasad jest pierwszeristwo modlitwy przed dziataniem. Wydaje si¢
oczywista, gdyz historia Ko$ciota pokazuje, ze Boze dzieta rodza si¢ na kola-
nach — to ze spotkania z Bogiem ptynie sita do wlasciwego dziatania. U poczatku
najwazniejszych dokonan Jezusa jest zawsze modlitewne spotkanie z Ojcem.
Ze spotkania z Ojcem rodzi si¢ sita do dziatania. Warto jednak dopowiedziet,
ze w obszarze zycia parafialnego sama modlitwa nie wystarczy; potrzebne jest
dzialanie, inicjowane w czlowieku przez Bozego Ducha. Ostatecznie chodzi
o roztropne zastosowanie benedyktyniskiej zasady ora et labora.

Nastepna regula jest $wiadomo$¢ bycia obdarowanym i pragnienie, by sie
dzieli¢. Pytanie Apostota Narodéw: ,Cdz masz, czego by$ nie otrzymat?”
(1 Kor 4,7) uswiadamia wierzacym, ze wszystko, co posiadaja, zawdzigczaja Bogu.
Stowa Chrystusa ,Darmo otrzymaliscie, darmo dawajcie!” (Mt 10,8) stanowia
zachete do dzielenia si¢ z innymi, gdyz ,,Wiecej szczgscia jest w dawaniu anizeli
w braniu” (Dz 20,35). Budowanie wspélnoty Kosciota to radosne dzielenie si¢
swoimi zdolno$ciami, umiejetnosciami i talentami, a takze dobrami material-
nymi. Nade wszystko trzeba dzieli¢ si¢ wiara, gdyz ona jest skarbem, ktérego
nie wolno zachowa¢ tylko dla siebie.

Do tworzenia wspdlnoty Kosciota potrzebne s3 ponadto postawa otwartoci
i pragnienie dialogu. Fenomenem osoby ludzkiej jest zdolnos¢ wehodzenia w mie-
dzyosobowe relacje”. Postawa otwartosci na drugiego czlowieka i prowadzenia
z nim dialogu rozpoczyna si¢ od wystuchania go. Niestety dzi$§ wielu ludzi
stucha wylacznie siebie, woli méwi¢, niz stucha¢. Takze nickedrzy ksigza boja
si¢ ludzi, unikaja kontaktu z nimi, a niekiedy reaguja agresywnie w chwili, gdy
rozméwea chee co$ powiedzie¢. Bywa, ze duchowni budujg barier¢ ochronna,

36 Lo . .
Por. Jan Pawel I1, Przemdwienie do miodziezy zgromadzonej na Westerplatte. 12 czerwca

1987, [w:] Jan Pawel II do miodziezy (1978—2005). Listy, or¢dzia, przemdwienia, homilie,
M. Dabrowska (red.), Poznan 200s, s. 410—411.

Por. K. Guzowski, Komunijna i dialogiczna struktura osoby. Perspektywa teologiczno-
-antropologiczna, [w:] Koscidl i czlowiek, dz. cyt., s. 73-89.
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za ktéra uciekajg. Tym samym osoba, ktéra przychodzi do ksiedza z dobrymi
intencjami, moze zosta¢ potraktowana jako potencjalne zagrozenie.

We wspélnocie Ko$ciota boimy si¢ rozmawiaé szczerze o sprawach trudnych
i zyciowych problemach. Niestety wielokrotnie udajemy, ze ich nie ma lub je
bagatelizujemy. Bywa, ze proboszczowie nie rozmawiajg ze swoimi paraflanami,
a nickiedy nawet z wikariuszami i najblizszymi wspétpracownikami (w sytu-
acjach koniecznych przekazujg dyspozycje, piszac SMS). Zdarza si¢ takze, ze
kaptan, ktéry znajduje si¢ na pierwszej linii frontu, nie ma mozliwosci rozmowy
ze swoim biskupem.

Powyzsze sytuacje pokazuja, jak wazna jest otwarto$¢ na drugiego cztowieka
irzeczowa rozmowa z nim. Dialog jest koniecznym elementem wiasciwego
zaplanowania wspdlnych dzialan, jak réwniez skutecznego ich zrealizowania.
Papiez Franciszek podkresla, ze

Kosciot synodalny to Koscidt, ktory stucha, ze Swiadomoscig, ze stuchad ,to cos
wiecej niz styszec”. Jest to wzajemne stuchanie, przez ktére kazdy moze sie cze-
go$ nauczy¢. Lud wierny, kolegium biskupdw, Biskup Rzymu: jeden wystuchuje
innych, a wszyscy wstuchuja sie w Ducha Swietego, ,Ducha Prawdy” (J 14,17),
aby pozna¢ to, co On ,méwi [...] do Kosciotéw” (Ap 2,7).

Kolejnymi zasadami tworzenia wspdlnoty, a takze postawa dobrych relacji
miedzyludzkich, s3 wzajemny szacunek, pomoc, okazywanie wsparcia. We
wspolnocie eklezjalnej niecodzowne jest wspieranie oséb, ktére si¢ angazuja
(dotyczy to zaréwno duchownych, jak i $wieckich). Potrzebne jest wigksze niz
dotychczas zauwazenie, docenienie i wspieranie ich wysitkéw na rzecz wspélnoty.
Wtasciwe dziatania duszpasterskie winny prowadzi¢ do zaangazowania i doce-
nienia 0sob $wieckich. Poniewaz, po pierwsze, wiele rzeczy duchowni nie dadza
rady zrobi¢ sami, a po drugie — i to jest wazniejsze — inni zrobia o wiele lepie;j.

Niekiedy dochodzi do zachwiania wiasciwych proporcji w postudze dusz-
pasterskiej. Kaplan, sprawny organizacyjnie, angazuje si¢ bez reszty w dziatanie
administracyjne, gospodarcze i spoleczne, a zaniedbuje obowiazki duchowe
wzgledem wspélnoty. A przeciez w pierwszym rzedzie ma by¢ duchowym
przewodnikiem na drodze do Nieba™.

® Franciszek, Przeméuwienie..., dz. cyt.
Por. Papiez Benedykt X VI przemawiajac 25 maja 2006 roku do duchowienstwa w katedrze
Warszawskicj, nauczat: ,Wierni oczekuja od kaptanéw tylko jednego, aby byli specjalistami
od spotkania czlowicka z Bogiem. Nie wymaga si¢ od ksigdza, by byt ekspertem w sprawach
ekonomii, budownictwa czy polityki. Oczekuje si¢ od niego, by byl ekspertem w dziedzinie
zycia duchowego. [...] nie jest weale konieczne, aby kaptan byt zorientowany we wszystkich
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Gotowos¢ do przebaczenia, czyli umiejetno$é¢ darowania wyrzadzonych
krzywd, to nast¢pna z koniecznych do wyréznienia zasad. Budowanie Comz-
munio Ecclesiae moze si¢ niestety wigza¢ z ludzkimi bfedami i grzechami, kedre
powoduja rany oraz rozbijaja wspdlnote. Tym samym domagaja si¢ uleczenia,
przebaczenia i naprawienia krzywdy. Stad wazne jest stosowanie w zyciu wspdl-
noty biblijnego pouczenia ,mito$¢ nie pamieta zlego” — czyli zawsze jest gotowa
przebaczy¢. Przypomina o tym sam Jezus, gdy na pytanie $w. Piotra: ,Panie, ile
razy mam przebaczyé¢, jesli méj brat wykroczy przeciwko mnie? Czy az siedem
razy?” odpowiada: ,Nie méwi¢ ci, ze az siedem razy, lecz az siedemdziesiat
siedem razy” (Mt 18,21-22).

Dla wspéttworzenia Communio Ecclesiae istotna jest ponadto $wiadomosé
stuzby (postugi), a nie rzagdzenia. W relacjach duchowni-$wieccy bezcenng
cnotg jest pokora — pragnienie stuzby. Wzorem jest sam Chrystus, ktéry ,,nie
przyszedl, aby Mu stuzono, lecz zeby stuzy¢” (Mk 10,45)"°. Nikt we wspdlnocie
Kosciola nie powinien uwaza¢ si¢ za wazniejszego od innych. Sw. Pawet napo-
mina: ,w pokorze oceniajac jedni drugich za wyzej stojacych od siebie. Niech
kazdy ma na oku nie tylko swoje wlasne sprawy, ale tez i drugich” (Flp 2,4).

W budowaniu wspdlnoty eklezjalnej — obok naszego wysitku — konieczna
jest réwniez postawa zaufania Bogu — zdania si¢ na Niego. Sw. Augustyn pos
ucza: ,,Pracyj tak, jakby wszystko zalezato od ciebie, ale ufaj tak, jakby wszystko
zalezato od Boga”. W zyciu czlowicka wierzacego wazna jest $wiadomos¢, ze
nie wszystko zalezy od niego. W budowaniu Eklezji powinno nam towarzyszy¢
prze$wiadczenie, ze Koscidl jest przede wszystkim Chrystusowy, dlatego On
nieustanie troszczy si¢ o niego.

aktualnych, zmiennych trendach; wierni oczekuja od niego, ze bedzie raczej $wiadkiem
odwiecznej madrosci, ptynacej z objawionego Stowa [...]. Chrystus potrzebuje kaptanéw,
kedrzy beda dojrzali, mescy, zdolni do praktykowania duchowego ojcostwa” — Benedykt XV,
Przemdwienie podczas spotkania z duchowienstwem w archikatedrze warszawskiej, [w:]
Trwajcie mocni w wierze. Przemdwienia i homilie Benedykta XVI w Polsce: 25-28 maja
2006, E. Data, K. Kuznik (red.), Marki 2006, s. 24—-26.

»Dla ucznidéw Jezusa wezoraj, dzisiaj i zawsze jedyna wladza jest wiadza stuzenia, jedyna
moca jest moc krzyza, zgodnie ze sftowami Nauczyciela: «Wiecie, ze wladcy narodéw
uciskaja je, a wiclcy dajg im odczué swa wladze. Nie tak bedzie u was. Lecz kto by miedzy
wami chcial sta¢ si¢ wielkim, niech bedzie waszym stuga. A kto by chciat by¢ pierwszy
miedzy wami, niech bedzie niewolnikiem waszym» (Mt 20,25-27). Nie tak bedzie u was:
przez te stowa docieramy do samej istoty tajemnicy Ko$ciota — «nie tak bedzie u was» —
i otrzymujemy $wiatlo potrzebne do zrozumienia postugi hierarchicznej” — Franciszek,
Przemdwienie..., dz. cyt.
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Posumowanie

Dokonujac podsumowania podjetej problematyki, nalezy podkresli¢ waznos¢
oraz konieczno$¢ wspétpracy duchownych i $wieckich w budowaniu Communio
Ecclesiae. Postawa owocnej wspolpracy jest poglebione rozumienie misterium
Ko$ciota oraz $wiadomos¢ udziatu w procesie wznoszenia Bozej budowli —
Ko$ciota. Budowanie Communio Ecclesiae nie jest celem samym w sobie, ale
droga prowadzaca do celu, jakim jest osiggniecie przez wiernych zbawienia
i wypetnienie si¢ Kosciota w krélestwie Bozym na koncu czaséw.

Budowanie Eklezji realizuje si¢ na kilku plaszczyznach (liturgiczno-sakrae
mentalnej, administracyjno-gospodarczej, charytatywnej i formacyjnej), co daje
rézne mozliwosci wspétpracy irodzi potrzebe wielorakiego zaangazowania,
w zaleznosci od pelnionych postug oraz posiadanych zdolnosci i otrzymanych
od Ducha Swigtego daréw charyzmatycznych. Przez wspélne dziatanie, zgod-
ne z wolg Boza, zaréwno duchowni, jak i $wieccy przyczyniaja si¢ do wzrostu
i pickna Bozej budowli. Gwarancja owocnej wspdtpracy duchownych i $wieckich
jest przed wszystkim $wiadomo$¢ stuzenia Bozej sprawie i zaangazowanie si¢
w nig calym sercem. Takze przyjecie i przestrzeganie zasad wspotpracy, ktére
wynikaja z Ewangelii oraz do§wiadczenia eklezjalnego, staje si¢ pomocne we
wspolnym budowania Communio Ecclesiae. Przedstawione reguty wspotpracy
stanowig praktyczne wskazéwki w realizacji tego zadania.

Kosciét nie jest korporacja, ktéra zarzadza sprawny menadzer (biskup, pro-
boszcz czy rada parafialna), ale Chrystusowa wspdlnota zbawienia. Budowaniu
Communio Ecclesiae przez osoby duchowne i $wieckie powinna towarzyszy¢
swiadomos¢ wspélnej misji — wspdtudziatu w zbawczym dziele Chrystusa oraz
prze$wiadczenie o wielosci i réznorodnosci postug i zadan w Kosciele. Cel —
jakim jest tworzenie Communio Ecclesiae — stuzy sprawie najwyzszej wagi, bo
naszemu zbawieniu. Skoro cel jest tak wazny i wspdlny, przy wspétbudowaniu
nie ma miejsca na rywalizacj¢, ocenianie czy ludzka kalkulacje, kto okaze si¢
lepszy czy bardziej przydatny; jest za to czas na wspdtprace i wspéldziatanie,
ze $wiadomodcia, ze Eklezja jest wlasno$cia Pana.
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powyzsze twierdzenia sg analizowane poprzez odwolanie si¢ do teologii Tomasza
z Akwinu. Jaka jest jego koncepcja odkupienia i powszechnej skutecznosci meki
i zastug Chrystusa? Jak jego koncepcja faski wskazuje na sposoby, w jakie Bég moze
dziala¢ w zyciu 0séb nicochrzczonych? W jaki sposéb zycie tych, ktérzy otrzymuja
taske, jest ukierunkowane poprzez wewnetrzng przemiang na uznanie istotnych
prawd moralnych i teologicznych? Odpowiedzi na tak postawione pytania udzielane
sa w oparciu na kluczowych tekstach z dojrzalej twérczosci Akwinaty, jak réwniez
poprzez odniesienie do nowozytnej i wspélczesnej literatury tomistyczne;.

SEOWA KLUCZOWE: zbawienie, faska, odkupienie, chrystologia, religie niechrzescijan-
skie, Tomasz z Akwinu, powszechne posrednictwo Chrystusa, powszechne zbawienie

spdlczesne magisterium Kosciola katolickiego, szczegélnie w doku-

mentach Soboru Watykariskiego II, naucza o dwdch wspoétzaleznych
zasadach pochodzenia biblijnego. Po pierwsze, Chrystus jest jedynym po-
wszechnym posrednikiem zbawienia dla calego rodzaju ludzkiego (a co za
tym idzie: wszelkie zbawienie dokonuje si¢ poprzez przynalezno$¢ do Kosciota
katolickiego lub poprzez przyporzadkowanie do niego)®. Po drugie, skoro
Chrystus umart za wszystkich ludzi i oferuje mozliwo$¢ zbawienia wszystkim
cztonkom rodzaju ludzkiego, prakeyki i wierzenia religii niechrzescijanskich
moga zawiera¢ elementy prawdy, ktére Duch Swiety moze wykorzystaé dla
celéw zbawczego dziela Boga w historii’. Warto zwréci¢ uwage na to dru-
gie stwierdzenie ijego podwdjne zalozenie: elementy prawdy moga istnieé
i B6g moze je wykorzystaé. W dokumentach takich jak Redemptoris missio
i Dominus Iesus poglebiona zostata refleksja z Nostra aetate’. Swiqte pisma
innych tradycji religijnych nie moga by¢ uwazane za natchnione w glebokim
teologicznym sensie tego stowa’. Ich obrzedy nie maja charakteru sakramen-
talnego (dzialajacego ex opere operato na sposéb przyczyny narzedziowej)®. Nie
nalezy tez myli¢ ich wierzen z taska wiary nadprzyrodzonej’. Takie wierzenia

i praktyki moga zawiera¢ istotne elementy bledu lub przesadu, moga szkodzi¢
2 Zob. Sobér Watykanski II, Lumen gentium 1964 (dalej: LG), nr 14-16; wszystkie doku-
menty Magisterium mozna znalez¢ w jezyku angielskim na stronie internetowej Stolicy
Apostolskiej: http://w2.vatican.va/content/vatican/en.html [dostep: 20.12.2022]; tekst
polski: Sobdr Watykasiski I1: konstytucje, dekrety, deklaracje. Tekst polski, Poznan 1986.
Zob. Sobér Watykanski I1, Gaudium et Spes 1965 (dalej: GS), nr 22 i 45; Sobér Watykan-
ski II, Nostra aetate 1965 (dalej: NA), nr 2.

Zob. Jan Pawel 11, Redemptoris missio 1990 (dalej: RM), nr 2830, ss—s57; Kongregacja
Nauki Wiary, Dominus Iesus 2000 (dalej: DI), nr 4.

Zob. RM 36; DI 8.

Zob. DI 21.

Zob. DI 7.
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lub zwodzi¢ ludzi’. Jednoczesnie niektére ludzkie tradycje religijne zawierajg
glebokie elementy prawdy i odzwierciedlaja w wielu przypadkach glebie ludz-
kiego poszukiwania Boga’. Duch Swiety moze dziataé poprzez elementy tych
tradycji — takze w ich zbiorowej i historycznej naturze — aby przekaza¢ ukryte
formy zaproszenia do uczestnictwa, réwniez habitualnego, w fasce Chrystusam.
Mamy tu do czynienia z czym$ w rodzaju szczegdlnej wersji sakramentalnej
okazjonalnosci: Bég moze, kiedy zechce, zgodnie ze swoja madroscia i opatrz-
noscia, wykorzysta¢ elementy niechrzescijanskich tradycji religijnych, aby za-
inicjowa¢, a w konsekwencji stopniowo doprowadzi¢ do zbawienia ludzi, ktérzy
nie zostali ochrzczeni i nie s3 widzialnymi czlonkami Kosciota katolickiego".

Nauczanie Tomasza z Akwinu dotyczace faski wlasciwej Chrystusowi jako
Glowie Kosciola oferuje sporo materialu na temat tego wspdlczesnego problemu
teologicznego. Chcialbym tutaj pokrétce oméwié nastgpujace trzy elementy:
(I) faska Chrystusa jako Glowy w odniesieniu do naszego ludzkiego zbawienia,
(IT) rézne sposoby, wedtug $w. Tomasza z Akwinu, na jakie wszystkie istoty
ludzkie sa potencjalnie podatne na dziatanie faski na mocy ich wewnetrznie
religijnej natury, oraz (III) konieczne warunki skutecznego dziatania taski
poza widzialng ekonomia Kosciota katolickiego i jego zyciem sakramentalnym.

taska wtasciwa Chrystusowi jako Gtowie Kosciota

Akwinata rozréznia trojaka taske w Chrystusie™: pierwsza jest ,laska” dla

ludzkiej natury Jezusa, aby stala si¢ ludzka naturg Stowa Weielonego. Ta taska
®  Zob. RM ss; DI 8 i 21: ,nie nalezy zapomina¢, ze inne obrzedy, jako zwiazane z przesa-
dami lub innymi bfedami (por. 1 Kor 10,20-21), stanowia raczej przeszkode na drodze do
zbawienia” (DI 21).

Zob.RM 28-29; DI 21 14.

Zob. RM 28; DI 12.

Zob. B.-D. de la Soujeole, Etre ordonné 4 I'unique Eglise du Christ. L'ecclésialité des come
munautés non chrétiennes a partir des données oecuméniques, ,Revue Thomiste” 102 (zooz),
s. s—41, gdzie argumentuje (s. 33-37), ze autentyczne prawdy i prakeyki etyczne zawarte
w formach kulturowych innych religii moga by¢ rzeczywiscie wykorzystywane w sposob
»okazjonalny” przez Opatrznos¢ Boza. Bég moze je stosowad, kiedy zechce, jako stale natu-
ralne dyspozycje do dziatania i wspétpracy z faska. W konsckwencji moga one by¢ znakami
uzywanymi przez osoby kierowane przez taske, nie bedac w zaden sposéb narzgdziami ex
opere operato porzadku nadprzyrodzonego. Ten ostatni porzadek jest ,,zaposredniczony”
jedynie przez $wigte czlowieczenstwo Chrystusa, sakramenty i przez misterium Kosciota.
Zob. Tomasz z Akwinu, Komentarz do Ewangelii Jana, 2,1. 6: ,W Chrystusie jest potrdjna
taska: faska zjednoczenia (gratia unionis), faska wiasciwa Mu jako odrebnej osobie, ktéra
jest taska habitualng (gratia habitualis), i wreszcie Jego faska jako Glowy [Kosciota) (gratia
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unii hipostatycznej (lub Zaska zjednoczenia) jest whasciwa tylko Chrystusowi,
poniewaz tylko On jest Bogiem, ktéry stat si¢ czlowickiem, odwiecznym Sto-
wem istniejacym w ludzkiej naturze. Druga jest indywidualna taska habitualna
Chrystusa obecna w Jego ludzkiej duszy, objawiajaca si¢ szczeg6lnie w Jego
duchowych wtadzach intelektu oraz woli i skutkujaca pelnym oswieceniem
Jego ludzkiego umystu nadprzyrodzona madroscia oraz napetnieniem Jego
ludzkiego serca obfitoscig mitosci®. Inaczej méwiac, Chrystus posiada jako
czlowiek pelnie cnét wlanych i daréw Ducha Swigtego™. Po trzecie istnieje Zaska
Glowy, wlasciwa Chrystusowi jako Glowie Kosciola, przez ktorg przekazuje
On swoja faske calemu Kosciotowi, wszystkim tym, ktérzy w sposéb widzialny
lub niewidzialny w Jego tasce uczestnicza. Akwinata podkresla, ze taska ta nie
jest ontologicznie lub istotowo rézna od habitualnej taski Chrystusa, lecz jest
odrézniana jedynie logicznie lub pojeciowo®. Ten punke jest istotny. Laska
Glowy jest Jego taska uswiccajaca tylko o tyle, o ile jest dzielona z innymi czlone
kami rodzaju ludzkiego. Wszyscy, ktérym dany jest jakikolwiek udziat w zyciu
Bozym, uczestnicza w jaki$ sposéb w tasce habitualnej Pana, ktéry posiada te
taske jako Zrddlo lub zasade, z ktérej wszyscy ludzie czerpia swoje zbawienie.
W tym miejscu nalezy zwrdci¢ uwage na cztery powiazane punkty o pod-
stawowym znaczeniu. Po pierwsze, wedtug Akwinaty Jezus posiada wyjatkowa
pelnie taski habitualnej i jest glowa Kosciota zasadniczo dzigki ontologicznej
rzeczywistosci unii hipostatycznej®. Jak zauwazyt Jean-Pierre Torrell, $w. Tomasz
celowo przeciwstawit si¢ powszechnej w jego czasach opinii (m.in. Aleksandra
z Hales), wedlug ktérej taska habitualna Chrystusa udzielona Jego indywidualnej
ludzkiej naturze powinna stuzy¢ jako ontologiczna dyspozycja dla unii hiposta-
tycznejw, jak gdyby Jego cztowieczenstwo musialo najpierw zosta¢ dostosowane
przez Yaske tego rodzaju, jaki otrzymujg inne istoty ludzkie, aby mogty by¢ zjed-
noczone ze Stowem. Akwinata dostrzega zwigzek miedzy ta ideg a chrystologia

capitis), ktora jest faska Jego oddzialywania [na innych]. Kazda z tych task Chrystus otrzy-
muje bez miary”.
Zob. Summa Teologiczna (dalej: ST) 111, q. 7, a. 1; wszystkie ttumaczenia ST pochodza z:
Tomaszz Akwinu, Summa teologiczna, t. 1-35, tlum. zbiorowe, S. Belch (red.), London 1998
(1962), hteps://zwola-old karmelicibosi.pl/p/z/formacja/summa.heml [dostep: 20.12.2022].
Zob. STIIL q. 7, a. 11-12.
Zob.STIIL q.8,a.11is.
Zob.STIIL q.7,a. 1113,
Zob. Aleksander z Hales, Glossa Alex 3.7.27 (L), [w:] Magistri Alexandyi de Hales Glossa in
Quatuor Libyos Sententiarum Petri Lombardi, t. 1- 4, Florentiae 1960. Zob. W.H. Principe,
Alexander of Hales’ Theology of the Hypostatic Union, Toronto 1967, s. 163-165, 171-173. Filip
Kanclerz prezentuje ten poglad jeszcze bardziej jawnie w De Incarn. 2.19; zob. W.H. Prin-
cipe, Philip the Chancellor’s Theology of the Hypostatic Union, Toronto 1975, s. 116—117.

13

14
15
16
17
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homo assumptus, ktéra catkiem stanowczo okresla jako ,,nestorianska”. Sa to
teorie unii hipostatycznej wywodzace si¢ z pierwszej teorii unii hipostatycznej,
jaka znajdujemy u Lombarda. Zgodnie z tg teorig czlowiek Jezus jest cztowiekiem
zjednoczonym ze Stowem na mocy relacji habitualnej®. Aleksander posuwa si¢
nawet do tego, ze méwi o dwdch hipostazach, czyli konkretnych substancjach:
cztowieku przyjetym i Stowie. S one zjednoczone w jednej osobie (persona), ale
to zjednoczenie nastgpuje na mocy dyspozycji taski habitualnej, ktéra istnieje
w ludzkiej naturze Chrystusa”. Ta ,,osoba” jest ukonstytuowana przez habitualng
relacje miedzy Stowem dziatajacym na suppositum cztowieczenstwa a cztowie-
czefistwem o$wieconym i natchnionym przez task¢ Stowa. Akwinata stusznie
zauwaza, ze ta forma zjednoczenia (oparta na relacji, a wigc raczej przypadkowa
niz substancjalna) nie moze by¢ rozumiana jako specyficznie rézna od tej, ktéra
mozemy znalez¢ u $wictych, oséb stworzonych, ktére otrzymuja taske habitue
alng jak sam Chrystus, ale w mniejszym stopniu. Jego refleksja jest uderzajaco
aktualna, gdyz analogiczne do niej stanowiska mozna znalez¢ u wspdtezesnych
teoretykow pluralizmu religijnego. Czgsto mysliciele ci widza w Jezusie z Naza-
retu posta¢ moralnej doskonatosci, podobna do innych zatozycieli religijnych,
odrézniang od nich bardziej ze wzgledu na stopient o$wiecenia (lub ,taski”)
niz na uznanie odrebnej tozsamosci osobowej Jezusa jako Boga-czlowieka™.
Akwinata sugeruje natomiast, ze ludzka natura nie wymaga specjalnej faw
ski, ktéra by ja przysposobita do osobowego zjednoczenia ze Stowem, lecz jest
naturalnie otwarta na mozliwos¢ Weielenia na mocy naszej duchowej natu-
ry”. W zasadzie Bég mogiby weieli¢ si¢ w kazda indywidualng ludzkg nature.
Czlowieczenstwo Chrystusa nie potrzebuje zatem zadnej dyspozycyjnej taski
habitualnej, aby unia hipostatyczna byta mozliwa. W istocie zadna taka taska
nie wystarczylaby do tego celu! Zadna taska habitualna, choc¢by najbardziej
intensywna, nie mogtaby odpowiednio usposobi¢ stworzonej natury ludzkiej do

18 . . . .. . .
Zob. STIII, z. 2, a. 6. Nauczanie Akwinaty w tej kwestii zostalo réwniez ostatnio bardzo

pomocnie przeanalizowane przez]eana—Pierre’a Torrella, Le Verbe Incarné, t. 1, Paris 2002,
dodatek 2, s. 297-339.

Zob. W.H. Principe, Alexander of Hales..., dz. cyt., s. 123. Principe pokazuje, jak Aleksander
moze uwazaé ludzka nature¢ Chrystusa za odrebna hipostaze, nie posiadajac jednoczesnie
wyjatkowej osobowosci, poniewaz ta ostatnia jest cecha, ktéra przyjete czlowieczenistwo
nabywa od hipostazy boskiej.

Por. wazne przyklady: F. Schleiermacher, Der christliche Glanbe, Berlin 1821-1822; The
Christian Faith, t.1-2, H.R. Mackintosh, J.S. Stewart (eds.), New York 1963, t. 2: 5. 385—42.4
(nr 94-99); oraz]. Dupuis, Toward a Christian Theology of Religious Pluralism, Maryknoll,
NY 1997, s. 270-271, gdzie widoczny jest wptyw Schleiermachera.

Zob. Summa contra gentiles (dalej: SCG), ks. 4, rozdz. 41; pol.: Tomasz z Akwinu, Summa
Sfilozoficzna (Contra Gentiles), Krakow 193s.
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skutecznego przyjecia nieskoriczonego, niestworzonego daru unii hipostatycz-
nej. Trzeba odwréci¢ kolejnos¢ rozumowania. Poniewaz Chrystus jest Stowem,
ktére stato si¢ cialem — Bogiem, kt6ry przebywa w ludzkiej naturze ztozonej
z ciata i duszy — dlatego posiada On petnig taski habitualnej jako adekwatny
skutek®. Wcielony Bég w sposdb sobie whasciwy posiada doskonatos¢ taski
w sobie samym jako czlowicku, wlasnie dlatego, ze Jego czlowieczenstwo jest
czlowieczenstwem Boga. Z kolei tg faska moze si¢ On dzieli¢ z nami jako glowa
Kosciota. W tym miejscu powracamy do soteriologicznej zasady Atanazego,
z kt6ra Tomasz z Akwinu byt zaznajomiony. Sposréd wszystkich ludzi jedynie
Chrystus jest posrednikiem zbawienia, poniewaz jedynie Chrystus jest prawdzi-
wie Bogiem. Poniewaz Bog zjednoczyt si¢ z nasza ludzka naturag w Chrystusie,
mamy zapewniong mozliwos¢ zjednoczenia si¢ z Bogiem przez taske™.

Druga kwestia dotyczy relacji migdzy taska habitualng Chrystusa a zadoséz
uczynieniem, ktére dokonuje si¢ na mocy postusznego cierpienia Chrystusa
az do $mierci przez ukrzyzowanie. Kiedy Akwinata rozwaza zasady zado$¢-
uczynienia (satisfactio) w artykule 2 zagadnienia 48 w trzeciej czgéci Summey,
interesujace jest to, ze interpretuje on nauczanie Anzelma z Cur Deus homo
w $wietle tajemnicy taski Glowy. Akwinata podaje trzy powody, dla ktérych
meka Chrystusa wystuzyta nam zbawienie: po pierwsze, ze wzgledu na petnie
milosci, dzigki ktérej jest On postuszny Ojcu dla nas; po drugie, ze wzgledu
na nieskoniczona godno$¢ osoby, ktora cierpi; i po trzecie, ze wzgledu na in-
tensywnos$¢ Jego cierpienia. Niekt6rzy komentatorzy podkreslaja druga z tych
przyczyn jako zasadniczg przyczyne naszego zbawienia. Zastugi Chrystusa
w milosci i postuszenistwie sa nieskoriczone w rodzaju, gdyz jest On Bogiem™.
Inni komentatorzy podkreslaja pierwszy powdd — habitualna taska mitosci
Chrystusa jest formalng zasadg naszego zbawienia™.

Wywazona interpretacja powinna kta$¢ nacisk na obie zasady, ale w okres-
lonej kolejnosci®®. Syn Bozy ukrzyzowany dziata ,formalnie” lub istotnie jako
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Zob. ST 111, q-2,2.10; q. 6, . 6; q. 7, a. 13.
2 Zob.SCG 1V, rozdz. 54
2 7 0b. np. R. Garrigou-Lagrange, Christ the Savior: A Commentary on the Third Part of
St. Thomas’ Theological Summa, thum. B. Rose, London 1957, s. 577—588; J.-H. Nicolas,
Synthése dogmatique: Complément de [”Univers 4 la Trinité, Fribourg—Paris 1991, 5. 363366,
s11—s12, 547—548. Jednakze zaréwno Garrigou-Lagrange, jak i Nicolas podtrzymuja traa
dycyjny tomistyczny poglad, ze habitualna faska u$wiecajaca w ludzkiej duszy Chrystusa
wynika w sposéb konieczny z tajemnicy unii hipostatyczne;j.
Zob. np. ].-P. Torrell, Le Verbe Incarné, t. 2, Paris 2002, dodatek 2, s. 396-409.
Zob. w tym wzgledzie wywazona analize: D. Banez, Tertia partis divi Thomae Aquinatis
commentaria, q. 1, a. 2, no. 16—27, [w:] Comentarios inéditos a la tercera parte de Santo
Tomads, t. 1: De Verbo incarnato, Salamanca 19s1.
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posrednik naszego zbawienia jako czlowiek, na mocy swego ludzkiego postu-
szeistwa i mitosci, ktérymi ,,zastgpuje” nasze uczynki taski i niepostuszenstwa.
Whasnie dlatego, ze tak jest, musimy powiedzie¢, ze faska habitualna Chrystusa
(a zwlaszcza Jego czyny milosierdzia lub milosci) jest formalng zasada, dzigki
ktérej On jako czlowiek dokonuje powszechnego zadoséuczynienia za wszystkie
grzechy rodzaju ludzkiego. Jednakze to ludzkie dziatanie jest zakorzenione
w osobie, ktéra dziala i ktérej godno$¢ jest nieskoriczona, poniewaz ta osoba
jest Bog-Stowo. Zasada ta nie jest formalna, lecz fundamentalna, czyli hipo-
statyczna. Zasadniczo podmiotem, ktéry dziata po ludzku, aby nas zbawid, jest
Bég, a zatem Jego dziatania i cierpienia maja misteryjna, nieskoriczona warto$¢
lub godnosé™.

Tomasz z Akwinu czasami ujmuje t¢ tajemnicg w kategoriach virtus divinitatis
Chrystusa. Poniewaz Chrystus jest Panem, Jego ludzka ofiara z samego sicbie
jest wyjatkowa jako ofiara zado$¢uczynienia za ludzki grzech. Chrystus jako
weielony Pan ma moc przekazywania owocédw swojej meki wszystkim istotom
ludzkim®. Zauwazamy tutaj to, co Akwinata nazywa skutecznym wymiarem
zbawczego posrednictwa Chrystusa®. Chrystus jako czlowiek jest w stanie
skutecznie przekazywa¢ wszystkim cztonkom mistycznego Ciala, czyli Kos-
ciota, taske, dzigki ktérej moga oni upodabniad si¢ stopniowo od wewnatrz do
Jego misterium paschalnego. Czyni to oczywiécie przede wszystkim jako Bég
i sprawca taski, z Ojcem i Duchem Swigtym. Czyni to jednak takze poprzez
fakt bycia czlowiekiem, poniewaz $wigte czlowieczenstwo Stowa jest narz¢dziem
Jego Béstwa. Pan pragnie w swoim ludzkim rozumie i woli udziela¢ $wiatu
taski jako Bog, zgodnie ze swoja $wicta wola, w ktdrej uczestniczy z Ojcem
i Duchem Swigtym.

Nasuwaja si¢ tutaj dwa istotne dla nas wnioski, wynikajace z tego ostatniego
punktu. Po pierwsze, kazde dzielo taski, ktére ma miejsce w historii zbawienia
i keére pochodzi od Tréjcy Swietej, jest réwniez dzielem czlowieka Jezusa.
Kiedy Duch §wi<;ty udziela taski przed Wecieleniem, taska ta jest udzielana

7 Por.ST IIL, q. 48, a. 2, zarzut 3, ad 3: ,,Chrystus bowiem nie byl umeczony w swym Béstwie,

lecz w swym ciele [...]. [Jednakze] Nalezny szacunek trzeba okazywaé cialu Chrystuso-
wemu, biorac pod uwagg nie tylko cielesno$¢ jego natury, lecz takze Osobe, ktéra to ciato
przyjeta. Byto ono ciatem Boga, posiada wiec godnos¢ nieskonczenie wielka”.

Zob. STIIL q. 49, a. 1, ad 2: ,,Passio Christi, licet sit corporalis, sortitur tamen quondam
spiritualem virtutem ex divinitate, cuius caro ei unita est instrumentum. Secundum quam
quidem virtutem passio Christi est causa remissionis pecca- torum”. Eaciniski tekst pochodzi
z Summa Theologiae, Torino 1988. Zob. takze ST IIL, q. 48, a. 6, ad 2; oraz q. 56, 2.1, ad 3.
Zob. STIIL q. 48, a. 6.
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ze wzgledu na zastugi Chrystusa ukrzyzowanego™. Natomiast po Weieleniu
taska jest udzielana przez Ducha Swigtego (wedtug Akwinaty) poprzez ludzki
umyst i serce Weielonego Pana®. Po drugie, teoria virtus divinitatis oferuje
przynajmniej jeden gleboko sensowny sposéb odpowiedzi na stynny zarzut
Gottholda Lessinga: jak przygodne jednostkowe zycie jednej postaci w historii
(do ktérej nie mamy empirycznego dostgpu) moze byé podstawg uniwersalne;
nauki wyjasniajacej wiedz¢ i moralne postepowanie, ktéra dotyczy caltego
rodzaju luclzkiego?32 Ot6z jest to mozliwe, poniewaz tg osobg jest sam Bog,
ktéry jest transcendentna, uniwersalng przyczyna calej rzeczywistosci i ktory
boskg mocq, ktdra w nim mieszka, jest w stanie nie tylko wystuzy¢ zbawienie
dla calego rodzaju ludzkiego, ale takze skutecznie przekazac taske zbawienia
wszystkim, nie tylko na mocy swojej boskosci, ale takze na mocy swojego ztgczonego
2 nig czlowieczerstwa™.

Religijne dyspozycje osoby ludzkiej

W jaki sposob faska wlasciwa Chrystusowi jako Glowie Kosciota dociera do
niechrzescijan? W drugiej cze¢sci tego artykutu cheiatbym zwréci¢ uwage na
niektére zasady proponowane przez Tomasza z Akwinu.

A. Wiara niewyrazna. Akwinata jest w petni $wiadomy problemu zbawienia oséb
nieochrzczonych. Jego teologia nieochrzczonych Zydéw Starego Testamentu
postuzy¢ moze jako podstawowy dowdd jego przekonania, ze niechrzescijanie

% Zob. ST III, q.2,a.7; STIIL, q. 26,a.1,ad 25 q. 61, 2. 3.

' Zob. STIIL, q.22,2.5; q. 26, a. 1-2.

* G.E. Lessing, On the Proof of the Spirit and of Power, [w:] Lessing’s Theological Writings,
ttum. H. Chadwick (ed.), Stanford, CA 1957, s. 53—54: ,,Jedli nie mozna wykazaé zadnej
prawdy historycznej, to niczego nie mozna wykazaé za pomoca prawd historycznych. To
znaczy: akcydentalne [tzn. przygodne] prawdy bistorii nigdy nie mogq stal si¢ dowodem
koniecznych prawd rozumau. [..] Mowi sie, ze «na gruncie historycznym trzeba uzna¢
o Chrystusie, ze wskrzeszal umartych, ze sam powstal z martwych, sam powiedzial, ze Bég
ma Syna tej samej natury co Bég sam i ze On jest tym Synem». Byloby wspaniale, gdyby
nie to, ze historycznie pewne jest najwyzej to, iz Chrystus tak stwierdzil. Gdybys naciskat
na mnie jeszcze mocniej i powiedzial: «O tak! jest to wigcej niz historycznie pewne. Jest
to bowiem stwierdzone przez natchnionych historykéw, ktérzy nie moga sic mylié». Ale,
niestety, to réwniez jest tylko historycznie pewne, ze ci historycy byli natchnieni i nie mogli
si¢ myli¢. W tym tkwi problem, jak szeroki i brzydki row, ktérego nie moge przeskoczy¢,
cho¢ czesto i gorliwie prébowalem” (thum. pol. WPT).

3 Zob. argumentacje na ten temat w ST III, q. 48,a. 61q. 56, a.1, ad 3.
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moga by¢ zbawieni i ze ich zbawienie na rézne sposoby kieruje ich ku tajemnicy
Chrystusa™. Centralng role odgrywa tu pojecie wiary niewyraznej. Uczestnicy
starego przymierza Izraela sprzed czaséw Chrystusa, ktérzy wierzyli w Boga
Izraela wiarg nadprzyrodzona, byli zorientowani implicite na misterium Pana
Weielonego jako kulminacyjnego dzieta Boga Izraela w historii®. Akwinata
rozszerza ten sam tok myslenia na ,$wictych pogan” wymienionych w Hbr 11,
ktérzy s podani jako przyktady wiary z dawnych czaséw: Abla, Henocha,
Noego i Rahab*®. Co ciekawe, Hbr 11,6 stwierdza, ze ,Bez wiary za$ nie mozna
podobad si¢ Bogu. Przystepujacy bowiem do Boga musi uwierzy¢, ze [Bdg] jest
i ze wynagradza tych, ktérzy Go szukaja” (BT). Zbawienie przychodzi tylko
dzigki nadprzyrodzonej wierze, ale ta nadprzyrodzona wiara, zauwaza Akwi-
nata, moze by¢ obecna w tych, ktérzy wierza, ze Bég istnieje i oczekujg dobra
od Jego powszechnej opatrznosci®’. Widzimy wyrazne powiazanie z tym, co
Tomasz z Akwinu twierdzit o praeambula fidei: istnieja podstawowe prawdy
wiary, ktére moga by¢ réwniez w inny sposéb uchwycone przez naturalny
rozum™. Wiedza o istnieniu jakiej$ jednostkowej, transcendentnej przyczyny
rzeczywistosci oraz o istnieniu jakiej$ uniwersalnej opatrznosci nie jest czyms
catkowicie niedostgpnym dla czlowieka®. Akwinata uwaza, ze naturalna wiedza
o Bogu jest dostepna wszystkim ludziom w sposéb niedoskonaly®. Uwaza on
nawet, ze wiedza ta jest dostepna dzieciom, ktére osiagaja wick rozumu, i ze faska
jest oferowana dzieciom, ktére sa $wiadome Boga nawet bez sakramentalnego
chrztu - taska, ktérej moga sie oprzeé lub odméwié, jak réwniez ja przyjac”.
W niedoskonalej percepcji religijnej czlowieka i poprzez nig m0gg wige dziataé
zaczatkowe oznaki nadprzyrodzonej wiary. Znajdujemy takq niewyrazna wiare
przynajmniej u niektérych niechrze$cijan.

> Z0b.ST 1L, q. 100, a. 125 q. 102, a. 2.

* Zob.STILIL, q. 2, 2. 7-8.

% Zob. Thomas Aquinas, Super Epistolam B. Pauli ad Hebracos lectura Commentary on the
Epistle to the Hebrews, thum. E.R. Larcher, oprac. J. Kenny, https://isidore.co/aquinas/
SSHebrews.htm [dostep: 23.12.2022] (dalej: Super Heb.), nr 11, 1.2.

Zob. Super Heb. 576.

Por. Super Boetium De Trinitate, q. 2, a. 1; pol. ttum. zob. Tomasz z Akwinu, O poznanin
Boga: wydanie tacirisko-polskie, ttum. P. Lichacz, M. Przanowski, M. Olszewski, Krakdéw
2005.

Zob. SCGIIL, rozdz. 94 (Summa contra gentiles I11, t. 1-2, ttum. V.J. Burke, Garden City,
NY 1956).

Zob. SCG 11, rozdz. 38 (ttum. V.J. Burke, dz. cyt.).

Zob. ST I11, q. 89, a. 6: zastosowana terminologia zdecydowanie sugeruje, ze Akwinata
ma na my$li ludzi urodzonych w grzechu pierworodnym i nieochrzezonych, ktérzy maja
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Akwinata podaje kilka przykiadéw tej idei w swoich pismach. Jeden z nich
odnosi si¢ do jego sposobu traktowania Medrcéw wspomnianych w Ewangelii
Mateusza 2,1-12. W swoim komentarzu do Ewangelii Mateusza Akwinata
twierdzi, ze ci poganscy medrey w rzeczywistoéci posiadali ,gorliwo$¢ wiary”,
akiedy odnalezli Chrystusa, oddali Mu nalezng cze$¢, zapowiadajac w ten
sposéb narody poganiskie, ktdre ostatecznie zostang przyjete przez Boga do
nowego przymierza taski®.

Drugi przyktad odnosi si¢ do Sybilli, rzekomych rzymskich proroctw
o narodzinach Chrystusa, ktére w wiekach $rednich powszechnie uznawano
za autentyczne. Uderzajace w podejsciu Akwinaty do tego zagadnienia jest
to, ze chociaz wydaje si¢ on preferowaé teori¢ prorockiego natchnienia w celu
wyttumaczenia proroctw Sybilli, to jednak nie odréznia jej radykalnie od
przedchrzescijaniskich tradycji religijnych, w ktérych nie byto autentycznego
objawienia. W rzeczywistosci Akwinata sugeruje, ze o ile ludy poganskie
przewidywaty, ze Bég bedzie interweniowal w jaki$ sposéb dla ich przyszlej
korzysci poprzez wyznaczonego posrednika, to w tej niewyraznej i niejasnej
ludzkiej nadziei religijnej mdglt istnie¢ glebszy instynkt faski dzialajacej w sposdb
ukryty przed zwyklym ludzkim wzrokiem.

Wielu spoéréd pogan otrzymato objawienie o Chrystusie, o czym $wiadcza ich
zapowiedzi. | tak: Job wyraza sie (Hiob 19,25): ,Wiem, ze Zbawiciel méj zyje".
Zdaniem Augustyna (Contra Faust. 3.15), takze Sybilla niejedno przepowiedziata
o Chrystusie. Réwniez w Dziejach Rzymian czytamy, ze za panowania Konstantyna
Augusta i jego matki, Ireny, znaleziono jakis gréb, a w nim lezacy cztowiek miat
na piersi ztotg blaszke z napisem: ,Chrystus narodzi sie z Dziewicy, a ja wierze
Wen. O Stonce, zobaczysz mnie zndw, za panowania Ireny i Konstantyna”. Jesli
zas niektdrzy z nich dostapili zbawienia bez otrzymania objawienia, to dostapili
go nie bez wiary w Posrednika; i cho¢ nie mieli wyraZznej wiary, mieli przeciez
wiare domyslna, wierzac w Opatrznosé, ze Bog ratuje ludzi sposobami sobie
wtasciwymi, i ze duch Swiety objawitby niektérym, prawde szukajacym, stosownie
do wypowiedzi Joba (Hiob 35,11): ,ktéry uczy nas wiecej niz bydleta ziemskie”®.

2 7ob. In Matt, 11, 1. 2 i 3, 0r 176—204, S. Thomae Aquinatis Super Evangelium S. Matthaei

Lectura, R. Cai (ed.), Torino 1951. Numery paragraféw we wszystkich odniesieniach do
Tomaszowych Lectura super Matthaeum pochodzg z tego wydania; tekst polski zob.
T. Gatuszka, Tomasza z Akwinu Lectura super Matheum cap I-I1. Studium historyczno-
-krytyczne i edycja tekstu, Krakéw 2011

STIIL, q.2,2a.7,ad 3.
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Trzeci przyktad odnosi si¢ do Korneliusza, rzymskiego setnika (Dz 10,1-2),
ktéry wyznal wiar¢ w Chrystusa, zanim zostal ochrzczony przez apostoléw.
W artykule 4 zagadnienia 69 w trzeciej cze$ci Summy Tomasz z Akwinu roz-
waza kwestie, czy chrzest jest konieczny do zbawienia, i w cz¢éci Videtur guod
w drugiej tezie przeciwnej podaje spostrzezenie, ze faska i cnoty wlane zostaty
przekazane przez Boga Korneliuszowi przed jego chrztem. Jego odpowiedz
brzmi:

mozna przed chrztem otrzymac odpuszczenie grzechdw, o ile sie ma pragnienie
chrztu wyrazne lub domyslne. Jednakowoz rzeczywiste przyjecie chrztu daje
petniejsze odpuszczenie, mianowicie uwolnienie od catej kary. Tak wtasnie
Korneliusz i wszyscy don podobni otrzymujg taske i cnoty na skutek wiary
w Chrystusa i pragnienie wyrazne lub domyslne chrztu. A potem przy chrzcie
otrzymuja wiekszy przydziat taski i cnét.

Zauwazmy, ze refleksja ta nie ma perspektywy czasowej. Akwinata najwy-
razniej uwaza, ze tego rodzaju dynamika dziata jako przywilej ekonomii Bozej
po przyjéciu Chrystusa. Istnieja osoby nicochrzczone, pociagnicte do Chrystusa
w sposob niedoskonaly, ale prawdziwy, ktére sa w sposéb domyslny ozywione
nadprzyrodzona taska wiary, nadziei i milosci, jak réwniez cnotami wlanymi.

B. Naturalne sklonnosci religijne. Nie znaczy to, ze religijno$¢ cztowieka jest
dla Akwinaty czyms$ nadprzyrodzonym jako takim. Traktuje on raczej cnote
religijnosci jako potencjalng cz¢$¢ cnoty sprawiedliwosci, a wicc jako co$ przyna-
leznego do ludzkiej natury“. Co wiccej, nasza ludzka natura jest upadta i podlega
zaréwno wadom, jak i cnotom. W zwiazku z tym do wszelkich teologicznych
rozwazan na temat religii niechrzescijanskiej nalezy podchodzi¢ ostroznie.

Z jednej strony jest oczywiste, ze istnieja podstawowe, naturalne sktonno-
$ci ludzkiego intelektu i woli ku Bogu jako pierwszej prawdzie i przyczynie
rzeczywistosci oraz jako najwyzszemu dobru®. Intelekt ludzki jest tak skon-
struowany, ze moze w sposob naturalny pragna¢ poznania pierwotnej przy-
czyny wszystkiego, co jest, a wola ludzka jest podobnie stworzona do mitosci
powszechnego dobra, jakim jest B(’)g“. Sktonnos¢ do naturalnego poznania
i mitoé¢ do Stworcy s3 wiec ukrytymi zdolnosciami osoby ludzkiej”. Nie za-

“ Zob.STILIL q. 81, 2. 5.

* Zob. ST L1, q. 94 a. 2.
* Zob.STI, q.12,a. I
7 Zob. SCG I11, rozdz. 37; ST I'11, q. 109, a. 3.
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niknety one w wyniku grzechu pierworodnego, cho¢ wedtug Akwinaty ulegty
ostabieniu®. Po upadku trudno jest ludziom dojé¢ do whasciwego poznania Boga
za pomoca niewspomaganego naturalnego rozumu, a jesli juz to si¢ udaje, to
tylko nielicznym i po dtugim czasie, a dziatanie to jest obarczone biqdcm49. Co
bardziej przejmujace, Akwinata stwierdza bez ogrédek, ze upadly czlowiek nie
moze kocha¢ Boga ponad wszystko w sposéb naturalny, wiasnymi sitami, cho¢
bytoby to mozliwe przed grzechem pierworodnym. Aby zapewni¢ autentyczna
mifos¢ Boga (a zatem autentyczny kult Boga) w upadlym $wiecie, potrzebne
jest uzdrawiajace dziatanie laski®. Tomasz uwaza, ze twierdzenie przeciwne
jest jawnie pelagianiskie, poniewaz sugerowaloby, ze upadty cztowick moze
przestrzega¢ Dekalogu wlasnymi sitami, bez uzdrawiajacego dziatania taski®.

Natura ludzka jest wigc zraniona przez ignorancje i zta wolg (egoizm)
wzgledem Boga; uznanie tego faktu widzimy u $wigtego Tomasza, gdy omawia
on wady, ktére trapia ludzka religie: przesady, batwochwalstwo i obojetnos¢
religijna™. Istota ludzka znajduje si¢ w stanie granicznym: bedac z natury istota
religijna, nie jest w stanie wyleczy¢ si¢ z trudnosci, ktére okaleczaja lub ostabiaja
jej najlepsze sktonnosci i dyspozycje religijne. Jesli wiec istnieje w cztowicku
prawdziwy fundament religijny, z ktérego lub w ktérym moze dziataé¢ taska, to
czyni to w cztowieczenstwie rozdartym na wiele sposobéw przez biad i kom-
promis moralny, ktére stanowia element sktadowy religii niechrzescijanskich.

Akwinata podaje konkretne przyktady. Méwi o ofierze jako o prakeyce,
ktéra odnosi si¢ do prawa naturalnego jako wymiaru sprawiedliwosci i zados¢-
uczynienia za ludzki grzech®. Jednakze, gdy w trakeacie o religii méwi o przy-
kiadach dziatan religijnych jako ,naturalnych”, podaje przyktad ofiary z ludzi
praktykowanej wsréd starozytnych Rzymian!™ Przyklad ten nie jest w zamiarze
ironiczny. Ma on w przejmujacy sposéb zilustrowad, ze cho¢ religia jest natu-
ralna dla cztowieka, nie wszystkie akty religijne musza wyptywa¢ z dziatania
milo$ci w osobie ludzkiej i moga by¢ skazone przesadem lub bledem. Podobnie
Akwinata potrafi rozpozna¢ dobre dazenia obecne posréd blednych dokeryn
religijnych innych religii. W drugim rozdziale Summy contra gentiles poswigca
on wiele miejsca na argumentowanie, ze teoria reinkarnacji jest metafizycznie

48

w0 Zob. ST I-11, q. 85, a. 1-3.
Zob.STI, q.1,a. 1.
*% Zob. ST L1, q. 109, 2. 3.
' Zob. ST LI, q. 109, a. 4-5.
*2 Zob. ST I, q. 92-95.
> Zob.STILIL, q. 85, 2. 1.
>** Zob. ST II-1L q. 82, a. 1. Por. takze q. 81, a. 1.
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niespdjna i nieracjonalnass. Zauwaza jednak rowniez, ze teoria ta, o ktérej wie,
ze byla powszechna w religii przedchrzescijaniskiej, ukazuje posrednio glebo-
ka prawd¢ — potrzebe ponownego potaczenia duszy i ciata. Reinkarnacja nie
jest jedynie teorig ludzkiej eschatologii, ale przez swdj nacisk na odpowiednie
pojednanie oddzielonej duszy z cialem fizycznym wskazuje negatywnie i nie-
bezposrednio na prawde o zmartwychwstaniu®. Tylko wtedy, gdy ta ostatnia
tajemnica zostanie objawiona, b¢dzie mozna odpowiednio rozezna¢ prawde
i btad przedchrzescijanskiej teorii.

C. Sakramenty prawa naturalnego. Na koniec nalezy powiedzie¢ kilka stéw
o sakramentach prawa naturalnego. Akwinata odréznia sakramenty Starego
Prawa od sakramentéw Nowego. Obrzg¢dy Tory sa ustanowione z boskiej in-
spiracji, ale nie przekazuja faski ex opere operato®. Sy one raczej znakami lub
wyrazami nadprzyrodzonej wiary wyznawanej przez starozytnych hebrajskich
wyznawcow i oznaczajg rzeczywisto$¢, ktéra ma nadejéé: jedyng w swoim row
dzaju odkupienicza ofiar¢ Chrystusa®®. Natomiast sakramenty Nowego Prawa
oznaczajg misterium Chrystusa, ale takze urzeczywistniaja to, co oznaczaja
jako instrumentalne przyczyny taski®. Przekazuja one skutecznie taske Glowy
wlasciwg Chrystusowi (lub On sam przekazuje swoja taske przez nie) wszystkim,
ktérzy przyjmuja je z prawdziwa dobra wola.

> 7ob. SCG 11, rozdz. 83 (Summa contra gentiles: prawda wiary chrzescijarnskiej w dyskusji

z poganami, innowiercami i blgdzgcymi, t. 2, ttum. Z. Wlodek, W. Zega, Poznati 2007).
Zob. takze ST I, q. 90, a. 4.

Zob. Super I Cor. 15, 1. 2: ,Jesli zaprzecza si¢ zmartwychwstaniu ciala, to nie jest fatwo, ba,
trudno utrzymac¢ poglad o niesmiertelno$ci duszy. Jest bowiem jasne, ze dusza jest w sposob
naturalny ztaczona z cialem i odchodzi od niego wbrew swej naturze i per accidens. Stad
dusza pozbawiona ciala jest niedoskonata, dopdki pozostaje bez ciata. Nie jest jednak
mozliwe, by to, co naturalne i per se, bylo skoficzone i niejako niczym, a to, co sprzeczne
z naturg i per accidens, bylo nieskoriczone, skoro dusza trwa bez ciata. I tak platonicy,
zakladajac nie$miertelnos¢, zaktadali ponowne weielenie, chod jest to stwierdzenie here-
tyckie. Dlatego, jesli umarli nie zmartwychwstana, bedziemy mie¢ pewno$¢ tylko co do
tego zycia. Innymi sfowami, albowiem jest jasne, ze czlowiek z natury pragnie wlasnego
zbawienia; lecz dusza, poniewaz jest czedcia ciata czlowicka, nie jest calym czlowickiem,
amoja dusza to nie ja; stad, chociaz dusza uzyskuje zbawienie w innym zyciu, to jednak
nie ja ani zaden cztowick. Ponadto skoro cztowiek z natury pragnie zbawienia nawet ciafa,
naturalne pragnienie zostaloby zniweczone” (ttum. pol. WPT na podstawie: niepubliko-
wany rekopis, ttum. D. Keating; Thomae Aquinatis, [z Omnes D. Pauli Apostoli Epistolas
Commentaria, t. 1-2, Torino 1929, nr 924).

Zob. ST 1L, q. 62, a. 6.

Zob. ST I, q. 101, a. 2.

Zob. STIIL, q. 62, a. 1-s.
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Akwinata musi jednak wprowadzi¢ trzecig kategori¢: sakramenty prawa
naturalnego®. Dlaczego? W istocie kategoria ta jest konieczna przede wszyst-
kim po to, by méwi¢ o religii patriarchéw, jak réwniez o religii wspomnianych
wyzej »swietych pogan™ Abla, Noego i innych, kt6rzy przestrzegaja obrzedow
religijnych, cho¢ poza przymierzem, i czynia to w sposéb mity Bogu.

Tomasz z Akwinu uwaza, ze jednoczesnie sg one czyms zaréwno niepodob-
nym, jak i podobnym do starozytnych obrz¢déw Starego Prawa. Sa do nich
niepodobne, poniewaz nie zostaty ustanowione przez Boga i nie niosg w sobie
zadnej gwarangji relacji z Bogiem. Sg one raczej wytworem naturalnej kultury
ludzkiej. Naturalne jest przeciez bycie religijnym, a wigc czlowick wytwarza
réznego rodzaju zewnetrzne obrzedy. Nawet wiec w przypadkach, w ktérych
moze dziala¢ taska, dane obrzedy sg kwestia konwencji i stworzone zostaty
przez czlowieka. Jednakze, chociaz takie sakramenty nie sa w zaden sposob
sprawcami taski, to jednak moga by¢ zewngtrznymi wyrazami wewngetrznego
dziatania faski w osobie ludzkiej”. Mogg one by¢ znakami lub wskaznikami
taski Bozej obecnej w $wiecie, ktéra dziata w ludzkich skfonnosciach i poprzez
nie, 0CZySzCczajac je i Wywyzszajac. SWi(;ty Tomasz wyraznie wspomina o moza
liwosci dziatania mitosierdzia w czynnosciach religijnych oséb niezwiazanych
widzialnym przymierzem, ktdre ofiarowaly swoje zycie Bogu w autentycznym
kulcie®”. Ma on zapewne na mysli osoby takie jak Abel, o ktérym wspomina
Kanon Rzymski.

Akwinata wyraznie uwaza, ze wszelka faska jest ukierunkowana eklezjolo-
gicznie. Wida¢ to zdecydowanie w jego rozwazaniach na temat skutkéw taski
Eucharystii. Méwi on, ze ofiara eucharystyczna ostatecznie urzeczywistnia
mistyczne cialo Chrystusa, Ko$ciél, jako swoje res tantum, czyli najbardziej

* Por. Sent. IV, d. 1, q. 2, 2. 6, qc. 3, corp. (zob. Thomas Aquinas, Commentary on Sentences,

hteps://aquinas.cc/la/en/~Sent.IV.D1.Q2.A6.qaz.Reps [dostep: 23.12.2022]); ST -1,
q.103,a. L.

Zob. Sent. IV d. 1, q. 2, a. 6, qc. 3, corp.: »illa sacramenta legis naturae non erant ex prae-
cepto divino obligantia, sed ex voto celebrabantur, secundum quod unicuique dictabat
sua mens, ut fidem suam aliis exteriori signo profiteretur ad honorem Dei, secundum quod
babitus caritas inclinabat ad exteriores actus; et sic dicimus de caritate, quod sufficit motus
interior; quando autem tempus habet operandi, requiruntur etiam exteriores actus. Ita
etiam quantum ad adultos in lege naturae sufficiebat sola fides, cum etiam modo sufficiat
ei qui non ex contemptu sacramenta dimittit; sed ipsa fides, quando tempus habebatur,
insti- gabat ut se aliquibus signis exterioribus demonstraret” (podkreslenie dodane; wydanie
parmetiskic z 1856 roku, znalezione na stronie http://corpusthomisticum.org).

Zob. ST I'11, q. 103, a. 1, zarzut 1, odp. i ad 1.
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wewnetrzny cel”. W ten sposéb kazdy, kto otrzymuje jakakolwiek taske, jest
domyslnie ukierunkowany na Eucharysti¢ jako jedyna zbawczg ofiar¢ Chry-
stusa, obecng w sercu Ko$ciota ijego komunie. Cale zbawienie dokonuje si¢
w Kosciele lub jest ukierunkowane na widzialne czlonkostwo w nim, takze
w jego komunii sakramentalnej®’.

taska i usprawiedliwienie
poza widzialnym Kosciotem katolickim

Refleksje, ktore podjelismy do tej pory, staraly si¢ utrzyma¢ w harmonii dwie
podstawowe nauki Kosciota katolickiego. Po pierwsze, Chrystus jest jedynym
powszechnym po$rednikiem zbawienia, Tym, ktéry umart za wszystkich ludzi.
Po drugie, w jaki$ tajemniczy sposdb wszystkim oferowana jest realna mozli-
wos¢ uczestnictwa w odkupieniczej ekonomii zbawienia. Easka Chrystusa moze
zwraca¢ si¢ do natury ludzkiej w jej naturalnym wymiarze religijnym. Jednakze
dzielo faski jest tylko zawsze w sposdb domyslny eklezjologiczne i powoduje,
ze jego uczestnicy zmierzaja, w sposéb chocby posredni czy niewyrazny, ku
wiaczeniu w jedno mistyczne cialo Chrystusa, Kosciot katolicki.

W tym miejscu trzeba tez zaznaczyd, ze to uczestnictwo w Chrystusie tych,
ktorzy sg niekatolikami lub niechrzescijanami, odbywa si¢ tylko pod pewnymi
warunkami. Dlatego nalezy je widzie¢ w odniesieniu do réznych istotnych
zastrzezen teologicznych.

A. Dzialajgca laska skuteczna i wspdldzialajgca laska usprawiedliwiajgca. To
rozréznienie ma swoje poczatki w péznych dzietach $w. Augustyna, ktéry
wprowadzit je w odpowiedzi na kontrowersje pelagiafiskie®. Augustyn staral
si¢ podkresli¢ jednoznacznie Pawlowe nauczanie Nowego Testamentu, ze faska
dziata w cztowieku przed nawrdceniem i jako warunek wstepny mozliwosci na-
wrécenia. Co wigceej, to poczatkowe dzielo ,dziatajacej” taski, ktére poprzedza
wszelkie ludzkie wysitki czy zastugi, jest ukierunkowane na usprawiedliwienie
cztowieka, pdzniejszy skutek faski, ktory z kolei pozwala na aktywne wspot-
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Zob. ST I11, q. 73, a. 3. Zob. na ten temat: G. Emery, The Ecclesial Fruit of the Eucharist,
»Nova et Vetera” English Edition 2/1 (2004), s. 43—6o0.
Por. opracowanie tego tematu w: C. Journet, L'Eglise du Verbe incarné, t. 4: Essai de théo-
logie de I’ histoire du salut, Paris 2004.
Zob. np. Augustyn, O lasce i wolnej woli, rozdz. 33 (St. Augustine, On Grace and Free Will,
tlum. P. Holmes i R. Wallis, [b.m.w.] 2014, [za:] Nicene and Post-Nicene Fathers, vol. s,
P. Schaff (ed.), Buffalo, NY 1887.
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dzialanie czlowieka z Bogiem. Takie wspéldziatanie jest samo w sobie darem,
a zatem nalezy przyja¢ kolejny skutek taski, keéry wynika z usprawiedliwienia,
taki, ktdry jest ,wspotdziatajacy” w swoim rodzaju. Laska dziatajaca, kedra jest
uprzedzajaca (przed usprawiedliwieniem), prowadzi odbiorce do usprawiedli-
wienia i do faski wspétdziatajacej, do procesu uswigcenia, ktéry jest pézniejszy
od usprawiedliwienia.

To rozréznienie migdzy dziatajacymi i wspotdziatajacymi skutkami taski
bylo powszechne w $redniowiecznej i wezesnonowozytnej teologii katolickiej.
Akwinata stosuje je w sposéb znaczacy, aby zasugerowaé powszechno$é Zaski
dziatajgcej, poniewaz wszystkim ludziom moze by¢ zaoferowany udzial w tajem-
nicy odkupienia“. Nie trzeba jednak z tego wnioskowac, ze dziatajaca pomoc
taski musi koniecznie prowadzi¢ do usprawiedliwienia, uswigcenia i zbawienia
wszystkich. Wrecz przeciwnie, jak to wyraznie podkresla Akwinata, dziatajaca
taska moze by¢ odrzucona i rzeczywiscie bywa odrzucana przez wigkszo$é
czasu®’. Taki opér wobec taski poteguje wine przyjmujacego. W konsekwencji,
cho¢ moze by¢ tak, ze wielu jest powotanych, nie wynika z tego, ze wielu lub
wszyscy sa usprawiedliwieni lub ,,obdarzeni chwaly” (Mt 22,14; Rz 8,30). Takie
spojrzenie na faske podkresla zaréwno realnos¢ powszechnej oferty zbawienia,
jak i realna grozbe (i, jak si¢ wydaje, réwniez rzeczywisto$¢) wiecznego zatrace-
nia. Takie bylo powszechnie przekazywane nauczanie we wspélczesnej teologii
rzymskokatolickiej przed Soborem Watykarskim I1%.

Niemniej wplywowe teorie dotyczace teologii taski, ktére pojawity sie w po-
towie XX wicku, staraty si¢ na nowo spojrze¢ na ten temat bez bezposredniego
odniesienia do augustiariskiego paradygmatu, ktéry dominowat w tradycyjnej
teologii zachodniej: uprzedzajacej taski dziatajacej, usprawiedliwienia i nastepu-
jacej po niej wspoldziatajacej taski uswiccajacej. Nie lekcewazac waznych pytan
postawionych przez Henriego de Lubaca dotyczacych naturalnego pragnienia
Boga oraz pézniejszego ponownego rozpatrzenia jego hipotezy przez Karla
Rahnera w jego teologii ,,nadprzyrodzonego egzystencjatu”, nalezy stwierdzié, ze
obie te teologie oraz ich badacze i krytycy odeszli od bezposredniego rozwazania
tematu faski dzialajacej i wspotdziatajacej®. W rezultacie klasyczny augustian-
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Zob. ST I, q. 111, a. 2-3.

" Na temat oporu wobec laski zob. zwlaszcza SCG 111, rozdz. 161-162 (ttum. VJ. Burke,
dz. cyt.); Super Ioan. 15, lec. s (wyd. Marietti, nr 20ss, pol. Tomasz z Akwinu, Komentarz
do Ewangelii Jana, ttum. T. Barto$, Kety 2002).

Zob. przedstawienie tego pogladu przez Charlesa Journeta, np. C. Journet, The Meaning
of Grace, ttum. A V. Littledale, New York 1997.

Por. H. de Lubac, Surnaturel: études historiques, Paris 1946; K. Rahner, Nature and Grace,
[w:] K. Rahner, Theological Investigations, t. 4, thum. K. Smyth, London 1966, s. 165-188.

68

69



Powszechne posrednictwo Chrystusa a religie niechrzescijanskie 79

ski sposdb analizowania dzialania Boga w historii, ktéry ma wyrazne biblijne
pochodzenie, zostal w duzej mierze przyttumiony. Skutek jest nastepujacy: gdy
stwierdza sie, ze taska dziata powszechnie w calej ludzkosci, czesto zaktada sie
(na podstawie tego, co w rzeczywistosci jest dyskusyjng interpretacja Rahnera),
ze ta faska musi skutkowa¢ usprawiedliwieniem i zbawieniem danej osoby lub
wspdlnoty. Skutki taski sa ujmowane w kategoriach raczej jednoznacznych,
praktycznie ahistorycznych. W zwiazku z tym afirmacja powszechnej oferty
taski czgsto mylona jest z niejasnym, domys$lnym zalozeniem uniwersalizmu
soteriologicznego. Bywa i odwrotnie: jesli stwierdza sig, ze moga istnie¢ osoby,
ktére nie sa zbawione, albo ze poszczegdlne niekatolickie lub niechrzescijan-
skie wspdlnoty religijne sa w obicktywnie gorszej sytuacji w stosunku do tych,
ktérzy znaja Chrystusa i przyjmuja sakramenty, to Bég nie oferuje tym, ktérzy
sa poza Kosciolem katolickim, zadnej autentycznej mozliwosci zbawienia. Gdy
nie ma juz wystarczajacego rozréznienia analogicznie réznych skutkéw faski
i ekonomicznego uporzadkowania migdzy nimi, pojawia si¢ dialektyka miedzy
jansenizmem a powszechnym zbawieniem. Wynika to prawie koniecznie z braku
w najnowszej teologii katolickiej uzytecznego zastosowania rozréznienia miedzy
taskg dziatajaca a wspoldziatajacg, czy tez rozréznienia miedzy faska, kedra
jest ofiarowana przed usprawiedliwieniem, a ta, ktéra jest ofiarowana po nim.

B. Usprawiedliwienie przez nadzieje, mitos¢ i pokutg za grzech cigzki. Rozwazania
nad zagadnieniem odr¢bnych skutkéw taski maja bezposrednie przetozenie na
drugie zagadnienie: nature usprawiedliwienia i potrzebe skutecznego zalu za
grzech ciezki jako warunku mozliwo$ci zbawienia.

Jak wiemy, tradycyjna katolicka teologia usprawiedliwienia ktadzie nacisk
na ontologiczny wymag nie tylko nadprzyrodzonej wiary (ktdra oddzialuje na
ludzki umyst), ale takze nadprzyrodzonej nadziei i miloéci, cnét weielonych,
ktére przemieniaja ludzka wole lub serce”. Ten katolicki dogmat ma wyrazne
precedensy w nauczaniu Akwinaty, ktéry traktuje samo usprawiedliwienie
jako dziatajgcg Yaske habitualng, jednostronny dar Boga dla nas (cho¢ nie bez
naszej zgody). Ten szczegdlny dar faski usprawiedliwiajacej porusza wolg do
skutecznego oderwania si¢ od grzechu cigzkiego i do zwrdcenia si¢ ku Bogu,
pod wplywem wlanej cnoty milosci”. Dlatego wiasnie usprawiedliwienie jest
bezposrednim przygotowaniem do dziet taski wspdldziatajgcej: w sposdb nad-

"° Por, Katechizm Kosciota katolickiego (dalej: KKK) 1987-1995; Sobér Trydencki, Dekret

o0 usprawiedliwienin (1547). ,Usprawiedliwienie [...] jest nie tylko odpuszczeniem grzechéw,
lecz takze uswigceniem i odnowieniem wewngtrznego cztowicka” (KKK).

Zob. ST I'11, q. 113, prolog i a. 1-6.
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przyrodzony usposabia serce do habitualnego zycia w przyjazni z Bogiem i do
zachowywania przykazan Chrystusa przez taske milosci (J 14,15)".
Oczywidcie, Akwinata uznaje, ze wielu ochrzczonych chrzeécijan grzeszy
ciezko po chrzcie i ze w konsekwencji tracg oni stan usprawiedliwienia, niszczac
w sobie cnote nadprzyrodzonej mitoéci (a byé moze takze nadziei lub wiary).
Przywrdcenie stanu taski w normalnych warunkach moze wige nastapi¢ dla kaz-
dego ochrzczonego chrzeécijanina jedynie przez wazne sprawowanie sakramentu
pojednania (spowiedzi)”. Jest to normatywne nauczanie nie tylko sredniowiecz-
nych teologéw, ale takze Soboru Trydenckiego i wspdlczesnego Magisterium
Kosciota katolickiego74. Akwinata rozwaza realng mozliwo$¢ zalu za grzechy,
ktéry jest jedynie intencjonalny lub wewngtrzny, i z pewnoscia potwierdza mozli-
wo$¢ dokonania (poprzez zgodg na dziatanie faski) ,,doskonatego aktu zalu” poza
sakramentem spowiedzi, zwlaszcza gdy ten ostatni nie jest dostepny”. Jednakze
Kosciot katolicki tradycyjnie podkresla, ze osoba, ktéra dobrze rozumie wiare
Kosciota, musi skorzysta z sakramentu spowiedzi, kiedy tylko jest w stanie,
nawet w przypadku préby dokonania doskonatego aktu zalu poza sakramentem.
Dla naszej dyskusji istotna jest sugestia, ze poruszenia taski u chrzescijan, keorzy
nie s3 katolikami, u monoteistéw, ktérzy nie sa chrzescijanami, lub u 0séb religije
nych, ktére nie s3 monoteistami, muszg by¢ w jakis sposéb ukierunkowane na cnote
miloéci wlanej, jesli majg byé usprawiedliwiajgcymi i zbawczymi dzietami laski.
A przeciez te same osoby lub wspdlnoty oséb nie posiadaja obicktywnego $rodka
pojednania, jakim jest sakrament pokuty76. W zwiazku z tym, zgodnie z nieubfa-
gana logika katolickiej i prawdziwie biblijnej nauki o usprawiedliwieniu i zbawie-
niu, osoby te (aby zosta¢ usprawiedliwione i ostatecznie zbawione) muszg zostaé
wewngtrznie w sercach przemienione przez taske do tego stopnia, ze beda w stanie
wyrzec si¢ grzechu cigzkiego i skutecznie zalowaé za swoje przywiazanie do niego.
Zwiazek pomiedzy teoretycznymi przekonaniami i decyzjami moralnymi
niekatolikéw i niechrzescijan a ich mozliwym wewnetrznym stanem taski po-
zostaje nieco nieprzejrzysty, ze wzgledu na ograniczenia naszej ludzkiej wiedzy
obserwacyjnej. Ponadto pozostaja trudne pytania teoretyczne. Czy cztowick moze
by¢ w stanie taski, a jednoczesnie (ze wzgledu na konseckwencje niezwycigzonej

72

Zob. ST I-11, q. 114, prolog.
" Zob.STIIL q. 84, a. 5-6.
Zob. KKK; Sobér Trydencki, Dekrer o sakramencie pokuty (1551).
Zob.STIIL, q. 86,2a.1,216.
Pozostawiam tutaj na boku rozwazania na temat niekatolickich Ko$ciotéw obrzadku
wschodniego. Ich praktyka rodzi odr¢bny zestaw pytan teologicznych, poniewaz praktykuja
one spowiedz sakramentalna i posiadaja waznie wy$wigcony episkopat. Na ten temat zob.
C.Journet, L'Eglise du Verbe Incarné, t. 1: La hiérarchie apostolique, Paris 1998, s. 1025-1030.
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ignorancji) pozostawa¢ w obicktywnym stanie powaznie moralnie zdeformo-
wanego postepowania? Wydaje si¢, ze nie. Czy jednak ludzie moga mie¢ jakas
czg$ciowa $wiadomos¢, ze potrzebuja mitosierdzia od Boga, ponad ich wlasne
ograniczenia zrozumienia? Z pewnoscia tak. Czy jest mozliwe, aby osoba, ktéra
zdecydowanie wierzy, ze Chrystus nie jest Stowem Wcielonym, modlita si¢
prawdziwie (cho¢ niedoskonale) do Boga zywego i prawdziwie kochata Boga
ponad wszystko na mocy nadprzyrodzonej wlanej cnoty wiary? By¢ moze tak
wiasnie jest. Jednakze, nawet jesli znajdziemy sposéb, aby odpowiedzie¢ po-
zytywnie na niektére lub wszystkie z tych pytan, odwotujac si¢ do mozliwosci
natchnionego przylgniecia do niedoskonale pojetych prawd o Bogu, nadal pozo-
staje faktem, ze intelektualne i moralne bledy osoby, ktéra nie jest katolikiem,
ograniczaja (czasami powaznie) mozliwos¢ pelnego przyjecia zbawienia i faski
Chrystusa. Mozna mie¢ stuszna nadziejg, ze faska Boza moze stopniowo zwy-
cieza¢ w zyciu niechrze$cijan, w ich Zyciu moralnych i religijnych poszukiwan
oraz w ich konfrontacji z Bogiem w $mierci. Nadziei tej nie nalezy jednak myli¢
z domniemaniem powszechnosci zbawienia. Historia daje powazne przyktady
tego, co wydaje si¢ oczywista przeciwwaga dla przyjecia Ewangelii w wolno$ci.

C. Realna mozliwos¢ wiecznej zatraty i zwyczajne srodki zbawienia. To prowadzi
nas do trzeciej i ostatniej refleksji. Tradycja katolicka stusznie podkresla teo-
logicznie, ze ,zwyczajne $rodki zbawienia” znajduja sic wylacznie w Kosciele
katolickim. Jak napisat Jan Pawet II w 1990 roku w encyklice Redemptoris Missio:

Chociaz Kosciét chetnie uznaje wszystko to, co jest prawdziwe i Swiete w trady-
cjach religijnych buddyzmu, hinduizmu iislamu — jako odblask tej prawdy, ktéra
o$wieca wszystkich ludzi — nie zmniejsza to jego obowiazku i zdecydowania, by
bez wahania gtosi¢ Jezusa Chrystusa, ktoéry jest ,droga, prawda i zyciem” [...].
Fakt, ze wyznawcy innych religii mogg otrzymac taske Bozg i zostac zbawieni
przez Chrystusa niezaleznie od srodkéw zwyczajnych, jakie On ustanowit, nie
przekresla bynajmniej wezwania do wiary i chrztu, ktérych Bég pragnie dla
wszystkich ludéw. Chrystus sam bowiem, , podkreslajac wyraznie koniecznos¢
wiary ichrztu [...], potwierdzit réwnoczes$nie koniecznosé Kosciota, do ktérego
ludzie dostaja sie przez chrzest jak przez brame” (Lumen Gentium, §14). Dialog
musi by¢ prowadzony i realizowany w przekonaniu, ze Koéciét jest zwyczajng
drogq zbawienia i tylko on posiada petnie zbawczych srodkéw (por. Il Sobér
Watykariski, Unitatis Redintegratio, §3)"".

7 JanPawel 1, Redemptoris missio 1990, nr 55, https://www.vatican.va/content/john-paul-ii/pl/en-

cyclicals/documents/hf_jp-ii_enc_o7121990_redemptoris-missio.html [dostep: 23.12.2022].
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Ten punkt widzenia nie opiera si¢ na zadnej formie triumfalizmu, lecz na
realistycznej akceptacji petnej prawdy Ewangelii gloszonej w kontekscie tradycji
katolickiej. Wierno$¢ Bozemu Objawieniu wymaga stwierdzenia, ze obiektywna
prawda Bozego Objawienia w jego najbardziej wyraznej postaci oraz wlasciwie
ukierunkowana praktyka zycia sakramentalnego dziatajg razem jako najlepsze
i najdoskonalsze gwarancje zbawienia, ustanowione przez samego Boga. To
wlasnie prawda objawiona i zycie sakramentalne Chrystusa w Kosciele katolickim
stuza jako najskuteczniejsze nosniki przekazywania taski wiecznego zbawienia.

Wynika z tego nie rozpacz odnosnie do zbawienia dla niekatolikéw, ale
trzezwe uswiadomienie sobie koniecznosci ewangelizacji jako korelatu afirmacji
powszechnego dziatania dzialajacej taski Bozej. Laska ta, ze wzgledu na to, ze
jest obecna w catym $wiecie i kieruje czlowicka ku Chrystusowi i Kosciotowi,
znajduje odpowiedz lub dopetnienie w gloszeniu Ewangelii.

Rozumiane w tym kontekscie teologie apokatastazy w niewielkim stopniu
pomagaja Ko$ciotowi, ktéry jest poddany prébom wyraznie zeswiecczonej epoki.
Twierdzenie lub oczekiwanie, ze wszyscy moga by¢ zbawieni, moze w praktyce
funkcjonowa¢ jako forma zaprzeczenia spotecznej kondycji Kosciota w obecnej
epoce. Teologowie moga, co zrozumiale, pragnaé zapewni¢ o nieuniknionym
przyjeciu Chrystusa, ktére dokona si¢ w zyciu kazdego cztowieka, czy to w spo-
sOb niewyrazny na tym $wiecie (poprzez tajemne dziatanie nadprzyrodzonego
egzystencjatu dynamiki taski), czy tez w eschatologicznej epifanii zarezerwowanej
dla czaséw przysztych (w teologii zstapienia Chrystusa do piekiel, kedra stuzy,
poprzez rodzaj pozornej nieuchronnosci, ostatecznemu upodobnieniu wszystkich
do Chrystusa). Taki uniwersalizm jest atrakcyjny, a nawet triumfalistyczny.
Jednakze niesie on ze soba réwniez wielkie ryzyko. Blad jansenizmu - z jego
ukryta rozpacza co do zbawienia niekatolikéw — jest pozornie unikany, ale to
nie znaczy, ze rozpacz jako taka zostata zminimalizowana. Rozpacz moze si¢
réwniez przejawiaé w swoim przeciwienistwie — w zalozeniu, ktdre jest pelne
duchowego samozadowolenia i ktére odmawia (z powodu ukrytej rezygnacji)
otwartego skonfrontowania si¢ z obiektywna rzeczywistoscia.

Z jednej strony, teologie apokatastazy wydaja si¢ odmawia¢ uznania realne;
mozliwosci trwalej ludzkiej tragedii i faktu, Ze istnieja odwieczne konsekwencje
ludzkich aktéw osobistego zfa, ze mozna utraci¢ co$ na wiecznosé. Zamiast
tego akty osobistego zta s wyjasniane na tle fatwiejszej do okreslenia ,,opcji
fundamentalne;j” dla dobra albo w $wietle ostatecznego eschatologicznego posta-
nowienia Boga, by przezwyciezy¢ kazda ludzka reakcje przeciwko dobru. W ten
sposob brak zbawienia jest postrzegany przede wszystkim jako brak inicjatywy
ze strony Boga (ktérego niewinnos¢ zastuguje teraz na zakwestionowanie!), a nie
jako zasadnicza przyczyna odpowiedzialnosci stworzenia duchowego. Z drugie;j
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strony, takie teologie funkcjonuja réwniez jako tagodzacy balsam na sumienie
Ko$ciota, ktéry sktania jego cztonkéw do rezygnacji lub samozadowolenia
w obliczu niechrzedcijariskiego $wiata. Nasza porazka w obliczu postepujace;
sekularyzacji moze by¢ przyjeta ze spokojem, biorac pod uwage to, co wiemy
o rzeczywistosci eschatonu. Za maska uniwersalizmu soteriologicznego znajdu-
jemy ukryta twarz naszej wlasnej duchowej acedii.

Nadzieja jest cnota, ktéra prowadzi dusz¢ do wytrwania z prawdziwg uf
nos$cia w Bogu, nawet po$rdd przeciwnosci, i do liczenia na obiecang pomoc
taski Bozej we wszystkich okoliczno$ciach. Zrozumienie i pielegnowanie
tej cnoty wymaga jednak odpowiedniego poczucia realnego ryzyka i realnej
odpowiedzialnosci. Nasza epoka, naznaczona postepujaca ignorancja religijd
na, obarczona jest realnym ryzykiem i oferuje realne mozliwosci. Nadzieja
wymaga, aby$my w tym wieku zyli Ewangelia w taki sposob, bysmy sami byli
gotowi przyja¢ w pelni wymagania wiary katolickiej i znalez¢ sposoby jasnego
przekazywania innym tej petnej prawdy. Nadzieja w zdolnos¢ taski Bozej do
zbawienia nas samych wymaga stalego/ciagtego odwotywania si¢ do ,,zwyczaj-
nych $rodkéw” zbawienia ustanowionych przez Chrystusa w Kosciele, w tym
do sakramentéw chrztu, pojednania i komunii. Nadzieja w zdolno$¢ taski Bozej
do zbawiania innych wymaga, aby stara¢ si¢ nie tylko odpowiada¢ na ukryta
dzialajaca laske, ale takze wywolywa¢ ja w nich poprzez ewangelizacje, czyli
przez zewnetrzne gloszenie wiary katolickiej w jej pelnej eklezjalnej formie.
Bég bowiem ,,pragnie, by wszyscy ludzie zostali zbawieni i doszli do poznania
prawdy” (1 Tm 2,4). ,,Jakze wiec mieli wzywaé Tego, w ktérego nie uwierzyli?
Jakze mieli uwierzy¢ w Tego, ktorego nie styszeli? Jakze mieli ustysze¢, gdy im
nikt nie glosit?” (Rz 10,14).

Whioski

Sprébujmy odpowiedzie¢ na pytanie, jaki jest wktad teologii $wigtego Tomae
sza z Akwinu do wspoélczesnej problematyki dotyczacej Chrystusa i religii
niechrzescijaniskich. Mozemy oprze¢ nasze podsumowanie na relacji taski
i natury z dwéch punktéw widzenia. Po pierwsze, naturalne instynkey religijne
nie wystarczaja. Jedynie Chrystus jest zbawicielem naszej ludzkiej religijnosci,
poniewaz On sam jest Bogiem, ktéry stal si¢ czlowiekiem i jest Zrédlem taski
uswiccajacej dla rodzaju ludzkiego. Easka ta jest zrédlem odkupienia religijnego
wymiaru osoby ludzkiej i to wlasnie w Kosciele katolickim znajdujemy religie
uzdrowiong i wyniesiona do jej najszlachetniejszej i najprawdziwszej postaci.
Whbrew wszelkim wspotczesnym pokusom neopelagianizmu, ktéry w kazdym
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instynkcie religijnym czlowieka widziatby wewngtrzng droge do zbawienia,
trzeba powiedzie¢, ze naturalna aktywnos¢ religijna poza sferg faski Chrystusa
nie tylko nie jest wewnetrznie zbawcza, ale moze tatwo wejs¢ w §wiat przesagdéw
iirracjonalnego fanatyzmu. Biblijna i chrystologiczna krytyka ludzkiej religii
powinna by¢ glebsza niz krytyka $wieckiego liberalizmu!

Z drugiej strony, faska Chrystusa jest powszechna w swoim horyzoncie.
Whbrew nowozytnemu bledowi jansenizmu klasyczny tomizm i wspdlczes-
ne Magisterium potwierdzaja, ze taska Boza moze dziata¢ w naturalnych,
spolecznych i historycznych doswiadczeniach niechrzescijanskiej ludzkosci.
Bég rzeczywiscie moze udzielaé task, w mniej lub bardziej dyskretny sposéb,
w naturalnych strukturach religijnych oséb i catych spoleczenstw oraz poprzez
te struktury. Widzimy to wyrazniej, gdy niechrzescijanie poszukujacy Boga
znajduja drogi do Niego wewnatrz swoich wlasnych tradycji religijnych, ktérymi
docieraja do drzwi Kosciota.

Z tej krétkiej analizy wytania si¢ ztozona wizja. Zbawienie dokonuije si¢ przez
posrednictwo Chrystusa poprzez taske Jemu wilasciwg jako Glowie Kosciota
i przez jedyna w swoim rodzaju odkupienicza ofiar¢ Krzyza. Zbawienie ma
eklezjologiczny charakter lub horyzont. Naturalne sklonnosci religijne w czto-
wieku nie s3 wrogie dzietu zbawienia, ale s3 z nim integralnie zwigzane. Inne
tradycje religijne moga zawiera¢ elementy glebokiej prawdy w tym wzgledzie,
jak réwniez powaznego falszu’. Wobec innych tradycji religijnych musimy
praktykowa¢ uwazne rozeznawanie: jednoczesnie filozoficzne, teologiczne
i duchowe”. ,,Poznacie ich po ich owocach” (Mt 7,16). ,Wszelka wyniostos¢
przeciwng poznaniu Boga i wszelki umyst poddajemy w postuszeristwo Chry-
stusowi” (2 Kor 10,5). Jesli chcemy w XXI wicku kierowaé si¢ Pariskimi i apo-
stolskimi stowami, wielkie korzysci z pewnoscia przyniesie odwotanie si¢ do
stale aktualnej madrosci Tomasza z Akwinu.

® DI 14: ,Sobdr Watykanski II stwierdzil bowiem, ze «jedyne posrednictwo Odkupiciela nie

wyklucza, lecz wzbudza u stworzeni rozmaite wspétdziatania, pochodzace z uczestnictwa
wjednym zrédle» (Lumen Gentium, § 62). Nalezy dazyé¢ do glebszego zrozumienia, na
czym polega éw wspoétudzial w posrednictwie, ktdry wszakze musi by¢ zawsze podpo-
rzadkowany zasadzie jedynego posrednictwa Chrystusa: «Jesli nie sa wykluczone réznego
rodzaju i porzadku posrednictwa, to jednak czerpia one znaczenie i warto$¢ wylacznie
z posrednictwa Chrystusa i nie mozna ich pojmowa¢ jako réwnolegle i uzupetniajace
sie» (Redemptoris Missio s). Nalezy jednak uznaé za przeciwne wierze chrzescijariskicj
i katolickiej te propozycje rozwiazan, ktére przyjmuja mozliwo$é zbawczego dziatania
Boga poza obrebem jedynego posrednictwa Chrystusa” (pol. tlum. za: hetps://opoka.org.
pl/biblioteka/W/WR/kongregacje/kdwiary/dominus_iesus.html [dostep: 23.12.2022].
Por. zasady teologiczne w dokumencie Migdzynarodowej Komisji Teologicznej Chrzes-
cijanstwo i religie z 1997 roku.
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The Theology of Inspiration from the Perspective
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ABSTRACT: This article presents selected aspects of the theology of inspiration
and the theology of revelation developed from the perspective of dogmatic theology.
As akey for reflection the inseparable missions of the Son and the Holy Spirit were
taken. It was considered that inspiration and revelation should be distinguished, but
not separated. Account was also taken of the interrelations of the mysteries of faith
(nexus mysteriorum). To the fore came the inspiration of the New Testament authors
resulting from the crucial salvific and revelatory events associated with the Incarna-
tion, Pascha and Pentecost. The relationship of the hagiographers to the Church, for
which the People of God of the Old Covenant was a type, was also considered. The
text first presents the Christology of the Word and the pneumatology of the Word
derived from the incarnational analogy. Subsequently, the relationship of the Apostles
to the hagiographers (called “apostolic men” in Dei verbum) and their participation
in the missions of the Son and the Holy Spirit are addressed. The final part shows
the importance of the Eucharist, in which the self-communication of the Triune God
continues, for the theology of inspiration.

KEYWORDS: biblical inspiration, theology of inspiration, divine revelation, theology
of revelation, the missions of the Son, the missions of the Holy Spirit, Christology

Niniejszy artykut stanowi poszerzona wersje wyktadu wygloszonego w czasie kolokwium
habilitacyjnego autora (9.11.2022 1.). Sifg rzeczy zawiera on treéci prezentowanego osiag-
nigcia naukowego bedacego podstawa ubiegania si¢ o nadanie stopnia doktora habilito-
wanego — tj. monografii: S. Zatwardnicki, Od teologii objawienia do teologii narchnienia.
Studinm inspirowane twérczoscig Geralda O Collinsa i Josepha Ratzingera, Lublin 2022.
Zuzytkowane refleksje zostaly raz jeszcze przemyslane, rozwinicte i usystematyzowane
w nowy sposéb, niektére fragmenty zdecydowano si¢ przywola¢ verbatim.

DOI: 10.34839/wpt.2022.30.2.87-112 © Papieski Wydziat Teologiczny we Wroctawiu



88 Stawomir Zatwardnicki

of the word of God, pneumatology of the word of God, hagiographer, apostolic men,
apostles, theology of the Eucharist, incarnational analogy

ABSTRAKT: W artykule zaprezentowano wybrane aspekty teologii natchnienia
i teologii objawienia opracowane z perspektywy teologii dogmatycznej. Za klucz pro-
wadzonej refleksji przyjeto nierozdzielne misje Syna i Ducha Swigtego. Wzigto pod
uwagg, ze natchnienie i objawienie winny by¢ rozréznione, ale nie rozdzielone. Wyko-
rzystano wzajemne powiazania tajemnic wiary miedzy soba (nexus mysteriorum). Na
pierwszy plan wysunigto natchnienie autoréw Nowego Testamentu bedace rezultatem
kulminacyjnych wydarzen zbawczych i objawieniowych zwiazanych ze Weieleniem,
Paschg i Zestaniem Ducha Swigtego. Uwzgledniono réwniez zwigzek hagiograféw
z Kosciolem, dla ktérego Lud Bozy Starego Przymierza byt typem. Najpierw zostata
zaprezentowana chrystologia stowa i pneumatologia sfowa wyprowadzona z analogii
inkarnacyjnej. Kolejno podjeto kwestie wiezi Apostoléw z hagiografami (nazywanych
w Dei verbum ,mezami apostolskimi”) i ich partycypacji w postaniach Syna i Ducha
Swigtego. W ostatniej czesci ukazano znaczenie Eucharystii, w ktérej kontynuowana
jest samo-komunikacja Tréjjedynego Boga, dla teologii natchnienia.

SLowA KLUCZOWE: natchnienie biblijne, teologia natchnienia, objawienie Boze,
teologia objawienia, postanie Syna, postanie Ducha Swigtego, chrystologia stowa
Bozego, pneumatologia stowa Bozego, hagiograf, mezowie apostolscy, Apostotowie,
teologia Eucharystii, analogia inkarnacyjna

Wstep

oniewaz katolickiego teologa nie obliguje aksjomat sola Scriptura, swoich

badan nad doktryng natchnienia nie musi wywodzi¢ z samej tylko Biblii.
W niniejszym artykule wychodze z zalozenia, ze teologia dogmatyczna, dla
ktérej studium ksigg natchnionych jest dusza, wtérnie moze powiedzie¢ co$
réwniez o natchnieniu biblijnym. Bede poruszat si¢ w ramach nexus mysteriorum
ze wzgledu na to, ze dla teologicznego pojmowania wazne jest uwzglednienie
powigzania tajemnic wiary miedzy soba”.

Refleksje warto prowadzi¢ z perspektywy kulminacyjnych wydarzen zbaw-
czych izarazem objawieniowych, uwzgledniajac réwniez zwigzek pomiedzy
natchnieniem a uprzednim wzgledem niego objawieniem. Dlatego uwaga
winna by¢ skoncentrowana przede wszystkim na natchnieniu autoréw Nowe-
go Testamentu bedacym rezultatem zbawczego samoobjawienia si¢ Boga we
Weieleniu, Passze i Zestaniu Ducha Swigtego. Dodatkowo trzeba uwzglednié

? Jestto zgodne ze wskazdwkaq zapisang w Konstytucji dogmatycznej o wierze katolickiej Dei
Filins z 1870 1. — por. H. Denzinger, Enchiridion symbolorum definitionum et declavationum
de rebus fidei et morum (dalej: DH) 3016.
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zwiazek hagiograféw z Kosciolem, dla ktérego Lud Bozy Starego Przymierza
byt jedynie typem’.

Przyjety modus operandsi jest zgodny z koscielng regula fidei, do kt6rej warto

sic odwota¢, by zawezi¢ zakres dalszych wywoddéw. Mimo ze tres¢ reguly wiary
jest zgodna z trescig samego Pisma Swietego, to jednak kanon tes pisteos jest
tym, czego samo Pismo nie mogloby stworzy¢*. U zrédta tak reguly wiary, jak

i Pisma stoi wiara Ko$ciota, uprzednia wzgledem ustnego czy spisanego kanonu.

Wiara to zostata wyartykutowana miedzy innymi przez $w. Ireneusza z Lyonu
5
(zm. 202) w Adversus Haereses™:

Kosciot bowiem rozsiany po catym Swiecie, az po krance kregu ziemi, przyjat
od Apostotow iich ucznidw te wiare [et ab apostolis, et discipulis eorum accepit
eam fidem], ktéra jest w jedynym Bogu, Ojcu, Wtadcy wszechrzeczy [quae est
in unum Deum, Patrem omnipotentem], ,ktéry stworzyt niebo iziemie, i morze
wraz ze wszystkim, co sie w nich znajduje”; i w jednym Jezusie Chrystusie, Synu
Bozym, wcielonym dla naszego zbawienia [et in unum Christum lesum filium Dei,
incarnatum pro nostra salutel; i w Duchu Swietym, ktéry przez Prorokéw objawit
Boza ekonomie [et in Spiritum sanctum, qui per prophetas praedicavit dispositiones
Del] oraz przyjscie i zrodzenie z Dziewicy, meke i powstanie z martwych, a tak-
ze wstapienie do nieba umitowanego Jezusa Chrystusa, Pana naszego i Jego
zstapienie z nieba w chwale Ojca, aby wszystko na nowo zgromadzi¢ w jedno®.

Najwazniejszymi w tresci i nieodtacznej od niej strukturze regulae fidei

jawig sie:

3

Por. Sobdér Watykanski II, Konstytucja dogmatyczna o Kosciele Lumen gentium (dalej:
LG), nr 9. Por. takze: K. Rahner, Nowe ujecie natchnienia biblijnego, tham. A. Morawska,
[w:] Biblia dzisiaj, ]. Kudasiewicz (red.), Krakéw 1969, 5. 192: ,,Chce méwié przy tym bez-
posrednio o natchnieniu Nowego Testamentu, przez co jednak samo pojecie, odnoszace
si¢ do obu Testamentdw, nie poniesie zadnego uszczerbku. Stary Testament bowiem
musi by¢ oceniany jako prehistoria Jezusa Chrystusa i tylko w tej perspektywie jest on dla
chrzedcijanina dostepny i znaczacy”.

Robert Sokolowski zwrdcil uwage, ze koscielne wyznanie wiary jako podsumowanie
i usystematyzowanie przestania pism natchnionych jest czyms wiecej niz prostym powta-
rzaniem czy cytowaniem Pisma, a zatem Credo powstato w wyniku dziatania, ktérego
samo Pismo nie mogloby dokona¢ — por. R. Sokolowski, God’s Word and Human Speech,
»Nova et Vetera” English Edition 11/1 (2013), 5. 194-195.

Grecki oryginat tego napisanego ok. 180 roku dzieta Ireneusza z Lyonu nie zachowat sie,
najstarsze thum. tacinskie, jakim dysponujemy, pochodzi z V wieku.

Por. Irenaeus Lugdunensis, Adversus Haereses, 1,10.1, pol. thum. za: Ireneusz z Lyonu,
Adversus Haereses, thum. J. Brylowski, Pelplin 2018, s. 39. Wewngtrzne cytaty: Wj 20,11
iFlp 2,10-11.
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* trynitarne (trdjczlonowe) wyznanie wiary wynikajace z decydujacego dla
ekonomii zbawienia i objawienia postania Syna i Ducha Swigtego;

* zwigzek kulminacyjnych dla ekonomii Bozej wydarzeni z prorockimi za-
powiedziami Pisma, a zatem réwniez wi¢z Starego Testamentu z Nowym
Testamentem jako $wiadectwem Nowego Przymierza wypelniajacego pisma
starotestamentalne;

* przekonanie, ze wiara Kosciota pochodzi od Apostoléw, a przez nich sigga
samego Chrystusa.

Na tej podstawie wybrane aspekty teologii objawienia i teologii natchnienia
chciatbym przedstawi¢ wlasnie w kluczu nierozdzielnych misji Syna i Ducha
Swictego bedacych, powtdrze za $w. Ireneuszem, dwoma rekami Ojca®. Artykul
tym samym stanowi glos w dyskusji dotyczacej wymiardéw chrystologicznych
i pneumatologicznych natchnienia’. Ogranicze si¢ do trzech zagadnier omég
wionych w kolejnych paragrafach:

W pierwszym odwotam si¢ do analogii inkarnacyjnej, na podstawie ktorej
bede méwit o chrystologii i pneumatologii stowa.

W drugim podejme kwestie wigzi Apostoldéw z ,,m¢zami apostolskimi” (tak
hagiograféw nazywa si¢ w DV) iich partycypacj¢ w postaniach Syna i Ducha
gwiqtego.

" Por. Katechizm Kosciota katolickiego, Poznan 2009 (dalej: KKK), nr 689: ,Gdy Ojciec
posyla swoje Stowo, posyla zawsze swojego Ducha: jest to wspélne postanie, w keorym
Syn i Duch Swiety s3 odrebni, ale nierozdzielni”. Por. takze: Kongregacja Nauki Wiary,
Deklaracja , Dominus lesus” (O jedynosci i powszechnosci zbawczej Jezusa Chrystusa i Kos-
ciota), Krakéw [b.r.], nr 12; L.F. Ladaria, Stowo wcielone i Duch Swz'gzj/ w dziele zbawienia,
[w:] Kongregacja Nauki Wiary, Deklaracja , Dominus lesus”. Tekst i komentarze, thum.
J. Krélikowski, Poznan 2006, s. 74; J. Nastatek, Stowo i tchnienie. Koniecznosé duchowosci
inkarnacyjnej, [w:) Wspélczesne oblicza duchowosci. Nova et vetera, B. Ferdek, P. Beyga (red.),
Wroctaw 2020, 5. 126: ,,Stowo i Tchnienie pozostajace w nierozerwalnej relacji na poziomie
wewnatrztrynitarnym, realizuja odrgbne, a jednoczesnie wspélne postanie na poziomie
historiozbawczym”. Same Pisma $wiadcza o zwiazku Stowa i Ducha — por. Y. Congar,
Stowo i tchnienie, ttum. M. Jagielski, Krakéw 2018, s. 33—40.

Por. Irenacus Lugdunensis, Adversus Haereses, IV, praef. 4; Vis.1; V,28.4; L.F. Ladaria,
Stowo weielone..., dz. cyt., s. 71, 73.

Wykorzystana literatura posrednio wskazuje na status badan prowadzonych w tym kluczu.
Por. zwlaszcza: S. Szymik, Stowo i Duch Chrystusa. Charyzmat natchnienia biblijnego
odczytany w kluczu chrystologicznym, [w:] Scripturae sacrae propagator. Ksigga wydana
% okazji 80. rocznicy urodzin ks. profesora Janusza M. Czerskiego, K. Ziaja (red.), Opole 2015,
s. 215-230. Autor konczy swoj tekst wskazaniem na potrzebe teologicznego opracowania
modelu natchnienia z uwzglednieniem jego chrystologicznego wymiaru (s. 228; z kolei
we wstepie mowa o chrystologicznym fundamencie - s. 215), przy czym, jak wykazuje
to w tekscie, zwigzek natchnienia z Chrystusem obejmuje réwniez dzialanie Chrystusa
w Duchu Swiqtym w Kodciele, w ktdrym powstaly pisma nowotestamentowe (s. 225-228).
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W ostatniej cz¢sci ukaze znaczenie Eucharystii, w ktdrej kontynuowana jest
samo-komunikacja Tréjjedynego Boga, dla teologii natchnienia.

Chrystologia i pneumatologia stowa natchnionego

W dokumentach Magisterium znajduja si¢ liczne odwotania do analogii miedzy
Stowem Ojca stajacym si¢ czlowickiem (Weiclenie) a stowami Bozymi, ktédre
staja sie ludzka mowa (DV 13) czy ksigga (VD 18)". Papiez Benedykt XVI
podkreslit, Ze za sprawg tego samego Ducha $w. Stowo staje si¢ cialem w fonie
NMP, a Pismo rodzi si¢ z fona Kosciota (VD 19).

Telford Work wprowadza rozréznienie: jesli o wyjatkowosci Weielenia
swiadczy unia hipostatyczna, to analogia inkarnacyjna kieruje uwage ku unii
nichipostatycznej. Zaklada si¢ tutaj jednak jakis rodzaj werbalnej analogii do
unii hipostatycznej'". Moim zdaniem mozna powiedzie¢ nawet wigcej: Pismo
Swiete w jakis sposéb subsystuje w Osobie Logosu. Dlaczego? Bo ludzka natura
Chrystusa nie istnicje anhypostatikos (ahipostatycznie, tj. bezosobowo), lecz
ze wzgledu na to, ze w Chrystusie nie ma ludzkiej osoby, od samego poczecia
jest enhypostatikos, tj. subsystuje w Osobie Stowa (méwi si¢ o enhipostazji lub
in-subsystencji)”. Ludzka natura Chrystusa przejawia sie w Jego ludzkiej woli,
a zatem réwniez w stowach Weielonego.

Por. P.T. Gadenz, Magisterial Teaching on the Inspiration and Truth of Scripture: Prece-
dents and Prospects, ,,Letter & Spirit” 6 (2010), s. 88-89; W. Linke, Logos Weielony i stowo
przepowiadane. Teologia Stowa Bozego i praktyka przepowiadania Stowa Bozego w Verbum
Domini”, Lumen fidei i Evangelii gaudium, ;Warszawskie Studia Teologiczne” 28/1 (2015),
s. 114-115. Por. takze Benedykt X V1, Adhortacja Verbum Domini (dalej: VD) 16: ,Stowo
Boze przychodzi do nas w ciele Chrystusa, w ciele eucharystycznym oraz w Pismach dzigki
dziataniu Ducha”.

Por. T. Work, Living and Active: Scripture in the Economy of Salvation, Grand Rapids
2002, s. 81-82, 95. Pawel Leks wiez hagiografa z Osoba Stowa postrzega z perspektywy
analogii inkarnacyjnej — por. P. Leks, ,, Sfowo Twoje jest prawdg...”. Charyzmat natchnienia
biblijnego, Katowice 1997, s. 140, 145, 147.

Por. C.S. Bartnik, Dogmatyka katolicka, t. 1: Traktaty I-V1, Lublin 2012, s. 800; G.L. Miiller,
Dogmatyka katolicka, ttum. W. Szymona, Krakéw 2015, s. 373-374, szczegdlnie s. 373 —
streszczenie pogladéw Jana Gramatyka: ,ludzka natura Chrystusa ani logicznie, ani rzeczo-
wo nie istniata odr¢bnie przed zjednoczeniem z natura Boza. Tylko w ten sposéb istnieje
w osobie Logosu. Abstrakcyjnie ujmowana sama w sobie ludzka natura jest ahipostatyczna
i w swej konkretnej rzeczywistoéci, jako integralna i majaca swe whasne dziatanie, istnieje
tylko dzi¢ki woli Logosu jej przyjecia. Logos przyjmuje ja za swoja i obdarza subsystencja
we wlasnej osobie jako konkretna rzeczywisto$¢ ludzks, zjednoczong z naturg Boza”. Jan
z Damaszku zostawit dobre objasnienie tezy o enhipostazji w De fide orthodoxa. Mozna
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Staje si¢ to widoczne, gdy uwzgledni si¢ zamiast chalcedonskiej chrystologii
ontologicznej (plaszczyzna bytu) jej ,thumaczenie” na chrystologic funkcjonalna
(na plaszczyzng dzialania), jakiego dokonano na III Soborze Konstantynopoli-
tariskim (680—681)". Zdaniem MKT soborowy wyktad wiary ukazuje ,,relacje
ludzkiej wolnej woli z hipostaza Stowa™". Uni¢ woli Boskiej i ludzkiej opisano
tymi samymi przystowkami, jakich wezesniej uzyto w definicji wiary Soboru
z 451 roku — gr. asynchytos, atreptos, achoristos, adiairetos”™:

Zgodnie z nauczaniem $wietych Ojcéw przepowiadamy w Nim [to znaczy
w Chrystusie], dwa odnoszace sie do natur chcenia, inaczej dwie wole, oraz dwa
odnoszace sie do natur dziatania: bez podzielenia, bez zmiany, bez podziatu
i bez zmieszania. Te dwie wynikajgce z natur wole w zadnym przypadku nie sa
sobie przeciwne, jak twierdzili bezbozni heretycy, lecz Jego wola ludzka, nie
sprzeciwiajac sie ani nie walczac, idzie za, araczej jest postuszna Jego Bozej
i wszechmocnej woli. [...] Dwa dziatania — odnoszace sie do natur, to znaczy
dziatanie Boskie i dziatanie ludzkie — bez podzielenia, bez zmiany, bez podziatu
i bez zmieszania, wielbimy w tym samym Panu naszym Jezusie Chrystusie, na-
szym prawdziwym Bogu'®.

Zydzi, jak relacjonuje Jan Ewangelista, pytali: ,Czyz to nie jest Jezus,
syn Jozefa, ktérego ojca i matke my znamy? Jakzez moze On teraz mowié:
«Z nieba zstapilem»” (J 6,42). Okazuje si¢, ze ,,Syn Jozefa” swoimi ludzkimi
ustami wypowiedzial stowa, ktére nalezy przypisa¢ Synowi Bozemu. Méwi
nie jaki$ czlowiek Jezus, ale Syn, ktéry stajac si¢ czlowiekiem, przyjat ludzka

tam przeczytaé m.in.: ,,Bo ciato Boga-Stowa nie otrzymato bytu samoistnego poza Stowem,
ani nie stalo si¢ oddzielna hipostaza obok hipostazy Stowa, lecz otrzymujac byt w Jego
hipostazie, zostalo raczej przyjete do hipostazy (enhypostatos), a nie samo stalo si¢ osobna
hipostazg. Stad to ani nie jest ono pozbawione hipostazy, ani tez nie wprowadza do Trdjcy
hipostazy obcej” — Joannes Damascenus, De fide orthodoxa1ll, 9 (cyt. za: Jan Damasceniski,
Wyktad wiary prawdziwej, ttum. B. Wojkowski, Warszawa 1969, s. 149).

Por. C. Schénborn, Bdg zestat Syna Swego. Chrystologia, wspotpr. M. Konrad, H.P. Weber,
tlum. L. Balter, Poznan 2002, s. 214.

Miedzynarodowa Komisja Teologiczna, Wybrane zagadnienia z chrystologii (dalej: WZC),
1L, 7.

Por. Sobér Konstantynopolitatiski IIL, Wyktad wiary, [w:] Dokumenty sobordw powszechnych.
Tekst grecki, taciriski, polski, t. 1: Nicea I, Konstantynopol I, Efez, Chalcedon, Konstantynopol I1,
Konstantynopol I11, Nicea II (325-787), oprac. A. Baron, H. Pietras, Krakéw 2007 (dalej:
DSP), s. 318-321.

DSP, s. 319, 321. Warto zwrdci¢ uwage na to, ze ojcowie soboru wielbig dwa dzialania,
Boskie i ludzkie, z czego mozna wyprowadzi¢ cze$¢ dla Stowa Bozego i stowa ludzkiego,
gdyz réwniez one pozostaja ,bez podzielenia, bez zmiany, bez podziatu i bez zmieszania”.

13
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nature i odnoszaca si¢ do niej wole ludzka (Benedyke XVI)". Ojcowie Soboru
z VII wieku stusznie twierdza, ze wola wynikajaca z natury cielesnej jest whas-
na wola Boga-Stowa". To samo trzeba powiedzie¢ o stowach Jezusa — s one
whasnymi stowami Boga-Syna, w ktérych wyraza si¢ Jego wlasna ludzka natura.
Tylko dlatego, ze stowa czlowicka Jezusa s3 jednoczesnie stowami Syna, moga
by¢ ,,duchem i zyciem” (por. J 6,63).

W Janowej Ewangelii znajdujemy stwierdzenia Jezusa wskazujace, ze Jego
sfowa sa zarazem odpowiedzia na to, co ustyszat od Ojca, np.: ,,A nauka, ktéra
styszycie, nie jest moja, ale Tego, ktéry Mnie postal, Ojca” (J 14,24). Weielony,
ktéry wypowiada si¢ w ludzkiej mowie, najpierw to stowo musiat ustysze¢ od
Ojca (uznanie, ze Syn méwil to, co juz jako Bég wiedzial, réwnaloby sig jakiej$
formie doketyzmu). Jesli ojcowie soboru w Konstantynopolu wskazywali na
postuszenstwo ludzkiej woli — woli Boskiej, to do tego nalezaloby dodag, ze ta
Boska wola jest wola Boga-Syna. Weielony Syn prawdziwie poznaje Ojca, dlatego
moze przekazywal stowo Boze ustyszane od Niego. Stowa Chrystusa pozostaja
na stuzbie synowskiej relacji z Ojcem, ktéra, ze wzgledu na potrzebe naszego
zbawienia (wyzwolenie woli), przejawia si¢ postuszeristwem (po-stuchem) Ojcu®.

»Przebostwione” — bo zlaczone z Osobg Stowa — stowa Chrystusa pozostaja
stowami ludzkimi, podobnie jak Boska natura nie zmienia ludzkiej natury, lecz
prowadzi ja do doskonatosci®. Stowo Ojca, przyjawszy caly egzystencje czlo-
wicka, czyni to w taki sposéb, ze staje si¢ ,,ona integralng czescia Jego osobowej
relacji do Ojca, w niej uczestniczy, w niej i przez nig jest rzeczywistoscig™” . Jesli
jest mozliwe, ze Stowo wypowiada si¢ w sfowach wiasciwych dla diastema (ter-
min uzywany przez Grzegorza z Nyssy na oznaczenie przerwy/interwatu migdzy
Stworcg a stworzeniem™), jest réwniez mozliwe, ze takze stowa innych ludzi
beda mogty wpisa¢ si¢ w te sama misje jednoczenia z Bogiem. Weielony otwiera

Por. J. Ratzinger, Jezus z Nazaretu. Studia o chrystologii, ttum. M. Gérecka, W. Szymona,
seria: Opera omnia 6/1, Lublin 2015, s. 494 (fragment dot. modlitwy w Getsemani).

Por. DSP, s. 319.

Stowo Weielone przekazuje stowo Boze na drodze stuchania i wypelniania stowa Ojca -
por.J 8,55;J 17,8; VD 12.

Por. J. Ratzinger, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. 493; Benedykt X VI, Audiencja generalna
»1ak” powiedziane Bogu szczytem wolnosci (1.02.2012), ,'Osservatore Romano” wyd. pol.
4 (2012), 5. 45.

G.L. Miiller, Chrystologia — naunka o Jezusie Chrystusie, ttum. W. Szymona, Krakéw 1998,
s. 289.

Por. S. Douglass, Theology of the Gap: Cappadocian Language Theory and the Trinitarian
Controversy, Berlin—-New York 2005; R.J. Wozniak, Praca nad dogmatem. Wybrane aspekty
odnowy teologii dogmatycznej, Krakéw 2022, s. so.
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ludziom zjednoczonym z Nim droge do ustyszenia stowa Boga i wypowiedzenia
go. Dotyczy to oczywiscie réwniez — czy przede wszystkim — hagiograféw.

Powstaje oczywiscie pytanie o to, w jaki sposéb nie tylko ipsissima verba Jesu,
ale réwniez pozostate ludzkie stowa Pisma moga stuzy¢ wypowiedzeniu stowa
BoiegoB. Jesli nie mamy popetnié¢ biedu Nestoriusza ,,myslacego na sposéb
zydowski”** (okreslenie ojcéw soboru w Konstantynopolu), nalezy przyjaé, iz
chalcedoriskie ,bez zmieszania i bez rozdzielania” rozciaga si¢ na cala Biblie
ikazdg jej czgs’c’zs, ale zarazem dopowiedzie¢, ze nie w ten sam sposdb (i za-
pewne nie w tym samym stopniu) kazdy tekst natchniony moze by¢ stowem
Stowa. Wydaje sig, ze pojecie ,wypelnienia” si¢ Pism stanowi¢ moze dobry
punkt wyjscia do dalszych badan. Stary Testament $wiadczy o Chrystusie
o tyle, o ile zostaje przez Weciclonego, a nastepnie przez poddanych Duchowi
Swigtemu Apostoléw — czyli w istocie przez dziatajacego w nich wywyzszonego
Pana — whasciwie odczytany™.

Wydarzenie Weielenia, rozpatrywane w calej jego rozciggloséci, a zatem az
po uwielbienie Zmartwychwstalego i zestanie Ducha gwigtego, pozwala méwié
o transcendengji Jezusa. Teraz nie tylko Bdg, ale i Logos jako uwielbiony czto-
wiek transcenduje wszystkich ludzi i historie, a Jego Stowo przekracza wszystkie
ludzkie stowa®. Dlatego stowa Chrystusa mogg zachowywa¢ transcendencje
nad catym Pismem Swietym, w ktérym i przez ktére uwielbiony Pan moze sie
wypowiadal. Stowa natchnionych pisarzy sa stowem Boga poprzez zwigzek
z Osoba Chrystusa. Dlatego stowo Boze jest zarazem immanentne, jak i trans-
cendentne wobec Pisma Swigtego™®. Kluczowe jawi si¢ zestanie Ducha Swigtego,
ktére zarazem ,bez rozdzielenia”, jak i przede wszystkim ,bez zmieszania”

? Ana pewno moga to czyni¢, skoro Ewangelie, w keorych jedynie czgéé stéw Chrystusa

nalezy do ipsissima verba, daja dostep do vera et sincera de Jesu — por. Papieska Komisja
Biblijna, Instrukcja w sprawie historycznosci Ewangelii Sancta Mater Ecclesia.

DSP, s. 311.

Por. H. Witczyk, Natchnienie, prawda, zbawienie, Poznati 2020, 5. 19: ,Wedlug wiary ka-
tolickiej i apostolskiej cale Pismo $wicte i wszystkie jego ksiegi bez wyjatku sa jednoczesnie
dzielem Boga i cztowicka. Maja bosko-ludzki charakeer”.

Jezus nie odnosi si¢ do poszczegdlnych wersetéw, lecz do calego Starego Testamentu jako
méwiacego o Nim — por. P. Enns, Inspiration and Incarnation: Evangelicals and the Problem
of the Old Testament, Grand Rapids 2015, s. 110, 122-12.4, 144, 160, 167-168.

Por. WZC 11, 5.

Por. L. Scheffezyk, Sacred Scripture: God’s Word and the Church’s Word, ,,Communio”
English Edition 1 (2001), 5. 37. Por. takze: S. Hahn, Przymierze i komunia. Teologia biblijna
papieza Benedykta XVT, ttum. D. Krupiniska, Krakéw 2021, 5. 141: ,,Ludzkie stowo Pisma
Swigtego kryje w sobie otwarto$¢ na to, co wykracza poza nie, na transcendentne Stowo
Boze, ktére udziela mu natchnienia”.
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miedzy stowem ludzkim a stowem Boga pozwala Chrystusowi wypowiedzie¢
Boze stowo, a ludziom je uslyszec’zg.

Z analogii inkarnacyjnej mozemy wyprowadzi¢ réwniez to, co Work nazywa
»pneumatologiczno-chrystologiczna ontologia Pisma” (zamiast redukcyjne;j
~chrystologicznej ontologii Pisma”). Juz przed chrztem w Jordanie nie kto
inny jak Syn wypowiadat si¢ w ludzkim stowie — t¢ zdolno$¢ otrzymat razem
z cztowieczenistwem powotanym do istnienia przez Ducha dziatajacego moca
stworcza . Mimo ze stowa Chrystusa byly stowami Bozymi, pozostawaly jed-
nak w ,,unizeniu”. Dopiero po zstapieniu Ducha Swigtego stowa mesjaniskiego
postanica okazaly si¢ pelnym mocy i skutecznym stowem Boga. Przenoszac to
spostrzezenie na teologie natchnienia: dzigki darowi Ducha Swigtego stowo
Boze zostalo ,wcielone” w ludzkg mowe, a temu ,,unizonemu” stowu Bozemu
Duch Swiety udziela z kolei swojej mocy. Powstate pod natchnieniem Pismo
posiada charakter quasi-sakramentalny — juz jest stowem Boga w ludzkim sto-
wie, a kenotycznosci zawsze towarzyszy wywyzszajace namaszczenie Duchem
Swigtym (a nie jedynie w cudownym wydarzeniu o$wiecenia, gdy stowo jest
gloszone — wbrew stanowisku Karla Bartha)®.

Jesli Pismo partycypuje w stabosci unizenia Chrystusa oraz w mocy Ducha
gwic;tego (Work pisze o bibliologii ,,ukrzyzowanej chwa{y”32), to moim zdaniem
jest to mozliwe wiasnie przez odniesienie do Osoby Chrystusa, ktéry w tym
Pi$mie wypowiada si¢ teraz jako Pan bedacy Duchem [por. 2 Kor 3,17: ,Pan za$

2 Biorac pod uwagg, Ze w unizeniu podmiotem dziatajacym jest Chrystus, a w wywyzszeniu

staje sic On podmiotem dziatania Bozego (por. Flp 2,9-11; J. Flis, List do Filipian. Witep,
praeklad z oryginatu, komentarz, Czgstochowa 2011, s. 236), wolno uznaé, ze za wywyz-
szeniem stowa Bozego stoi sam Bég,

Por. G.L. Miiller, Chrystologia..., dz. cyt., s. 286: ,,z suwerenng moca Stwércy powotuje On
[Duch - SZ] do istnienia ludzka nature Jezusa”, tak ze ,,czlowieczeristwo Jezusa powstaje
mocg stworczego aktu woli Bozej: Tworca Przymierza powoluje do istnienia Jezusa, jako —
w Jego czlowieczenstwie — eschatologicznego posrednika zbawienia”. Por. tamze, s. 282,
oraz G.L. Miiller, Dogmatyka katolicka, dz. cyt., s. 421: ,Jezus poczal si¢ w swej ludzkiej
naturze z Maryi Dziewicy za sprawa niestworzonego dziatania Boga w Jego stworczym
Duchu”.

Por. T. Work, Living and Active..., dz. cyt., s. 81-84, 119—-122. O réznicy przed i po chrzcie
w katolickiej teologii — por. KKK 536; R. Cantalamessa, Pies# Ducha S wigtego. Rozwazania
na temat ,Veni Creator”, thum. M. Przeczewski, Warszawa 2003, s. 194-197. Por. takze:
Papieska Komisja Biblijna, Nazchnienie i prawda Pisma Swigtego (dalej: NPP), nr 149: ,Jezeli
jest rzecza stuszng podkresli¢ zasade weielenia, aplikujac ja analogicznie do spisywania
Bozego objawienia, jest takze obowigzkiem wykaza, jak w tej ludzkiej stabosci objawia
si¢ chwata Stowa Bozego”.

Por. T. Work, Living and Active..., dz. cyt., s. 122.
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jest Duchem (ho de kyrios, to pneuma estin)”}*. Stowo Pisma jest stowem wywyzz
szonego Chrystusa, dlatego ostatecznie wszystkie stowa natchnione kieruja ku
Niemu i tym samym ku ,,objawieniu ostatecznemu” (wg nomenklatury Geralda
O’Collinsa)* jako ostatecznej wypowiedzi Boga w Chrystusie (por. Tt 2,13)*.

Partycypacja Apostotow i, mezow apostolskich”
w misjach Syna i Ducha Swietego

Misje Syna i Ducha Swietego pozostajg nierozdzielne. Dlatego w teologii
natchnienia nalezy uwzglednié, ze aktywno$¢ Ducha Swietego swiadczacego
Jezusowi pozostaje w zwigzku z ziemska historia Jezusa (przeciw ,,doketyzmowi
historycznemu” — jakby Jezus stajac si¢ cialem, nie stal si¢ tez historia). Kon-
sekwentnie charyzmat natchnienia nierozerwalnie wigza¢ si¢ musi z rolg
Apostotéw wybranych przez Pana. Hagiografowie dziela z nimi udziat w ,,raz
na zawsze” wydarzeniach objawienia fundacyjnego™.

33 s . . . .
Por. W. Kasper, Koscidl karolicki. Istota, rzeczywistosé, postannictwo, tham. G. Rawski,

Krakéw 2014, 5. 248; S. Szymik, Sfowo i Duch..., dz. cyt., s. 228.

Jest ono zwigzane z Paruzja i ostatecznym objawieniem juz objawionego Chrystusa (por. 1
Kor 1,75 1 P 1,13.20), Yaczy si¢ z visio beatifica, chwala niebianiska i eschatologicznym kon-
cem historii — por. G. O’Collins, Revelation: Towards a Christian Interpretation of God’s
Self-revelation in Jesus Christ, Oxford 2016, 5. 103, 106, 117-119; G. O’Collins, Inspiration:
Towards a Christian Interpretation of Biblical Inspiration, Oxford 2018, s. 92—93. Zdaniem
J. Ratzingera ,eschatologiczne” stowo Jezusa odstania si¢ w historii, ale nie moze zosta¢
w niej wyczerpane w petni. Dokonujacy sie w Kosciele pod przewodem Ducha $w. proces
»przypominania” nie ma kosica. Petnia prawdy obecna moze by¢ dopiero w Zmartwych-
wstatym, a w historii nigdy nie jest dana w sposéb absolutny. Stad trzeba jej szukaé w ca-
losci historii wiary oraz wykraczaniu poza t¢ historie. Wiara chrzescijafiska wychyla si¢
z historii ku rzeczywistodci istniejacej poza stowami — por. J. Ratzinger, Wiara w Pismie
i Tradycji. Teologiczna nauka o zasadach, tham. J. Merecki, seria: Opera omnia 9/1, Lublin
2018, s. I51—-152, 163.

W niniejszym punkcie korzystalem réwniez ze swoich wezesniejszych refleksji — por. S. Za-
twardnicki, Katafatycznos¢ i apofatycznosé stowa Bozego w swietle misterium Weielenia,
»Collectanea Theologica” 92/4 (2022), 5. 39-92.

Objawienie fundacyjne jest zwiazane z przyjéciem Chrystusa, zestaniem Ducha Swictego
i powstaniem Ko$ciota zbudowanego na fundamencie wzniesionym przez Apostotéw i pro-
rokéw. Wiaze si¢ zatem z ,raz na zawsze” dokonanymi przez Boga wydarzeniami. W okresie
apostolskim uksztattowata si¢, pod przewodnictwem postanego Parakleta, normatywna
odpowiedz na podarowane Boze objawienie: wiara, zycie sakramentalne, moralna praktyka
oraz natchnione pisma, ktére wejdg w sktad kanonu Pisma Swietego — por. G. O’Collins,
Revelation..., dz. cyt., s. 103, 108, 111-113, 115117, 122, 143, 164; G. O’Collins, Inspiration...,
dz. cyt., s. 93-95, 127.
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Uprzednie wzgledem natchnienia objawienie musiato zostaé przyjete,
a nastgpnie bylo przekazywane przez Apostoléw. Znamienne, ze uwielbiony
Pan méwi juz tylko przez nich — zatem bez Apostotéw Chrystus nie méglby
si¢ wypowiedzie¢ w petni. Mieliby$émy ,,Jezusa historii”, ale nie ,,Chrystusa
wiary” w jego jednosci z ,,Jezusem historii”*’ (por. 1 Kor 1,13: ,,Czyz Chrystus
jest podzielony?”). Dopiero Duch Swiety zestany po wniebowstapieniu Jezusa
prowadzi do glebszego i pelniejszego rozpoznania misterium Chrystusa, tak ze
mozna za Romano Guardinim powiedzied, iz ,Stowo Ojca stalo si¢ Stowem
w pelni przemawiajagcym”*®. Potrzeba bylo do tej samo-wypowiedzi Stowa ,,uszu
Kosciola” — pomiedzy nimi a gloszonymi przez Chrystusa stowami nalezy, jak
zauwaza Luis Alonso Schokel, lokowaé¢ dar natchnienia®.

Natchnienie nowotestamentowe nalezy wiazaé raczej z misja Apostotdw, niz
poréwnywac z natchnieniem prorokéw. Bég przeméwiwszy (imiestéw lalesas)
~wielokrotnie [polymeros] i na rézne sposoby [polytropos]”, w ,,ostatecznych
dniach przeméwit [tryb oznajmujacy elalesen] do nas przez Syna” czy raczej
»w Synu” (Hbr 1,1-2)" W jednej ekonomii Bozej rozréznione zostaja w ten
sposob dwa jakosciowo odmienne etapy, a poniewaz relacja Boga z ludZmi
przeszta od fazy obietnicy do fazy realizacji“, elementowi nowosci nalezy przy-
zna¢ supremacije¢ nad elementem ciaglosci. W to Chrystusowe novum zostaje
wpisana rola Apostoléw.

Weielony Syn wybranych ,,uprzednio przez Boga na $wiadkéw” (por. Dz 10,41)
wybieral w dialogu z Ojcem. Jezus wylonil Dwunastu sposréd grona uczniéw
po calonocnej modlitwie do Boga (por. £k 6,12-16)*. Ten wybér ma zna-

Papieska Komisja Biblijna w ramach postulatu ,,calosciowej chrystologii” zach¢ca zaréwno

do aczenia chrystologii oddolnych i odgérnych, jak i przestrzega przed mieszaniem ,,Jezusa
historii” z ,Chrystusem wiary” pojmowanym w Duchu Swietym po zmartwychwstaniu —
por. Papieska Komisja Biblijna, Biblia i chrystologia, nr 1.1.115 1.2.11; J.A. Fitzmyer, The
Biblical Commission and Christology, ,Theological Studies” 46/3 (1985), s. 473-475.

R. Guardini, Bdg. Nasz Pan Jezus Chrystus. Osoba i zycie, thum. J. Zychowicz, Warszawa
1999, 5. 427; A. Proniewski, Hermeneutyczne ﬂ:pe/ety pneumato[ogz’i, [w:] Duch Kosciota —
Koscidél Ducha, A. Proniewski (red.), Bialystok 2014, s. 161.

Por. L. Alonso Schékel, Stowo natchnione. Pismo swigte w swietle nauki o jezykn, tham.
A. Malewski, Krakow 1993, s. 82. Autor podkresla, ze Ewangelie nie tyle rejestruja wspo-
mnienia skéw Chrystusa, ile sa ksigga natchniong przez Ducha Chrystusowego.

Por. A. Malina, List do Hebrajczykdw. Witep, przektad z oryginatu, komentarz, Czestochowa
2018, s. 105.

Por. NPP 43.

Por. J. Ratzinger, Jezus z Nazaretu. Studia o chrystologii, ttum. W. Szymona, seria: Opera
omnia 6/2, Lublin 2015, s. 635-636: ,, Ko$ci6l narodzit si¢ na modlitwie, w ktérej Jezus
oddaje si¢ swemu Ojcu, a Ojciec wszystko przekazuje Synowi”. Symboliczna liczba ,,12”,
kojarzaca si¢ z protoplastami Ludu Bozego, wskazuje, ze Apostolowie reprezentuja Izrael
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czenie nie tylko ze wzgledu na ich zwigzek z Jezusem ziemskim (kryterium
horyzontalno-czasowe), ale i z uwielbionym Panem (kryterium wertykalno-
-eschatologiczne). W Apostolach, twierdzi Walter Kasper, trzeba postrzegad
uobecnienie wywyzszonego Kyriosa dzialajacego w Duchu Swietym®.

Papieska Komisja Biblijna upatruje zrédta ,natchnienia” autoréw Nowego
Testamentu w zwiazku z Bogiem za posrednictwem Weiclonego (zwiazek ten
moze by¢ bezposredni lub posredni, przez Apostotéw)*. Ta relacja z Jezusem
ziemskim okaze si¢ jednak decydujaca dopiero po Zmartwychwstaniu — wtedy,
gdy spelni si¢ Chrystusowa obietnica, zstapienie Ducha Swictego (por. J 2,17.22;
12,16; 16,13; 20,9) . Odtad Apostolowie stang si¢ kim$ wigcej niz prorokami,
keérych beda niejako ,,thumaczyli” (w ten sposéb stawiajac fundament pod
przyszle ksiegi Nowego Testamentu). Henryk Witczyk w zwigzku z tym pisze
o chrystologicznym modelu natchnienia dopetnionym modelem pneumatolo-
gicznym“.

Z kolei misja Apostoléw nie moze zosta¢ wypelniona bez hagiograféw jako
»mezow apostolskich”. Jesli Ko$cidl jest zbudowany na fundamencie Apostoléw,
to w tym fundamencie nalezy umiesci¢ réwniez pisma niosace apostolska Tra-
dycje. Fides et vita apostolica zaktada odniesienie do tekstéw natchnionych®. Ze
wzgledu na trwale, fundamentalne wlasnie, znaczenie dla apostolskosci Kosciota
dar natchnienia nalezy umie$ci¢ na jednym poziomie z darem apostolskim.
Pisma natchnione s3 darem Ducha Swietego dla wspdlnoty poréwnywalnym
z darem urz¢du. Odwotujac si¢ do frazy Brevarda S. Childsa: ,nie jeste$my
ani prorokami, ani apostoiami”48, dlatego Tradycja Kosciota musi pozostawa¢

czasédw ostatecznych gromadzacy si¢ wokét Chrystusa jako nowego Jakuba (por. J 1s1;
4,12—14) — por. tamze, s. 63s.

Por. W. Kasper, Kosciét katolicki..., dz. cyt., s. 331. Wedlug nr 24 1 28 Lumen gentium uczest-
nikami postannictwa Chrystusa staja si¢ takze nastepcy Apostotéw. Guardini twierdzi,
ze w wewnetrznej glebi wierzacego oraz Ko$ciota przebywa Chrystus — por. R. Guardini,
Bdg..., dz. cyt., s. 424; ]. Nastalek, Stowo i Tehnienie..., dz. cyt., s. 120.

Por. Ek 1,2 i Dz 1,22 (0 ,naocznych $wiadkach” i ,stugach Stowa”); NPP 8, 22, 25, 34.
Por. H. Witczyk, Natchnienie..., dz. cyt., s. 38—39; S. Szymik, Sfowo i Duch Chrystusa,
dz. cyt.,s. 2215 S. Tarocchi, Jesus Christ and Contemporary Bible Teaching: Questions about
the Jesus of History, ,Wroclawski Przeglad Teologiczny” 28/1 (2020), 5. 18.

Por. H. Muszyniski, Charyzmat natchnienia biblijnego, [w:] Witep ogélny do Pisma S wigtego,
J. Szlaga (red.), Poznan 2008, s. 26; H. Witczyk, Natchnienie..., dz. cyt., s. 75-76.

Por. H. Witczyk, Natchnienie..., dz. cyt., s. 40.

Por. W. Kasper, Kosciét karolicki..., dz. cyt., s. 329; H. Seweryniak, Teologia fundamentalna,
t. 2, Warszawa 2010, s. 36; KKK 857.

~We are neither prophets nor Apostles” — por. B.S. Childs, Biblical Theology of the Old and
New Testament: Theological Reflection on the Christian Bible, Minneapolis 1993, s. 381;
B.S. Childs, Biblical Theology in Crisis, Philadelphia 1970, s. 113.
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wierna pierwotnemu wydarzeniu zaswiadczonemu w $wigtych pismach. Urzad
Kosciota wspétistnieje z urzgdem spisanego pod natchnieniem swiadectwa™.

W Dei verbum podkresla si¢ zwiazek objawienia z postaniem Syna oraz ze-
staniem Ducha Swigtego (DV 4). W odwolaniu do mysli $w. Tomasza z Akwinu
mozemy powiedzied, ze pojecie postania Osoby Boskiej obejmuje pochodzenie
tej Osoby w wiecznosci (zrodzenie Syna i tchnienie Ducha Swigtego) oraz skutek
tego pochodzenia w czasie. Podwdjne pochodzenie w wiecznosci i czasie nie
jest dwojakim stosunkiem do Poczatku (tj. Ojca), ale oznacza dwojaki kres
pochodzenia: w wiecznosci i czasie™’. Nie ma wiec dwéch pochodzen, lecz jedno,
ktére konstytuuje wieczng oraz czasows subsystencje. Zmiana zwiazana czy to
z Weieleniem, czy z zestaniem Ducha dokonuje si¢ jedynie po stronie stworzeni” .

Poniewaz pochodzenia Syna i Ducha maja rézny charakter, a Osoby Boskie
pozostaja nierozdzielne, réwniez ich postania wywotuja rézne skutki, pozosta-
jace jednak wzwiazku. Niewidzialne postanie Syna prowadzi do o$wiecenia
rozumu wiarg, a niewidzialne postanie Ducha skutkuje roznieceniem mitosci
i u$wieceniem w niejsz. Mimo ze objawienie ma swoje zrédto w Bogu, widzial-
ne i niewidzialne postania Syna i Ducha Swigtego sprawiaja, ze Kosciol jest
wewnetrznie ztaczony z objawieniem™. Innymi stowy: nie istnieje objawienie
bez Kosciota jako podmiotu, przez ktdry zostaje ono przyjete™. Stefan Szymik
wiaze natchnienie biblijne z dziatalnoscig Ducha Chrystusowego jako popas-
chalnego daru dla Kosciota™.

»Mezowie apostolscy” wlasnie ze wzgledu na niewidzialne postania Os6b
Boskich mogli poja¢ misterium Chrystusa tak jak Apostotowie (por. wypowiedz

$w. Piotraz Dz 10,47: ,Ktéz moze odméwié chrztu tym, kt6rzy otrzymali Ducha
49 Ratzinger pisze o podwojnej kryteriologii: urzad Kosciota czerpie autorytet z obecnosci
Ducha $w. i zwiazku Ko$ciota z Chrystusem, a urzad Pisma opiera si¢ na ,raz jeden” wyjat”
kowych wydarzeni zwiazanych z przyjsciem Chrystusa i aktywnoscia Ducha $w. w genezie
Pisma — por. J. Ratzinger, Wiara w Pismie..., dz. cyt., s. 366.

Por. STL, q. 43, a. 2, 3 oraz ad. 3.

Por. M. Levering, Engaging the Doctrine of Revelation: The Mediation of the Gospel through
Church and Scripture, Grand Rapids 2014, s. 40—41. Zdaniem Roberta Sokolowskiego
w ,,ekonomicznej” autoprezentacji]ezusa W czwartej Ewangelii (por.] 5,265 10,303 14,11;
16,15; 17,26) kryje si¢ ,immanentny” sens trynitarny; gdy Chrystus méwi o swojej misji
doczesnej, ukazuje ja na tle wiecznego pochodzenia — por. R. Sokolowski, Eucharistic
Presence: A Study in the Theology of Disclosure, Washington 1994, s. 157-158.

Por. ST, q. 43,a.5,31ad. 3.

Por. M. Levering, Engaging the Doctrine..., dz. cyt., s. 40, 42—43.

Por. J. Ratzinger, Wiara w Pismie..., dz. cyt., s. 357; A. Czaja, Naczelna zasada i przewod-
nie idee teologii Josepha Ratzingera, ,Forum Teologiczne” 8 (2007), s. 15; M. Blaauw, The
Nature of Divine Revelation, ,The Heythrop Journal” so/1 (2009), 5. 2-12.

Por. S. Szymik, Stowo i Duch..., dz. cyt., s. 228.
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Swietego tak samo jak my?”). Zostali dopuszczeni do udziatu w zyciu, $mierci
i zmartwychwstaniu Chrystusa oraz uzdolnieni przez Ducha do zaswiadczenia
o Nim. Skutkiem tego tak jak Apostolowie, réwniez hagiografowie ukazuja
tajemnice Stowa, a nie jedynie przekazuja stowa Jezusa. Ich misja nie dokonuje
sic oczywiscie niezaleznie od misji samych Apostotéw.

Wiemy, ze Apostotowie czerpali z Chrystusowych stéw, czynéw i postgpo-
wania (czy szerzej: z przebywania z Nim), a takze zostali pouczeni przez Ducha
Swiqtego. Jak zauwaza Ratzinger, objawienie obejmuje

obok tego, co wypowiedziane, réwniez to, co niewypowiedziane, czego sami
Apostotowie nie byli w stanie wyrazi¢, a co nadato charakter stworzonej przez
nich rzeczywistosci chrzescijanskiej egzystencji, rowniez wykraczajacej poza
ramy tego, co zostato ujete w stowa®.

Zgodnie z konstytucja o objawieniu Bozym Chrystusowe polecenie gloszenia
Ewangelii i przekazywania daréw Bozych

zostato wiernie wypetnione tak przez Apostotow, ktérzy gtoszeniem ustnym
(praedicatio oralis), przyktadami (exempla) i zorganizowanym dziataniem (institu-
tiones) przekazali to, o czym dowiedzieli sie, czy to z samych stéw, z zachowania
i czyndw Chrystusa, czy tez dzieki pomocy Ducha Swietego, jak i przez tych Apo-
stotéw i mezéw apostolskich, ktérzy pod natchnieniem tegoz Ducha Swietego
na pismie utrwalili oredzie zbawienia (DV 7)57.

Ojcowie soboru wyraznie podkreslajg zwigzek Apostoléw i mezéw apostolskich
w przekazie objawienia Bozego. Rola odegrana przez tych drugich wymagala,
by oni sami zyli przepowiadaniem, przykladami i instytucjami pochodzaa
cymi od Apostoléw. Wtedy, trwajac w apostolskiej Tradycji, podobnie jak
Apostolowie, oni réwniez korzystali z suggestio Ducha Swictego odkrywajacego
»hiewypowiedziane w Wypowiedzianym”sg. Ten sam Duch, qui locutus est per
prophetas (DH 150), umozliwia wyktadni¢ wydarzenia i misterium Chrystusa
(por. ] 16,12-14), a razem z nim chrystologiczne odczytanie pism starotestamen-
towych (a na tej drodze tworza si¢ ksiegi Nowego Testamentu). Dokonuje si¢
to w pamigci Kosciota, w ramach prowadzonego przez Ducha (por. J 14,26)

. Ratzinger, O nauczanin II Soboru Watykariskiego. Formutowanie — Przekaz — Interpre-
tacja, ttum. E. Grzesiuk, seria: Opera omnia 7/2, Lublin 2016, s. 667.
Por. KKK 8s; P. Borto, J. Kudasiewicz, Aktualnosé teologiczno-pastoralna Konstytucji
0 Objawieniu Bozym, ,Kieleckie Studia Teologiczne” 5 (2006), 5. 378.
Por. J. Ratzinger, O nauczaniu I Soboru..., dz. cyt., s. 667, 672—673.
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~wspolprzypominania”, ktére pozwala odkrywac glebie skrywang w przesztych
stowach i wydarzeniach®.

Mamy zatem do czynienia z inspirowang Duchem Swigtym wzajemng
stuzbg w Kosciele. Apostolowie stuzg autorom natchnionym, przekazujac to,
co sami otrzymali (objawienie i jego recepcja w pierwotnej tradycji). , Mezowie
apostolscy” zachowuja i rozwijaja apostolskie przepowiadanie i tradycje, w ten
sposdb stuzgc Apostotom i calemu Ciatu Chrystusa oraz wspétksztattujac
apostolska Tradycje. Dokonujacy si¢ pod przewodem Ducha Swictego rozwdj
tej pochodzacej od Apostotéw Tradycji®® pozwala tak $wigtym pisarzom,
jak i Apostofom (a przez nich Panu) przeméwié pelniej, niz bylo to mozliwe
w okreslonym punkcie historii zbawienia. Wzrost Tradycji polega na glebszym
przyswojeniu rzeczywistosci objawienia fundacyjnego zaswiadczonej w Pismie.
Jest owo $wiadectwo pierwsza wiazaca i miarodajng odpowiedzia, ktérej porzui
cenie réwnatoby si¢ odrzuceniu natchnienia oraz przekreslitoby diachroniczna
jednos¢ Chrystusowego Ciala.

Trynitarny wymiar Eucharystii a teologia natchnienia

Wspolczesna refleksja eklezjologiczna uwypukla zwiazek Kosciota z Trdjea
Swieta®'. To Ojciec jest tym, ktéry wybiera i kszeattuje Lud Bozy. Z kolei posta-
nie Syna Bozego i eschatologiczne wylanie Ducha Swietego w kulminacyjnym
momencie zbawczych dziejéw dokonuje istotnego przeobrazenia tego ludu.
Wspélnota staje si¢ ,,Cialem Chrystusa”, dla ktérego Ten jest Glowa. Wy-
wyzszony Kyrios dziata w Kosciele przez Ducha Swictego (bedacego Duchem
Pana — por. 2 Kor 3,17). Odtad Kosciét jest Ludem Ojca jako Cialo Jego Syna
oraz $wigtynia Ducha Bozego®.
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R Por. J. Ratzinger,]e‘zm z Nazaretu, Ope‘m omnia 6/1, dz. Cyt., S. 292-294.

Por. Sobér Watykanski IT, Konstytucja dogmatyczna o Objawieniu Bozym Dei verbum
(dalej: DV) 8: , Tradycja ta pochodzaca od Apostoléw rozwija sic w Kosciele pod opicka
Ducha Swigtego. Wzrasta bowiem zrozumienie zaréwno przekazanych spraw, jak i stow
czy to dzigki kontemplacji i dociekaniu wierzacych, ktérzy rozwazaja je w swoich sercach
(por. £k 2,19.51), czy tez dzigki glebokiemu pojmowaniu przezywanych rzeczywistosci due
chowych, czy wreszcie dzigki przepowiadaniu tych, co wraz z sukeesja biskupia otrzymali
niezawodny charyzmat prawdy”.

Por. G.L. Miiller, Dogmatyka karolicka, dz. cyt., s. 626; W. Kasper, Koscidt katolicki...,
dz. cyt., s. 145; B. Forte, Kosciol ikong Trdjcy Swigtej. Zarys eklezjologii, ttum. A. Nowicki,
Wroctaw 1991. Por. takze: J. Nastalek, Stowo i Tthnienie..., dz. cyt., s. 121-122.

Por. G.L. Miiller, Dogmatyka katolicka, dz. cyt., s. 626; LG 2—4; K. G6zdz, Istota Kosciota
wedlug Josepha Ratzingera, ,Teologia w Polsce” 11/1 (2017), s. 5.
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Nalezy podkresla¢ jedno$¢ Ludu Ojca zaréwno synchroniczna, jak i dia-
chroniczng — bo Eklezja Nowego Przymierza jest powiazana z ludem Starego
Przymierza. Dopiero jednak w Ludzie bgdacym Cialem Chrystusa ozywianym
przez Ducha Swigtego dar natchnienia moze w sposéb maksymalny wpisa¢ si¢
w stuzbe samoobjawieniu Bozemu. Charyzmat natchnienia na etapie Starego
Przymierza stuzyl przysztemu Ciatu Chrystusa, w ktére w misteryjny ian-
tycypacyjny sposob zostali wigczeni starotestamentalni hagiografowie®.

Ksiegi Starego Testamentu pisane byly ,ku pouczeniu” (por. 1 Kor 10,11),
i bez hagiogratéw Starego Przymierza nie mozna by pojaé¢ odwiecznego za-
miaru Bozego ziszczajacego si¢ w czasie Nowego Przymierza. Natchnienie jest
darem, kedry ujawnia swoja (pelng) skuteczno$¢ dopiero, gdy postrzega si¢ go
jako dar udzielany diachronicznie pojmowanemu Ciatu Chrystusa w ramach
realizowania wzajemnej stuzby®.

Duch Swigty udzielat charyzmatu hagiografom w okresie Starego Przymie-
rza, cho¢ sam Duch nie byl jeszcze wylany na ,wszelkie Cialo” (por. JI 3,1-2
a Dz 2,17). Zgodnie z wypowiedzia nowotestamentowego autora Chrystusowy
Duch dziatal juz w Starym Przymierzu i ,,przepowiadat cierpienia [przeznaczone]
dla Chrystusa i majace potem nastapi¢ uwielbienia” (1 P 1,11)*. Energia duchowa
hagiogratéw, gdy zostata przemieniona“, sprawiata, ze mogli dostrzega¢ przy-
6 Por.]. Ratzinger, Wiara w Pismie..., dz. cyt., s. 627. Prorocy ,,przepowiadali przeznaczona
dla was laske” i badali, ,na jaka chwile wskazywal Duch Chrystusa, ktéry w nich byt”
(1 P 1,10-11). Ostatecznym odbiorca ich (a raczej Boga jako gléwnego Autora — pisali
bowiem apo theon) przestania byt wlasnie Kosciét (w. 12) - por. J. Goldingay, Models for
Interpretation of Scripture, Toronto 2004, s. 146-148; J. Goldingay, Nazchnienie, [w:] Stownik
hermeneutyki biblijnej, R.J. Coggins, J.L. Houlden (red.), W. Chrostowski (red. wyd. pol.),
tlum. B. Widla, Warszawa 2005, s. 611; K.J. Vanhoozer, Ascending the Mountain, Singing
the Rock: Biblical Interpretation Earthed, Typed, and Transfigured, ,Modern Theology”
28/4 (2012), 5. 795; F. Mickiewicz, List sw. Judy. Drugi List sw. Piotra. Wstgp, przeklad
z oryginatu, komentarz, Czgstochowa 2018, 5. 259-260, 262. Zdaniem $w. Ireneusza Duch
Swiety ,przez Prorokéw objawit Boza ekonomie (per prophetas praedicavit dispositiones
Dei)” — Irenaeus Lugdunensis, Adversus Haereses, 1,10.1 (Ireneusz z Lyonu, Adversus Ha-
ereses, dz. cyt., . 39).

Rozwinigcie tej tezy — zob. S. Zatwardnicki, Natchnienie w diachronicznie ujmowanym
Ciele Chrystusa. Przyczynek do eklezjologii natchnienia, ,Roczniki Teologiczne” 69/2
(2022), 5. 125-14 4.

Por. Dominus Iesus, 12; L.F. Ladaria, Stowo wcielone..., dz. cyt., s. 69: ,Trudno jest jednak
oczywiscie wyjasni¢ konkretny sposob, w jaki cztowieczenstwo Jezusa dziata w zbawie-
niu przed wcieleniem. Powszechne posrednictwo zbawcze Chrystusa powinno zostaé
utrzymane, ale sposdb jego dokonywania si¢ w czasach poprzedzajacych przyjscie Pana
pozostawia si¢ otwarty”. Por. takze: S. Szymik, Sfowo i Duch..., dz. cyt.,s. 228; . Nastalek,
Stowo i Tthnienie..., dz. cyt., s. 120.

® Por. przyp. 70.
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szle spelnienie si¢ zamiaréw Bozych obejmujacych caly lud (por. Ez 36,24-27).
Dlatego ich przestanie budzito opér, ktéry zapewne stanowit dla nich okazje
udziatu w cierpieniach Chrystusa. Dzi¢ki temu z kolei ich pisma w okresie
Nowego Przymierza mogty stuzy¢ wyrazeniu do$wiadczenia i pojmowaniu
Stowa Weielonego.

Na etapie Starego Przymierza hagiografowie o tyle nalezeli juz do Ciala
Chrystusa, ze byli czlonkami Ludu Bozego przygotowywanego nie do zgro-
madzenia si¢ wokét stowa Bozego, ale do ,,Wgromadzc:nia”67 sic w Chrystusa.
Duch Swigty ukazywat przez nich zaréwno nieodwotalno$¢ wyboru Boskiego
iJego zbawczej taski, jak i niemoznos$¢ udzielenia adekwatnej odpowiedzi na
nie. W ramach tej pedagogii przygotowywat na przyszte Weielenie i zbawcza
Pasche¢. Nie same natchnione pisma, lecz dopiero Wecielone i ukrzyzowane
Stowo moglo ,,stworzy¢”*® eschatologiczny Lud Bozy.

Zamyst Bozy realizuje si¢ przez nowg Pasche Chrystusa nastgpnie w ramach
dzigkczynnej anamnezy uobecnianej w Eucharystii. Tworzenie maksymalnych
(ontycznych) wiezi Ludu Bozego z Bogiem jest zwiazane z ,,famaniem chleba”,
dzieki ktéremu wspélnota staje sie mistycznym Ciatem Chrystusa®. Jesli Kosciot

7 Swiadomie pozwalam sobie na ten neologizm, przeciez réwniez rzeczownik ,wcielenie”
stanowiacy dzi$ terminus technicus musial zostaé kiedy$ wymyslony (termin sarkosis zostal
wprowadzony przez Ireneusza z Lyonu) — por. G.L. Miiller, Chrystologia..., dz. cyt., s. 281;
J. Stomka, Ireneusz i przebistwienie cztowieka, ,,§lqskie Studia Historyczno-Teologiczne”
42/1 (2009), 5. 97-104, przyp. 13; Irenacus Lugdunensis, Adversus Haereses 111,19,1.

Jezus ,ustanowil”, ,uczynil” czy wrecz ,stworzyl” (epoiesen) Apostoléw, podobnie jak
wezesniej Mojzesz lideréw (por. Wij 18,25) — por. A. Malina, Ewangelia wedtug swigrego
Marka. Rozdzialy 1,1-8,26. Witep, przeklad z oryginatu, komentarz, Cz¢stochowa 2013, 5. 231.
Odwoluje si¢ tutaj do refleksji Piotra Liszki, ktory w procesie pneumatologicznej eklezjoge-
nezy wyrdznia pie¢ warstw — dla naszych rozwazan istotne jest przejscie od warstwy czwartej
do piatej, gdyz decyduje ono réwniez o réznicy miedzy Ludem Bozym Starego Przymierza
a Kosciolem. (1-2) Kosciol jako spolecznosé oraz zgromadzenie $wigte. Duch Swiety
przechodzi od Ojca do Syna oraz od Ojca do $wiata, zagarnia swoja moca ludzi i zwraca
ich ku Chrystusowi. (3) Kosciol jako sakrament, tj. znak laski. Duch Swiety wychodzacy
od Ojca i bedacy osobowa miloscig Ojca i Syna wnika we wnetrza ludzi, a przemieniajac
energi¢ duchowa oséb (o$wieca rozum, porusza wole, rozpala mitos¢) jednoczy wierzacych
z Bogiem. (4) Kosciol jako Lud Bozy. Duch Swiety przenikajacy wnetrze Ojca jest relacja
i dlatego moze zespalaé z Bogiem tak poszczegdlne osoby ludzkie (bedace relatio subsistens),
jak i cala spolecznosé. (s) Koscidt jako mistyczne Ciato Chrystusa. W tej warstwie osobe
definiuje si¢ jako hipostaze, czyli substancje relacyjng (w warstwie nr 4 akcent padat na
relacje, tutaj na substancj¢). Duch Swigty wychodzacy z Ojca, a zarazem wydobywany
przez Niego jednoczy ludzi z Chrystusem oraz miedzy soba w najwyzszym dla stworzen
stopniu. Zespolenie Kosciola z Bogiem, cho¢ nie dokonuje si¢ na poziomie substancji, jest
maksymalne, ontyczne. Por. P. Liszka, Duch Swigty tworcg Kosciota. Ujgcie personalistyczne
integralne, ,Perspectiva. Legnickie Studia Teologiczno-Historyczne” 2 (2011), 5. 175-182.

68

69



104 Stawomir Zatwardnicki

jest ,ludem, ktéry zyje Ciatem Chrystusa i przez sprawowanie Eucharystii sam
staje si¢ Cialem Chrystusa”m, to hagiograf musial pisa¢ ,,z wnetrza” tego Ciata
idla niego. Nalezy zatem przyjmowa¢, ze autorzy biblijni w okresie Nowego
Przymierza otrzymali charyzmat natchnienia przede wszystkim na drodze
eucharystycznego jednoczenia si¢ z Chrystusem.

Mistyczne Cialo Chrystusa jest rzeczywistoscig sakramentalna, a $cidlej:
pneumatologiczng przekazywang przez sakramenty chrztu i Eucharystii'.
Chrzest w jednym Duchu ustanawia jedno Cialo i sprawia napetnienie tym
Duchem: ,Wszyscy$my bowiem w jednym Duchu zostali ochrzezeni, [aby
stanowi¢] jedno Cialo [...]. Wszyscy$my tez zostali napojeni jednym Duchem”
(1 Kor 12,13). Eucharystyczny chleb wiacza w Cialo Chrystusa i daje dostep
do Ducha Chrystusowego: ,,Kielich blogostawienistwa, ktéry blogostawimy,
czy nie jest udzialem we Krwi Chrystusa? Chleb, ktéry famiemy, czyz nie jest
udzialem w Ciele Chrystusa?” (1 Kor 10,16). W ten sposéb wierzacy jednocza
sic z Chrystusem, a ,kto si¢ taczy z Panem, jest z Nim jednym duchem [her
preuma)” (1 Kor 6,17). Dlatego nie tylko cata wspélnota (por. 1 Kor 3,16), ale
i cialo poszczegélnego wierzacego moze stawa¢ si¢ Swiatynia Boga: ,,Czyz nie
wiecie, ze ciato wasze jest przybytkiem Ducha Swietego [...]2” (1 Kor 6,19)".

Chrzest i Eucharystia zespalaja hagiograféw z Chrystusem iJego Ciatem,
w ktérym dziata jeden i ten sam Duch, dlatego moga nastepnie autorzy w imieniu
calej wspdlnoty i dla niej wypowiadaé si¢ jednym glosem z Panem. Ten wspdlny
glos Oblubierica i Oblubienicy jest mozliwy dzigki pisaniu na mocy nowego
zycia otrzymywanego w Chrystusie i Duchu Swigtym z milosierdzia Ojca. Je-
dynie w Kosciele jest mozliwe przejscie od pojedynczego ludzkiego ducha do
Preuma jako wspdlnego Ducha Ciata Chrystusowego, w ktérym natchnienie
ma swoje zrédto”. (W ten sposéb potwierdzamy zwiazek natchnienia z samo-
-darowaniem si¢ Boga calemu Kosciotowi).

. Rartzinger, Koscidt — znak wsréd narodéw. Pisma eklezjologiczne i ekumeniczne, tham.
W. Szymona, seria: Opem omnia 8/2, Lublin 2013, 5. 192. Por. A. Sosnowski, .fwi;z‘os’c’ i Swigci
w nauczaniu Josepha Ratzingera — Benedykta XV, Zmigro’d 2021, s. 39.

Por. W. Kasper, Koscidl katolicki..., dz. cyt., s. 232-233; G.L. Miiller, Dogmatyka katolicka,
dz. cyt., s. 604.

Por. M. Rosik, Pierwszy List do Koryntian. Witep, przeklad z oryginatu, komentarz, Cze-
stochowa 2009, 5. 229-230. W LG 9 jest mowa o dziataniu Ducha Swigtego w gloszeniu
stowa i sprawowaniu sakramentu.

Por. J. Ratzinger, Wiara w Pismie..., dz. cyt., s. 627-628, 789; VD 22. Potwierdzeniem
tego, ze autor natchniony otrzymuje Ducha Swictego w Kosciele (por. Ef 4,4), moze by¢
$wiadectwo Dziejéw Apostolskich. Wierni trwajacy w nauce Apostoléw spotykaja si¢ we
wspélnocie na ,famaniu chleba” (2,42). Mozna domniemywa¢, ze dzicki temu stanowili
Cialo, w ktérym przez swojego Ducha dziatat sam Pan, skutkiem czego ,jeden duch i jedno
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Celebracja liturgii nie jest jedynie wspomnieniem wezesniejszego dziatania
Tréjosobowego Boga, ale réwniez okazja do jego doswiadczenie bic e nunc",
gdyz Eucharystia jest kontynuacja Boskiej samo-komunikacji” realizujacej sie
w nierozerwalnie zwigzanych ze soba stowach i czynach76. »W ofierze euchary-
stycznej zarOwno anamnesis Syna, jak i epiclesis Ducha maja swe nierozdzielne,
ale odrebne miejsca w doprowadzeniu do doksologii, czyli oddania chwaly Bogu
Ojcu””". Chrystusowe stowa ustanowienia oraz zstapienie Ducha Swictego pro-
wadza do przemiany daréw chleba i wina w Ciato i Krew Pariska, z kolei sakra-
mentalny dar przemienia komunikujacych™. Duch Swiety nie tylko uobecnia
Chrystusa, ale réwniez jednoczy zgromadzonych z Chrystusem ukrzyzowanym,
powstalym z martwych i chwalebnym™. To z kolei sprawia jedno$¢ miedzy
kultem a zyciem chrzescijanskim ,w Chrystusie”80
jednym z wymiaréw Eucharystii®').

(zycie eucharystyczne jest

serce ozywialy wszystkich wierzacych” (Dz 4.32) — por. W. Kasper, Koscid? katolicki...,
dz. cyt., s. 247—248; G.L. Miiller, Dogmatyka karolicka, dz. cyt., s. s8s, 605, 627.

Por. G. O’Collins, Jezus nasz Odkupiciel. Chrzescijanskie ujecie zbawienia, thum. J. Pociej,
Krakéw 2009, s. 186.

Scott Hahn podkreslat liturgiczny autorytet Pisma: zbawcze rzeczywisto$ci zwiastowane
w Pi$mie sg aktualizowane w liturgii — por. S. Hahn, Letter and Spirit: From Written Text
to Living Word in the Liturgy, New York 2005; M. Levering, The Inspiration of Scripture:
A Status Quaestionis, ,Letter & Spirit” 6 (2010), s. 312. Por. takze: J. Nastalek, Stowo
i Tthnienie..., dz. cyt., s. 125: ,[...] calaliturgia z Eucharystig na czele winna by¢ rozumiana
i przyjmowana jako przedtuzenie tajemnicy Weielenia oraz miejsce kontynuacji zbawczego
postania Syna i Ducha Swigtego w czasie Kosciola™.

Por. DV 2 (gestis verbisque intrinsece inter se connexis). O tym zwiazku i implikacjach dla
chrzescijaniskiej prakseologii (i prakseologicznej wiarygodnosci objawienia) pisal Rafal
Pokrywinski — por. R. Pokrywiniski, Objawienie Boze a praxis, Pelplin 2022, s. 146-168.
G. O’Collins, Jezus nasz Odkupiciel..., dz. cyt., s. 186.

Por. G. Strzelczyk, Sakrament Eucharystii, (w:] Znaki tajemnicy. Sakramenty w teorii
i praktyce Kosciota, K. Porosto, R.J. Wozniak (red.), Krakéw 2018, s. 373-374, 380—383.
Por. G. O’Collins, Jezus nasz Odkupiciel..., dz. cyt., s. 186-187, 192. Ratzinger widzial
w Eucharystii ciag kolejnych przemian — por. J. Ratzinger, Teologia liturgii. Sakramentalne
podstawy zycia chrzescijarskiego, thum. W. Szymona, seria: Opera omnia 11, Lublin 2012,
5.304, 413—415.

Por. S. Hahn, Przymierze i komunia..., dz. cyt., s. 218.

Wynika to z dynamiki samej liturgii eucharystycznej. Przeszia Pascha wkracza w te-
razniejszo$¢ i wplywa na przyszlosé. W ofiare Chrystusa wiacza si¢ ofiara Kosciota,
a'w niej — ofiara wierzacego. W rezultacie zostaje on upodobniony do ofiarowujacego
si¢ Logosu — por. J. Ratzinger, Duch liturgii, ttum. E. Pieciul, Poznani 2002, s. 57, 155;
J. Ratzinger, Teologia liturgii..., dz. cyt., s. 394, 612. Por. takze: Benedykt X VI, Adhortacja
Sacramentum caritatis, nr s; G. Strzelezyk, Sakrament Eucharystii, dz. cyt., s. 387.
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Jedng z kluczowych biblijnych metanarracji jest idea przymierza. Pismo
charakteryzuje si¢ liturgiczna trajekroria i teleologia ze wzgledu na Nowe
Przymierze ustanowione przez Chrystusa i w Chrystusie. On w wyznaczonej
przez Ojca ,godzinie” wydobyl najglebszy sens natchnionych pism przez to,
ze postuzyl si¢ nimi podczas Paschy i uprzedzajacej ja Ostatniej Wieczerzy,
dodajac do nich wlasne stowa (w tym wezwanie do sprawowania anamnesis)
oraz kulminacyjny dla historii zbawienia czyn. Konsekwentnie Stary Testament
moze by¢ wlasciwie pojmowany jedynie z perspektywy paschalno-liturgiczne;
(por. Ek 24,4 4—47) — zostaje zarazem zrelatywizowany jako rzeczywistos¢ sama
w sobie, jak i zabsolutyzowany przez zwigzanie go ze stowem i czynem Chrystusa
aktualizowanym w Eucharystii®. Starotestamentalne Pisma wypelniaja si¢ zatem
w wydarzeniu sakramentalnym. Stowo Boze w kairos liturgii jawi si¢c werbalnym
aspektem dziatania Chrystusa w sakramencie, ktéry z kolei z powrotem kieruje
do stowa, by umozliwi¢ wierzacemu jako liturgowi (por. Rz 12,1-2) prowadzenie
»zlogizowanego” iycia“. Duch gwigty wiasnie w liturgii sprawia, ze cale Pismo
staje si¢ sfowem Jezusa (umozliwia to typologiczna lektura w koscielnej liturgii
stowa), od ktérego przechodzi si¢ do zywego Stowa (por. J 5,39—40) uobecnio-
nego dzicki Duchowi Swietemu w Najswigtszym Sakramencie.

Rekapitulacja

1. Zarbwno Weielenie, jak i powstanie Pisma Swigtego dokonuja si¢ za sprawg
tego samego Swictego Ducha. Stowa Weielonego wyrazaja Jego ludzka wole,

® Por. S. Hahn, Praymierze i komunia..., dz. cyt., s. 203; S. Hahn, Worship in the Word:

Toward a Liturgical Hermeneutic, ,Letter & Spirit” 1 (2005), s. 101-136 (zwl. s. 130).

Por. VD ss o §cislej przynaleznosci stowa i sakramentu Eucharystii. Stad mozna formutowaé
postulat eucharystycznej hermeneutyki uwzgledniajacej: jednosé obu testamentéw (czy
$cislej: jednos¢ ekonomii Bozej, dla ktérej centrum stanowi Pascha Chrystusa); poczwérny
wymiar sfowa Bozego; czytanie, gloszenie i aktualizowanie Pisma intra mysteriorum cele-
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brationem. Liturgiczne gesta o§wictlaja czytania, i sam Kyrios staje si¢ egzegeta $wietych
pism (por. £k 24,13-32) — por. W. Swierzawski, Hermeneutyka w liturgii, ,Ruch Biblijny
i Liturgiczny” 24/2—3 (1971), 5. 144; S. Zatwardnicki, Zhe “Just Once” and “Once for Ever”
of the Word of God, ,,Collectanca Theologica” 1 (2022), 5. 99—102. Matthew Levering pisze
o sugerowanym przez Dei verbum teocentrycznym, liturgicznym i partycypacyjnym rozu-
mieniu Pisma — por. M. Levering, The Inspiration..., dz. cyt., s. 313.

Por. J. Ratzinger, Duch liturgii, dz. cyt., s. 57, 155; ]. Ratzinger, Teologia liturgii..., dz. cyt.,
s.394; ). Szymik, Logikelatreia — istota stuz by Bozej wedtug J. Ratzingera / Benedykta XV,
»Studia Teologiczno-Historyczne Slqska Opolskiego” 32 (2012), 5. 138-140.
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w ktérej przejawia si¢ natura ludzka przyjeta przez Stowo. Dlatego o Pismie
Swigtym mozna powiedzied, ze subsystuje w Osobie Stowa (jest enhypostatikos).

Z analogii inkarnacyjnej wynika, ze w calym Pismie sfowo Boze jednoczy si¢
ze stowem ludzkim. Jednak w rézny sposéb natchnione stowa biblijne moga by¢
stowem Logosu®. Starotestamentalne stowa staja si¢ stowem Chrystusa dopiero
wraz z wypelnieniem si¢ Pism w postaniu Chrystusa i zestaniu Ducha Swigtego.

Rola Ducha Swigtego nie ogranicza si¢ do stworczego powolania do istnie-
nia ludzkiej natury — dzigki Duchowi Wecielony zostaje na stale uzdolniony
do wypowiadania si¢ w ludzkiej mowie. Natchnienie jest poszerzeniem tej
mozliwosci — Stowo wypowiada si¢ w jezyku ludzi réwniez przez hagiograféw.

Stowa Jezusa bgdace w istocie stowami Syna zostaja wypowiedziane w odpo-
wiedzi na to, co ustyszat od Ojca. Jedno$¢ ludzkiej woli z wola Syna obejmuje
postuszenstwo Jezusa Ojcu i wlaczenie stowa ludzkiego w synowska relacje
z Ojcem. Hagiograf zjednoczony z Chrystusem zostaje wiaczony w postuch
Chrystusa oraz Jego komunikacj¢ z Ojcem.

Duch Swiety decyduje nie tylko o kenotycznosci, ale i o namaszczeniu bi-
blijnych stéw. Zestanie Ducha Swietego na Kosciét wprowadza istotng zmiang
w mozliwo$ci wyrazenia stowa Bozego w ludzkiej mowie. To, co juz bylo stowem
Boga, staje si¢ pelnym mocy stowem wywyzszonego Stowa. Stowa uwielbionego
Jezusa transcenduja wszystkie stowa Pisma.

2. Charyzmat natchnienia nalezy wigza¢ z rola Apostotéw dopuszczonych
do relacji ze Wcielonym Stowem. Zestanie Ducha Swigtego na Apostoléw jest
konieczne dla utrzymania jednosci Jezusa ziemskiego z uwielbionym Panem.
Wywyzszony Kyrios dziata w Duchu Swigtym przez wybranych w dialogu
z Ojcem ,,naocznych $wiadkéw”.

W Nowym Przymierzu Bég przeméwit przez Syna, dlatego charyzmat
natchnienia nalezy wigza¢ z misja Apostoléw partycypujacych w misji same-
go Chrystusa, a nie wywodzi¢ z natchnienia prorockiego. Po zestaniu Ducha
Swietego Apostolowie interpretuja misterium Chrystusa, a w jego $wietle Stary
Testament, stawiajac tym samym fundament pod ksi¢gi nowotestamentowe.

W apostolskim fundamencie Kosciola umiesci¢ nalezy réwniez pisma niosace
apostolska Tradycje. Dar natchnienia w zwigzku z tym postrzega¢ trzeba na

> By¢ moze to, co heterodoksyjne w chrystologii, np. adopcjanizm, w bibliologii okaze si¢
do przyjecia. Kenton Sparks wrecz utrzymuje, ze raczej adopcjanizm niz analogia do unii
hipostatycznej moze mieé swoje miejsce w bibliologii — por. K.L. Sparks, Sacred Word,
Broken Word: Biblical Authority and the Dark Side of Scripture, Grand Rapids 2012,
s. 28—29. Przy czym autor odnosi zjednoczenie pierwiastkow Boskiego i ludzkiego do
samych hagiograféw (por. tamze, s. 29), co nie jest wlasciwym zastosowaniem analogii
inkarnacyjne;j.
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réwni z darem apostolskiego urzgdu. Dar urzgdu Kosciota bedzie wspétistniat
z urzgdem natchnionego $wiadectwa, a dzigki ich wspétdziataniu mozliwe
stanie si¢ ustyszenie viva vox Dei.

Dzigki niewidzialnym postaniom Syna i Ducha hagiografowie zostali wia-
czeni w misterium Chrystusa. Korzystali réwniez z suggestio Ducha Swigtego
odkrywajacego ,,niewypowiedziane w wypowiedzianym”. Wymagalo to trwania
w Tradycji pochodzacej od Apostotdw, ktdrzy czerpali z przebywania z Chry-
stusem oraz pouczenia przez Ducha Swigtego.

Apostotowie przekazali autorom natchnionym to, co sami otrzymali od
Chrystusa i Ducha Swietego, hagiografowie piszacy pod natchnieniem zachowali
i rozwingli apostolskie stowo i Tradycje, z kolei rozw6j apostolskiej Tradycji
dokonujacy si¢ pod przewodem Parakleta pozwala Chrystusowi przemawia¢
pelniej przez juz wypowiedziane stowo.

3. W wyniku postania Syna Bozego i eschatologicznego wylania Ducha
Swigtego powstat Koéciét jako Ciato Chrystusa oraz $wigtynia Ducha Swictego.
Dar natchnienia nowotestamentowego wiaze si¢ z nowoscig zycia w Chrystusie
i Duchu Swietym. Na etapie Starego Przymierza dar ten stuzyt przysztemu
Ciatu Chrystusa i przygotowywal przyjscie Chrystusa.

Natchnienie jest darem, ktéry dziata w diachronicznie ujmowanym Ciele
Chrystusa. Dopiero $wicte teksty wzigte w calosci pozwalaja wypowiedzied sie
Bogu ,w Synu”. Stalo si¢ to mozliwe w Nowym Przymierzu, gdy glos Oblubie-
nicy zjednoczyt si¢ z wydanym za nig Oblubiencem.

Dopiero nowa Pascha Chrystusa i jej liturgiczne uobecnienie moze jedno-
czy¢ wierzacych juz nie wokot stowa, ale w samym Bogu-Stowie. Chrzeécijanie
w Eucharystii jednocza si¢ z Chrystusem i stajag z nim jednym duchem (ber
pneuma). Ten sam Duch Swiety dziala w calym Ciele, ale inaczej w kazdym
z cztonkéw — dlatego w charyzmacie natchnienia nalezy uwzglednia¢ interakeje
roznorakich daréw.

Hagiografowie Nowego Przymierza pisali z wnetrza mistycznego Ciata
Chrystusa jako rzeczywistosci pneumatologicznej. Czerpiac z Ducha Swigtego
wspolnego calemu Cialu, mogli wypowiada¢ tajemnice objawienia danego cale-
mu Kosciotowi. Dar natchnienia, cho¢ rézny od samego objawienia, pozostaje
w zwigzku z nim.

Spetnienie si¢ komunii Boga z ludZmi jest przygotowane przez stowo Boze
i na powrdt do niego prowadzi, umozliwiajac sprawowanie logiké latreia. W eu-
charystycznej liturgii cale Pismo jawi si¢ stowem Jezusa, bo Stary Testament
znajduje wypetnienie w Nowym Przymierzu i zachowana zostaje jego warto$¢
jako stowa Bozego niecodtacznego od Nowego Testamentu i sakramentu.
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Na koniec metawniosek dotyczacy relacji natchnienia i objawienia. Rozréznienia
objawienia od natchnienia, a zwlaszcza uprzedniosci objawienia wzgledem na-
tchnienia, nie nalezy redukowa¢ do nastgpstwa chronologicznego. Ryzykowatoby
sic wtedy, chcae nie cheac, rozdzieleniem objawienia i natchnienia, ktére jako
»pozniejsze” od objawienia domagatoby si¢ wyizolowanej ingerencji Ducha
Swictego; w ten sposdb zerwana zostataby jedno$¢ Jego aktywnosci w calej
wspolnocie i catym zyciu hagiografa. Szczegélnie wazne jest to w Nowym
Przymierzu, kiedy Duch Swiety daje objawienie calemu Kosciotowi, i dlatego
hagiografowie nie z ,zewnatrz” przekazuja stowo Boze wierzacym, ale pisza
z wewnatrz wspolnoty. Ich przestanie zatem wspolgra z tym objawieniem, ktére
cale Ciato Chrystusa otrzymalo, a dzialanie tego samego Ducha Swigtego w ca-
tym Kofdciele, tak w autorach natchnionych, jak i w adresatach ich przestania,
nie jest rozdzielone.
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Via Veritatis: nauka zaufania z Johnem Henrym Newmanem

ABSTRACT: This work summarizes the moments in which John Henry Newman
experienced a personal conversion, which led him to a greater trust in Providence. As
he writes, these moments became a kind of manifestation of God’s truth in his life.
The first moment occurred when, at the age of fifteen, he came to know that God was
constantly with him. He grew aware of a second conversion, when he experiences the
weakness and death of his sister, which compelled him to move away from the intel-
lectual perfectionism of the evangelical faith he professed. The third moment came
after the rejection of the Oxford Movement, when Newman arrived at the conclusion
that it was not the Anglican Church, but the Catholic Church, that possessed all of
Christian truth and tradition. Finally, the fourth moment of conversion emerged
in Newman’s Catholic period, when he was confronted with the definition of papal
infallibility and showed himself to be in some contradiction with the authority of
the Church. These moments allowed us to define the concept of trust in Newman’s
teachings and life. We follow this author in his itinerary of reflection to underline that,
although in the Catholic Church trust is related to faith and is observed in pastors,
this trust is never contrary nor subjected to reason.

KEYWORDS: John Henry Newman, Conscience, Conversion, Trust, Truth, Oxford
Movement, Anglican Church, Catholic Church

ABSTRAKT: Artykul przedstawia najwazniejsze do§wiadczenia osobistego nawrd-
cenia Johna Henry’ego Newmana, ktére doprowadzily go do wigkszego zaufania
Opatrznosci. Jak sam pisze, do$wiadczenia te staly si¢ swoista manifestacja Bozej
prawdy w jego zyciu. Pierwsze doswiadczenie miato miejsce, gdy w wicku pigtnastu
lat u$wiadomit sobie, ze Bdg jest stale przy nim. Drugi moment nawrécenia nastapil,
gdy doswiadczyt stabosci i $mierci swojej siostry, co zmusito go do odejscia od inte-
lektualnego perfekcjonizmu wyznawanej wiary ewangelicznej. Trzeci wazny moment
pojawia si¢ po odrzuceniu ruchu oksfordzkiego, kiedy Newman dochodzi do wniosku,
ze to nie Koscidt anglikanski, lecz Kosciét katolicki posiada catosé chrzescijanskicj
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prawdy i tradycji. Wreszcie czwarte doswiadczenie przychodzi w okresie katolickim
Newmana, kiedy po konfrontacji z definicja nicomylnosci papieskiej odkrywa, ze stoi
w pewnej sprzecznosci z autorytetem Kosciota. Wymienione do$wiadczenia pozwolity
zdefiniowa¢ pojecie zaufania w nauczaniu i Zyciu Newmana. Podazamy za tym auto-
rem na trasie jego refleksji, aby podkresli¢, ze chociaz w Kosciele katolickim zaufanie
jest zwigzane z wiarg i postawa pasterzy, to jednak nigdy nie jest ono ani sprzeczne
z rozumem, ani mu podporzadkowane.

Stowa KLUCZOWE: John Henry Newman, sumienie, nawr6cenie, zaufanie, prawda,
ruch oksfordzki, Kosciot anglikariski, Ko$cidt katolicki

Introduction

hen Homer had to tell the story of his life, he decided to write an ac-

count of a long journey. The Odyssey is a tale of a long journey through
Homer’s life written in 24 books. He wanted to tell the world about the cities
he visited and the adventures he had had in his life to encourage us on our own
life’s journey. It is remarkable that to tell the story of his life, Homer needed
to sing. If we wanted to give account of the life of John Henry Newman, we
would need more than twenty-four books. Most of the books already exist,
thanks to Newman himself. What is interesting, however, is that, to recount
the life of this saint, we would not need to sing, but rather think and pray.

Cardinal Newman was a man endowed with many talents. Someone who
received from God a brilliant intelligence and endless patience. He was joyful
in his own way and able to transmit to others a kind of peace and serenity that
is the fruit of feeling elevated in the presence of God. John Henry Newman’s
conversion did not only occur in one moment of his life, although on the night
of October 8, 1845, Newman experienced a great moment of grace through
a confession at Littlemore, which was decisive.' His conversion was an ongoing
work of God that manifested itself from time to time in his writings. In the
metaphor of maritime navigation, Newman’s conversion is like a hidden and
powerful water current that constantly pushes him towards the truth, and
which from time to time we can observe in specific events.

We will speak here of some of these events, which are like an inevitable
path to discover the meaning and importance that this kind of continuous
conversion had in Newman’s life. Before providing a chronological description
of these conversion moments, we will define the macro approach to John Henry

' Cf. W. Meynell, Cardinal Newman, chapter 3: Littlemore and Conversion, https://new-

manreader.org/biography/meynell/chapter3.html [access: 9.06.2022].
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Newman’s conversion.” The selected texts on Cardinal Newman’s thought
correspond to our intention to demonstrate the unity between the search for
truth and trust in God. We have chosen them to indicate that it is not pos-
sible to build up institutional trust within the Church without first secking
a personal search for truth.

Newman's Conversion

To convert means to change. The Latin word “convertere” is used to express
movement from one place to another and to indicate that we have taken a new
route while sailing or riding. The human being naturally changes his route
when he finds a path towards the good. What we do not always consider is
that the good that human beings naturally seck is not good because it is de-
sired; conversely, it is desired because it is good. So, “water is not good because
animals are thirsty, rather animals become thirsty because water is good for
them. Nature gives them thirst in order to ensure that they attain this good.”

The good that John Henry Newman sought throughout his life was the
truth about God and about himself. That desire for truth was not good for him
because he desired it, but it is good for everyone because every human being
naturally needs truth. St Augustine said that everyone loves the truth because
even those who are willing to lie do not want to be lied to. That desire, moreover,
increases with the experience of possessing the truth. As Waldstein observes,

before desiring a good, | have to know it in some way. If Tom had never tasted
candy, he would never have desired it. If Romeo had never seen Juliette, he never
would have desired her. If Socrates had not understood to some extent what
wisdom was, he would not have desired it. The good is desirable as known, and
therefore as long as it is unknown it is powerless to cause desire.”

Newman saw wisdom and truth within himself. We could say that in some
way he knew that God was inviting him to understand the meaning of his own

> Two theological dissertations helped us in this paper: T.J. Wratkowski, Truth, Error and
Authority: A Study of Conscience in Blessed John Henry Cardinal Newman and its Appli-
cation in the Writings of Joseph Ratzinger/Benedict XVI, Rome 2018. The second one is:
P. D’Souza, Elements of Ecclesiology in St. Jobn Henry Newman, Rome 2020.

E. Waldstein. The Good, the Highest Good and the Common Good, https://thejosias.
com/2015/02/03/the-good-the-highest-good-and-the-common-good/ [access: 14.04.2022].
E. Waldstein. Zhe Good..., op. cit.
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life. This sense of truth was the good that he sought, that he knew, that led
him to conversion. To study Newman’s conversion means to be part of his life
and also of his ideas. As Prof. Morales affirms,

the increasing reception to Newman's religious thought within the sphere of
the Church draws the attention again to the events and drama of the life which
holds the key to adequately interpreting his thinking. Newman’s doctrine is in-
tensely autobiographical, and the author never hides behind his ideas or words.”

Truth

John Henry Newman was born in 1801 to a young banker who would even-
tually make fortune in London.® His father was detached from any religious
feeling, being more inclined to practical things. His mother was a pious woman
who taught him the truth of the Bible and put in John Henry an inclination
towards God. “His religious upbringing was a conventional, non-sacramental
middle-class one.”

God is with us, always

The first manifestation of the search for truth in John Henry’s life emerged
when he was only 16 years old. It was a deep awareness that God was with him,
and that he could not exist without God. By his character and upbringing,
John Henry was far from being sentimental, so we can say that he grasped this
truth rather in a deeply intellectual way. Pope Benedict XVI would describe
this conversion in 2010, the year of Newman’s beatification, by saying that at
that moment Newman became convinced that what is most “real” is not the

> J. Morales Marin, John Henry Newman: La vida (1§o1-1890), Madrid 1990, p. 10. For the

biography of John Henry Newman we are following the work of José¢ Morales Marin.
There are many other good biographies, for instance: 1. Ker, Jobhn Henry Newman: A Bi-
ography, Oxford 1998; S. Guilley, Life and Writings, [in:] The Cambridge Companion to
Jobn Henry Newman, 1. Ker, T. Merrigan (eds.), Cambridge 2009, pp. 1-28; J.R. Velez,
Passion for Truth: The Life of John Henry Newman, Charlotte 2014; however we consider
this specific one as we think the author overall focuses on the spirit leading Newman to
conversion.

Cf.]J. Morales, John Henry Newman, op. cit., p. 17.

S. Guilley, Life and Writings, op. cit., p. 1.
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immediately observable or calculable. It is “God and the soul, man’s spiritual
identity” that comprise “what is genuinely real, what counts.”®

From that moment on it is God who takes central place in his life. That is
why the young Newman obeys God in everything that he thinks God com-
mands him to do and seeks to understand divine rationale’. This conversion
experience was so profound in Newman’s life that he would never doubt that
God acted in his conscience, or rather, that his own conscience was a sure means
to achieve God’s will. Newman tells us in his Apologia:

And | hold this still: 1 am a Catholic by virtue of my believing in a God; and if | am
asked why | believe in God, | answer that it is because | believe in myself, for
| feel it impossible to believe in my own existence (and of that fact | am quite
sure) without believing also in the existence of Him, who lives as a Personal,
All-seeing, All-judging Being in my conscience.’

This first conversion marked the course of Newman’s life. From then on, for
him, the task was to see where to go (i.e., to know the good of truth at every
step of his life) and to make it real (i.e., to act according to his own conscience
to fulfil it in the best possible way). Conscience in Newman’s understanding
was never a personal taste. He did not decide what to do to fulfil the com-
mandment of conscience based on his own experience. Conscience was the
extension of God’s action in him, it was as if Newman constantly asked for
God’s guidance before acting,

With that profound conversion experience, the young Newman continued
his studies at Oxford and was eventually accepted as a Fellow at Oriel College.
By the time he was 24, he was ordained an Anglican priest and began teaching
at one of the most famous universities in history.

After careful reflection of the intellectual terrain in which he found himself,
Newman identified the pitfalls of Oxford ideas and sought to offer clarity in
solving some common problems. One of the most important problems was a kind
of anti-dogmatic attitude that reigned in the minds and hearts of students and
teachers. The denial of all dogma as if it were not something imposed from
above was at the heart of Oxford in the first half of the nineteenth century.

& Cf. Benedict XVI, Address on the Occasion of Christmas Greetings to the Roman Curia

(December 20, 2010), https://www.vatican.va/content/benedict-xvi/en/speeches/2012/
december/documents/hf_ben-xvi_spe_20121221_auguri-curia.heml [access: 14.04.2022].
J.H. Newman, Apologia pro vita sua, Tan Ker (ed.), London 1994, no. 182.
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This intellectual attitude is called “Liberalism” in Newman’s writings.
Without intending to describe a political or moral problem, by “Liberalism”
he means the idea that each individual must find his own way to believe. Faith
becomes nothing more than a series of intellectual arguments that we somehow
understand but which have little to do with the knowledge of God.

God in dialogue with us

While teaching at Oxford, Newman discovered another manifestation of
God’s truth in his life. The experience of his sister’s illness and death would
leave a deep mark on his soul. Faith and his beliefs could not be called into
question, but were to give meaning to life, becoming a source of consolation.
The experience of weakness and death, mixed with Oxford ideas, gave rise to
a great moment of truth in Newman’s life. To use a metaphor, it was happening
in our author what happens to us when we cannot see hydrogen and oxygen
in isolation because they are invisible. However, when they mix, they become
water and constitute the basic element for life. Similarly, the Oxford ideas and
the experience of vulnerability in Newman’s life had been invisible up to that
point; but when they came together, they constituted the beginning of the long
road to Catholicism undertaken by our future saint.

First, the experience of weakness led Newman to separate his intellectual
perfection from his faith. Natural Law was not the same as Religion, God
could reveal something beyond what we can perceive intellectually. Newman
grasped this reality and his faith moved from an understanding that God was
with him, to an understanding that God was personally addressing him. It was
at this point in his life, in 1830, that he began to repeat the expression “faith is
personal in character, as heart speaks to heart.”"

At Oxford, Newman pursued a series of studies that aimed at understanding
faith through Tradition, which was in contrast to the Protestant affirmation
of “sola scriptura” or the Bible alone. He delved into apostolic succession, that
is, the way in which the Apostles transmitted their ministry to their successors
in such an order that we can trace the chain of transmission from the episco-
pal consecration of each bishop up to one of the Apostles. Finally, Newman
reflected on the separation of Church and State in society.

. Guilley, Life and Writings, op. cit., p. 5. Cf. J.H. Newman, The Religion of the Day, [in:]

Parochial and Plain Sermons, vol. 1, https://www.newmanreader.org/works/parochial/
volumer/sermonz4.html [access: 14.04.2022].
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These were three revolutionary themes. Catholic theology would define these
areas much later, judging the importance of the interpretation of the Bible and
affirming that it must be read in the Tradition of the Church." Likewise, Cath-
olic theologians would work toward a better understanding of the relationship
between Church and State. From the teachings of Pope Leo XIII (the so-called
Leonine Magisterium) Catholic Theology defined the Church as the soul and
the State as the body of the same person;12 which ended up in the modern
understanding of the relative autonomy of political and economic affairs.”

Thanks to these three fields of theological studies, Newman viewed the
Anglican Church as a middle ground between two radical positions. Not
a midpoint in the sense of mediocrity, but in the sense of being the highest
point rising between two extremes, like an arch. One was represented by the
Catholic Church, which — for Newman at that time — demanded the mental
subjection of its faithful, with the other being represented by the Reformed
Church which had bowed too much to modernity at the expense of the Chris-
tian faith. However, the imposition of faith and morals could not be accepted,
so since in Oxford the Anglican Church was thought to be the most universal,
it was necessary to prove it.

Newman therefore initiated the Oxford Movement “with the object of stress-
ing the Catholic elements in the English religious tradition and of reforming
the Church of England.”14 Maybe also in a way to defend his faith, stressing
that it was the Catholic one; Catholic in the original sense, that is to say as he
had thought until then: the one not directly referred to the Church of Rome,
but the original and universal one. If the Anglican Church was the guardian
of truth, liberalism had to be confronted. To confront Liberalism, Newman
and his colleagues in the Oxford Movement began to compose anonymous
writings which they called Tractus. The authorities of the University and some
academics who read the publications of the Oxford Movement defined them as
papist (an offensive word for a Roman Catholic) statements. It is in 1839, when

Cf. Vatican Council II, Dogmatic Constitution on Divine Revelation Dei Verbum,
https://www.vatican.va/archive/hist_councils/ii_vatican_council/documents/vat-ii_
const_19651118_dei-verbum_en.html [access: 14.04.2022].

Cf. Leo XIII, Encyclical Immortale Dei, https://www.vatican.va/content/leo-xiii/en/
encyclicals/documents/hf_l-xiii_enc_o1111885_immortale-dei.html [access: 14.04.2022].
Cf. Vatican Council II, Pastoral Constitution on the Church in the Modern World Gaud-
ium et Spes, https://www.vaticanva/archive/hist_councils/ii_vatican_council/documents/
vat-ii_cons_19651207_gaudium-et-spes_en.html [access: 14.04.2022].

See: W.O. Chadwick, Sz. John Henry Newman, [in:] Britannica, https://www.britannica.
com/biography/Saint-John-Henry-Newman [access: 9.06.2022].
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Newman was almost forty years old, that he wrote a document in defence of the
movement and signed it, showing that he was the author of most of the Tractus.
Newman does this because he wants to emphasize that intellectual formation
cannot take place in the absence of a true sense of morality. The liberal project
separates the intellectuals from morality since, as Newman explains, for them:
“Where power of intellect is, there need not be virtue; and that where right,

and goodness, and moral greatness are, there need not be talent.””

Truth and Tradition in the Catholic Church

The authorities of the University misinterpreted the theological formation offered
by Newman and resolved to prompt him to leave Oxford voluntarily, so as not
to fall into a conflict of conscience. Faced with the persecution on the part of
the Anglican Church authorities and following the voice of his conscience,
Newman decided to go on the mission to continue his studies. He decided to
live in Littlemore, where he bought a house to pursue his theological reflections.

Newman had acquired a clear understanding of the Anglican Church as
a middle way, but by 1841 he had changed his mind. He confessed that it was
thanks to an article by Nicholas Wiseman in which our saint was struck by
a phrase of Augustine: securus judicat orbis terrarum (the world judges with
certainty). With these words in mind, Newman would later write: “By those
great words of the ancient Father, interpreting and summing up the long and
varied course of ecclesiastical history, the theory of the Via Media was abso-
lutely pulverized.”

It became clear to Newman that the Anglican Church was not the Catho-
licity that he had been looking for. He came to understand that truth was in
the Catholic tradition while he had thought it was in the Anglican Church. He
would explain later in the Apologia that in the end Rome’s plea “was catholicity
while the Anglican was Antiquity.””

Eventually he was confronted with a personal decision to be taken in light
of his conscience. For Newman to make a decision in conscience is not a matter
of personal taste as we have stressed before. Rather, it means that in his journey
of reflection, he considers what he knows in the deepest sense of the concept

® J.H. Newman, Sermons Preached on Various Occasions, vol. 1: Intellect, the Instrument of
Religious Training, Westminster 1968, no. 1-14 (see also online: https://www.newmanreader.
org /works/occasions/sermont.html [access: 14.04.2022]).

J.H. Newman, Apologia pro vita sua, op. cit., no. 116.

17 . . .
J.H. Newman, Apologm pro vita sua, op. cit., no. 107.
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which is to contemplate what God has shown him as truth. His obligation to
truth in conscience is sometimes set against authority, in this case the author-
ities of Oxford and the Anglican Church. The break with Anglicanism was
looming large because Newman understood that what he knew in conscience
was not what authority asked him to believe. He would explain this in the
Apology years later:

But I say clearly, that in the history of Arianism, the pure Arians were the Prot-
estants, the semi-Arians were the Anglicans, and that Rome now was what it
was then. The truth lay, not with the Via Media, but with what was called ‘the
extreme party.” As | am not writing a work of controversy, | need not enlarge
upon the argument...18

It may be worthwhile to consider this moment carefully. The third man-
ifestation of the truth that appears in Newman’s conversion happens at this
stage of his life, but it will continue until the end of his days. He is already
a Fellow at Oriel College, Oxford. As an Anglican priest he chose celibacy under
a personal vow. He developed the habit of looking backward to go forward,
reading the Fathers of the Church to understand where Tradition would lead
us in the future.

He arrives at a certainty proper to faith when he observes that the Catholic
Church has maintained Tradition for centuries. To explain this intuition, he
writes one of his most important theological works: On the Development of
Christian Doctrine. As St. Thomas Aquinas shows, no one can advance without
knowing in some way the goal for which he is heading. An archer can only
shoot his arrow once he has seen the target. Similarly, Newman understood
where the truth was and now needed to build a path to lead others there.

It will not be the only time in his life when the authority of the Church
will contrast with what he thought to be the truth. At this time in his life this
happened with the Anglican Church. Later the same will happen with the
Oratory authorities. José Morales observes that the truths learned by Newman
as a teenager remained impressed on his heart, with new and growing strength,
thanks to the Holy Roman Church. For the saint, the Church had added to the
simple Evangelicalism of his early teachers, but it had not obscured, dissolved
or weakened any of his original faith, despite the difficulties.”

8 J.H. Newman, Apologia pro vita sua, op. cit., no. 134.
P oCt J.H.Newman, The Letters and Diaries of John Henry Newman, vol. 31: The Last Years:
January 1885 to August 1890, Ch.S. Dessain and T. Gornall (eds.), Oxford 1977, p. 189;
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Newman is now at Littlemore. Leaving Oxford University behind, he can
look back and realize that his thought preserves integrity. The education to which
he aspired was an education that would enable the individual to understand
the reality of faith in a unified way. Therefore, Theology is an essential part of
education in a University. It is at this time that Newman receives a visit from
a priest, who had the mission to carry out what we know today as ecumenism.
The establishment of the new Catholic hierarchy in England, thanks to Pope
Pius IX, is a moment of the rebirth of Catholicism. It happened thanks to the
impulse of such characters as the Duke of Norfolk but also thanks to the zeal
of some of the Catholic priests who had kept their faith and exercised their
capacity for dialogue in this step of history.

The solitude of Littlemore was good food for thought for a soul like New-
man. On the one hand, he considered how difficult it would be to become
a Catholic. This is because he had considered the Catholic Church too devo-
tional and much less intellectual than the Anglican. He would later explain
in the Apologia, that “such devotional manifestations in honour of Our Lady
had been my great crux as regards Catholicism.”

On the other hand, the strength of his thought and the sincerity of his re-
flections created in Newman a growing desire for conversion. He would explain
it, “the simply question is, can I (it is personal, not whether another, but can
I) be saved in the English Church? Am Iin safety, were I to die tonighe? Is it
a mortal sin in me, not joining another communion?””

Newman was not considering someone else’s situation simply because being
a matter of conscience, no one could understand what was going on inside him.
No one could explain what he knew. Knowledge is used here in the sense of
revelation, of knowing what God is saying to him at this particular moment
in his life. So, he asks to enter the Catholic Church and is received by Blessed
Dominic Barberi on October 9, 184s.

He came, dripping wet from his journey through torrents of rain. ‘Remember the
guard, sir,’ petitioned the streaming guard as the passenger alighted from the
coach outside the ‘Mitre.’ ‘Yes, said the Father, much edified, ‘| will remember

J. Morales, El significado de Newman en la Iglesia, [in:] Documentos de Antropologiay Etica,
no. 14; see online: https://www.unav.edu/documents/8871060/896 4 433/14-Newman-+hoy.
pdf [access: 14.11.2022], pp. 14-23.

J.H. Newman, Apologia pro vita sua, op. cit., no. 179.

21 . . .
J.H. Newman, Apologm pro vita sua, op. cit., no. 208.
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you in my Mass." Newman knelt before him. The Father bade the neophyte rise,
‘conscious,’ says one of his friends, ‘of a great miracle of grace.””

Conscience and Authority

It is at this moment that his conversion took on its deepest meaning. While
Newman was not attracted to Rome, his friends did not understand him. He
moved away from St. Mary’s where he preached for so many years, lost his
Oxford friends and the respect of so many intellectuals of his time. All this
detachment to turn towards the truth he found in the Church of Rome. His
conversion was not a culture war, as he wrote then: “I have been in perfect
peace and contentment; I never have had one doubt.”® Perhaps that is why he
would write years later, thinking about that moment in his life: “Ten thousand
difhiculties do not make one doubt, as I understand the subject; difficulty and
doubt are incommensurate.”*

Newman is now a Catholic. His conversion was the fruit of the realization
that God had been with him since he was sixteen years old. It was also the
result of having grasped the need for dialogue with God, occasioned by the
experience of the weakness and death of his sister. Now that he opted for the
truth and not for the guidance of the Oxford leaders, he attained a great inner
peace. His conversion was the result of putting on one of the scales what his
conscience told him and on the other what authority asked of him. From this
moment on, he would always choose to follow the inspirations of his conscience.

If he had not been so deeply sincere before God, this attitude could have
fallen into self-pride. Or, if Newman had not been so intellectually precise,
this attitude could also have been an absurd obstinacy. The talents God gave
him allowed him to move quietly, according to his own character, creating an
atmosphere of peace. Newman’s conversion to the Catholic Church was very
little noise, but a lot of light.

What does it mean to be Catholic? For Newman it meant to follow the path
towards the truth, without denying the holiness of the Church of England,
without criticizing the shortcomings he found in the Catholic Church itself.
In this spirit he went to Rome, and there he found the affection of the Pope

zz W. Meynell, Cardinal Newman, chapter 3, op. cit.

J.H. Newman, Apologia pro vita sua, op. cit., no. 214.

4 J.H. Newman, Apologz'apro vita sua, op. cit., no. 239.
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and was impressed by the Oratory of St. Philip Neri. He decided then to found
the Birmingham Oratory.

It was during these years as a Catholic that Newman was invited to be rec-
tor of the Catholic University of Dublin. In the four years that he spent there
(1854-1858) he would elaborate on a series of lectures on his understanding of
wisdom at a university.

Being a guide to others is, however, not an easy task. It is not even for
those who have the ability to lead others towards well-defined organizational
goals. Much less for those with an intellectual character and full of prudence,
as Newman’ was. He was a professor and, therefore, a teacher. He was a deep
thinker and so, making decisions means reflecting over and over again on the
same subject. Guiding people is even more difficult. Newman enjoyed a sense
of order and respect for silence and rules, which may not always be the case
for all persons called to live a religious life. The same vocation might involve
different talents. Newman would soon discover this and when the Oratory
had to split, Newman sent some of his new disciples to London to start the
Oratory there. Nor would he return to Dublin, where he spent much of his
energies and perhaps also saw some of his dreams fulfilled.

We come to the last manifestation of the truth that we want to examine
here. It occurred in the last years of Newman’s active life, in the midst of in-
ternal difficulties due to the management of the Oratory, and at the height of
external difficulties due to the reaction of Anglican intellectuals to the First
Vatican Council. Newman was tired and alone. He faced criticism from his
former friends of the Anglican era and also within the Catholic Church. It
was at this time that he wrote an apologia for his life. In this long Apologia
pro vita sua, Newman explained the different manifestations of the truth that
had led him to conversion. It is as if he wanted to take his readers by the hand
and walk through his life with them. In his Apologia, Newman put the same
effort as Homer had done writing his Odyssey.

Newman is a Catholic not because he wants to be but because he knows
he is. When he understood what it meant to be Catholic, he realized that he
was a faithful member of the Catholic Church. The meaning of this catholic-
ity is part of the tradition in which Newman had grown up; it was not about
rejecting the Christian principles or holiness of the Church of England; nor
was it about rejecting the best of the Anglican tradition. It was simply about
discovering the roots of the faith and living in accordance with what the
Church had always been.

When Vatican Council I was convoked and Rome asked Newman for his
opinion regarding the definition of Papal Infallibility, he stated that it was
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“inopportune.”” Newman noted that it was inopportune to make the state-
ment perhaps because he realized that papal infallibility in matters of faith and
morals was the conclusion of careful reflection. Such reflection had never been
done by the majority of the Church’s faithful. Newman’s response was not that
papal infallibility is false, nor did he respond with a rejection of the solemn
definition. He seems to have observed, however, that it was not the best time
to make it clear, since modernity followed liberal sway and would not accept
that definition. Which in the end was what happened.

In the end, Newman once again acted in accordance with his conscience,
which allowed him to maintain his own peace. Interestingly, the ultimate
recognition of his drive for truth came with the honour of being appointed as
cardinal. This was an official recognition of his life and his contribution to the
Church, something that was perhaps not accepted by all within the Church,
but which the Pope wanted. This honour also changed the Anglican Church’s
view of Newman. He then became a public intellectual star, and so at Oxford
he experienced some of the best, and last, moments of his life. Lecturing again
at St Mary’s and Oriel College was remarkable for the former professor who
had been called to be a papist.

Trust in John Henry Newman

At the beginning of our exposition we said that Newman was a secker of truth.
The great good to which he devoted his whole life was truth. The intense longing
for it led Newman to conversion; this desire was a talent he had received and
retained to the end of his life. Had he remained simply on high intellectual
ground, Newman would only have been a great Christian thinker. His beatifi-
cation and canonization tell us, that his is an exemplary life leading to heaven.
His conviction may be worthy of consideration: to know that God is always
with us. To know that God dialogues with us. To know that the truth is in the
Catholic tradition that subsists also in other Christian confessions. Finally, to
know that authority is like the fire that purifies our conscience.

If conscience is the manifestation of God’s truth in us, then authority acts in
a powerful way, cleansing that truth and making it shine. This is what Newman

wrote at the end of his life to the Duke of Norfolk:

25

Cf. S. Guilley, Life and Writings, op. cit., p. 22.
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the rule and measure of duty is not utility, nor expedience, nor the happiness
of the greatest number, nor State convenience, nor fitness, order, and the pul-
chrum. Conscience is not a long-sighted selfishness, nor a desire to be consistent
with oneself; but it is a messenger from Him, who, both in nature and in grace,
speaks to us behind a veil, and teaches and rules us by His representatives.26

With Newman we can understand that the life of one who knows his
weakness and knows God’s Revelation leads to trust. Seeking truth in New-
man’s approach is neither self-pride nor obstinacy. It is about trust, not in the
representatives of authority themselves, but in the Authority they represent.
Trust is never just a concept and Newman, who could never be accused of being
sentimental, understood it, taught it and lived it first-hand.

If the cause of these emotions does not belong to this visible world, the Object
to which his perception is directed must be Supernatural and Divine; and thus
the phenomena of Conscience, as a dictate, avail to impress the imagination
with the picture of a Supreme Governor, a Judge, holy, just, powerful, all-seeing
retributive, and is the creative principle of religion, as the Moral Sense is the
principle of ethics.”’

Trust in Newman’s thought is a concept anchored in trust in God. Know-
ing that justice is never complete on earth allows us to be as just as possible to
ourselves and others while we live in this world.

Conclusions

In this article we have traced an itinerary of St John Henry Newman’s conver-
sion in three moments: his decision to become an Anglican priest, his passage
to the Catholic Church and his active participation as a Catholic intellectual
at Oxford, at the University of Dublin and in accepting his title of Cardinal.
Our intention in describing each of these steps in the life of this English saint
was to show that Newman knew how to combine deep intellectual reflection

26 J.H. Newman, A Letter Addressed to the Duke of Norfolk, on Occasion of Mr. Gladstone’s
Expostulation of 1874, [in:] Certain Difficulties Felt by Anglicans in Catholic Teaching, vol. 2,
London 1914, p. 248 (sce also online: https://www.newmanreader.org/works/anglicans/
volumez/gladstone/index.html [access: 14.04.2022]).

" J.H.Newman, An Essay in Aid of a Grammar of Assent, South Bend 2003, p. 101 (see also
online: https://www.newmanreader.org/works/grammar/index.html [access: 14.04.2022]).



Via Veritatis: Learning to Trust with John Henry Newman 127

with an intense spiritual life. This is crystallized in his well-known expression:
one heart speaks to another (cor ad cor loquitur).

The life of this saint, like that of many other saints in the Church, indi-
cates that the contemplative path leads more directly, almost like a shortcut,
to the truth. Theological science — which demands clear reasoning and precise
language — reaches the truth, only with more effort and more time. These are
not contradictory paths, much less opposing ones, but simply two forces that
push the Christian faithful in the same direction, but with different intensities
and along different paths.

The way in which our saint promotes his own spiritual life leads him natu-
rally to a more attentive intellectual reflection. This allows us to conclude that,
also for Newman, the path to God is given in a connatural way, as St. Thomas
Aquinas had pointed out centuries ago. That is to say, saints like Newman know
reality under God’s way of knowing not because they have a perfect and total
knowledge that is proper to God alone, but as one who observes the world with
the eyes of a friend: by connaturality. This way of reasoning, which we observe
in Newman, discovers in the different opinions of others some elements of truth
precisely because it is a dialogue between the human being and the Creator,
which goes beyond human reasoning. Arguments about truth can be seen from
different perspectives, but if it is seen — as far as possible — from the Creator’s
point of view, then it is possible to perceive elements of good and truth in all
that exists. Newman was a serious seeker of truth who never scorned those
who, like him, sincerely sought divine revelation.

We have therefore proposed to underline that the subtle attention to the
divine and the respect for the reasoning of others make John Henry Newman
a figure of special importance for the dialogue that the Church wishes to main-
tain with the contemporary world. This would be the third conclusion of our
study: Newman has the conviction to live by a truth that he has received, but
which he has not mastered, so he tries to purify it and to understand it better
and better. Hence, as he became a figure of prominence, his attentive care to
preserve the truth leads him to avoid direct confrontation, without renouncing
to seriously affirm what has been believed by all, always and in all times. Any
faithful of the Church who wishes — from an intellectual perspective — to give
reasons for his faith can always turn to the example and writings of St John
Henry Newman.



128 Cristian Mendoza

References

Benedict X VI, Address on the Occasion of Christmas Greetings to the Roman Curia (December
20, 2010), https://www.vatican.va/content/benedict-xvi/en/speeches/2012/december/
documents/hf_ben-xvi_spe_20121221_auguri-curia.html [access: 14.04.2022].

Chadwick W.O., Sz. John Henry Newman, [in:] Britannica, https://www.britannica.com/
biography/Saint-John-Henry-Newman [access: 9.06.2022].

D’Souza P. Elements of Ecclesiology in St. John Henry Newman, Rome 2020.

Guilley S., Life and Writings, [in:] The Cambridge Companion to John Henry Newman, 1. Ker,
T. Merrigan (eds.), Cambridge 2009, pp. 1-28.

Ker L, John Henry Newman: A Biography, Oxford 1998.

Leo XIII, Encyclical Immortale Dei, https://www.vatican.va/content/leo-xiii/en/encyclicals/
documents/hf I-xiii_enc_or1111885_immortale-dei.html [access: 14.04.2022].

Meynell W., Cardinal Newman, chapter 3: Littlemore and Conversion, https://newmanreader.
org/biography/meynell/chapters.html [access: 9.06.2022].

Morales Marin J., E/ significado de Newman en la Iglesia, [in:] Documentos de Antropologia
y Etica, no. 14, https://www.unav.edu/documents/8871060/896 4 433/14-Newman-+hoy.
pdf [access: 14.11.2022], pp.14—23.

Morales Marin J., John Henry Newman: La vida (1801-1890), Madrid 1990.

Newman J.H., 4 Letter Addressed to the Duke of Norfolk, on Occasion of Mr. Gladstone’s Ex-
postulation of 1874, [in:) Certain Difficulties Felt by Anglicans in Catholic Teaching, vol. 2,
London 1914, p. 248 (see also online: https://www.newmanreader.org/works/anglicans/
volume2/gladstone/index.html [access: 14.04.2022]).

Newman J.H., An Essay in Aid of a Grammar of Assent, South Bend 2003 (sce also online:
https://www.newmanreader.org/works/grammar/index.html [access: 14.04.2022]).

Newman J.H, Apologia pro vita sua, Ian Ker (ed.), London 1994.

Newman J.H., Lezters and Diaries XXXI, https://www.newmanreader.org/works/ [access:
9.06.2022].

Newman J.H., Sermons Preached on Various Occasions, vol. 1: Intellect, the Instrument of
Religious Training, Westminster 1968 (sce also online: https://www.newmanreader.org
/works/occasions/sermont.html [access: 14.04.2022]).

Newman J.H., The Religion of the Day, [in:] Parochial and Plain Sermons, vol. 1, https://
www.newmanreader.org/works/parochial/volumer/sermonz 4.html [access: 14.04.2022].

Vatican Council I, Dogmatic Constitution on Divine Revelation Dei Verbum, https://www.
vatican.va/archive/hist_councils/ii_vatican_council/documents/vat-ii_const_19651118_
dei-verbum_en.html [access: 14.04.2022].

Vatican Council II, Pastoral Constitution on the Church in the Modern World Gaudium
et Spes, https://www.vatican.va/archive/hist_councils/ii_vatican_council/documents/
vat-ii_cons_19651207_gaudium-et-spes_en.html [access: 14.04.2022].

Velez J.R., Passion for Truth: The Life of John Henry Newman, Charlotte 2014.

Waldstein E., The Good, the Highest Good and the Common Good, https://thejosias.
com/2015/02/03/the-good-the-highest-good-and-the-common-good/ [access: 14.04.2022].

Wratkowski T.J., Truth, Error and Authority: A Study of Conscience in Blessed John Henry
Cardinal Newman and its Application in the Writings of Joseph Ratzinger/Benedict XV,
Rome 2018.



Via Veritatis: Learning to Trust with John Henry Newman 129

CRISTIAN MENDOZA (REV. PROF.) — holds the position of associate professor of Catholic
Social Doctrine in the School of Theology at the Pontifical University of the Holy Cross in
Rome. He teaches likewise at the School of Church Communications a course regarding
the economic dimension of the Catholic Church. He is Visiting Scholar of IPADE Business
School. Since 2006, he has been a member of the Holy Cross Promotion and Development
Department and serves as a liaison in Rome for various foundations and sponsoring associ-
ations in Belgium, Chile, Colombia, France, Mexico, the United States and Spain. He was
Resident Fellow at the Harvard Divinity School. He is a Catholic priest incardinated in the
Prelature of Opus Dei.






Wroctawski Przeglad Teologiczny
30(2022) 2, 131-152
Wroctaw Theological Review

Matgorzata Pagacz

Uniwersytet Kardynata Stefana Wyszynskiego, Polska
mmpagacz@gmail.com
ORCID: 0000-0003-4504-9142

Zwiastowanie Maryi (tk 1,26-38)
jako paradygmat powotania
do zycia konsekrowanego w swietle mysli
Josepha Ratzingera/Benedykta XVI

The Annunciation of Mary (Lk 1:26-38)
as a Paradigm of Vocation to Consecrated Life in the Light
of Joseph Ratzinger/Benedict XVI's Thought

ABSTRACT: This article presents the Annunciation of Mary (Lk 1:26-38) as a para-
digm of vocation to consecrated life in the light of Joseph Ratzinger/Benedict XVT’s
thought. The specificity of the call to the exclusive love of Christ and service to Him
in the Church by the evangelical counsels can be understood more deeply in relation
to the Annunciation. A vocation to the consecrated life arises from the initiative of
God alone and is a gift of His infinite love; is a positive response to God’s invitation to
free oneself from the limitations of one’s own will, from ideas of self-fulfilment, from
disordered tendencies, in order to immerse oneself in the will of God and let oneself
be led by it. Benedict X VI encourages consecrated persons to go back, like Mary who
vividly remembers the event of the Annunciation, to that decisive event in their lives, to
remember their “first love,” the essential beginning of their way of life totally dedicated
to God. The life of those devoted to God must be permeated by faith and fidelity to
God, according to the “yes” they have said to Him. The event of the Annunciation of
Mary can be a model, a type in discerning a vocation to consecrated life.

KEYWORDS: consecrated life, Joseph Ratzinger/Benedict X VI, Mary, vocation

ABSTRAKT: Artykul przedstawia wydarzenie zwiastowania Maryi (Ek 1,26-38) jako
paradygmat powotania do zycia konsekrowanego w $wietle mysli Josepha Ratzingera/
Benedykta XVI. Specyfike wezwania do wylacznej mitosci Chrystusa i stuzby Jemu
w Kosciele na drodze rad ewangelicznych mozna petniej zrozumie¢ w odniesieniu do
zwiastowania. Powolanie do zycia konsekrowanego rodzi si¢ z wylacznej inicjatywy
Boga i jest dzietem Jego nieskoriczonej mitosci; jest pozytywna odpowiedzia Bogu na
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Jego zaproszenie do wyzwolenia si¢ z ograniczeri wlasnej woli, z idei samorealizacij,
z uczué nieuporzadkowanych, aby zanurzy¢ si¢ w wole Boga i dad si¢ przez nig prowa-
dzi¢. Benedykt X VI poleca osobom konsckrowanym, by — tak jak Maryja zywo zacho-
wujaca w pamieci wydarzenie zwiastowania — wracaly do wydarzenia decydujacego
o ksztalcie ich Zycia, by pamictaly o ,pierwszej milosci”, o istotnych poczatkach ich
drogi zycia catkowicie oddanego Bogu. Egzystencja oséb poswigconych na wtasno$é
Bogu ma by¢ przeniknicta wiarg i wiernoscia Bogu, zgodnie z wypowiedzianym Jemu
»tak”. Wydarzenie zwiastowania Maryi moze by¢ wzorem, typem w rozeznawaniu
powolania do zycia konsekrowanego.

SLOWA KLUCZOWE: zycie konsekrowane, Joseph Ratzinger/Benedykt X VI, Maryja,
powotanie

Wstep

J ednym z istotnych wyzwan, przed ktérymi wspoéfczesnie staja ludzie wierza-
cy, jest zdolno$¢ rozeznawania, dokonywania odpowiedzialnych wyboréw
i przyjecia ich konsekwencji. Wedlug spostrzezenia Marko Ivana Rupnika
problemem

dzisiejszej kultury nie jest ani nauka, ani ekologia, ani nawet etyka, lecz ducho-
wos¢: brak umiejetnosci rozeznawania, za ktérymi myslami nalezy péjsé ije
rozwija¢, ktoérych intuicji stuchaé, ktdre uczucia pielegnowad, ktére sprawy sa
naprawde donioste’.

Wspomniana trudnos¢ sprawia, ze rozpoznanie powolania pochodzacego od
Boga — a tym bardziej udzielenie na nie pozytywnej odpowiedzi — staje si¢ dla
niektdrych niemozliwg do rozwigzania enigma, sferg zastonieta przez wlasne
zagubienie, niepewno$¢, obawy lub iluzje. Rzeczywisto$¢ powotania chrzes-
cijariskiego, w tym zwtlaszcza powotania do zycia konsekrowanego, domaga
sic poglebionej refleksji. Specyfike wezwania do wytacznej mitosci Chrystusa
i shuzby Jemu w Kosciele na drodze rad ewangelicznych mozna petniej zrozumie¢
w odniesieniu do wydarzenia zwiastowania (Ek 1,26-38). We wspoiczesnym
nauczaniu Kosciota osoby konsekrowane s wielokrotnie przynaglane, by wraz
z Maryja rozwazaly tajemnice wybrania przez Boga. Celem niniejszego artykutu
jest ukazanie wydarzenia zwiastowania Maryi jako wydarzenia typicznego dla

ML Rupnik, Jak znalezé swoje miejsce w zycin, thum. P. Mikulska, Krakéw 2008, s. 7.

Obecnie na pilng potrzebe postawy rozeznawania zwraca takze uwage papiez Franciszek.
Zob. Franciszek, Adhortacja Gaudete er exsultate, nr 166-176.
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powotania do zycia konsekrowanego na podstawie mysli Josepha Ratzingera/
Benedykta X VI.

Zwiastowanie Maryi
w ujeciu Josepha Ratzingera/Benedykta XVI

Zwiastowanie, o ktérym opowiada $w. Eukasz na poczatku swojej Ewangelii,
jest wydarzeniem skromnym i ukrytym, gdyz oprécz Maryi nikt o nim nie
wiedzial, nikt nie byt jego $wiadkiem®. Bég postal aniota Gabriela do malego
miasta Nazaret, nieznanego Pismu Swiqtemu, do mlodej nieznanej dziewczy-
ny. Wydarzenie to naznaczone bylo pokora i ukryciem, zupetnie inaczej niz
w przypadku zwiastowania narodzin Jana Chrzciciela jego ojcu Zachariaszowi,
kaptanowi, ktéry otrzymal oredzie w §wiatyni podczas liturgii’. Benedykt X VI
szczegdtowo omawia i analizuje zwiastowanie Maryi. Mloda kobieta ustyszata
stowa pozdrowienia, ale nie zwyczajne hebrajskie shalom (,,pokdj tobic”), lecz
greckie chaire (,badz pozdrowiona”, ,radyj si¢”). Pozdrowienie chaire wyraz-
nie wskazuje na zwiazek radosci z faska. Od tego pozdrowienia, wyrazajacego
najglebsza rado$¢, zaczyna si¢ we wlasciwym sensie Nowy Testament. Stowo
~raduyj si¢”, zaczerpnigte ze Starego Testamentu (zob. So 3,14-17), stanowi po-
nadto wyraz ciagtosci biblijnej historii zbawienia. A zatem juz w wydarzeniu
zwiastowania obecne jest podstawowe stowo, ktérym okresla si¢ cate chrzesci-
janskie gloszenie: Evangelium (,,radosna nowina”)*. Papiez wskazuje, ze patrzac
na zwiastowanie w $wietle Starego Testamentu, Maryja ,ukazuje si¢ jako zywy
namiot Boga, w ktérym chce On na nowy sposéb zamieszkaé posrédd ludzi™.
Stowa aniota zakorzenione s3 w starotestamentalnej poboznosci, jednak ja przee
kraczaja, a nowa sytuacja nadaje im nowy realizm, nieprzewidywana wezesniej
glebie tresci i mocy®.

Benedykt XVI zacheca — zwlaszcza mlodych — do tego, by wejs¢ glebiej
w te sceng, zastanawiajac sie nad przezyciami Maryi, wyobrazajac sobie, jak

Zob. Benedykt XVI, Maryja prowadzi nas drogg wiernosci, 20.07.2008, https://opoka.org.
pl/biblioteka/W/WP/benedyke_xvi/modlitwy/ap_sdm2008_randwick_20072008.html
[dostep: 10.01.2022].

Zob. J. Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu. Dzieciristwo, thum. W. Szymona,
Krakéw 2012, s. 35.

Zob. Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. 41-44; ]. Ratzinger, H.U. von
Balthasar, Maryja w tajemnicy Kosciota, ttum. W. Szymona, Krakéw 2007, 5. 55—56.

J. Ratzinger/Benedykt X VI, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. 45.

Zob. ]. Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. 45-46.
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Ona musiala si¢ w tej sytuacji czu¢’. Byla mlodg dziewczyna, a Pan Bég wezwal
Ja, by w bardzo szczegdlny sposéb, wymagajacy od Niej wielkodusznego daru
z siebie, oddata Mu swe zycie, swg przyszlo$¢ kobiety i matki. Papiez zauwaza,
ze w odpowiedzi Maryi danej aniotowi mozna wyrdznié trzy etapy. Pierwsza
reakcja Maryi na uslyszane stowa to zatrwozenie i zamyslenie®. Maryja czuta
si¢ zalekniona, catkowicie poruszona tym, co mialo Ja spotkaé’. Jej reakcja
byta jednak inna niz reakcja Zachariasza, na ktdrego padt strach (zob. £k 1,12).
Dziewica z Nazaretu zmieszala si¢, potem jednak nie bylo juz w tym zaniepo-
kojenia, lecz wewnetrzne rozwazanie ustyszanych stéw: Maryja zastanawiata
si¢, prowadzita dialog sama ze soba, ktéry w rzeczywistoéci byt wewnetrznym
mocowaniem si¢ ze stowem'. Benedykt X VI tak podsumowuje ten pierwszy
etap odpowiedzi:

Maryja nie pozostaje w swej reakgcji przy poczatkowym zaniepokojeniu bliskoscia
Boga w Jego aniele, lecz usituje zrozumieé. Okazuje sie wiec niewiastg odwazng,
ktéra nawet w obliczu czego$ niestychanego zachowduje sie roztropnie. Jedno-
cze$nie widzimy Ja jako niewiaste prowadzacg bogate zycie wewnetrzne: kon-
troluje swe serce i rozum oraz prébuje poznac kontekst i catoéé oredzia Bozego'.

Drugi etap w odpowiedzi Maryi to rozwazanie i dialog z aniolem. Postaniec
Bozy, dostrzegajac Jej zmieszanie, staral si¢ natychmiast Ja uspokoi¢: ,Nie
bdj si¢, Maryjo” (Ek 1,30). Oswiadczyl Jej, ze zostala wybrana na matk¢ Syna
Bozego. Wobec tego Maryja nie zareagowata powatpiewaniem, jak Zachariasz,
ale zapytala wprost: ,Jakze si¢ to stanie, skoro nie znam me¢za?” (Ek 1,34). Nie
postawita pytania ,czy”, lecz pytanie ,jak” dotyczace spelnienia si¢ obietnicy,
gdyz nie widziata sposobu jej realizacji. Benedykt X VI pokazuje, ze nowozytna
egzegeza nie potrafl przekonujaco wyjasni¢ znaczenia tego pytania Maryi —
zdanie to pozostaje tajemnica”. Aniol oznajmil Maryi, ze zostanie matka nie
w normalny sposéb, ale przez moc Ducha Swiqtego: ,Duch Swic;ty zstapi na
Cicebie i moc Najwyzszego okryje Cig cieniem” (Ek 1,35). Papicz podkresla tu
istotne znaczenie dziatania Ducha Swictego, ktory zstepujac na Maryje, spra-
wil, ze stala sic Ona matka, Jej fono bylo miejscem przebywania Syna Bozego.
Duch Swicty dat Jej zarazem sile i odwage, by odpowiedziala na Boze wezwanie:

" Zob. Benedyke X VI, Maryja prowadzi nas..., dz. cyt.

® Zob.J. Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. 49.
® Zob. Benedykt X VI, Maryja prowadzi nas..., dz. cyt.

" Zob.]. Rartzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. so.
" Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. so.

2 Zob. J. Ratzinger/Benedykt XV, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s1-52.
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»10 Duch pomdgt Jej zrozumie¢ wielka tajemnice, ktéra miata si¢ przez Nig
wypelnié¢. To Duch ogarnal Ja swa miloscig”. Doswiadczenie, ktérym Maryja
zostata obdarowana, bylo pozwoleniem Duchowi Swigtemu na Jego dziatanie
w Niej samej i w Jej dalszej historii.

Trzeci etap to istotna odpowiedz Maryi, wypowiedziane przez Nig ,tak”
i nazwanie siebie stuzebnica Pariska. Maryja powiedziata: ,Niech mi si¢ stanie
wedlug stowa twego” (Ek 1,38). Ta dobrowolna i pokorna odpowiedz wyrazata
Jej wielkoduszne postuszenstwo, w ktdrym zapadta ,,najwznioslejsza decyzja
ludzkiej wolnoéci™. Maryja stata si¢ matka przez swoje ,tak” dla dziatania
w Niej Trojcy Swietej: ,,Przez Jej postuszeristwo Stowo weszlo w Nig i w Niej
stalo si¢ plodne””. Dziewica z Nazaretu poczeta za posrednictwem ucha, czyli
przez stuchanie, na co zwracali uwagg ojcowie Koéciota™.

Oprécz wymiaru osobistego wyboru, zwiastowanie jest rtéwnoczesnie mo-
mentem decydujacym dla dziejow ludzkosci”. Nigdy wezesniej od odpowiedzi
czlowieka nie zalezalo tak wiele, jak od decyzji Maryi. Bez Jej pozytywnej
odpowiedzi Stwérca nie uczynitby w Niej uprzywilejowanego miejsca swego
dzialania, przybytku swego zwiazku z ludzkoscig we weieleniu. Jej stowa: ,niech
mi si¢ stanie wedtug stowa Twego” byly niejako oczekiwane z napieciem: ,W mo-
mencie postawienia Maryi pytania niebo i ziemia niejako wstrzymuja oddech.
Czy powie «tak»?"". Odpowiedz Dziewicy z Nazaretu jest chwilg przelomowsa,
decydujaca, ktéra warunkuje nadzieje dla ludzko$ci. Wypowiedziane przez
Nia fiat otworzyto nowe horyzonty dla $wiata; sprawilo, ze rozbtysta nadzieja
dla cztowieka. ,, Kiedy Maryja odpowiedziata swoim «tak» na zwiastowanie

" Benedykt XV, Maryja prowadzi nas..., dz. cyt.

" J. Ratzinger/Benedyke X VI, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. s4. J. Ratzinger, H.U. von
Balthasar, Maryja w tajemnicy Kosciola, dz. cyt., s. 78: ,,Bez tego dobrowolnego przyzwo-
lenia Maryi, Bdg nie moze si¢ staé cztowickiem. Oczywiscie, to «tak» Maryi cale jest
taska. Dogmat wolnoséci Maryi od grzechu pierworodnego ma wiasciwie ten jeden sens:
ma pokazad, ze to nie czlowiek moze zainicjowad dzieta zbawienia, ze jego «tak» jest cale
zZanurzone we wczes’niejszej, uprzedzajqcej mitosci Boiej, ktéra go ogarnia jeszcze przed
jego narodzeniem”.

J. Ratzinger/Benedykt XV, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. s 4.

Zob. ]. Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. s 45 1. Smentek, ,, Blogosta-
wiona, ktdra uwierzyla’. Idee przewodnie mariologii Benedykta XV, ,Warszawskie Studia
Teologiczne” 25/1 (2012), 5. 104-105.

Zob. Benedykt X VI, ,,7ak” Maryi odzwierciedla ,tak” Chrystusa, 25.03.2007, https://
opoka.org.pl/biblioteka/W/WP/benedykt_xvi/modlitwy/ap_25032007.html [dostep:
10.01.2022].

J. Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. 53; zob. takze: $w. Bernard,
Caly swiat oczekuje odpowiedzi Maryi, [w:] Liturgia godzin, t. 1, Poznan 2006, s. 319;
J. Ratzinger, H.U. von Balthasar, Maryja w tajemnicy Kosciota, dz. cyt., s. 77-78.



136 Matgorzata Pagacz

aniofa, poczal si¢ Jezus i wraz z Nim rozpoczeta si¢ nowa epoka historii, co
potwierdzily potem wydarzenia Paschy jako «nowe i wieczne Przymierze»"".
Dlatego papiez wskazuje na kluczowe znacznie zwiastowania w dziejach zwiazku
Boga z Jego ludem:

W Starym Testamencie Bdg odstaniat sie w sposéb niepetny, stopniowo, podobnie
jak my w naszych zwiazkach osobistych. Naréd wybrany potrzebowat czasu, aby
pogtebi¢ swdj zwigzek z Bogiem. Czas przymierza z Izraelem byt jak dtugi okres
narzeczenstwa, czas zareczyn. Potem nadszedt moment decydujacy, moment
zaslubin, ustanowienia nowego i wiecznego przymierza. Stojaca w obliczu Boga
Maryja reprezentowata catg ludzko$c™.

Papiez poréwnuje zwiastowanie do bardzo szczegolnego wydarzenia: wskazuje,
ze za posrednictwem przestania anielskiego Bog jakby oswiadczyl si¢ ludziom.
W tej sytuacji Dziewica z Nazaretu powiedziala ,tak” w imieniu wszystkich
ludzi*', doskonale wypetnita Boze powolanie ludzkosci®. Jej fiat byto decyzja
podjeta w catkowitej wolnosci stworzenia wobec Boga.

Maryja jest czesto okre$lana przez Benedykta X V1 jako ,,Gwiazda Nadziei”*,
,znak nadziei”® i ,Matka nadziei”%. Papiez wskazuje, ze kiedy Bég nazwat
Maryje ,faski petng”

zaswitata dla rodzaju ludzkiego nadzieja zbawienia: cérka naszego rodu znala-
zta taske w oczach Boga, ktéry Jg wybrat od poczatku na Matke Odkupiciela.

I Benedyke X V1, ,, 7ak” Maryi..., dz. cyt.

20 Benedykt X VI, Maryja prowadzi nas..., dz. cyt.

?" Zob. Benedykt XVI, Maryja prowadzi nas..., dz. cyt. . Szymik, Theologia benedicta, t. 2,
Katowice 2012, 5. 128-129: ,W zyciu i losie Maryi uwewngtrznia si¢ cala prawda ludzkiej
wolnosci. [...] Bég potrzebuje wolno$ci wolnego partnera, by urzeczywistnilo si¢ Jego
Krélestwo — oparte przeciez nie na zewngtrznej wladzy, lecz na mocy mifosci”,

Zob. Benedykt X VI, Adhortacja Verbum Domini, nr 27; 1. Smentek, ,, Blogostawiona, ktdra
uwierzyla’..., dz. cyt., s. 90—91.

Zob. np. Benedykt X VI, Encyklika Spe salvi, nr 49; Benedyke X V1, Podrdz apostolska
Benedykta XVI do Francji z okazji 150. rocznicy objawiert w Lourdes 12—15 IX 2008 7.:
Przyjdzcie pié z tego Zrédia i sig w nim obmyjcie!, Krakédw 2008, s. 98; Benedyke X VI,
Homilia podczas Mszy $w. w sanktuarium Matki Bozej w Santa Maria di Leuca Maryja
Jjest Gwiazdg Nadziei na morzu zycia, 14.06.2008, ,LOsservatore Romano” wyd. pol.
(dalej: OR) 7-8 (2008), 5. 5—7.

Zob. np. Benedykt X VI, Homilia w uroczysto$¢ Wniebowzi¢cia Naj$wietszej Maryi Pan-
ny Kiedy otwieramy si¢ na Boga, nasze Zycie staje si¢ bogate i wielkie, 15.08.2012, OR 9-10
(2012), 5. 32.

Zob. np. Benedykt X V1, Encyklika Spe salvi, nr so.
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W skromnym domu Maryi, w ubogim miasteczku Galilei zaczyna sie wypetniac
wielkie proroctwo zbawienia®®.

W ten sposéb bez przemocy, lecz dzigki tagodnemu i odwaznemu ,,tak”, Dzie-
wica uwolnita ludzi nie od wroga ziemskiego, lecz od pradawnego nieprzyjaciela
(zob. Rdz 3,15), dajac ludzkie ciato Temu, ktéry mial ugodzi¢ go w glowe raz
na zawsze’.

Dziewica z Nazaretu zostala wezwana dzigki szczegdlnej mitosci Bozej
i zaproszona, aby zy¢ catkowicie dla Boga i naleze¢ zupetnie do Niego. Bene-
dykt X VI wskazuje, ze zgoda Maryi jest doskonatym odzwierciedleniem ,tak”
Chrystusa przychodzacego do $wiata, o czym pisze autor Listu do Hebrajczykéw,
interpretujac Psalm 40 [39]: ,,Oto id¢ — w zwoju ksiegi napisano o Mnie — aby
spetni¢ wole Twoja, Boze” (Hbr 10,7).

Postuszenstwo Syna odzwierciedla sie w postuszenstwie Matki, i w ten sposdb,
dzieki spotkaniu obu tych «tak», B6g mdogt przybrac oblicze cztowieka. Dlatego
wtadnie zwiastowanie jest réwniez Swietem chrystologicznym, upamietnia bo-
wiem gtéwna tajemnice Chrystusa: Jego wcielenie®.

Zachodzi wigc pelna zbiezno$¢ pomiedzy stowami Maryi a stowami Jezusa,
interpretowanymi jako zgoda na Wecielenie i Krzyz”.

»Oto ja stuzebnica Paniska, niech mi si¢ stanie wedtug stowa Twego” (Ek 1,38).
Tym zdaniem Matka Boza ukazuje, w jaki sposéb taska powinna by¢ zasymi-
lowana przez stworzenie. ,Odpowiedz, jaka data aniolowi Maryja, powtarza
Koscidl, ktéry ma uobecnia¢ Chrystusa w dziejach, gotowy czyni¢ wszystko,
aby Bég mégt weigz nawiedzaé ludzkos¢, okazujac jej swoje milosierdzie™ —
zauwaza Benedykt XVI. Wskazuje, ze ,tak” wypowiedziane przez Jezusa
i Maryj¢ odnawia si¢ w ,tak” $wictych (zwlaszcza meczennikéw, kedrzy sg
zabijani z powodu Ewangelii, dajac $wiadectwo najwyzszego aktu mitosci do

2 Benedykt X VI, Homilia podczas Mszy §w. w sanktuarium Matki Boze;j..., dz. cyt., s. 5.

7 Benedykt X VI zauwaza zarazem, ze Maryja jako Gwiazda Nadziei nie $wieci wlasnym
$wiatlem, lecz odbija $wiatlo Chrystusa, Stonica. Patrzac na Matke Pana, mozna odnaj-
dywa¢ droge wiodaca do Chrystusa, zwlaszcza w mrocznych i burzliwych chwilach.
Zob. Benedykt X VI, Homilia podczas Mszy $w. w sanktuarium Matki Boze;j..., dz. cyt., s. 5—6.
Benedyke X V1, ,,72k” Maryi..., dz. cyt.

O zbieznodci tej pisze Ratzinger, przywolujac i komentujac stowa $w. Jana Pawta II.
Zob. J. Ratzinger, H.U. von Balthasar, Maryja w tajemnicy Kosciota, dz. cyt., s. 42; Jan
Pawet I, Encyklika Redemptoris Mater, nr 13.

Benedykt XV, ,7ak” Maryi..., dz. cyt.
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Bogaido braci®), w ,tak” wszystkich, ktérzy pozytywnie odpowiadaja Bogu,
przyjmujac Jego zamysly i Jego wole w swoim zyciu, a zarazem oddajac si¢ Jemu
catkowicie do dyspozycij.

Powotanie — rozeznanie, wybor i rozwoj
w Swietle zwiastowania

Rozwazajac tajemnice chrzescijanskiego powotania do wiary, Benedyke X VI
stwierdza, ze jeszcze przed zalozeniem §wiata, zanim czlowick zaczat istnied,
Ojciec Niebieski wybrat go osobiscie i powolat do tego, by wszedt w synowska
relacje z Nim przez Jezusa, Stowo Weielone, pod natchnieniem Ducha gwigtego.
Konsekracja zakonna jest zas szczegdlnym i owocnym pogtebieniem tej relacji
z Bogiem, ustanowionej w konsekracji chrzcielnej: dzigki niej wewnetrzna
jednos¢ z Chrystusem, utworzona juz przez chrzest, przeradza si¢ w dar upo-
dobnienia do Niego, wyrazony i urzeczywistniony w sposob pelniejszy przez
profesje rad ewangelicznych®. Papiez wskazuje, ze kazde powolanie rodzi sie
z inicjatywy Boga i jest dzielem Jego nieskoniczonej mitoéci. Pan Bég sam czyni
»pierwszy krok” i to nie z uwagi na nadzwyczajng dobro¢ odkryta w cztowieku,
lecz ze wzgledu na obecnos¢ Jego mitosci®. Powotanie do zycia konsekrowanego
to zarazem propozycja wymagajaca i fascynujaca, to zaproszenie do wyzwolenia
si¢ z ograniczen wlasnej woli, z idei samorealizacji, aby zanurzy¢ si¢ w wole kogos
Innego, w wole Stwércy, i pozwolenie si¢ przez nig prowadzi¢**. Benedykt X VI
zauwaza, ze na przestrzeni wiekéw wiele mezezyzn i kobiet przemienionych Boza
milo$cia ofiarowalo swoje zycie dla sprawy kroélestwa Bozego. Przywoluje zda-
nie pochodzace z Kodeksu Prawa Kanonicznego, zgodnie z ktérym ,pierwszym

*" Zob. Benedykt XV1, , Tak” Maryi..., dz. cyt.

2 Zob. Benedyke X VI, Oredzie na 43. Swiatowy Dziei Modlitw o Powolania, https://
www.vatican.va/content/benedict-xvi/pl/messages/vocations/documents/hf_ben-xvi_
mes_20060305_xliii-vocations.html [dostep 10.01.2022]; Jan Pawel II, Adhortacja Vita
consecrata, nr 30.

Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 49. Swiatowy Dzien Modlitw o Powotania, hteps://
www.vatican.va/content/benedict-xvi/pl/messages/vocations/documents/hf_ben-xvi_
mes_2o111018_xlix-vocations.html [dostep: 10.01.2022]; J. Warzeszak, Jak zy¢? Miodziez
pyta — Benedykt XVI odpowiada, Warszawa 2015, 5. 26-29.

Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 48. Swiatowy Dzietr Modlitw o Powotania, hteps://
www.vatican.va/content/benedict-xvi/pl/messages/vocations/documents/hf_ben-xvi_
mes_2o0101115_xlviii-vocations.html [dostep: 10.01.2022]; zob. takze: G. Bachanck, Znaczenie
prawdy o stworzeniu w ujeciu Josepha Ratzingera, ,Warszawskie Studia Teologiczne” 22/1
(2009), 5. 235.

33

34



Zwiastowanie Maryi (tk 1,26-38) jako paradygmat powotania... 139

i podstawowym obowiazkiem wszystkich zakonnikéw powinna by¢ kontem-
placja rzeczy Bozych oraz ustawiczne zjednoczenie z Bogiem w modlitwie™>.
Odpowiedz na powotanie do zycia konsekrowanego jest wigc decyzja, aby dazy¢
do petnego i wylacznego nasladowania Chrystusa™.

Benedykt X VI wskazuje, ze wzorem powotanych do $wiadczenia w wyjatkowy
sposob o mitosci Boga jest Maryja, ktdra bezposrednio uczestniczyla w pielgrzy-
mowaniu wiary oraz w tajemnicy Wcielenia i Odkupienia®. Ona jest modelem
zycia chrzeécijaniskiego, najdoskonalszym wzorem wiary i mitosci w kazdym
rodzaju powotania. Warto zauwazy¢, ze w Jej zyciu urzeczywistnia si¢ podwéjny
wymiar $wigtosci: ontycznej (Maryja w swoim stworzeniu zostala przygoto-
wana przez Boga do powotania Matki Syna Bozego, jest wolna od wszelkiego
grzechu) oraz moralnej (upodobnienie do Boga, petnienie woli Bozej, praktyka
cnét, wynikajace z bycia petng taski)*®. Kazdy ochrzczony, pomimo ze nie jest
obdarowany takimi przywilejami jak Niepokalana, wezwany jest do wspotpracy
z taska, ktorg Bég go obdarza. W odréznieniu od dawnych nurtéw duchowosci,
rezerwujacych dazenie do $wigtosci jedynie dla niektérych, Joseph Ratzinger,
idac za Soborem Watykariskim II, podkresla powszechne powolanie wszystkich
ochrzczonych do $wigtosci”. Ponadto jednym z motywoéw papieskiego nauczania
jest ukazanie Maryi jako bliskiej do$wiadczeniu kazdego chrzescijanina, jako
Tej, ktéra wspiera swoim przyktadem™.

Papiei zauwaza, ze Zzwiastowanie Maryi to wydarzenie szczegc')lnie rzucaja‘ce
$wiatlo na tajemnice wybrania i wezwania przez Boga; wydarzenie, ktére moze
by¢ modelem (typem) w rozeznawaniu powolania, wskazujace, ze dzialanie
Boga w $wiecie ma zawsze zwigzek z wolnoscia cztowieka™. Joseph Ratzinger
stwierdza, ze zwiastowanie

ma szczegdblne znaczenie. Bdg prosi o zgode cztowieka. W dziataniu nie opiera
sie po prostu na wtasnej mocy. W stworzonym przez siebie Swiecie cztowieka
uczynit wtasnym, obdarzonym wolnoscia partnerem, i teraz potrzebuje wolnosci

3 Kodeks Prawa Kanonicznego, Poznan 1984, nr 663, § 1; zob. Benedykt XVI, Oredzie na

43. Swiatowy Dziers Modlitw..., dz. cyt.

Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 43. Swiatowy Dziett Modlitw..., dz. cyt.

Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 43. Swiatowy Dziet Modlitw..., dz. cyt.

Zob. A. Stomkowski, Teologia zycia duchowego w swietle Soboru Watykarskiego 11, Zabki
2000, §. 92-103.

Zob. Sobér Watykanski I1, Konstytucja dogmatyczna o Kosciele Lumen gentium, nr 32-40.
Zob. G. Bachanck, Maryja wzorem zycia chrzescijarskiego w nauczanin Benedykta XV,
»Salvatoris Mater” 19/1-4 (2017), 5. 200—211.

Zob. Benedykt XVI, Adhortacja Verbum Domini, nr 238.
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tego stworzenia, azeby Jego krélestwo mogto sie stac rzeczywistoscig opierajaca
sie nie na zewnetrznej potedze, lecz na wolnosci®.

Dziewica z Nazaretu natychmiast odpowiedziala na propozycje ze strony Boga
Ojca43; stak” wypowiedziane przez Maryje bylo potwierdzeniem pokornego
i stanowczego przyjecia zamiaréw Najwyzszego. W tym kontekscie papiez
stwierdza, zwracajac si¢ do konsekrowanych:

Do naszego pokoju aniot nie przychodzi w sposéb widzialny, niemniej jednak
w stosunku do kazdego z nas Pan ma swdj plan, kazdego wzywa po imieniu.
Naszym zadaniem jest zatem sta¢ sie osobami stuchajacymi, ktére sa zdolne
ustysze¢ Jego wezwanie, odwazne i wierne, a nastepnie nasladowa¢ Go i na
koniec zosta¢ uznanymi za stugi godne zaufania, ktére czynity dobro, wykorzy-
stujac powierzony im talent™.

Od powolanych do zycia konsekrowanego oczekuje si¢ uwaznego wstuchiwania
si¢ w Boze propozycje oraz wielkodusznego i stanowczego przylgniecia do Bozego
planu, a takze powaznego poglebienia tego wszystkiego, co jest specyficzne dla
powotania do zycia konsekrowanego, by odpowiedzie¢ na otrzymane wezwanie
odpowiedzialnie i z pelnym przekonaniem®. Maryja wskazuje, ze — aby przyja¢
wezwanie Boga — trzeba zrezygnowa¢ z samodzielnego, egoistycznego decy-
dowania o wlasnej drodze. P6js¢ za Jezusem w zyciu konsekrowanym oznacza
przepoi¢ — tak jak Dziewica z Nazaretu — swoja wole Jego wola, da¢ Mu na-
prawdg pierwszeristwo, postawi¢ Go na pierwszym miejscu przed wszystkim:
przed rodzing, praca, osobistymi zainteresowaniami, przed samym sobq“.
Pojs¢ za Chrystusem to zawierzy¢ Mu wiasne zycie. Benedykt X VI za-
uwaza, ze jest to doswiadczenie wolnosci, ktére bylo takze udziatem Maryi,
zgadzajacej si¢ na Boze zamysty wobec Niej. Przypomina to, o czym méwi
Katechizm Kosciota Katolickiego, ze wolna inicjatywa ze strony Boga wymaga

4 J. Ratzinger, H.U. von Balthasar, Maryja w tajemnicy Kosciota, dz. cyt., s. 77.

* Zob. Benedykt X V1, Oredzie na 44. Swiatowy Dziett Modlitw o Powotania, hteps://
www.vatican.va/content/benedict-xvi/pl/messages/vocations/documents/hf_ben-xvi_
mes_20070210_xliv-vocations.html [dostep: 10.01.2022].

o Benedykt XV1I do 0séb konsekrowanych, M. Saj (red.), Krakéw 2009 (dalej: BAOK), s. 83.

* Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 46. Swiatowy Dzienh Modlitw o Powolania, heeps://

www.vatican.va/content/benedict-xvi/pl/messages/vocations/documents/hf_ben-xvi_

mes_20090120_xlvi-vocations.html [dostep: 10.01.2022].

Zob. Benedykt XV1, Oredzie na so. Swiatowy Dzieh Modlitw o Powotania, https://

www.vatican.va/content/benedict-xvi/pl/messages/vocations/documents/hf_ben-xvi_

mes_20121006_l-vocations.html [dostep: 10.01.2022].
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wolnej odpowiedzi ze strony czlowieka”. Wolnos¢ czlowieka aczy sie z tym,
ze przy podejmowaniu fundamentalnych decyzji kazda osoba jest nowym
pocza‘tkiem“s. Papiez zauwaza:

Kazda pozytywna odpowiedz cztowieka zaktada zawsze akceptacje i przyjecie
planu, ktéry Bég ma dla kazdego z nas. Taka odpowiedZ oznacza przyjecie od
Pana Jego inicjatywy mitosci i staje sie dla powotanego zobowigzaniem moral-
nym i petnym wdziecznosci hotdem wobec Boga, a takze poczatkiem wiernej
wspoétpracy z planem, ktéry Bég realizuje w historii*.

W powolaniu do zycia konsekrowanego ma miejsce przenikanie si¢ inicjatywy
Boga i odpowiedzi czlowieka, ktére bylo obecne w wydarzeniu zwiastowania:
»Respektujac autonomie 0séb powolanych, wolna odpowiedz cztowieka wobec
Boga staje si¢ wspofodpowwdzral, czyh odpowiedzig w Chrystusie i z Chrystu-
sem, moca Jego Swietego Ducha”®’. Taka odpowiedZ prowadzi do zjednoczenia
ze Zbawicielem.

Milos¢ rozlana przez Ducha Swigtego w sercu powotanego przenika jego
egzystencje i domaga si¢ od niego — tak jak od Maryi — odpowiedzi na pytanie,
co chee on uczyni¢ z zyciem ijakie ryzyko jest gotowy ponies¢, aby to zycie
zrealizowaé w pelni®. Rozeznawanie powolania jest procesem, ktéry u kazdego
przebiega inaczej, a zarazem mozna w nim wyodrebni¢ pewne etapy, jak w scenie
zwiastowania. Istnieja rozne proby scharakteryzowania tych poszczegélnych
faz. Przyktadowo, idac za Amadeo Cencinim i Bernardem Lonerganem, mozna
podaé cztery fazy. S to: (1) faza do§wiadczenia pierwszych danych zmystowych
i wyobrazeniowych — skupienie uwagi i modlitwa wolania; (2) faza pojmowania

a7

Zob. Katechizm Kosciola Katolickiego, Poznan 1994, nr 2062.
48

Zob. Benedykt X VI, Encyklika Spe salvi, nr 24; J. Ratzinger, Koscidt — ekumenizm —
polityka, L. Balteriin. (red. i thum.), seria: Kolekcja Communio s, Poznan—Warszawa 1990,
s. 289; J. Szymik, Dziedzicem jest Syn. Ontologia wolnosci wedtug Josepha Ratzingera/Be-
nedykta XVI, [w:] Dylematy wolnosci we wspdtczesnym Kosciele oraz Europie. Wokdt mysli
Josepha Ratzingera/Benedykta XV, P. Kicjkowski (red.), Poznati 2021, 5. 11-15; B. Ferdek,
Werytatywne aspekty wolnosci w ujeciu Josepha Ratzingera, ,Studia Gnesnensia” 25 (2011),
s. 179—190.

Benedykt X VI, Oredzie na 46. Swiatowy Oredzie na 46. Swiatowy Dzieh Modlitw...,
dz. cyt.

Benedykt X VI, Oredzie na 46. Swiatowy Oredzie na 46. Swiatowy Dzied Modlitw...,
dz. cyt.

Zob. Benedykt X VI, Or¢dzie na so. Swiatowy Dzien Modlitw..., dz. cyt.
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praktyczno-intuicyjnego — od zaufania do wolnosci; (3) faza refleksji krytycznej
i sadu — od pragnienia do pasji; (4) faza decyzji*.

Bardzo czgsto uczuciem poczatkowo towarzyszacym powolanemu jest strach,
obawa®. Dlatego Benedykt X VI zapewnia mtodych: ,,Nie lekajcie si¢ Chrystusa!
On niczego nie odbiera, a daje wszystko. Kto oddaje si¢ Jemu, otrzymuje stokro¢
wiecej. Tak — otwérzcie, na osciez otwérzcie drzwi Chrystusowi — a znajdziecie
prawdziwe iycie”54. Ci, ktdrzy rozpoznaja wezwanie do nasladowania Zbawicie-
la, nie moga — wedlug papieza — poddawad si¢ lekowi w obliczu trudnosci lub
watpliwosci, lecz powinni mie¢ zaufanie do Boga i i$¢ za Jezusem z wierno$cia.
Tym samym stang si¢ $wiadkami radosci, ktéra wyplywa z bliskiej obecnosci
Chrystusass. Papiez przyznaje zarazem, ze mito$¢ Boga idzie drogami czasem
trudnymi do przewidzenia, lecz zawsze dociera do tych, ktérzy pozwalajg sie
znalez¢*®. Zachgca konsekrowanych, by na podobieistwo Maryi — ktéra ko-
lejne pokolenia nazywaja blogostawions, gdyz uwierzyta (zob. Ek 1,48) — ane
gazowali si¢ z calg duchowa moca w plan zbawienia, jaki ma Ojciec Niebieski,
zachowujac w sercach — tak jak Ona — zdolnos$¢ zdumiewania si¢ i adorowania
Boga®'. Zdaniem Benedykta XVI we wspélczesnych czasach potrzeba oséb
konsekrowanych, ktére pdjda pod prad swiatowej poprawnosci, realizujac rady
ewangeliczne ubdstwa, czystosci i postuszenstwa, i ktére w sposdb profetyczny
swiadczy¢ beda o Chrystusie i o Jego wyzwalajacym oredziu zbawienia™.

W wydarzeniu zwiastowania Maryja staje si¢ obrazem Kof$ciota, ktéry
rozwaza stowo Boze, stara si¢ je zrozumieé¢ w calosci i zachowaé w pamieci®.
Papiez stwierdza, ze ,w stowie Bozym czuje si¢ Ona jak u siebie w domu, skad
swobodnie wychodzi i gdzie powraca. Ona méwi i mysli wedtug stowa Boze-
go; stowo Boze staje si¢ Jej stowem, aJej stowo rodzi si¢ ze stowa Boiego”so.
Konsekrowani majg za zadanie — na wzér Matki Pana — stawac si¢ osobami

2 Zob. W kregu kierownictwa duchowego, M. Wolaficzyk (red.), t. 1, Krakéw 1994, 5. 93-106;

A. Cencini, Kryteria rozeznawania powotania, ,Zeszyty Formacji Duchowej” 40 (2008),
s. 8—69.

Benedykt X VI potrafi uchwycié to, co dzieje si¢ w psychice czlowieka. Zob. takze: G. Ba-
chanek, Psychologia i teologia. Miejsce spotkania w antropologicznej refleksji J. Ratzingera,
»Studia Teologii Dogmatycznej” 1 (2015), 5. 35-40.

Benedykt X VI, Homilia inauguracyjna Benedykta X VI na placu $w. Piotra Wstuchiwa¢
sig z catym Kosciotem w stowo i wolg Chrystusa, OR 6 (2005), 5. 12.

Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 46. Swiatowy Dzien Modlitw..., dz. cyt.

Zob. Benedykt X VI, Oredzie na so. Swiatowy Dziet Modlitw..., dz. cyt.

Zob. Benedykt X V1, Oredzie na 46. Swiatowy Dzierh Modlitw..., dz. cyt.

Zob. Benedykt X V1, Oredzie na 44. Swiatowy Dziets Modlitw..., dz. cyt.

Zob. ]. Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. so.

Benedykt X V1, Encyklika Deus caritas est, nr 41.
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stuchajacymi, zdolnymi ustysze¢ Boze wezwanie i odpowiada¢ na nie zyciem®".
Benedykt X VI w adhortacji Verbum Domini podkresla, ze zycie konsekrowane
rodzi si¢ ze stuchania stowa Bozego®. W perspektywie logiki zawartej w stowie
Bozym zrozumiale jest, ze prawdziwa wolno$¢ wzrasta w miarg, jak cztowiek
pozwoli, by wigzato go postuszeristwo motywowane miloscia do Boga, majace
w Nim fundament. Stuchanie Boga, poszukiwanie Jego woli i odpowiadanie
na nig nie ma nic wspdlnego z zewnetrznym przymusem. Tylko ten, kto petni
wole Boza, jest w stanie poznaé, czym jest prawdziwa wolnos¢, i odkry¢ wiasng
tozsamo$¢®. Mito$¢ do Chrystusa, przezywana przez osobe konsekrowang,
budowana jest na fundamencie stowa Bozego, ktére stanowi podstawe wierno-
$ci Bogu. Stuchanie i rozwazanie stowa Bozego zajmuja niezastapione miejsce
w zyciu 0s6b catkowicie poswieconych Bogu®. Osoby konsekrowane mogs
wiec uczy¢ sic od Maryi dialogu z Bogiem, Maryja za$ pokazuje im, czym sg
modlitwa i zycie stowem Boga. Ona wskazuje im, jak otwiera¢ serca i umysty
na moc przychodzacego Ducha Swigtego, ktérego maja zanies¢ calemu $wiatu®.

Tajemnica zwiastowania ukazuje prymat Boga i centralne miejsce Jezusa.
Program zycia Maryi to ,,nie stawia¢ siebie w centrum, ale zostawi¢ miejsce dla
Boga spotkanego zaréwno w modlitwie, jak i w postudze blizniemu”®®. Przez
nasladowanie Matki Bozej w Jej postawie wiary i zawierzenia Bogu osoby
konsekrowane czynia sensem swego zycia nie siebie, ale Jezusa; pozwalaja Bogu
si¢ zdoby¢ i zdolne sa zrezygnowa¢ z samych siebie. Nasladowanie Chrystusa
czystego, ubogiego i postusznego oraz utozsamianie si¢ z Nim to $wiadectwo
absolutnego pierwszenistwa Boga w zyciu i w historii cztowieka®. Benedykt X VI
wzywa konsekrowanych, aby uczyli si¢ ,zawsze patrze¢ na Chrystusa, jak czynita
to Maryja, Jego obierajac za wzér”®®. Tak jak Dziewica z Nazaretu, ktdrej zycie
bylo skoncentrowane na Jej Synu, osoby oddane Bogu poprzez $luby czynia
Jezusa sensem swego istnienia; tak jak Maryja w Wydarzeniu zwiastowania
sktadaja catkowity dar z siebie dla Boga®. Konsekrowani przez swoje ,,tak”
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Zob. BdOK, s. 83.
2 7 ob. Benedykt X V1, Adhortacja Verbum Domini, nr 83.
> Zob. BdOK, s. 154155,
' Zob. P. Kiejkowski, M. Pagacz, Europa — humanizm — zZycie konsekrowane. Wokdt mysli
Josepha Ratzingera/Benedykta XV, Poznan 2021, s. 115-122.
Zob. BdOK, s. 7s.
Benedyke XV1, Encyklika Deus caritas est, nr 41.
Zob. Benedykt XV, Oredzie na 47. Swiatowy Dziets Modlitw o Powotania, https://
www.vatican.va/content/benedict-xvi/pl/messages/vocations/documents/hf_ben-xvi_
mes_20091113_xlvii-vocations.html [dostep: 10.01.2022].
BdOK, s. 148.
Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 47. Swiatowy Dzien Modlitw..., dz. cyt.
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wypowiedziane wobec Wszechmogacego otwieraja Bogu — w jakims niewielkim
stopniu, do ktérego sa zdolni — t¢ sama droge, ktéra Matka Boza utorowata
przez swoja zgode na Boze plany. Tym samym osobiécie wpisuja si¢ rowniez
w cala histori¢ zbawienia, tak jak Maryja. Od pozytywnej odpowiedzi dane;
Bogu przez kazda osobe konsekrowana zalezy wiele. ,, Dajac $wiadectwo nadziei
na zapanowanie krélestwa niebieskiego wsréd wszystkich ludzi””, osoby po-
$wiecone Bogu na wlasnos¢ uczestnicza w misji Kosciota; przez troske i wysitek,
zmierzajace do prowadzenia innych do Chrystusa, maja niezastapiony udziat
w ewangelizacji $wiata.

Zwiastowanie Maryi jest zatem wydarzeniem wzorcowym, typicznym
dla powotlania osoby konseckrowanej. Na ten fakt wiclokrotnie zwracat takze
uwage $w. Jan Pawel I1", co przypomina papiez Benedykt X V1. Jak dla Dzie-
wicy z Nazaretu, podobnie dla oséb konsekrowanych powolanie jest zawsze
jakims przelomem na gruncie obcowania z zywym Bogiem i pozwala odnalez¢
siebie w glebi odwiecznej tajemnicy Boga, ktéry jest Miloscia™” — rozpoczyna
nowa mozliwo$¢ i nadaje osobistej egzystencji nieznany dotychczas wymiar
zjednoczenia z Bogiem. Dokonuje si¢ to w kontekscie zycia konkretnej osoby,
jej wyboru i dalszej decyzji. Wolna i bezinteresowna inicjatywa Boga spotyka
sic z odpowiedzig cztowieka i stanowi wezwanie dla tych, ktdrzy przyjmuja
Boze zaproszenie, by sta¢ si¢ narzedziami Jego dzialania”. Dla wezwanych
rozpo$ciera si¢ nowa perspektywa dotyczaca ich przyszlosci, a od strony Boga
dostrzec mozna jakie$ ,uchylenie” Jego trynitarnego misterium”. Ci, ktorzy
przyjmuja Boze zaproszenie, przekazuja zarazem innym swa rados¢ stuzenia
Chrystusowi i motywuja wszystkich chrzescijan do udzielenia odpowiedzi na
powszechne powotanie do $wigtosci”.
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BdOK, s. 125.
" Zob. np. Jan Pawet 11, Zycie konsekrowane w nauczaniu Jana Pawta II, C. Drazek (red.),
Krakéw 1996, s. 103; Jan Pawel I1, List apostolski do 0séb konsekrowanych we wspélnotach
zakonnych oraz instytutach $wieckich z okazji Roku Maryjnego, Watykan 1988, cz. 2.
Zob. Jan Pawet II, List apostolski do osdb..., dz. cyt.
Zob. Benedykt X V1, Oredzie na 47. Swiatowy Dziets Modlitw..., dz. cyt.
Zob. Jan Pawel I1, List apostolski do 0séb..., dz. cyt., II.
Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 47. Swiatowy Dzied Modlitw..., dz. cyt.
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Konsekwencje wypowiedzianego ,tak” -
wiernos¢ mitosci Boga

Benedykt X VI wskazuje, ze cho¢ wydarzenie zwiastowania to moment przeto-
mowy w zyciu Maryi, zarazem Jej cala dalsza droga wiary stanowi ciagta kon-
tynuacje i potwierdzania ,tak” wypowiedzianego wtedy Bogu. Zwiastowania
nie nalezy wigc traktowaé jako jednorazowego, odizolowanego i zamknietego
epizodu — przeciwnie: po swoim pierwszym znaczacym flat Maryja wiele razy
powtarzala to stowo w réznych okoliczno$ciach zycia, az do kulminacyjnego
momentu ukrzyzowania Jezusa, kiedy stata pod krzyzem Syna, wspéicierpigc
z Nim"®, Od zwiastowania az po zestanie Ducha Swigtego Matka Pana byta
w pelni gotowa do pelnienia woli Bozej”". Papiez wskazuje, ze Maryja przezyta
wiele trudnych préb, bedacych konsekwencja powiedzenia Bogu ,,tak”. Symeon
wypowiedzial proroctwo o mieczu bolesci, ktory przeszyje Jej serce. Kiedy Jezus
mial dwanascie lat, doswiadczyta dramatu - Jej Syn zaginat na trzy dni. Po
zakoniczeniu publicznej dziatalnosci Jezusa przezyla udreke, gdy patrzyta na
Jego ukrzyzowanie i émier¢”.

Benedykt X VI zacheca, by kontemplowaé Matke Bozg, ktéra ,,tak” wypo-
wiedziane w Nazarecie przypiecz¢towala na Kalwarii: ,zjednoczona z Jezusem,
Swiadkiem miloéci Ojca, Maryja przezyta meczenistwo duszy” — stwierdza
papiez. Podczas swego ziemskiego zycia Matka Boza, Mater fidei, zawsze ufata
i zachowywata niezachwiang wiare i nadziej¢ w Bogu, zwlaszcza wtedy, gdy
po ludzku przezywala najdramatyczniejsze wydarzenia: meke i $mier¢ swego
Syna®™. ,W czasie tych préb, umocniona sily Ducha, pozostata wierna danej
obietnicy”®' — dodaje Benedykt. Wskazuje zarazem osobom konsekrowanym
Maryje jako wzér nie tylko zawierzenia Bogu, ale catkowitej wiernoéci Jemu
i niezachwianej nadziei — Jej postuszna wiara ksztattowala w kazdej chwili Jej
Zycie otwarte na Boska inicjatywe®.

"® Zob. Benedykt X VI, Oredzie na 46. Swiatowy Dzien Modlitw..., dz. cyt.

T 7Zob. Benedykt X VI, Adhortacja Verbum Domini, nr 27.

Zob. Benedykt XVI, Maryja prowadzi nas..., dz. cyt.

Benedykt XV, ,Tak” Maryi..., dz. cyt.

Benedykt X VI, Rozwazanie przed modlitwa ,Aniot Paniski” w Nikozji Ks. Popietuszko
praykladem dla ksiezy i swieckich, 6.06.2010, OR 8-9 (2010), 5. 19; zob. takze: M.G. Mas-
ciarelli, Znak niewiasty. Maryja w teologii Josepha Ratzingera, ttum. W. Szymona, Krakéw
2008, 5. 97—-107.

Zob. Benedykt X VI, Maryja prowadzi nas..., dz. cyt.

Zob. Benedykt XVI, Adhortacja Verbum Domini, nr 27.
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Ci, ktérzy pozytywnie odpowiedzieli Bogu na Jego zaproszenie do totalnego
oddania si¢ Jemu, s3 zobowiazani, by dochowa¢ wiernosci wypowiedzianemu
»tak”, wiedzac, ze Bog nigdy nie opusci, lecz bedzie wspieral darami Ducha
Swigtego®. Osoby konsekrowane maja wige nasladowaé wiare i wiernosé¢ Matki
Jezusa®. Whagnie ten aspekt wzorowania si¢ na Maryi akcentuje Benedyke
XVI®. Poleca zakonnikom, aby od Niej uczyli si¢, w jaki sposéb zy¢ wiara,
jak w niej wzrastad, jak pozostawaé w tacznosci z Bogiem w codziennych,
zwyczajnych okolicznosciach zycia, jak podtrzymywaé wiarg innych, tak jak
czynita to Matka Zbawiciela. ,, Tam, gdzie jest Maryja, tam jest pierwotny
obraz catkowitego po$wiecenia si¢ i nasladowania Chrystusa™®. Aby zas wejé¢
do Jej szkoly i uczy¢ si¢ obcowania z tajemnica Boga, potrzebne sa chwile ciszy
i skupienia. W ten sposéb osoba konsekrowana moze otwiera¢ si¢ na dziatanie
taski Boga, powierza¢ Mu siebie, przyjmujac niezglebione Jego drogi i uznajac
je z szacunkiem i pokora®’.

Dla Benedykta X VI sprawdzianem autentyczno$ci zycia i misji oséb konse-
krowanych jest zestawienie z wiarg Maryi*®. Papiez powierza im Matke Pana jako
Przewodniczke i Nauczycielke™. Po zwiastowaniu, gdy minat czas spotkania
z postaicem Boga, Maryja zostata niejako sama z zadaniem bedacym ponad
wszelkie ludzkie mozliwosci; musiata ,nadal kroczy¢ droga prowadzaca przez
wiele okreséw ciemnosci [...], az po noc Krzyza™. Wedtug papieza Matka Zbawi-
ciela w wielu sytuacjach swego zycia wracata wigc wewngtrznie do godziny, kiedy
aniot Bozy przyszedt do Niej z zaproszeniem, i na nowo stuchata i rozwazala
pozdrowienie: ,Raduyj si¢, petna faski!”, oraz krzepiace stowa: ,Nie boj sig”91.
Po odejsciu postarica Dziewicy z Nazaretu zostala powierzona do wypelnienia
misja, ,a wraz z nig wewnetrzna blisko$¢ Boga, wewnetrzne widzenie i doty-
kanie Jego bliskosci”*. Benedykt X VI poleca wiec osobom konsekrowanym,
by tak jak Maryja wracaly do wydarzenia decydujacego o ksztalcie ich zycia,
by pamigtaly o ,,pierwszej milosci”, o decydujacych poczatkach ich drogi zycia
catkowicie poswieconego Bogu. Pyta ich:
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o Zob. Benedyke X V1, Or¢dzie na so. Swiatowy Dziert Modlitw..., dz. cyt.

Zob.np. BdOK, s. 75-80; M. Pagacz, Zycie konsekrowane znakiem nadziei dla wspétczesnego
Swiata w nanczaniu Kosciota od Soboru Watykaiskiego II, Krakoéw 2019, s. 248—249.
Zob. 1. Smentek, , Blogostawiona, ktdra uwierzyta’..., dz. cyt., s. 97-100.

BdOK, s. 167.

Zob. BdOK, s. 7576, 83.

Zob. BdOK, s. 8o.

Zob. BdOK, s. 227.

J. Ratzinger/Benedykt XV, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. ss.

Zob. J. Ratzinger/Benedykt X V1, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s4-ss.

2 J. Ratzinger/Benedykt XV, Jezus z Nazaretu..., dz. cyt., s. ss.
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Czy pamietacie ten wasz pierwotny zachwyt, kiedy podjeliscie pielgrzymke
wiary, powierzajac sie catkowicie Bogu w zyciu konsekrowanym? Nie traécie
tego pierwotnego entuzjazmu, pozwdélcie Maryi, aby was poprowadzita ku
jeszcze gtebszej wierze! [...] Niezaleznie od tego, jaka misje wam powierzono,
jakakolwiek postuge klasztorna czy apostolska spetniacie, zachowujcie w sercu
prymat waszego zycia konsekrowanego%.

Benedykt X VI wielokrotnie zachgca osoby zakonne do wspominania, jakby
w duchowej pielgrzymce wiary, ,,pierwszej mitosci”, ktéra Chrystus rozpalit
ich serca™. Ten powrét do przeszlosci nie ma by¢ podréza sentymentalng ani
wyrazem nostalgii, lecz modlitewnym aktem potwierdzajacym i uobecniajacym
zywa wiez z Chrystusem, podzielanie Jego sposobu zycia, wyboréw.

Droga zycia Maryi uswiadamia réwniez, ze z rado$cia zycia konsekrowanego
taczy si¢ udzial w krzyzu Chrystusa. Cierpienie Matki Zbawiciela

jest cierpieniem serca, ktére zjednoczone jest z Sercem Syna Bozego, przeszytego
z mitosci. Z tej rany bije Swiatto Boze, a takze z cierpien, z ofiar, z daru samych
siebie, ktérym konsekrowani zyja z mitosci do Boga i do innych, promieniuje to
samo Swiatto, ktére ewangelizuje narody95

— zauwaza papiez. Przynagla wiec osoby po$wiecone na wlasnos¢ Bogu do
umacniania wiary, by mogta ona o$wieca¢ ich powolanie. Przezywane w wierze,
zycie konsekrowane jednoczy $cisle z Bogiem, budzi charyzmaty, a postuge apo-
stolskg czyni owocna’. Benedykt X V1 zacheca konsekrowanych, by nasladujac
Maryje, niesli dobro innym:

Na wspdtczesnych areopagach badzZcie gotowi gtosic¢ i $wiadczy¢, ze Bdg jest
Mitoscia i ze piekna rzecza jest Go mitowac. Niech Maryja, Tota pulchra, nauczy
was przekazywac wspotczesnym ludziom to Boze piekno, ktére powinno byé
widoczne w waszych stowach i czynach®.

» BdOK, s. 78. Jedli osoby konsekrowane nie trwaja w Zywej wiezi z Bogiem, grozi im kry-

zys wiary. Zob. G. Bachanck, Rozumienie wolnosci a kryzys Kosciola — spojrzenie Josepha
Ratzingera, [w:] Dylematy wolnosci..., dz. cyt., s. 35.

Zob. Benedykt X VI, Homilia podczas Mszy sw. w Swigto Ofiarowania Patiskiego Wiara
potrafi rozpoznad madrosé stabosci, 2.02.2.013, htps://opoka.org.pl/biblioteka/ W/ WP/
benedyke_xvi/homilie/ofiarowanie_o02022013.html [dostep: 10.01.2022].

Benedykt X VI, Wiara potrafi rozpoznal mgdrosé..., dz. cyt.

Zob. BdOK, s. 78.

BdOK, s. 101
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Osoby konsekrowane maja, tak jak Matka Zbawiciela, nie$¢ Chrystusa wszyst-
kim ludziom i dawa¢ $wiadectwo o sensie zawartym w stwérczej milosci Bozej™.

Benedykt X VI wskazuje, ze zycie konsekrowane, podobnie jak zycie Maryi,
nie jest tatwa droga. Dlatego osoby po$wigcone Bogu bardzo potrzebuja Jego
taski, podobnie jak Maryja, ktéra otrzymata j3 w petni®. Papiez nie ukrywa
trudnoéci stojacych przed oddanymi na whasnos¢ Bogu. Stwierdza: , Zycie be-
dace nasladowaniem Chrystusa jest w istocie ryzykownym przedsiewzigciem,
poniewaz zawsze zagraza nam grzech, brak wolnosci oraz pokusa odejs’cia”m
Wobec réznorodnych przeszkod przynaglenie papieza, by wpatrywaé sie w Ma-
ryje i od Niej uczy¢ wechodzenia w zlozong rzeczywistos¢, nabiera tym wigkszego
znaczenia. Benedykt X VI zachgca konsekrowanych, by stawali przed Maryja jak
pelne ufnosci dzieci i zwracali si¢ do Niej w modlitwie stowami $w. Bernarda:

Spogladaj na gwiazde, wzywaj Maryi [...]. W niebezpieczenstwach, w troskach,
w niepewnosci mysl o Maryi, wzywaj Maryi. Niech Jej imie nie schodzi z twoich
ust, niech sie nie oddala od twego serca [...]. Idac za Nig, nie zagubisz sie, mod-
lac sie do Niej, nie poddasz sie rozpaczy, myslac o Niej, nie zbtadzisz. Jesli Ona
cie wspiera, nie upadniesz; jesli Ona cie chroni, nie doznasz leku; jesli Ona cie
prowadzi, nie zmeczysz sie; jesli Ona obdarza cie swoja taskawoscia, dotrzesz
do celu™".

Maryja podtrzymuje nadziej¢ nie tylko 0séb poswieconych Bogu na wias-
nos¢, ale wszystkich tych, ktérzy doswiadezaja réznych préb, kedrzy zmagaja
si¢ z przeciwnosciami. Papiez naucza:

Na drogach naszego zycia, jakze czesto mrocznych, Ona jest Swiattem nadziei,
ktére nas oswieca i wskazuje kierunek. Przez swoje ,tak”, przez wielkoduszny
dar z samej siebie otworzyta Bogu drzwi do naszego $wiata i do naszej historii.
Zacheca nas, bySmy tak jak Ona trwali w nieztomnej nadziei, nie dajac postuchu
tym, ktérzy twierdza, ze naszym zyciem rzadzi nieuchronne Fatum'®
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Zob. BdOK, s. 149.
? Zob. BAOK, s. 148.
"% BAOK, s. 148. Zob. G. Bachanek, Tajemnica grzechu pierworodnego w ujgciu Josepha Rat-
. zingera, ,Studia Theologica Varsaviensia” 49/1 (2011), s. 181-185.

BdOK, s. 168.
"2 Benedykt XV, Podrds apostolska Benedykta XVI..., dz. cyt.,s. 98; zob. takie: Benedykt XV,
Radyj sig, taski pefna. Modlitwa maryjna z Papiezem, 8.12.2010, OR 1 (2011), 5. 52.
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Benedykt X VI zapewnia, ze przestanie Maryi to przestanie nadziei dla wszyst-
kich zyjacych — Ona towarzyszy ludziom swoja matczyna obecnoscia posréd
wydarzen zycia zaréwno w chwilach radosci, jak i w czasie pr(’)by103.

Zakonczenie

Reasumujac, Maryja w petnej wolnosci odpowiedziata Bogu na Jego zaproszenie
do szczegdlnej misji, ktéra On dla Niej przewidzial. Pomimo poczatkowego
zatrwozenia i zmieszania, weszla w szczery dialog z Bozym postanicem i zdecydo-
wala si¢ odpowiedzie¢ pozytywnie, co wymagato od Niej wielkodusznego daru
z siebie. Dziewica z Nazaretu oddata Bogu swe zycie, swa przysztos¢ kobiety
i matki, ufajac izawierzajac Jego obietnicom. Podobnie powotanie do zycia
konsekrowanego rodzi si¢ z inicjatywy Boga i jest dzielem Jego nieskoniczonej
milosci; stanowi odpowiedz na Boze zaproszenie do przekroczenia ograni-
czent wlasnej woli, wyzwolenia od idei samorozwoju, od nieuporzadkowanych
uczué. Powotanie pozwala odda¢ si¢ woli Boga i da¢ si¢ przez nig prowadzié;
to wolna i dobrze rozwazona decyzja, aby w pelni naladowa¢ Chrystusa na
drodze rad ewangelicznych. Benedykt X VI poleca konsekrowanym, by — po-
dobnie jak Maryja zachowujaca w pamieci wydarzenie zwiastowania — wracali
do momentu, kt6ry zdecydowal o drodze ich zycia, by pamigtali o ,,pierwszej
miloéci”, o istotnych poczatkach catkowitego oddania Bogu. Egzystencja os6b
poswieconych na wlasno$¢ Bogu ma by¢ przeniknigta wiarg i wiernoscia, zgodnie
z wypowiedzianym Jemu ,,tak”.

Przeprowadzone analizy mysli Josepha Ratzingera/Benedykta X VI pozwalaja
wyciagnad wnioski, szczegdlnie wazne we wspdtezesnym kontekscie. Po pierw-
sze, Wydarzenie zwiastowania Maryi moze byc' wzorem, typem w rozeznawaniu
powotania do zycia konsekrowanego. W obliczu trudnosci w rozeznawaniu -
ktére wspolczesnie sg udziatem wielu wierzacych mlodych ludzi, poszukujacych
swego miejsca w zyciu — okazuje si¢, ze rozwazanie wydarzenia zwiastowania
Maryi pozwala zobaczy¢ wlasne doswiadczenia w $wietle wiary i moze stanowié¢
pomoc w rozeznawaniu woli Boga w oparciu o stowo Boze. Po drugie, mysl
Josepha Ratzingera o znaczeniu zwiastowania i wypowiedzianego przez Ma-
ryje fiat w Jej dalszym zyciu pelnym cierpienia stanowi istotne wskazanie dla
0s6b konsekrowanych, akcentujace wierno$¢ Bogu, niezalezng od okolicznosci
i towarzyszacych im zmagan. Poswigceni Bogu na wlasno$¢ otrzymuja takze
od Benedykta XVI podpowiedz, by — zwlaszcza w trudnych kryzysowych

103 Zob. M. Pagacz, Zy[z'e konsekrowane..., dz. Cyt., 5. 246-247.



150 Matgorzata Pagacz

sytuacjach — wraca¢ do wydarzen, ktére byty kluczowe w odkrywaniu mitoéci
Boga i decydujace dla drogi powotania.

Obecnie podobne wezwanie do konsekrowanych kieruje réwniez papiez
Franciszek: zachgca ich do pamieci o pierwszym powotaniu i do spotkania weigz
na nowo z Chrystusem1°4. Ponadto warto zauwazyc, ze Franciszek, nauczajac
o maryjnym wymiarze zycia i misji mtodych w Kosciele i $wiecie, kontynuuje
zagadnienia szeroko podejmowane przez swego poprzednika'.
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i salwatorianck bl. Franciszka Marii od Krzyza Jordana (1848-1918). Szczegdlnym
$wiadkiem tej drogi jest pisany przez niego przez ponad 40 lat Dziennik duchowy,
ktdry z tego wzgledu stal si¢ gléwnym punktem odniesienia w podejmowanej reflek-
sji. Realizujac obrany cel, wskazano najpierw na miejsce Biblii w Zyciu bt. Franciszka
Jordana. Nastepnie oméwiono szczegdlne dziatanie Ducha Swietego w zyciu tego
zakonodawcy, ktére okresla si¢ mianem inspiracji fundamentalnej. Zwiericzeniem
podjetych rozwazan stata si¢ refleksja nad dynamika, z jaka stowo Boze, szczegdlnie
fragment J 17,3, dziatalo na drodze rozeznawania i ksztattowania jego charyzmatu
zalozycielskiego.

SEOWA KLUCZOWE: bl. Franciszek Maria od Krzyza Jordan, sfowo Boze, charyzmat
zalozycielski, Duch Swiety, inspiracja fundamentalna, rozeznawanie charyzmatu,
rozwoj charyzmatu, Dziennik dufbawy

w. Pawet w liscie do Rzymian (10,17) pisze, ze ,wiara rodzi si¢ z tego, co

sie styszy, tym za$, co sig styszy, jest stowo Chrystusa”. Stowo Boze pojawia
si¢ jednak nie tylko u poczatku wiary chrzescijanskiej, ale jest tez ciaglym
pokarmem dla wierzacych oraz zrédlem Bozego $wiatta na drodze ich wiary
(por. Ps 119,105). Wida¢ to wyraznie w zyciu i dzialalno$ci wielu $wietych i blo-
gostawionych. Do stowa Bozego odwotywali si¢ nieustannie ré6zni zalozyciele
i zalozycielki wtedy, gdy rozeznawali swoje powolanie i charyzmat'. Czy bylo
tak réwniez w przypadku bl. Franciszka Marii od Krzyza Jordana?” Jesli tak, to
w jaki spos6b stowo Boze ksztaltowalo dynamike tego rozeznawania charyzmatu
zalozycielskiego i jego rozwdj? Odnalezienie odpowiedzi na te pytania, ktére
jak dotad nie byly tak wyraznie stawiane w literaturze przedmiotu, stanowi
zasadniczy cel badawczy niniejszego opracowania’.

Tak ujety kierunek rozwazani wpisuje si¢ w, zapoczatkowang po Vaticanum II,
glebsza refleksje nad teologia charyzmatu zalozycieli zgromadzen zakonnych”.

' Zob. Jan Pawet II, Posynodalna adhortacja apostolska Vita consecrata, Rzym 1996 (dalej:

VC), nr 94.

Jan Chrzciciel Jordan, imi¢ zakonne Franciszek Maria od Krzyza, urodzit si¢ 16 czerwca 1848 roku
w Gurtweil w Badenii (Niemcy), zmarl 8 wrzesnia 1918 roku we Fryburgu (Szwajcaria). Zalozyciel
Towarzystwa Boskiego Zbawicicla (salwatorianie) i Kongregacji Sidstr Boskiego Zbawiciela
(salwatorianki). Beatyfikowany 15 maja 2021 roku w rzymskiej bazylice $w. Jana na Lateranie.
Wprawdzie tematyka rozwoju charyzmatu zalozycielskiego bl. Franciszka Jordana oraz
miejsca stowa Bozego w jego zyciu stanowita przedmiot badan szczegélowych, brakuje
jednak opracowania, ktére faczyloby te dwa wymiary i ukazywalo ich wzajemny wewnetrzny
zwiazek. Szczegblowe informacje dotyczace wspomnianych badari: R. Stupek, Bibliografia
polskojezycznych publikacji nankowych i popularnonaukowych dotyczgcych o. Franciszka
Marii od Krzyza Jordana, ,Studia Salvatoriana Polonica” 12 (2018), s. 11-32.

Wir6d bogatej literatury dotyczacej tego zagadnienia warto wskaza¢ klasyczng juz dzis
publikacje: P. Liszka, Charyzmatyczna moc zycia zakonnego, Wroclaw 1996 (zwlaszcza czedé 2).
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Jest ona dzis$ ciagle aktualna i konieczna wobec nowych wyzwan, przed jaki-
mi staja zakony, oraz licznych apeli o potrzebe zachowania w ich zyciu i misji
wiernosci charyzmatowi zatozycielskiemu®.

Jak rozumie¢ ten charyzmat? Charyzmat zatozycieli jest owocem ich osobi-
stego doswiadczenia Ducha Swigtego, ktéry nastepnie przekazano ich uczniom
i uczennicom, by oni sami — wchodzac w dynamike tegoz do$wiadczenia —
wedtug niego zyli, strzegli go, poglebiali i nieustannie rozwijali w harmonii ze
wzrastajacym stale Cialem Chrystusa’.

W przypadku bl. Franciszka Marii od Krzyza Jordana wyjatkowym $wiad-
kiem ksztaltowania si¢ jego charyzmatu zalozycielskiego jest pozostawiony przez
niego Dziennik duchowy. To jego swoisty duchowy autoportret, w ktérym, jak
sam zaznaczyl krétko przed $miercia, zostaty zapisane ,,sprawy tylko miedzy
nim a umitowanym Bogiem”’. Zaczal go pisa¢ 1 lipca 1875 roku, kiedy to jako
dwudziestosiedmioletni student konczyl pierwszy rok studiéw filozoficzno-
-teologicznych na uniwersytecie we Fryburgu Bryzgowijskim. Pisal go przez
43 lata. Ostatni zapis pochodzi z 14 kwietnia 1918 roku. Zostat dokonany

Zob. np. VC 36, 49;]. Gogola, Zasady wiernosci charyzmatowi zatozyciela, Krakdéw 2000;
J. Castellano Cervera, Zycie zakonne a charyzmat Zatozyciela, ,Communio” 25/5 (2005),
s. 103-118; B. Szewczul, Czy charyzmat zatozyciela instytutu zakonnego jest nadal potrzebny
wedtug dokumentu ,, Mlode wino, nowe buktaki”, ;Wspélnota Honoracka” 2 (2018), s. 61-71.
Jesli chodzi o literature dotyczaca duchowosci i charyzmatu salwatorianskiego, najpetniej
do tej kwestii odnosi si¢ zbiorowe opracowanie: Rozeznad zamyst Boga. Charyzmat Ojca
Franciszka Marii od Krzyza Jordana wobec wyzwan wspétczesnego swiata, K. Wons (red.),
Krakéw 1997.

Zob. Kongregacja ds. Instytutéw Zycia Konsekrowanego, Mutuae relationes. Wytyczne
dotyczgce wzajemnych relacji biskupdw i zakonnikdw w Kosciele, Rzym 1987, 11; E. Gambari,
Zycie zakonne po Soborze Watykasiskim II, tham. J.E. Bielecki, Krakéw 1998, s. 48—s1.
W pézniejszym nauczaniu Koéciota dotyczacym zycia konsekrowanego — widaé to wyraznie
chociazby w adhortacji Jana Pawla II Vita consecrata — méwi si¢ cz¢sciej o charyzmacie
zalozycielskim. Jest on darem Ducha Swit;tego, ktéry uzdalnia zalozyciela do zainicjowania
szezegdlnego rodzaju zycia i stuzby w Kodciele. Majac na uwadze fake, ze — jak zauwaza
B. Szewczul - ,,charyzmat zalozycielski wydaje si¢ bardzo zblizony do charyzmatu
zalozyciela”, beda one oba przywolywane w niniejszym opracowaniu. B. Szewczul,
Problematyka odzwierciedlenia charyzmatu instytutu zakonnego w jego prawie wlasnym,
»Prawo Kanoniczne” 58/3 (2015), 5. 74—75. Dokladniejsze ujecie ,strukeury charyzmatu
zalozyciela” podaje P. Liszka (Charyzmat zycia zakonnego, Warszawa—Wroctaw 2002,
$.204-205).

Swiadkiem tej wypowiedzi byt ks. Viktorinus, ktéry opiekowal si¢ umierajacym ks. Jordanem.
Wigcej na ten temat pisze P. van Meijl, Jak czytacd i rozumiec , Dziennik duchowy” ojca
Jordana? Klucze hermeneutyczne, (w:] Gy mocg cztowieka jest Pan. Duchowost¢ Stugi Bozego
Ojca Franciszka Marii od Krzyza Jordana w swietle jego , Dziennika duchowego”, K. Wons
(red.), Krakéw 1995, s. 86-116.
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podczas choroby, na niecale pie¢ miesiecy przed $miercig. Te ponad 40 lat to
czas, w ktérym rozwijal si¢ jego charyzmat zalozycielski, a sam Dziennik daje
wyjatkowa mozliwo$¢ wgladu w jego osobiste doswiadczenie dziatania Ducha
Swigtego. Bedzie on z tego wzgledu gléwnym punktem odniesienia w podej-
mowanej tu refleksji®.

Dla zrealizowania obranego celu badawczego zostanie najpierw (1) ukaza-
ne miejsce Biblii w zyciu bl. Franciszka Jordana, nastgpnie (2) podjety temat
szczegdlnego dziatania Ducha Swigtego w zyciu zakonodawcy Jordana, ktére
okresla si¢ mianem inspiracji fundamentalnej. Zwieniczeniem rozwazan (3)
bedzie refleksja nad dynamika, z jaka stowo Boze (J 17,3) dziatalo na drodze
rozeznawania i ksztattowania jego charyzmatu zalozycielskiego.

Btogostawiony Franciszek Jordan i Biblia

Przy pytaniu o miejsce stowa Bozego na drodze rozeznawania i rozwoju chary-
zmatu zalozycielskiego bl. Franciszka Jordana uzasadnione wydaje si¢ najpierw
szersze spojrzenie na miejsce Biblii w jego zyciu. Juz na wstepie warto zauwazyc,
ze glebszy dostep do jej tresci, i to w jezykach oryginalnych, dawata mu znajomos¢é
jezykéw biblijnych i orientalnych, ktére opanowat dzicki swym wyjatkowym
zdolno$ciom jezykowym. Mimo zdobytych podczas studiéw na uniwersytecie
fryburskim narzedzi do uprawiania egzegezy biblijnej wedtug metody historyczno-
-krytycznej do stowa Bozego podchodzit jednak przede wszystkim jak pokorny
uczen Jezusa Chrystusa. Nie tylko studiowat Biblig, ale przede wszystkim zyt
stowem Bozym. W jego podejsciu do Biblii gore brata metoda duchowe;j inter-
pretacji, karmiona mysla ojcéw Kosciota i wielkich doktoréw scholastycznych’.

O tym, ze zostal duchowo uksztaltowany przez kontakt ze stowem Bozym,
$wiadczy wyraznie zawarto$¢ jego Dziennika. Nie byt on pisany dla innych, lecz
dla samego siebie. Przed dzisiejszym czytelnikiem odstania specyfike jego drogi
wiary. Pokazuje, ze Biblia stata si¢ jakby jego ojczystym jezykiem. BL. Franciszek
Jordan miat swego rodzaju biblijng pamie¢, ktdra objawiata si¢ w tym, ze czgsto

8 . . . o
W opracowaniu tematu wykorzystane zostato pierwsze polskojezyczne wydanie Dziennika

duchowego w thumaczeniu ks. P. Stanoszka SDS (Krakéw 1994). Dziennik (dalej: DD)
sktada si¢ z czterech toméw. Poszczegdlne tomy dziennika w przypisach sa oznaczane
cyframi rzymskimi. Cyframi arabskimi, po przecinku, s3 podawane wybrane strony
z poszczegdlnych toméw. Po kolejnym za$ przecinku cyfra arabska oznacza numer wersetu
na wskazanej wezeéniej stronie.

Zob. ]. Drozd, Ojciec Jordan a Pismo swigte, ,,Seminarium. Biuletyn Informacyjny WSD
Salwatorianéw” 38 (1989), s. 62—63.
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wyrazal si¢ w Dzienniku stowami i frazami biblijnymi. Na jego 410 stronach
przywoluje je ponad 370 razy, co stanowi ok. 30% catosci tekstu Dziennika. Ze
Starego Testamentu jest ich ponad 190, z czego najwiccej stanowia nawigzania
do psalméw. Z Nowego Testamentu niewiele mniej, bo 180, z czego na pierwsze
miejsce wysuwaja si¢ nawigzania do Ewangelii. Juz to zestawienie statystyczne
bardzo wyraznie pokazuje, czym karmit si¢ i gdzie szukat $wiatta dla rozjasnienia
do$wiadczanych ciemnosci i rozeznawania woli Bozej'. Wazne byly dla niego
nie tylko wybrane teksty biblijne. Niezwykle inspirujace okazaly si¢ réwniez
pewne szczegdlnie bliskie mu postacie (Eliasz, $w. Jan Chrzciciel, $w. Pawel)™.

Siegajac do osobistych zapiséw dokonywanych w Dzienniku, zauwazyé
mozna, ze wylania si¢ z nich posta¢ czlowieka, ktéry staje z wielkg czcig i wiarg
wobec stowa Bozego. Wida¢ tam gleboka $wiadomos¢ bt. Franciszka Jordana,
ze potrzebna jest najpierw pokorna otwarto$¢ na stowo Boga. Wyraza si¢ ona
w pisanych w mlodosci deklaracjach: ,Méw Panie, Twéj stuga stucha”. Po-
twierdza to réwniez nieco rozszerzony zapis dwie strony dalej: ,Méw, Panie,
Twéj maly stuga stucha!””. Byt tej postawie pokornej otwartoéci wierny az do
korica. Na dwa lata przed $miercig zapisal: ,, Stuchaj zawsze glosu taski i postepuj
za nim mimo trudnosci. 25.01.1916™".

W wyjatkowy sposdb te czes¢ i wiare wobec stowa Bozego widaé w zapisach
powstatych podczas rocznego okresu przygotowan do swigcen kaptanskich
w seminarium $w. Piotra w Szwarzwaldzie (1877-1878). Na poczatku 1878 roku,
wyraznie inspirujac si¢ postawa biblijnej Marii z Betanii (por. £k 10,39), zapisal:
»Prowadz swoje rozmowy duchowe z ukochanym Zbawicielem. Usiadz pokorny
i spragniony nauki u Jego stép i stuchaj z uwaga Jego stow™”

Kilka stron dalej na kartach Dziennika, z gleboka $wiadomoscia swoich
ograniczen osobowo$ciowych, zapisal po wlosku w formie postanowienia:
,Z najwieksza czcia i poboznoscia bede czytal Pismo Swiete; nie bede go czytal
z pos$piechem, lecz z usposobieniem spokojnym i uwaznym, zatrzymujac si¢ naj-
bardziej przy tych rzeczach, ktére pomoga mi do upokorzenia si¢”. W nastgpnym
wersecie, juz po niemiecku, dodat: ,,Pismo Swiqte czytaj zawsze z wielkg czcia,
kleczac przynajmniej wtedy, gdy jestes sam™".

Zob. J. Drozd, Ojciec Jordan..., dz. cyt., s. 64.
Zob. P. Szyrszen, Biblia — klucz do zrozumienia O. Franciszka Marii od Krzyza Jordana,
»Salwatorianski Biuletyn Postulacyjny. Wersja polska” 16 (2003), s. 11-12.
DD, 144,s.
DD, 146, 7.
DD 1V, 18, 3.
DD, 65, 1-2.
DD, 68, 1—2.
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W tym samym roku 1878, najprawdopodobniej w Wielki Piatek 19 kwietnia,
zapisal kolejne biblijne postanowienie: ,, Kazdego piatku czytaj M¢ke naszego
Pana, Jezusa Chrystusa””. Samo czytanie staje si¢ dla niego punktem wyjscia do
rozmyslania nad wydarzeniami pasyjnymim, ktére bardzo wyraznie ksztattuja
jego duchowos¢”.

Konczac czas rocznego przygotowania do §wiecen, bogaty w osobiste
zapiski umieszczone w Dzienniku, w przededniu $wigceni kaplanskich, ktére
przyjat 21 lipca 1878 roku, ponownie stworzyt notatke o doswiadczeniu mocy
plynacej ze spotkania ze stowem Bozym: ,O mdj Boze i moje wszystko, jak
wielki pokéj daje mi stuchanie Twojego glosu!”*’. Wobec pojawiajacego sie
niepokoju, sicjacego zamet duchowy, oparciem dla niego bylo pochylanie sie
nad kartami Biblii. Aby te spotkania byly owocne, na tej samej jeszcze stronie
dopisat: ,,Staraj si¢ bardzo rozwaza¢ Pismo Swigte i zatapia¢ si¢ w nim. Uzywaj
przy tym dobrego komentarza”®'. Na nastepnej stronie, w tym samym czasie,
dodat jeszcze: ,Jesli spowiednik pozwoli ci na to, rozwazaj czgsto (saepe), to
znaczy codziennie (quotidie) Pismo Swicte!”?.

Juz po $wieceniach kaptanskich, ale jeszcze przed wyjazdem na dalsze stu-
dia do Rzymu, inspirowany $w. Hieronimem, zapisal: ,,Czytaj cz¢éciej Ksiegi
Swiete, owszem, czytanie $wigte niech nie opuszcza nigdy twoich rak... Sen
moze ogarnaé tego, kto czyta Codex, a stronice $wicte niech podniosa jego
opadajaca twarz”?. Kiedy juz w kilka tygodni po $wigceniach znalazl sie na
studiach w Rzymie, formutujac dla siebie podstawowe zasady zycia duchowe-
go — juz na drodze zycia kaptanskiego — zapisat 27 listopada 1878 roku: ,,Nie
zaniedbuj nigdy rozmyslania [...]. Studiuj z bardzo wielkim oddaniem Pismo
Swiete! Bogu samemu masz stuzy¢, bedziesz karmit i pielegnowal swoja dusze
potréjnie: Chlebem zyworta, rozmyslaniem i czytaniem duchownym”.

Na koniec tego etapu rozwazan, w ktérym mozna bylo zobaczy¢ bt. Fran-
ciszka Jordana jako cztowicka przeniknigtego wielka czcig wobec stowa Bozego

17
18
19
20
21
22
23

DD I, 123, 3.

Zob. np.DD 1, 94,1, DD I, 103, 1; DD I, 107, 2; DD I, 144, 1.

Zob.np. DD 1, 30,3; DD L, ss, 3.

DD [, 139, 2.

DD [, 139, 8.

DD, 140, 8.

DD I, 14s, 5. T. Edwein (Komentarz do ,, Dziennika duchowego” o. Franciszka Marii od
Krzyza Jordana, Krakéw 1994, 5. 99) zauwaza, ze w ksigzce do rozmyslania, z ktérej korzystat
bt. Franciszek Jordan, stowa $w. Hieronima sa poprzedzone nie mniej przemawiajacymi
do mlodego kaptana stowami $w. Cypriana: ,Kaplan Bozy, kt6ry trzyma si¢ Ewangelii
i zachowuje Boze przykazania, moze by¢ zabity, nie moze by¢ jednak zwyci¢zony”.

* DD 1, 150, 2—4.
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i wiarg w jego moc, warto przywotaé wazna prawde wiary chrzescijanskie;j,
dotyczaca mozliwosci wewnetrznej asymilacji tegoz stowa. Benedykt X VI
tak ja ujal: , Bez skutecznego dzialania «Ducha Prawdy» (J 14,16) nie mozna
bowiem zrozumie¢ stéw Pana. [...] nie mozna doj$¢ do zrozumienia sensu
Stowa, nie biorac pod uwage dziatania Pocieszyciela w Ko$ciele oraz w sercach
wierzqcych”zs. Ten wymiar pneumatologiczny drogi rozeznania charyzmatu
zalozycielskiego domaga si¢ wiec w dalszej czesci opracowania wiasciwego
uwzglednienia.

Duch Swiety i inspiracja fundamentalna
bt. Franciszka Jordana

Zarysowana powyzej postawa bl. Franciszka Jordana wobec Pisma Swietego
byla fundamentem, na ktérym moglo, moca Ducha Swigtego, dziataé stowo
Boze z calg swojg sita. Pytajac o jego miejsce na drodze rozeznawania i rozwoju
charyzmatu zalozycielskiego, trzeba zaznaczy¢, ze u poczatku historii jakiejkol-
wiek wspolnoty zakonnej stoi konkretna interwencja Boza w zycie zalozyciela,
ktérg mozna nazwa¢ fundamentalna (inspiracja fundamentalna). Chodzi tu
o szczegblny rodzaj inspiracji, z keora Duch Swiety na rézny sposob docieral
do przysztych zakonodawcéw™.

Aby ta inspiracja mogla si¢ urzeczywistnié, potrzeba otwartosci na Ducha
Swictego oraz $wiadomosci Jego kluczowego znaczenia dla kroczenia droga
wiary (por. 1 Kor 12,3). Oba te elementy odnajdujemy takze w zyciu duchowym
bl. Franciszka Jordana. Na pét roku przed przyjeciem $wigcen kaptanskich (sty-
czeti 1878), jako owoc rozmyslania na temat Me¢drcéw ze Wschodu, za istotne
punkty odniesienia na swojej drodze zycia (,gwiazda i przewodniczka zycia”)
obral sobie ,,$wiatlo rozumu i $wiatlo wiary, natchnienie lub o§wiecenie Ducha
Swigtego oraz kierownictwo [...] przelozonych lub spowiednika™. Nie dziwi
wicc zapis, ktéry pojawit si¢ kilka stron dalej”, a jest Pawlowym wyjasnieniem
konsekwencji rodzacych si¢ z podazania za Duchem Swietym: ,Wszyscy ci,

° Benedykt X VI, Posynodalna adhortacja apostolska Verbum Domini, Krakéw 2010, nr 16.
Zob. K. Wons, Charyzmat ojca Jordana i jego znaczenie w rozwoju duchowosci zgromadzenia.
Refleksja teologiczna w swietle ,, Dziennika duchowego” Zatozyciela, [w:] Gy mocg cztowieka
jest Pan..., dz. cyt., s. 121-122.

DD, 44, 2; T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 35-36.

Zob.DD, 56, 3.
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kedrych prowadzi Duch Bozy, sa synami Bozymi” (Rz 8,14)”. Wymownym
dopelnieniem tych notatek jest fakt, ze miesiagc pdzniej, wiréd obowiazkowych
modlitw codziennych, ktére sobie wyznaczyl na przyszla droge zycia kaptan-
skiego, znalazt si¢ tez hymn Veni Creator™.

Po niespetna 20 latach, pod koniec 1897 roku, juz jako zakonodawca wrécit
do tego motywu, kiedy pisal: ,Miej szczere nabozeristwo do Ducha Swigtego
i rozszerzaj nabozenistwo do Niego”. I dalej pojawia si¢ to samo postanowienie
sprzed lat: ,,Quotidie Veni Creator”. Wszystko to za$ po to, by zawsze rozpozna-
wac i czynic to, co prawe (,,ut recta sapias atque recta ﬁza’as semper”)31. Tymo—
teusz Edwein, w komentarzu do tego zapisu zalozyciela, stwierdza, ze ,Duch
Swiqty otrzymal w $wiadomosci apostolskiej Jordana to miejsce, ktore zostato
objawione w wydarzeniu Zestania Ducha Swigtego. Jordan pragnie zawsze by¢
prowadzony przez Ducha Swigtego, aby czu¢, mysleé i czynié to, co prawe”™™.

To jego uwrazliwienie na Ducha Swigtego nie bylo tylko chwilowym
przebtyskiem. Az do korica zycia towarzyszyta mu gleboka $wiadomos$¢ wigzi
z Duchem Swigtym. Swiadcza o tym zapisy poczynione na dwa lata przed
$miercia. Najpierw, w czwartym tomie Dziennika duchowego, zanotowat: ,,Synu,
otrzymate$ Ducha Swigtego ku umocnieniu, nie badZ zatem matoduszny i nie
lekaj si¢””. Nastepnie za$, dla wyrazenia glebokiej jednosci z Trzecig Osobg
Boska, przywolal, znany z teologii $w. Pawta, motyw (por. 1 Kor 6,19), piszac
po prostu: ,,Sww‘tyma Ducha Sw1<gtego 3

Przechodzac do refleksji na temat inspiracji fundamentalnej u bt. Franciszka
Jordana, mozna zauwazy¢, ze ten szczegdlny rodzaj inspiracji, z ktérag Duch
Swiety na rézny sposéb docierat do zatozyciela salwatorianéw i salwatorianek,
mial, jak zauwaza Krzysztof Wons, charakter posredni i bezposredni. Do tych
posrednich mozna zaliczy¢ chociazby zetknigcie si¢ z duchowym ubdstwem ludzi
sobie wspdlczesnych, sytuacje Kosciota w Niemczech w dobie kulturkampfu
czy tez zachety do tworzenia dziela ze strony 0s6b trzecich®. Kluczowe jednak

29 oo . 1. , . . .
W $wietle tego zapisu widzied trzeba, powtdrzony potem dwukrotnie w Dzienniku (DD 1,

188, 6; 11, 63, 2), wezedniejszy fragment z tego samego rozdziatu listu do Rzymian: ,Kto
nie ma Ducha Chrystusowego, ten do Niego nie nalezy” (Rz 8,9).

Zob.DD I, 9o, s; T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 67.

DDII, 13, 2—3.

T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 166. Dostrzec mozna w tym zapisie echo, majacej
swa dlugg historie, kolekry mszalnej na Zestanie Ducha Swictego. W niej to Kosciot
modli si¢ o dar Ducha Swietego, ktérym jest ,,recta sapere” (poznanie tego, co jest prawe;
zasmakowanie w tym, co prawe).

DDV, 23, 7.

DD 1V, 33,5s.

Zob. K. Wons, Charyzmat ojca Jordana..., dz. cyt., s. 123.

30
31
32

33
34
35



Stowo Boze na drodze rozeznawania i rozwoju charyzmatu... 161

znaczenie (inspiracja bezpo$rednia) trzeba przyznaé stowu Bozemu, co w dalszej
refleksji zostanie wyraznie ukazane.

Inspiracji fundamentalnej u zalozycieli, kt6rej natezenie nieustannie rosnie,
towarzyszy niezachwiana pewnos’c’, Z€ jest si¢ wezwanym przez Boga, oraz nie-
odparte pragnienie, by to wezwanie zamanifestowa¢ w konkretnym sposobie
nasladowania Chrystusa przez okreslong form¢ ewangelicznego zycia i apo-
stolowania. Doswiadczenie to ksztaltuje w nich réwniez nowy wewngtrzny
charakter (duchowo-misyjng tozsamos¢), ktéry okresla si¢ mianem duchowosci
zatozycieli*®.

W inspiracji fundamentalnej, ktéra daje poczatek charyzmatowi zalozyciela,
Duch Swiety prowadzi do glebokiej komunii z Chrystusem. Dzigki tej inspiracji
zalozyciel wnika w jaki§ wybrany fragment misterium Chrystusa; asymiluje
Jego stowa, zycie i misj¢. Inspiracja fundamentalna staje si¢ dla zalozyciela
~punktem wyjscia i kluczem do dokonania wiasnej, jedynej w swoim rodzaju
syntezy zycia i misji Chrystusa™". To, co odréznia charyzmaty poszczegdlnych
zalozycieli, to sposéb pojmowania i przezywania misterium Chrystusa. U nie-
ktérych zalozycieli, réwniez u bt. Franciszka Jordana, decydujacym motywem
w przezywaniu tej fundamentalnej inspiracji byla szczegélna taska glebszego
zrozumienia i do$wiadczenia konkretnych wersetéw biblijnych, przez ktére
w nowy calosciowy sposéb pojmowali misterium Christi*.

Stowo Boze (J 17,3) a charyzmat zatozycielski
bt. Franciszka Jordana

Rozeznanie i rozwéj charyzmatu zalozycielskiego bt. Franciszka Jordana do-
konywaty si¢ w klimacie codziennego rozwazania stowa Bozego i w otwartosci
na Ducha Swigtego. Konsekwentne realizowanie wspommanego powyzej
quotidie (codziennie), w odniesieniu do Pisma Swigtego™ oraz Ducha Swigtego
36

37
38

Zob. K. Wons, Charyzmat ojca Jordana..., dz. cyt., s. 123.

K. Wons, Charyzmat ojca Jordana..., dz. cyt., s. 123-124.

Zob. K. Wons, Charyzmat ojca Jordana..., dz. cyt., s. 125. Dla zobrazowania tej prawdy
mozna przytoczyé chociazby postaé §w. Franciszka z Asyzu, dla ktdrego inspiracja do
catkowitego ubdstwa w stuzbic apostolskicj stat si¢ m.in. tekst rozestania apostotéw (Fonzi
Francescane. Scritti e biografie di San Francesco d Assisi. Cronache e altre testimonianze del
primo secolo francescano. Scritti e biografie di Santa Chiara dAssisi, Assisi 1977, s. 356).
Z kolei dla $w. Kamila inspiracja do odkrycia charyzmatu postugi chorym staly si¢ stowa
»Bytem chory, a odwiedziliscie Mnie” (Mt 25,36) (Scritti di S. Camillo de Lellis, M. Vanti
[ed.], Roma 1964, 5. 97).

¥ 70b.DD I, 140, 8.
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(,,Quoz‘idz'e Veni Creator”)*, pozwolity mu odkry¢ swe zalozycielskie powotanie
i, we wspolpracy z Bogiem, je realizowaé. W jaki sposéb Duch Swiety przez
stowo Boze prowadzil go? Przez jakie stowo?

Charyzmat zalozycielski, jako specyficzny dar Ducha Swigtego udzielony
bt. Franciszkowi Jordanowi dla dobra Kosciota i $éwiata, opiera si¢ na czterech
fragmentach biblijnych”. Wyrazaj one réwniez zasadnicza tre$¢ charyzmatu
salwatorianskiego: 1. ,A to jest zycie wieczne: aby poznali Ciebie, jedynego
prawdziwego Boga, oraz Tego, ktdrego postales, Jezusa Chrystusa” (J 17.,3);
2. ,IdZcie wigc i nauczajcie wszystkie narody, udzielajac im chrztu w imi¢ Ojca
i Syna, i Ducha Swigtego. Uczcie je zachowywaé wszystko, co wam przyka-
zalem. A oto Ja jestem z wami przez wszystkie dni az do skoriczenia $wiata”
(Mt 28,19-20); 3. ,,I rzekt do nich: «IdzZcie na caly $wiat i gloscie Ewangelie
wszelkiemu stworzeniu»” (Mk 16,15); 4. ,Madrzy beda $wieci¢ jak blask skle-
pienia, a ci ktérzy nauczyli wielu sprawiedliwosci, jak gwiazdy przez wieki i na
zawsze” (Dn 12,3).

Cho¢ kazdy z tych tekstdw jest niezwykle istotny, to bez watpienia pierw-
szefistwo przyznaé nalezy temu z poczatku modlitwy arcykaplanskiej w sie-
demnastym rozdziale Ewangelii $w. Jana. To wiaénie tekst J 17,3 jest najczedciej
przywotywany w Dzienniku duchowym, wéréd wielu innych dostownie cyto-
wanych biblijnych tekstéw czy ich parafraz.

To, w jaki sposéb Duch Swiety przez to konkretne stowo prowadzit bt. Fran-
ciszka Jordana do rozeznania charyzmatu zalozycielskiego, mozna w jakis rze-
czywisty sposob, cho¢ na pewno ograniczony, przesledzi¢, pochylajac si¢ nad
kolejnymi stronami jego Dziennika duchowego. Pierwsze wyrazne odniesienie
do wartosci poznania Boga pojawia si¢ juz wtedy, gdy miody Jordan zaczat pisa¢
swoj Dziennik duchowy. Miat wtedy 27 lat. Wiasnie zakonczyl pierwszy rok
studiéw filozoficzno-teologicznych. Pierwsza strona Dziennika zawiera date:
1 lipca 1875. Juz nastepnego dnia, pod datg 2 lipca 1875, wérdd kilku réznych
mysli, zapisat takze zakonczona wykrzyknikiem uwage: ,Nie placzcie, gdy
dzieci tego $wiata was prze$laduja, lecz placzcie z tego powodu, ze nie znaja
one Pana!™. Trzy strony dalej odnajdujemy stowa wyrazajace jego najglebsze
pragnienie: ,O wy, dusze odkupione krwia bezcenna, gdybym mégt was urato-
wa¢, jakze chetnie ofiarowalbym za was moje zycie™. Ze stéw tych wytania si¢
juz wyraznie charakterystyczne oblicze bl. Franciszka Jordana. Oto czlowick,

40
M

DD 1], 13, 2-3.

Zob. Migdzynarodowa Komisja ds. Charyzmatu, Kluczowe elementy salwatoriarskie.
Charyzmat — misja — duchowos¢ — tozsamosé, Krakdw 2004, s. 7-24.

DD, 3, 4.

DDL 6, 4.
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ktéry nie jest zatroskany osobistymi przykrosciami, ale losem innych ludzi,
tym, ,ze nie znaja Pana™".

Nastepne wyrazne odniesienie do wartoéci poznania Boga i zbawienia pojawia
si¢ na stronie 12 Dziennika duchowego, gdy Jordan jako student, w styczniu 1876
roku, zapisal ponownie uwage o tych, ktérzy nie znaja Boga: ,,O najukochan-
szy Ojcze, spdjrz, one siedza w cieniu $mierci i nie znajg Ciebie”. Zaraz dodal,
plynace z glebi serca, pytanie adresowane do Boga: ,,O Panie, o Ojcze, o Boze
i Stworco, czyzby te dusze, ktore blakaja si¢ w strasznej nocy poganstwa, nie
mialy pozna¢ Twojej dobroci i milosierdzia!™®.

Refleksja nad faktem, ze sg tacy ludzie, ktdrzy nie znaja Boga, nie byta
jakim$ tkliwym rozczulaniem si¢ nad ludzka bieds, lecz prowadzita ku dzia-
taniu. Troska o to, aby jednak wszyscy poznali i pokochali Jezusa Chrystusa,
nie opuszczata Jordana. Wraz z nig pojawiat si¢ coraz wyrazniej motyw dzieta,
ktére miatoby temu celowi stuzy¢.

Troska o powszechne poznanie i umitowanie Jezusa Chrystusa pojawita si¢
z jeszcze wigksza moca w zapiskach z okresu rocznego przygotowywania si¢ do
$wigcen, ktdre Franciszek Jordan odbywal w seminarium $w. Piotra w Szwarz-
waldzie (18 pazdziernika 1877 — 21 lipca 1878). Na poczatku 1878 roku, gdy
przezywat gleboka wewnetrzng ciemnos¢, zapisat w swoim Dzienniku: ,Naradzaj
si¢ codziennie w stosownym czasie z dobrym Bogiem, pro§ Go o oswiecenie,
aby$ mégt spelni¢ Jego Najswictsza Wole i aby On byl przez wszystkich poznany
i umilowany”%. Ze stéw tych przebija gleboka swiadomo$¢, ze rozeznanie woli
Bozej wymaga z jego strony wiernosci w modlitwie o $wiatto Boze.

Poczatek 1878 roku to czas w zyciu Franciszka Jordana, w ktérym, co potwier-
dzaja zapisy w Dzienniku, dreczylo go jakie§ wewngtrzne wolanie, ktérego sam
nie potrafil jeszcze jasno zrozumieé i okresli¢”. Wreedy to, miedzy 14 a 19 lutego
1878 roku, po raz pierwszy w doktadnym brzmieniu zapisal w Dzienniku
interesujace nas stowa z modlitwy arcykaplaniskiej: ,A to jest zycie wieczne:
aby poznali Ciebie, jedynego prawdziwego Boga, oraz Tego, ktérego postates,
Jezusa Chrystusa” (J 17,3)*. Nurtujacy mlodego Jordana motyw poznania Boga
i jego znaczenia dla Zycia ludzi zostal w tym momencie dodatkowo rozjasniony
$wiatlem stowa Bozego. To ono wyraznie wskazalo Jordanowi, ze zrédlem zycia
wiecznego jest poznanie Boga. Bez tego poznania zycie wiedzie ku $mierci.

T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 7.

DD, 12, 2. 4.

DD, s9, 3.

Zob. T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 6o.
DD, 83, 1.
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Wiasnie to stowo (] 17,3) bedzie odtad coraz mocniej w nim pracowalo. Be-
dzie ksztaltowalo , kierunek i glebie”” charyzmatu zalozycielskiego bt. Franciszka
Jordana i stanowito Boze $wiatlo na drodze jego rozeznania. Jeszcze raz wrécit
do niego, w szerszym kontekscie calej modlitwy arcykaplaniskiej, podczas bez-
posredniego przygotowania do $wiecen kaptanskich. Juz po przyjeciu diakonatu
(16 marca 1878) zapisal zdecydowanie: ,,Wykonaj zamierzone dzielo przy pomocy
Boskiej i za wstawiennictwem Maryi, na chwale Boza i zbawienie dusz”. Wobec
przewidywanych trudnosci na tej drodze szukal $wiatta i mocy u Boga: ,Wpatru;
si¢ czgsto w Niego, gdy umiera na krzyzu, i rozwazaj przy tym Jego $wicta wole,
ktéra tak uroczyscie wyrazil przed swoja $miercig w modlitwie arcykaplanskiej”.

W czasie ferii prymicyjnych (sierpiei—wrzesient 1878) neoprezbiter Jordan
czytal Listy Fenelona, abpa Cambrai zyjacego na przetomie XVII i XVIII
wieku. W listach tych dotkneta go mysl, z ktéra sam takze gleboko si¢ utoz-
samial: ,,To, czego ludziom najbardziej brakuje, to znajomosci Boga (le conna-
issance de Dien)”'. To bezposrednio doprowadzito go znowu, mimo czasu ferii
(19 wrzes$nia 1878), do sporzqdzenia nastepujacego zapisu SFunda Societatem
apostolicam”. Wagg tej kolejnej notatki dotyczacej planowanego dzieta wyraza
wyrazne podkreslenie stéw ,, Towarzystwo apostolskie”sz. Wszystko to za$ po
to, aby ,,uratowa’ wszystkich!”53.

Istotne znaczenie dla rozeznania charyzmatu zatozycielskiego przez bt. Fran-
ciszka Jordana miata podréz, kedrg odbyl na Bliski Wschdd 21 stycznia -
14 sierpnia 1880 roku. Jeszcze przedtem, pod koniec 1879 roku, wspomnial
o pewnosci, ktérg otrzymat podczas Eucharystii. Pozwolito mu to zapisaé:
»Jest wolg Bozg, aby$ wykonal dzieto™*. I zaraz dalej dodat: ,,Est vocatio tua
fundandi... moraliter certa”. W tym czasie, kiedy nie znajdowal wiekszego
wsparcia od innych studentéw teologii, ktérych wtajemniczyl w swoje zamiary,
dokonat on przeskoku od ciaglego zastanawiania si¢ do zobowiazujacej decyziji.
Pewnos¢ moralna (,moraliter certa”), o ktérej pisal, oznaczata, ze jasno rozpoznat
wole Bozg i odtad to rozpoznanie jednoznacznie zobowiazuje go w sumieniu®.

Do wiernosci temu rozeznaniu regularnie zachecat siebie samego podczas
nawiedzania miejsc $wigtych w Palestynie. Jak refren w tym czasie, na kolejnych

®oT Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 63.

DD [, 119, 1.

DD 1, 144, 9; por. T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 98.
DD, 145, 3.

DD I, 149, 3.

DD, 151% 2.

DD, 151% 3.

Zob. T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 113-114.
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stronach Dziennika, pojawia si¢, z coraz wicksza intensywnoscia, stowo ,wy-
konaj”. Podczas pobytu przy grobie Panskim w Jerozolimie 13 marca 1880 roku
zanotowal: ,,Skoro tylko bedzie to mozliwe, wykonaj dziefo, ktérego pragnie
B(’)g”57. Nastepnego dnia, a byta to Niedziela M¢ki Paniskiej, po Mszy $w., ktéra
odprawiat przy oftarzu Matki Bozej Bolesnej w kosciele grobu Panskiego, zapisal:
»I cho¢bys pie¢dziesiat razy mial objecha¢ ziemie, wykonaj swoje przedsiewzie-
cie z calg energia!”**. Podobna wymowe ma zapis dokonany miesiac pdzniej
(14 kwietnia 1880), gdy przebywal na gorze Karmel w klasztorze Stella Maris
sw. Eliasza: ,,Z calg energia wykonaj dzieto; nie daj si¢ niczym zniechecié; czyn
to wylacznie ku chwale Boga i tylko u Niego szukaj pocieszenia™.

Od konca kwietnia do potowy lipca 1880 roku Jordan przebywat w maroni-
ckim osrodku w Ain Warqa, aby na tamtejszej akademii glebiej pozna¢ jezyk
arabski. Tam tez po raz kolejny w swoim Dzienniku odniést si¢ do zamierzo-
nego dzieta. Pierwszego maja zanotowat: ,,Gdy nadejdzie przez Boga ustalona
godzina, wykonaj to dzieto, zachowujac jednak stale spokéj serca”®. Jordan,
cho¢ gleboko pragnat realizowaé dzielo, to jednak pozostawal wewnetrznie
wolny i otwarty na godzing ustalong przez Boga. Godzina ta, jak si¢ potem
okazalo, byla juz blisko.

W takim klimacie dojrzewania charyzmatu zatozycielskiego bt. Franciszka
Jordana dokonuje si¢ wydarzenie, ktére w historii duchowosci salwatorianskiej
znane jest pod nazwa ,przezycia na Libanie”. Jodan 1-7 lipca 1880 roku przeby-
wat w gérach Libanu. Tam, najprawdopodobniej podczas wedréwki 4 lipea, gdy
wybral si¢ podziwia¢ cedry Libanu, doznal nadzwyczajnego duchowego prze-
zycia. Bylo ono dla niego tak intymnym i glebokim doswiadczeniem, ze przez
kilkanascie lat nikomu o nim nie wspominat. Jedyna osobg, z ktérg podzielit
sic tym wspomnieniem, byt ks. Pankracy Pfeiffer, jego sekretarz, dtugoletni
wspdtpracownik, a potem przelozony generalny Towarzystwa. Miato to by¢
wkrétce po jego $wieceniach, okolo roku 1896-1897. Ks. Pfeiffer zrobil sobie
wtedy jedynie drobna notatke z tej relacji zatozyciela. Dopiero po jego $mierci
podzielit si¢c tym wspomnieniem z jego duchowymi synami i cérkami na tamach
biuletynu ,,Salvatorianer Chronik” (1919 nr 3, s. 212). Piszac o nabyciu przez
Jordana pewnosci dotyczacej jego osobistego powolania zalozycielskiego, tak
po latach relacjonowat to wydarzenie:

DD I, 152% 4.

DD I, 154% 3; por. T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 115-116.
DD 1, 155% 3; por. T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 116.
DD I, 156* 1; por. T. Edwein, Komentarz..., dz. cyt., s. 117.
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Czcigodny Ojciec opowiedziat mi kiedys, ze kiedy stanat na Libanie i kiedy oczy
jego btadzity po Ziemi Swietej, a przed wyobraznig przesuwaty sie tak liczne
potrzeby religijne Swiata, silniej niz kiedykolwiek przyszty mu na mysl stowa
Zbawiciela: ,To jest zycie wieczne: aby znali Ciebie, jedynego prawdziwego Boga,
oraz Tego, ktérego postates, Jezusa Chrystusa” (J 17,3). | powiedziat do siebie:
JTak, Panie, to zgromadzenie, ktére ma by¢ powotane do zycia, powinno gtosié¢
Ciebie, o Boze, i Twojego Jednorodzonego Syna”.

W 1941 roku ks. P. Pfeifer uzupelnit te¢ relacje jeszcze krétkim dopowiedze-
niem: ,Na gérze Libanu doznat Jordan wrazenia, ze fundacja planowana przez nie-
go zostataby powotana do zycia, gdyby on sam nawet nie wrécit zywy do Europy”m.

Kiedy przed oczami Jordana przesuwalty si¢ ,liczne potrzeby religijne $wiata”,
w jego wnetrzu odezwaly si¢ z niezwykta moca, bliskie mu i towarzyszace od
dluzszego czasu, stowa Zbawiciela. Pragnienia $wiata, ktéry cierpi z powodu
braku prawdziwego zycia, spotkaly si¢ ze stowem Bozym, ktére wskazuje pozna-
nie Boga jako $rodek gwarantujacy osiggniccie zycia w petni (,,zycie wieczne”).
Konkretne potrzeby ludzkie i konkretne stowo Boga, stanowiace odpowiedz
na te potrzeby, spotykaly si¢ w sercu Jordana®. Z tego spotkania, mocg Ducha
Swietego, zrodzita si¢ i ugruntowala jego nowa zatozycielska tozsamos¢é.

Nie wchodzac glebiej w sama nature tego wydarzenia, ktéra jest na rézne
sposoby okreslana w literaturze przedmiotu®, trzeba podkresli¢, ze ta najwiek-
sza taska, jaka otrzymal od Boga na drodze rozeznawania swego powotania
zalozycielskiego, byla écisle zwigzana ze stowem Bozym (] 17,3). Duch Swigty
przez to stowo juz wezesniej inspirowat i ksztattowat bt. Franciszka Jordana.
Przygotowywal go do przezycia tej inspiracji, tak istotnej dla rozwoju jego
charyzmatu zalozycielskiego, a teraz w decydujacy sposéb upewnit go, ze dziata

" M. Piela, Czcigodny Stuga Bozy (Venerabilis Dei Servus) Ojciec Franciszek Maria od Krzyza

Jordan. Zatozyciel Towarzystwa Boskiego Zbawiciela i Kongregacji Sidstr Boskiego Zbawiciela
(1848-1918). Zycie i dzieto, cz. 1: Od narodzin do utworzenia petnej struktury Towarzystwa
(1848-1888), Krakéw 2014, 5. 145-147.

Zob. P. Szyrszen, Zyc’ jak o. Franciszek M. od Krzyza Jordan pragnieniem chwatly Bozej
i zbawienia wszystkich, hteps://m.katolik.pl/zyc-jak-o--franciszek-maria-od-krzyza-jordan-
pragnieniem-chwaly-bozej-i-zbawienia-wszystkich,35993,416,cz.html [dostep: 23.11.2022].
J. Drozd (Pod znakiem krzyza, Krakéw 1991, 5. 82—83) przekonuje, ze ,,nie byla to ani wizja,
ani objawienie, ale ogladanie czysto intelektualne, jakie wystepowato w zyciu Swigtych”.
Za $w. Teresg z Avila stwierdza, ze ogladanie to polega na ,wtloczeniu” przez Boga w umyst
czlowicka prawdy w sposob catkowicie wolny od zewnetrznych bodzcdw, w konsekwencji
czego rodzi si¢ w osobie do$wiadczajacej tego dziatania niezwykle silne pragnienie
pdjécia za tym o$wieceniem. Zob. wigcej: M. Piela, Czcigodny Stuga Bozy..., dz. cyt.,
S. 147—148.
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zgodnie z wolg Boga i uczynil z niego zalozyciela®. W tym znanym Jordanowi
od dawna fragmencie ,,zaggscilo si¢ nagle cale jego powolanie i poslannictwo”ss.

Po doswiadczeniu tej fundamentalnej inspiracji bt. Franciszek Jordan stat si¢
czlowiekiem zdeterminowanym do realizacji zamierzonego dzieta. Ten ,nad-
przyrodzony dar determinacji ducha”, zakotwiczony w stowie Bozym (J 17.3),
wyplywal ostatecznie z jego komunii z Chrystusem Zbawicielem. Komunia ta,
co potwierdza lektura Dziennika duchowego, poglebiata si¢ po tym doswiadcze-
niu, az po takie utozsamienie ze Zbawicielem, w ktérym zasadniczym wezlem
jednosci z Nim staje si¢ Jego krzyz (misterium crusic)®.

Przestanie z J 17,3, kt6re dato fundament, zwlaszcza w kontekscie ,,przezycia
na Libanie”, jego charyzmatowi zatozycielskiemu, takze dalej go ksztattowalo.
Tekst ten pojawil si¢ w calosci ponownie na kartach Dziennika® juz w nowym
kontekscie. Bylo to po przeksztalceniu Towarzystwa w zgromadzenie zakonne
(11 marca 1883), a przed rokiem 188s. Nie tylko zreszta ten fragment rozdziatu
17 Janowej ewangelii, ale i teksty tworzace jego bezposredni kontekst dalej
ksztaltowaly jego zalozycielskiego ducha®.

W ten sposéb, az do konica zycia, bylo w bt. Franciszku Jordanie zywe prag-
nienie, aby ludzie poznali Jezusa Chrystusa i przez to osiagneli zycie wieczne
(por. J 17,3). Bez wahania, wyrazajac przed Bogiem swoja dyspozycyjnosé,
deklarowal w 1903 roku: ,,Aby wszyscy zostali uratowani (uz salvetur omnes),
jestem gotowy na wszystko, z pomoca Twojej taski zniose wszystko. 12.02.03”%.
Nawet na niespetna dwa lata przed $miercig (8 listopada 1916), mimo ograniczeri
wieku i choroby, z wielkim wewnetrznym zapatem prosit Boga: ,ukaz mi drogi,

abym moégt wszystkich zaprowadzi¢ do Ciebie i z Twoja pomoca uratowaé”"”.

* Po tym doswiadczeniu, u kresu podrézy, bl. Franciszek Jordan zredagowat pierwszy zarys

regul planowanego dzieta, ktdry zwany jest Tekstem ze Smyrny. U samego jego poczatku
znajduje si¢ dedykacja Ad Honorem Dei Omnipotentis, a zaraz potem tekst ] 17,3.

H. Rigger, Referat wygloszony w czasie XXVII Kapituly Prowincjalnej, Krakdw, 19.11.2006,
»Wiadomosci Salwatoriafiskie” 6 (2006), zalgcznik s, s. 12.

Zob. K. Wons, Charyzmat ojca Jordana..., dz. cyt., s. 130-131.

Zob.DD I, 178, 4.

Pod koniec 1885 roku (DD I, 186, 7-8), w kontekscie rozmyslania o $wigtoéci kaptariskiej,
zapisal nastepujacy fragment modlitwy arcykaplariskiej Chrystusa: ,Ja Ciebie otoczytem
chwata na ziemi, objawilem Imi¢ Twoje ludziom... wypetnitem dzielo, ktdre mi date$ do
wykonania (J 17,4.7)”. W drugiej cz¢éci Dziennika (DD 11, 18, 1) inspirujace dla niego
izalozonych dziel stalo si¢ inne wezwanie Jezusa Chrystusa z wieczernika: ,, Aby wszyscy
stanowili jedno, jak Ty, Ojcze, we Mnie, a ja w Tobie, aby i oni stanowili jedno w Nas
(J17). 2.4.99".

DD I, 47, 3.

DDV, 32, 1.
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* k%

Reasumujac podjete badania, mozna sformulowa¢ jednoznaczny wniosek, ze nie
bytoby charyzmatu zatozycielskiego bt. Franciszka Marii od Krzyza Jordana,
jego gorliwosci o zbawienie ludzi i jego dziet apostolskich bez stowa Bozego; bez
otwartosci na to stowo i wytrwalosci w jego zglebianiu. Duch Swicty, ktérego
codziennie przyzywal, inspirowal go na rézne sposoby do rozeznania swoje-
go charyzmatu zalozycielskiego. W szczegdlny sposéb czynit to przez stowo
Boze, zwlaszcza to zapisane na poczatku modlitwy arcykaplaniskiej (J 17,3).
Analizujac tre$¢ jego Dziennika duchowego, mozna zauwazy¢ dynamike tego
procesu i osiggniety ostatecznie cel — odkrycie charyzmatu zaltozycielskiego.
Uzyskawszy w ten sposéb niezachwiang pewnos$¢ moralna, bt. Franciszek Maria
od Krzyza Jordan stat si¢ gotowy do podjecia rozeznanej drogi. Uksztaltowana
w ten sposéb jego tozsamos¢ zalozycielska jawi si¢ jako owoc spotkania ludzkiej
wolnosci, otwartej na poruszenia Ducha Swigtego, ze stowem Bozym. Chary-
zmat zalozycielski bt. Franciszka Jordana objawit si¢ w Ko$ciele w zatozonych
przez niego dzietach apostolskich.

Zalozyciel jest, jak ukazano to powyzej, zawsze pierwszym, ktory rozeznaje
swoj charyzmat. To rozeznanie indywidualne wpisuje si¢ réwnoczesnie w kon-
tekst eklezjalny, gdyz kazdy taki Bozy dar jest dany dla dobra Kosciota. Rozezna-
nie indywidualne dopelnia si¢ w spotkaniu z rozeznaniem Kosciota (konieczny
udzial kompetentnej wladzy koscielnej)”. Oba te podmioty rozeznajace sq $cisle
ze sobg zwigzane, co wyraza si¢ cho¢by w sentire cum Ecclesia zatozyciela. Tego
drugiego istotnego aspektu rozeznania, udzialu Kociota, ze wzgledu na obrany
cel badawczy, nie uwzgledniano w niniejszym opracowaniu. Bez watpienia
zastuguje on na osobne studium. W ten sposéb opisywany juz w literaturze
przedmiotu eklezjalny wymiar duchowosci bt. Franciszka Jordana™ zostalby
poszerzony o eklezjalny wymiar rozeznawania charyzmatu zalozycielskiego.
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Réznice w recepgcji jednostek przepowiadania
na przyktadzie homilii wygtoszonej
przez ks. Mirostawa Drzewieckiego 13 stycznia
1982 roku we wroctawskiej katedrze

Differences in the Reception of Preaching Units
on the Example of the Homily Delivered by Fr. Mirostaw Drzewiecki
on January 13, 1982 in the Wroctaw Cathedral

ABSTRACT: The fundamental question that the text raises is: how did the officers
of the Police and the Security Service of the People’s Republic of Poland accept and
interpret homilies delivered during church services, at the time of martial law imposed
by the communist authorities in Poland on December 13, 1981 and lifted on July 22,
1983. The authors base their argument on the homily delivered by Wroctaw academic
priest Mirostaw Drzewiecki in Wroclaw Cathedral on January 13, 1982, which led

Autorzy o$wiadczaja, ze ich wklad w powstanie artykutu mozna okresli¢ szacunkowo jako
réwny (po so proc.). Sam pomyst przygotowania tekstu zrodzit si¢ podczas planowania
wspolnego projektu dotyczacego analizy stosunkéw panstwo-Kosciot przed i po 1989 r.
w kontekscie oficjalnych wypowiedzi Konferencji Episkopatu Polski. W toku prowa-
dzonych prac autorzy zwrécili uwage, ze jakkolwick z tredci listéw pasterskich polskich
hierarchéw wylania si¢ pewien obraz wzajemnych relacji pomiedzy Ko$ciotem a osobami
sprawujacymi wladze w Polsce, to jednak o wicle cickawsze wydaje si¢ zbadanie tego, w jaki
sposéb przedstawiciele wtadzy reagowali i interpretowali wypowiedzi przedstawicieli
Koéciola hierarchicznego. Ten obszar badani w kontekscie Dolnego Slaska nie doczekat
si¢ szczegdlowego opracowania, a kaznodziejéw, ktérych homilie, kazania i konferencje
mogly stanowi¢ obickt zainteresowania wladz przed 1989 r., byto co najmniej kilku. W ten
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to the accusation of the priest of the crime of disseminating false information that
could cause public unrest or riots. On the basis of previously unpublished materials,
collected in the archives of the Institute of National Remembrance, we learn about
the vision outlined by the priest himself and the goals set by him. We are familiarized
with the reception of the content of the homily by the participants of the Eucharist
(including another clergyman and a teenage girl) who were interrogated as witnesses
testifying in the case against Rev. Drzewiecki, to finally, on the basis of reports and
questions posed to the clergyman and witnesses, and we learn about the reception of
the content heard in the church by the functionaries of the law enforcement ministries
of the communist authorities. The authors try to draw conclusions of a more general
nature: how can people who are unfavorably disposed to the Catholic Church inter-
pret the texts preached by the clergy during the services, and whether this negative
attitude in any way obscures the comprehension of the message.

KEYWORDS: martial law, homily, sermon, listener, reception of the spoken text,
interpretation of the sermon

ABSTRAKT: Zasadnicze pytanie postawione w niniejszym teksécie brzmi: w jaki
sposdb funkcjonariusze Milicji Obywatelskiej oraz Stuzby Bezpieczenstwa PRL od-
bierali i interpretowali homilie i kazania gloszone podczas nabozenstw w kosciotach,
szczegblnie w okresie stanu wojennego wprowadzonego przez wladze komunistyczne
w Polsce 13 grudnia 1981 i trwajacego do 22 lipca 1983 roku. Autorzy opieraja wywdd na
homilii wygloszonej przez wroctawskiego duszpasterza akademickiego ks. Mirostawa
Drzewieckiego w katedrze wroclawskiej 13 stycznia 1982 roku, za ktdérg duchowny
zostal oskarzony o przestgpstwo rozpowszechniania falszywych informacji mogacych
wywota¢ niepokdj publiczny lub rozruchy. Na podstawie niepublikowanych dotychczas
materialéw, zgromadzonych w archiwach Instytutu Pamieci Narodowej, poznajemy

sposdb autorzy zalozyli, ze niezbedna bedzie kwerenda w Instytucie Pamigci Narodowej
dla zbadania, czy i w jakim stopniu wiadze komunistyczne byty zainteresowane homi-
liami gloszonymi przez duchownych, a takze czy na liscie kaznodziejow wytypowanych
do ,stuchania” znajdowali si¢ dolno$lascy prezbiterzy. Kwerende autorzy przeprowadzali
wspdlnie, przeszukujac archiwa Instytutu z zalozeniem, ze Renata Duda skupia si¢ na
ogélnopolskich opracowaniach dot. interpretacji jednostek przepowiadania przez wladze
PRL, a Rafal Kowalski na dolno$laskim aspekcie tej tematyki. W toku kwerendy wyty-
powano i wylaczono z pozyskanych materialéw te, ktére dotyczyly homilii wygloszonej
przez ks. Miroslawa Drzewieckiego. Po ich przeanalizowaniu autorzy wspélnie ustalili
strukture tekstu i przystapili do realizacji zadania. Kazdy z autoréw samodzielnie ana-
lizowal pozyskany w toku kwerendy materiat (autorzy wymienili si¢ materiatami, ktdre
pozyskali indywidualnie), a nastgpnie dokonat analizy i interpretacji wedtug zalozone;j
wezesniej struktury, przy czym Renata Duda miata skupia¢ si¢ na watkach dotyczacych
stosunkdw panstwo—Koséciot, a Rafal Kowalski na aspektach teologicznych. On tez
odpowiadat za teologiczno-komunikacyjny aspekt wnioskéw zawartych w artykule. Po
wymianie spostrzezen przystapiono do ostatecznej redakeji tekstu, ktorej dokonat Rafat
Kowalski. Nastepnie Renata Duda naniosta poprawki i uzupetnienia zgodnie z wlasnymi
spostrzezeniami. W toku negocjacji ustalono ostateczng wersje materiatu, keéry zostal
przeslany redakji.
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wizje samego kaznodziei oraz to, jakie cele przys$wicecaly ksiedzu gloszacemu omawiane
kazanie. Nastepnie jestesmy zapoznawani z odbiorem tresci homilii przez uczestni-
kéw Eucharystii (m.in. innego duchownego i nastoletnia dziewczyne), ktérzy zostali
przestuchani jako $wiadkowie w sprawie przeciw ks. Drzewieckiemu, by w koricu na
podstawie raportow oraz pytan stawianych duchownemu i $wiadkom pozna¢ sposéb
odbioru tresci ustyszanych w kosciele przez funkcjonariuszy resortéw sitowych wladz
komunistycznych. Autorzy prébuja wyciagna¢ wnioski natury ogdlnej — zaobserwo-
wad, w jaki sposdb osoby nieprzychylnie nastawione do Kosciota katolickiego moga
interpretowaé teksty gloszone w czasie nabozenstw przez duchownych oraz czy to
negatywne nastawicnie w jaki$ sposdb zaciemnia sposéb odbioru przekazywanych tresci.

SEOWA KLUCZOWE: stan wojenny, homilia, recepcja tekstu méwionego, stuchacz,
interpretacja kazania

Wstep

definicji homilii autorzy Ogdlnego wprowadzenia do Mszatu rzymskiego

zwracaja uwagg, ze powinna by¢ ona wyjasnieniem jakiego$ aspektu tekstu
$wietego z uwzglednieniem obchodzonego misterium oraz szczegdlnych potrzeb
stuchaczy”. Ta zwigzta wypowiedz zobowiazuje kaznodzieje, by przygotowujac
jednostke przepowiadania, uwzglednit obecnos¢ oséb, ktére beda odbiorcami
gloszonego przez niego stowa Bozego. Ojcowie Soboru Watykanskiego II oddali
to krétkim stwierdzeniem, ze zadaniem prezbitera jest odnoszenie niezmiennej
prawdy Ewangelii ,,do konkretnych warunkéw zycia™.

Tematyka obecnosci stuchacza w procesie tworzenia i gloszenia homilii do-
czekala si¢ wielu opracowan, zaréwno na gruncie komunikologii, jak i teologii
pastoralnej, i nie budzi watpliwosci, ze zadanie to spoczywa na nadawcy koe
munikatu oraz ze solidnie przeprowadzona orientacja na publiczno$¢ wydatnie
poprawia jako$¢ komunikacji’. W sposéb syntetyczny uzasadnit te teze papiez
Grzegorz Wielki, thumaczac, ze

jednym szkodzg te rzeczy, ktére drugim pomagaja, poniewaz i ziota czestokro¢
jedne zwierzeta zywia, inne zabijaja [...]. Wedtug jakosci zatem stuchajacych

Por. Kongregacja Kultu Bozego i Dyscypliny Sakramentéw, Ogélne wprowadzenie do
Mszalu rzymskiego, Poznani 2004, nr 6s.

Sobér Watykanski II, Dekret o postudze i zyciu kaplandw Presbyterorum ordinis, nr 4,
[w:] Sob6r Watykariski I1, Konstytucje, dekrety, deklaracje. Tekst polski, nowe ttumaczenie,
M. Przybyl (red.), Poznan 2002, s. 483.

Por. R. Kowalski, Stuchacz jako wspéttwdrca homilii, ,Polonia Sacra” 25 (2021), 5. 79-97.
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winna sie ksztattowa¢ mowa nauczycieli, aby odpowiadata warunkom jednostek,
ajednak nie odstepowata nigdy od sztuki wspélnego zbudowania®.

Problem pojawia si¢ wowczas, kiedy odbiorcg jednostki przepowiadania jest
osoba, ktdrej obecnosci kaznodzieja nie bral pod uwage podczas przygotowy-
wania tekstu homilii. MySle¢ tutaj o stuchaczach, ktérzy wprawdzie znajduja si¢
w obiekcie sakralnym w czasie sprawowania liturgii, jednak nie czuja si¢ cz¢scia
zgromadzenia liturgicznego. Ich obecno$¢ nie jest zwigzana z pragnieniem odda-
wania chwaty Bogu ani tym bardziej z zabieganiem o wiasne uswiecenie. Takimi
specyficznymi stuchaczami stowa Bozego w okresie stanu wojennego w Polsce
byli funkcjonariusze Milicji Obywatelskiej i Stuzby Bezpieczenstwa PRL.

Nie ulega watpliwosci, ze cztonkowie tych formacji byli niezwykle uwaz-
nymi stuchaczami homilii i kazan gloszonych w polskich kosciolach. Swiadczg
o tym zachowane w archiwach Instytutu Pamieci Narodowej akta, zawierajace
opis ,wybranych przykladéw negatywnej dziatalnosci Ko$ciota w okresie stanu
wojennego”®, ktérych autor badz autorzy (Gléwny Zarzad Polityczny Wojska
Polskiego) dokonuja podziatu polskiego duchowieristwa na trzy grupy: ksiezy lo-
jalnych, nawotujacych w kazaniach do rozwagi, spokoju i wspdtpracy z wladzami;
ksi¢zy zajmujacych postawy ,wyczekujace” wobec wydarzen w kraju oraz nasta-
wionych ,,nieprzychylnie, a niekiedy wrecz wrogo” do stanu wojennego’. Analiza
dokumentéw wyraznie wskazuje, ze jednym z wazniejszych kryteriéw wspot
mnianego podziatu byly tresci gloszone przez duchownych sprawujacych kult.

Tresci wystapien poszczegdlnych duchownych stanowity materiat Zrédtowy
m.in. prac naukowych powstajacych na Akademii Spraw Wewnetrznych w War-
szawie’. Ich autorzy podkreslali moc stowa Bozego gloszonego przez prezbiterow
i biskup6éw. Kazania i homilie — jak zapisano w jednej z monografii — otwieraty
Kosciotowi droge do ,dominacji w zyciu spolecznym i wplywania na bieg
historii”’. Z akt znajdujacych sie warchiwum Instytutu Pamieci Narodowej
wynika, ze tworzono swoistego rodzaju katalogi zawierajace ogélny zapis naru-
szeni przepisdw stanu wojennego przez $rodowiska i osoby kontrolowane przez

Grzegorz Wielki, Ksigga reguly pasterskiej, Poznan 1948, s. 83.
Wybrane przyktady negatywnej dzialalnosci Kosciola w okresie stanu wojennego /14.12-
31.12.1981 ./, [w:] Archiwum Instytutu Pamieci Narodowej (dalej: IPN), BU 1405/56.
W cytatach pochodzacych z IPN zachowano oryginalna pisownie.
Whybrane przyktady..., dz. cyt.
Por. P. Stachowicz, Stanowisko i dziatalnosé hierarchii i kleru Kosciota Rzymskokarolickiego
wobec stanu wojennego w Polsce. Praca magisterska pod kierunkiem ptk dr Jézefy Siemasz-
kiewicz, Warszawa 1985; IPN, BU o1521/2394.
D. Stachowicz, Stanowisko i dziatalnosé..., dz. cyt., s. 4.
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Departament IV Ministerstwa Spraw Wewngtrznych i IV Wydzialy Komend
Wojewddzkich Milicji Obywatelskiej. Zawieraja one kilkaset pozycji. Kazdy
przypadek opisany jest wedtug wzoru: data, miejsce, wojewddztwo, charakter
przestepstwa, wykroczenia lub zagrozenia oraz podjete przeciwdziatania®. Posréd
opisanych zdarzen nie brakuje réwniez takich, ktére miaty miejsce na terenie
archidiecezji wroclawskiej. Do najcz¢$ciej powtarzajacych sie w ogélnopolskich
zestawieniach dzialan niepozadanych przez dwezesng wladzg¢ nazwisk dolnosla-
skich duchownych naleza: bp Adam Dyczkowski, ks. Stanistaw Orzechowski
oraz ks. Mirostaw Drzewiecki'.

We wspomnianym zestawieniu naruszen przepisow stanu wojennego przez
osoby duchowne pod numerem 3s1 znajduje si¢ zapis:

na wniosek prokuratora Wojskowej Prokuratury Garnizonowej zatrzymano
w areszcie KWMO ks. M. Drzewieckiego — duszpasterza akademickiego. Wymie-
niony rozpowszechniat w dniu 13.01. br. fatszywe wiadomosci mogace wywotac
niepokdj publiczny lub rozruchy. Sledztwo rozpoczeto juz wezeéniej lecz prze-
rwano z uwagi na chorobe wymienionego ksiedza™.

Z akt $ledztwa wynika, ze przez funkcjonariuszy Stuzby Bezpieczenistwa ho-
milia wygloszona we wroctawskiej katedrze 13 stycznia 1982 roku w czasie Mszy

$w. w intencji Ojczyzny oraz oséb internowanych zostata okreslona jako czyn ,,za-

wierajacy w sobie szczegdlnie wysoki stopieni spolecznego niebezpieczefistwa”™.
Jacy & Y pien sp g p

10 , ‘ iy . o .
Por. Dokumentacja dotyczgca dzialalnosci kleru. Zaangazowanie Kosciota w okresie stanu

wojennego (naruszenia przepiséw), [w:] IPN, BU 1283/1666/D.

Ks. Mirostaw Drzewiecki — ur. 6.03.1940 w Rudni k. Eucka, prezbiter archidiecezji wroc-
tawskiej. Swigcenia kaplaniskie przyjat w 1964 roku. Dwa lata postugiwat jako wikariusz
i katecheta w Kudowie-Zdroju, a nastgpnie podjat studia specjalistyczne na Katolickim Uni-
wersytecie Lubelskim (teologia pastoralna i homiletyka oraz filologia polska). Po powrocie
ze studiow pelnit zadania m.in.: duszpasterza akademickiego, diecezjalnego duszpasterza
nauczycieli, wykladowcy w Metropolitalnym Wyzszym Seminarium Duchownym we
Wroctawiu, kaznodziei katedralnego. Organizowal duszpasterstwo srodowisk tworczych.
Zalozyl i byl pierwszym dyrektorem Katolickiego Radia Rodzina. Za swoja dziatalno$¢
zostal odznaczony m.in. medalem Zastuzony Kulturze — Gloria Artis, Krzyzem Kawa-
lerskim Orderu Odrodzenia Polski oraz Medalem 100-lecia Odzyskania Niepodlegtosci.
Por. S. Bogaczewisz, Biogramy: Drzewiecki Mirostaw, www.encysol.pl/es/encyklopedia/
biogramy/15671,Drzewiecki-Miroslaw.html [dostep: 1.11.2022]; K. Biatkowski, Ks. Drze-
wiecki z medalem 100-lecia odzyskania niepodlegtosci, wwwwroclaw.gosc.pl/doc/6772961.
Ks-Drzewiecki-z-medalem-100-lecia-odzyskania-niepodleglosci [dostep 1.11.2022].

Por. Dokumentacja dotyczgca dziatalnosii..., dz. cyt.

Akta sledztwa przeciwko ks. Mirostawowi Drzewieckiemu, [w:) IPN, Wr 35/98. Tekst homilii
zostal opublikowany: M. Drzewiecki, Naprawdg wolni. Kazania z lat 1981-1988, Paryz

12
13



176 Renata Duda, Rafat Kowalski

Zdaniem wiadz PRL ks. Drzewiecki przekazywal nieprawdziwe wiadomosci
o sytuacji spoleczno-politycznej w kraju po wprowadzeniu stanu wojennego
oraz ktamal na temat motywéw i form dziatania wojskowej Rady Ocalenia
Narodowego, co — jak zapisano — ,,moglo wywota¢ niepokéj publiczny lub
rozruchy”™. Tym samym duszpasterz — zdaniem sledczych — popetnit przestep-
stwo z art. 48 ust. 2 dekretu z 12 grudnia 1981 0 stanie wojennym"®. Dodatkowg
okolicznoscig przemawiajaca na niekorzys¢ duchownego byt fake, ze stowo
Boze glosit on wobec rzeszy okoto pigciu—szesciu tysiecy ludzi oraz ze miato
ono ,wybitnie podburzajacy charakter”. Poza tym — jak to zostalo wyarty-
kulowane — popetnienie takiego czynu wobec duzej liczby oséb przez ,,dusz-
pasterza, kaznodziej¢ i ksigdza Kosciota katolickiego, ktdry cieszy sie w Polsce
niekwestionowanym autorytetem moralnym”", stanowi powazne wystapienie
przeciwko obowiagzujacemu w panistwie porzadkowi prawnemu. Efektem tego
byto zastosowanie wobec ks. Drzewieckiego $rodka zapobiegawczego w postaci
dozoru Milicji Obywatelskiej i zobowigzanie go jako podejrzanego do zgtasza-
nia si¢ raz w tygodniu w Komendzie Dzielnicowej MO Wroctaw-Srédmiescie.
Warto nadmieni¢, ze w pi$mie z 12 maja 1982 roku podprokurator Jan Kuraj
postanowil zasiggna¢ opinii o mozliwo$ci zmiany $rodka zapobiegawczego na
tymczasowe aresztowanie. Nie doszto do niego najprawdopodobniej jedynie ze
wzgledu na zly stan zdrowia duszpasterza™.

W tym kontekscie zasadne wydaje si¢ dokladnie zbadanie tresci homilii, za
ktérej wygloszenie duchowny mogt trafi¢ nawet na pie¢ lat do wiezienia, tym
bardziej ze poza publikacjami o charakterze popularnonaukowym™ nie stano-
wita dotychczas przedmiotu analizy. Ze na takows zastuguje, niech $wiadczy
fake, iz jej tre$¢ znalazta si¢ w czasie stanu wojennego w prasie podziemne;.
Powielone teksty rozpowszechniano w kraju i wérdd Polonii oraz emitowano
w Radiu Wolna Europa, a sam kaznodzieja w jednym z wywiadéw przyznal,
ze z informacji, jakie posiada, wynika, iz homilii wystuchal Jan Pawet II po

1989, s. 10—15.

Akta sledztwa przeciwko ks. Mirostawouwi..., dz. cyt.

»Kto rozpowszechnia falszywe wiadomosci, jezeli moze to wywotaé niepokdj publiczny lub
rozruchy, podlega karze pozbawienia wolnosci od 6 miesiccy do lat §”. Za: Dekret z dnia
12 grudnia 1981 1. 0 stanie wojennym, Internetowy System Aktéw Prawnych, hteps://isap.
sejm.gov.pl/isap.nsf/DocDetails.xsp?id=wdur9810290154 [dostep: 14.10.2022].

Akta sledztwa przeciwko ks. Mirostawouwi..., dz. cyt.

Postanowienie o nienwszglednieniu zazalenia, [w:] IPN, Wr 35/98.

Por. Postanowienie o zasi¢gnigcin opinii biegtego, [w:] IPN, Wr 101/6553.

Por. Kazanie ma podwdjne zycie. Z ks. Mirostawem Drzewieckim rozmawia Jolanta Ostro-
wska, ,Niedziela dolnoslaska” so (2005), www.niedziela.pl/artykul/4 4894/nd/Kazanie-
-ma-podwojne-zycie [dostep: 1.11.2022].
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otrzymaniu nagrania na nielegalnie wéwczas wywiezionej poza granicg Polski
tasmie magnetofonowe;j”’.

Przy realizacji tego zadania zamierzamy skupi¢ uwage na interpretacji tekstu
przez samego kaznodzieje, osoby postronne uczestniczace w Eucharystii oraz
funkcjonariuszy aparatu wtadz Polskiej Rzeczpospolitej Ludowej. Artykut
oparty jest w gléwnej mierze na historycznym materiale o pierwotnym charak-
terze, ktdry pozyskany zostal podczas kwerendy przeprowadzonej w Instytucie
Pamigci Narodowej. Analiza dokumentéw zrédlowych ma wykazaé nie tylko
metody pracy operacyjnej dwczesnego aparatu represji, ale réwniez pozwoli¢ na
zbadanie motywadji, z jaka funkcjonariusze Stuzby Bezpieczenstwa (SB) oraz
Milicji Obywatelskiej (MO) przystgpowali do stuchania homilii i jej pézniejszej
interpretacji. Zagadnieniem najbardziej nas interesujacym sg roznice w recepcji
jednostki przepowiadania przygotowanej i wygloszonej przez ks. Drzewieckiego
oraz préba uchwycenia przyczyn tego, ze stowa wypowiedziane przez kazno-
dziej¢ zostaly odebrane w rdzny sposdb przez jego stuchaczy. Na tej podstawie
chcieliby$my wysunaé wnioski dla wspétezesnych kaznodziejéw, dzigki ktérym
nasz artykul nie pozostanie jedynie opisem pewnego wycinka historii Ko$ciota
na Dolnym Slasku.

Kazanie nie jest traktatem — stowo kaznodziei

Punktem wyjécia homilii, ktéra stanowi przedmiot niniejszych badan, uczynit
wroctawski duszpasterz zdanie z Ewangelii Wg SW. Marka: ,,z nastaniem wieczora,
gdy stonice zaszlo, przynosili do Jezusa wszystkich chorych i opetanych;i cale
miasto bylo zebrane u drzwi”*' (Mk 1,32-33), i dokonat alegorycznej interpretacji
powyzszych stéw, nicjako aktualizujac je i rozwazajac w kontekscie czaséw sobie
wspolczesnych. To dos¢ powszechny zabieg, stosowany szczegélnie u kazno-
dziejow pierwszych wiekdw chrzescijaristwa oraz u ojcéw Kosciota, ktdrzy nie
tylko czynili stuchaczy adresatami stéw Pisma Swietego, lecz takze ukazywali
wydarzenia biblijne jako znajdujace kontynuacje w czasach, w ktérych gloszone
bylo kazanie®. Praktycznie cata homilia ks. Drzewieckiego jest proba uwspélczes-

20

Por. Kazanie ma podwdjne zycie, dz. cyt.
21

Stenogram z kazania wygloszonego przez ks. Mirostawa Drzewieckiego w dnin 13.01.82 1.
podczas nabozenstwa w intencji internowanych i wwigzionych — w katedrze wroctawskiej
0 godz. 18.30, [w:] IPN, Wr 101/6553.

Por. Grzegorz Wielki, Homilie na Ewangelie, Warszawa 1969, s. 19—20, 24-25. Por. takze
Orygenes, Homilie o Piesni nad Piesniami. Homilia pierwsza, [w:] E. Staniek, Wielcy méwcy
Kosciola starozytnego. Antologia, Krakédw 2007, s. 104-113. E. Staniek charakteryzujac
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nienia wydarzen biblijnych w taki sposéb, by stuchacz mégl odnie$¢ wrazenie,
ze sam jest bohaterem rozgrywajacej si¢ w $wiecie historii zbawienia. Zaraz po
przytoczeniu wspomnianego fragmentu Ewangelii kaznodzieja powiedziat:
~cale nasze miasto — piastowski Wroclaw, ale i wigcej — cata nasza Ojczyzna
na tej modlitwie, w tej $wiatyni katedralnej zebrata si¢ u Twoich drzwi...””.

Tym, co szczegdlnie przykuwa uwage, jest rzadko spotykana forma omawianej
jednostki przepowiadania. W catosci bowiem stanowi ona swoistego rodzaju
modlitwe. Trudno tu o zwroty adresatywne tudziez inne formy dostrzezenia
stuchacza. Kaznodzieja zdaje si¢ rozmawiaé z Bogiem. Wrecz kazdy watek
rozpoczyna kolejna inwokacja, wezwaniem do Chrystusa, jakby zupelnie nie
zauwazat uczestnikéw liturgii. Méwi o nich, o wspéczesnych sobie wydarzeniach
spofecznych, politycznych, jednak pozornie do niczego ich nie zobowiazuje,
niczego im nie chce thumaczy¢, nie zwraca si¢ do nich bezposrednio. Swoje
stowa kieruje jedynie do Boga.

Homilia zawiera taki fragment:

Chrystusie, Ty jestes stoficem naszego zycia, Ty jeste$ naszym zyciem duchowym,
bo zycie ciata bierze soki zywota z ducha, a nam Panie zabrano zycie ducha.
Noca grudniowa, w czas adwentu, gdy serca nasze przygotowywaty sie na
Twoje przyjscie, gdy usta wotaty z nadzieja — przyjdz Panie [...] wtedy wtasnie
z rozgwiezdzonego nieba spadt na nas cios Smiertelny — wojna, cho¢ to papie-
rowa wojna, bo powstata przez ztozenie podpiséw na papierze, ale straszliwie
ciemiezaca nardd wojna24.

W innym miejscu kaznodzieja méwil:

spojrzyj wiec Panie taskawym okiem na to, co przynosimy dzisiaj. Spojrzyj najpierw
na nasze rozbite rodziny, na ojcéw i matki, na zony, na siostry, na braci, ktorzy juz
od miesigca cierpig straszliwe swe ponizenie przez odebranie wolnosci osobistej.

przepowiadanie stowa Bozego przez Orygenesa, stwierdza: ,tak tlumaczy tekst, ze stucha-
cze sa nieustannie w $rodku wydarzen biblijnych. Méweca zupelnie znika z pola widzenia,
stuchacze sa zajeci wylacznie tekstem natchnionym. Orygenesa jako kaznodzieje mozna
pordéwna¢ do aparatu filmowego, przez ktéry przesuwa si¢ tasma dziejéw biblijnych” — tamze,
s. 95. Por. takze $w. Klemens, Drugi List do Koryntian, [w:] E. Stanick, Wielcy méwcy...,
dz. cyt., s. 61-67. Zob. F. Draczkowski, Patrologia, Pelplin-Lublin 1998, s. 228-229, 262,
270. Zob. takze: Karmig was tym, czym sam zyjg. Ojcowie Kosciota komentujg niedzielne
czytania biblijne: rok B, M. Starowieyski (oprac.), Krakéw 2014, s. 14-15, 19 i nn.
Stenogram z kazania..., dz. cyt.

Stenogram z kazania..., dz. cyt.
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Niewola to jest tym bardziej upokarzajaca, ze brat bratu ja zgotowat — Polak Po-
lakowi. Spéjrz Panie na dzieci osierocone oraz matki i zony osamotnione, czesto
bez érodkéw do zycia pozostawione. Ustysz ich ptacz, wystuchaj®.

Poetycki jezyk i modlitewna forma nie oznaczaja jednak, ze kaznodzieja
nie nazywa po imieniu probleméw wspétczesnych sobie ludzi. Na temat nie-
sprawiedliwych wyrokéw wydawanych w czasie stanu wojennego i skazujacych
dzialaczy opozycji wroctawski duszpasterz powiedzial:

Panie, zetrzyj jak najszybciej te straszliwg czerwona plame na sumieniu polskiego
sadownictwa. Wyroki te bedzie caty Swiat wytykat palcem historii cywilizowanej
Europy. Spraw, niech Polska nie bedzie dla $wiata przyktadem cofania sie kultury,
cywilizadji i zycia gospodarczego®.

W innym miejscu ks. Drzewiecki poruszyt problem ,,famania sumient” pra-
cownikéw i zmuszania ich do wyrzekania si¢ przynaleznosci do NSZZ ,,Solidar-
no$¢” pod grozba zwolnienia z pracy. Ujat ten problem w nast¢pujacy sposéb:

patrz, Panie, na tych, ktérzy w stusznej trosce o losy swych rodzin podpisuja
deklaracje lojalnosci wobec wojennej wtadzy, na tych, ktérzy zmuszani sq swoim
podpisem zaprzecza¢ wszelkim zdobyczom ,Solidarnosci” w naszym kraju. Po-
cieszich, Panie. Niech wszyscy bedg przekonani, ze na mocy tak prawa bozego,
jak wedtug przepisu polskiego kodeksu prawa cywilnego wszelkie oswiadczenia
woli czynione pod przymusem nie sg wazne®'.

Na uwage zastuguja poréwnania, ktére buduje ks. Drzewiecki, by opisaé
rzeczywisto$¢ stanu wojennego. Niektdre nawigzuja wprost do Pisma Swictego.
Kiedy méwit o funkcjonariuszach, ktérzy wehodzili do doméw, aby aresztowaé
dzialaczy opozycji, poréwnal ich do ,siepaczy Heroda, ktérzy przeszli przez
Polske uzbrojeni w pistolety i przepisy prawa wojennego, aby wybiera¢ niby
piskleta z gniazd najlepszych synéw narodu z ich rodzinnych mieszkan™®. Kiedy
w czasie przestuchania wroclawski kaznodzieja ttumaczyt te stowa, stwierdzit,
ze gdy méwil o najlepszych synach, mial na my¢li ludzi, ktérzy ,,prezentuja

25 .
Stenogram z kazania..., dz. cyt.

Stenogram z kazania..., dz. cyt.
Stenogram z kazania..., dz. cyt.
Stenogram z kazania..., dz. cyt.
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pewng warto$¢ ludzka™, natomiast Herod w kontekscie biblijnym jest zabdjca,
keéry ,wszystkie dzieci wyciagal z rodzin i mordowal”®. Nie ukrywat w czasie
rozméw z przestuchujacymi go funkcjonariuszami, ze nawiazywat w tym frag-
mencie rozwazania do rozméw, ktdre przeprowadzit z ludzmi przychodzacymi
do niego jako duszpasterza, aby zali¢ si¢ na to, jak zostali potraktowani przez
polskich zotnierzy. Méwil m.in.: ,,opowiadata mi pani, u ktérej byla rewizja [....
Przychodzi czlowiek z wymierzonym w czlowicka karabinem. Pan by si¢ nie
przerazil, gdyby o trzeciej w nocy wyciagneli pana z 16zka i karabinem do pana
mierzyli?””". Ksigdz Drzewiecki przyznal, ze stowa o ,,siepaczach” moga stanoz
wi¢ pewne przejaskrawienie, jednak na swoje usprawiedliwienie dodat: ,jezeli
wpada uzbrojony czlowiek i leje na oslep patka ludzi przez glowe, przez plecy,
po nogach, to mi moze si¢ nasuna¢ obraz z ewangelii o Herodzie*.

Wystepuja w homilii takze poréwnania nawiazujace do wydarzen historycz-
nych. Do takich nalezy zaliczy¢ wzmianke o szykanowanych, aresztowanych,
bitych czy internowanych pracownikach uczelni wyzszych. Ksiadz Drzewiecki
poréwnat los ludzi $wiata polskiej nauki i kultury do losu kilkudziesi¢ciu pro}
fesoréw Iwowskich aresztowanych i rozstrzelanych przez hitlerowcéw w 1941 1.
na Wzgérzach Wuleckich. Tego rodzaju poréwnania — jak wykaze w dalszej
czgéci artykutu — szczegélnie nie podobalty si¢ funkcjonariuszom prowadzacym
$ledztwo w sprawie omawianej homilii. To wlasnie one w duzej mierze stanowity
podstawe do postawienia zarzutu rozpowszechnienia nieprawdziwych infor-
magji, ktére mogly wywota¢ niepokdj lub rozruchy. Wroctawski duszpasterz
do tych zarzutdw si¢ nie przyznal. Ttumaczyt w czasie przestuchan, ze kazanie
nie jest ani komunikatem, ani traktatem, a sformutowania, ktérych uzywat, to
zwyczajne przenosnie, ktorych zrédlem jest Pismo Swigte33.

O swoich intencjach ttumaczacych wybdr takiej, a nie innej formy, uzytych
poréwnaniach i obrazach, a takze celach, ktére chciat osiagna¢ kaznodzieja przez
gloszenie 13 stycznia 1982 r. homilii we wroctawskiej katedrze, opowiedziat on
sam w rozmowie z przestuchujacym go funkcjonariuszem Komendy Wojew6dz-
kiej Milicji Obywatelskiej we Wroctawiu trzy dni po Mszy $w., podczas ktérej
padly stowa stanowiace przedmiot niniejszego opracowania. Przede wszystkim
zwrécit on uwage na fake modlitewnego charakteru gloszonego stowa Bozego.

2 Stenogram z rozmowy z ks. Mirostawem Drzewieckim, przeprowadzonej w gmachu KWMO

we Wroctawin w dnin 15.01.82 7. w godz. 10.00-16.00, [w:] IPN, Wr 35/98.

Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.

Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.

Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.

Protokdt przestuchania podejrzanego Mirostawa Drzewieckiego z dnia 11 maja 1982 r., [w:]
IPN, Wr 101/6553.
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Ksigdz Drzewiecki stwierdzil wprost, ze kazanie bylo ,,modlitwa skierowana
do Chrystusa w réznych sprawach, ktére sa sprawami nabrzmiatymi, z kedrymi
wychodza ludzie™, a jednymi celem, ktéry mu przys$wiecal, bylo ,skupienie
ludzi w modlitwie za internowanych, oskarzanych i osadzanych [...], calo$¢ za$
kazania jest wolaniem o pokéj”. Ttumaczyl przy tym, ze takie sformutowa-
nie celu homilii opieralo si¢ na analizie uwarunkowan, w ktérych przyszio ja
duchownemu glosi¢. W czasie wojny — jak zapisano w stenogramie rozmowy —
»kiedy cztowiek nie widzi zadnego widoku na pokdj, to mozna tylko uciec si¢
do nadprzyrodzonych sit”*°. Ponadto wroctawski duszpasterz stwierdzil, ze
duzy nacisk w homilii polozyl na to, by podtrzymywaé na duchu uczestnikéow
Eucharystii, wzmocni¢ ich nadzieje, ze zto, ktérego doswiadczaja, ostatecznie
zostanie zwyci¢zone. W tym celu nawigzywal do obrazéw z historii zbawienia
i przywotal m.in. posta¢ Heroda. Kaznodzieja nie ukrywal, ze poréwnania te
stanowily zamierzony zabieg, gdyz — jak wyjasnil — kaznodziejstwo opiera sie
na umiejetnym pokazaniu pewnych obrazéw, jednak nie przekazywat swoim
stuchaczom nieprawdy ani tym bardziej nie mial zamiaru wzbudza¢ w nich
poczucia nienawisci do kogokolwick.

W tym kontekscie wskazal na pojawiajacy sic w homilii zwrot ,wojna papie-
rowa” i wyjasnil, ze uzyl przymiotnika w tym zestawieniu celowo, aby niejako
ostabi¢ wydzwick terminu ,wojna”, a w ten sposdb takze uspokoi¢ emocje ludzi
zebranych na modlitwie. Kilka razy w trakcie przestuchania kaptan zapewnial,
ze homilia stanowita swoistego rodzaju ,wentyl bezpieczenstwa’, a ludzie, ktérzy
przyszli si¢ modli¢, wyszli z katedry ,,uspokojeni”37

Oskarzany o szerzenie nienawisci duchowny nie ukrywal, ze w trakcie
przygotowan homilii brat pod uwage warunki zycia swoich stuchaczy, gdyz -
jak ttumaczyt — ,Ewangelia w kazdej epoce zasadzona jest na realiach”*®. Mial
przed oczyma nie tylko samych internowanych, za ktérych si¢ modlit, ale réw-
niez ich najblizszych. Jak stwierdzit w rozmowie prowadzonej na Komendzie
Wojewddzkiej Milicji Obywatelskiej, zadaniem Ko$ciola jest upominad sie
o kazdego czlowieka, ktéry cierpi, a takimi dla niego byli m.in. ludzie ustawia-
jacy sie w kolejce pod zaktadem karnym przy ulicy Kleczkowskiej we Wrocta-
wiu, by przekaza¢ ciepte ubrania czlonkom swoich rodzin ,zabranych z pracy
w jednym drelichu”®. ,Naréd dla mnie to jest kazdy cztowiek. I mnie jest zal
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Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
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kazdego czlowicka. I pana tez bedzie mi zal, jezeli znajdzie si¢ pan w trudnej
sytuacji” — zwrécit si¢ duchowny do funkcjonariusza i dodal, ze w tym sensie
kazanie niesie wylgcznie miloé oparta na prawdzie i mitosci stuzy®.

Jako zrédlo swojej homilii — poza Pismem Swigtym — wskazat ks. Drzewie-
cki spoleczne nauczanie Jana Pawta II. Upominajac si¢ o ludzi zwalnianych
z pracy za przekonania polityczne — jak tlumaczyl — nie powiedziat niczego
ponad to, czego nauczat papiez Polak na temat praw ludzkich i obywatelskich
kazdego cztowicka. Na uwage w tym kontekscie zastuguje fake, ze wroctawski
duszpasterz przyznal, iz interpretacja kazdej wypowiedzi w duzej mierze zalezy
od przyjetej perspektywy. ,,Odbierajacych jest duzo ikazdy odbiera inaczej,
tak jak to zrozumie. To jest istota kaznodziejstwa” — méwit ks. Drzewiecki,
dodajac, iz nie moze wykluczy¢, ze jego stuchaczami bedg takze ludzie, ktdrzy
np. przemilczajg prawde, i ze pewne stowa dotkna ich inaczej niz ofiary stanu
wojennego .

Kazanie, ktére koi —
interpretacja uczestnikow nabozenstwa

Podczas cytowanego juz przestuchania ks. Drzewieckiego funkcjonariusz stwiere
dzit: ,jezeli ksiagdz méwi co$§ w kazaniu, to czy ksiadz mydli, ze to nie zostaje
w umysle?”. Zasadne wydaje si¢ przedstawienie perspektywy uczestnikéw
Eucharystii, do ktérych dotarlismy w czasie kwerendy.

Pierwszym znakiem, ze homilia wroctawskiego duszpasterza zostala zapa-
migtana przez ludzi zgromadzonych 13 stycznia 1982 roku w katedrze, byt serwis
informacyjny Regionalnego Komitetu Strajkowego NSZZ ,,Solidarno$¢” Dolny
Slask pt. Z dnia na dziert — ulotka wydana z data 15-16 stycznia 1982 roku.
Znalazt ja na siedzeniu w tramwaju linii 14 funkcjonariusz Milicji Obywa-
telskiej, po czym sporzadzil notatke stuzbowa i dotgczyt jg do ake $ledztwa
wraz z egzemplarzem ulotki®. Wynika z niej, ze Eucharystia, ktéra sprawowat
ks. Drzewiecki, zgromadzita tysiace ludzi. Najprawdopodobniej autorzy nie
znali nazwiska kaznodziei. Zapisali bowiem, ze ,,Msz¢ koncelebrowalo 3 ksigzy,
z ktérych jeden wyglosit wzruszajaca homilie”*. Ze streszczenia wygloszonego
stowa Bozego wynika, ze autorom ulotki najbardziej utkwil w pamieci fragment
—
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Notatka stuzbowa, [w:] IPN, Wr 101/6553.
Z dnia na dzien, [w:] IPN, Wr 101/6553.
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o ,siepaczach Heroda, ktdrzy przeszli przez Polske uzbrojeni w pistolety i prze-
pisy prawa wojennego, wybierajac najlepszych synéw narodu z ich rodzinnych
mieszka”®, a takze o

ludziach, ktérzy pracuja na ustugach nieprawdy i niesprawiedliwosci i o tych,
ktorzy przemilczali ohyde moralnego i fizycznego gwatcenia sumien robotnikéw
polskich [...], a takze o tych, ktérzy od miesiaca cierpig straszliwe ponizenie i tych
wszystkich, ktérzy nie pozwalaja zging¢ polskiemu narodowi w zapomnieniu
i rozpaczy“.

Komentujac homili¢, twércy ulotki zapisali, ze kazanie ks. Drzewieckiego
w picknych i odwaznych stowach wyrazalo to, co zgromadzeni w katedrze nosili
w swoich sercach. Duchowny wprowadzit ich i zachegcit do wspélnej modlitwy
za przebywajacych w obozach, wiezieniach i aresztach oraz za ich rodziny,
a takze sprawil, ze z powaga i poczuciem wspélnoty uczestnicy zgromadzenia
przekazywali sobie znak pokoju. Kiedy za$ opuszczali $wiatynig, mieli oni
»Scisniete serca, ale podniesione glowy”".

Z tekstu wynika réwniez, ze w czasie Mszy $w. zbierano ofiary na rzecz
represjonowanych, a ,od sktadanych pienigdzy przesypywaly si¢ kosze”, oraz
ze modlitwe zakorniczono stowami: ,,Ojczyzne wolna racz nam wréci¢ Panie”.
Ze stenogramu homilii nie wynika wprost, by do tej zbiérki tudziez modlitwy
wzywal sam kaznodzieja.

W toku prowadzonego $ledztwa w sprawie ks. Drzewieckiego przestuchany
zostat koncelebrujacy wraz z nim Msze¢ $w. ks. Andrzej Dzielak oraz jedna
z uczestniczek — Maria Teresa Kudyba, uczennica IV klasy I Liceum Ogélno-
ksztalcacego we Wroctawiu. Duchowny stwierdzit, ze byl jedynym koncelebran-
sem, ktéry sprawowat Eucharystie z ks. Drzewieckim, co kiéci si¢ z cytowang
wyzej ulotkag NSZZ ,,Solidarnos¢”, ktérej autorzy wspominaja o trzech ksiezach.
Rozbieznos¢ moze wynika¢ stad, ze — jak zeznal ks. Dzietak — we Mszy $w.
uczestniczyli réwniez diakoni. Ich strdj liturgiczny moze myli¢ si¢ ze strojem
prezbitera, szczeg6lnie osobom, ktdre nie maja wyksztalcenia teologicznego.
Jesli chodzi o tre$¢ homilii, ktéra jest przedmiotem niniejszego opracowania,
koncelebrujacy kaptan nie byt w stanie przytoczy¢ jej fragmentéw. Stwierdzit
jedynie, ze byta ona zgodna z naukg Kosciota i w duchu chrze$cijanskim oraz
ze przez kilka dni po Eucharystii spotykal si¢ z wieloma wiernymi, ktdrzy

® Z dnia na dzien, dz. cyt.
Z dnia na dzien, dz. cyt.
Z dnia na dzien, dz. cyt.
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stwierdzali, ze stowa ks. Drzewieckiego ich ukoily i uspokoily. Niestety, nie
byl w stanie wymieni¢ nazwisk owych $wiadkéw™.

Ta — wydawad¢ by si¢ moglo — lakoniczna wypowiedz jest o tyle warta
zauwazenia i podkrelenia, ze stoi w catkowitej opozycji do opinii funkcjona-
riuszy, ktérzy uznali, ze ks. Drzewiecki zastuguje na to, by za wypowiedziane
z ambony stowa pozbawi¢ go wolnosci. Juz na tym etapie rozwazai mozna
stwierdzi¢ bowiem, ze ich zdaniem homilia miata nad wyraz rewolucyjny cha-
rakter i wzywata do rozruchéw oraz wystapien przeciw dwezesnym wladzom.

Opinig ks. Dzietaka potwierdzita druga z oséb przestuchiwana w sprawie.
Maria Kudyba zeznala, ze ,wygloszone kazanie mialo charakter modlitwy
i dotyczylo opieki Bozej nad calym narodem, w zwiazku z ogloszonym w Pol-
sce stanem wojennym”*. Jedyne, co zapamietala z tresci homilii, to cytowany
przez kaznodzieje fragment wiersza Juliusza Stowackiego dotyczacy Ojczyzny.
Przyznala, ze ,kazanie jej sic podobalo. Bylo jakby poematem”so, a po jego
wystuchaniu odniosta wrazenie, ze stan wojenny szybko dobiegnie korica. Nie
pamictata natomiast, by zawieralo ono tresci polityczne oraz by duchowny
w jakikolwiek sposéb odnosit si¢ do roli i dziatann Wojskowej Rady Ocalenia
Narodowego.

Mozna zatem stwierdzi¢, ze odbiér homilii wygloszonej przez ks. Drzewie-
ckiego przez stuchaczy zgromadzonych na modlitwie we wroctawskiej katedrze
pokrywal si¢ z intencjami kaznodziei. Uzyte przez niego obrazy, poréwnania
oraz sama forma jednostki przepowiadania byly na tyle czytelne, ze nie mieli
oni probleméw z interpretacja wypowiadanych stéw.

Na uwagg zastuguje zapamigtany przez jedng z uczestniczek wiersz Juliusza
Stowackiego: ,O! nieszczesliwa! o! uciemi¢zona / Ojczyzno moja — raz jeszcze
ku tobie / Otworz¢ moje krzyzowe ramiona, / wszakze spokojny, bo wiem, ze
masz w sobie / Stonce Zywota”. Wprawdzie cytat ten pojawil si¢ we wstepie
homilii, jednak kaznodzieja w zaden sposéb go nie rozwijal ani nie nawiazy-
watl do niego w kolejnych wersach jednostki przepowiadania. Nie zostat on
dostrzezony takze przez funkcjonariuszy Milicji Obywatelskiej, analizujacych
bardzo dokladnie gloszone stowo Boze.

*® Protokst praestuchania swiadka Andrzeja Dzietaka, [w:] IPN, Wr 101/6553.
° Protokdt przestuchania swiadka Marii Teresy Kudyby, [w:] IPN, Wr 101/6553.
® Protokst przestuchania swiadka Marii..., dz. cyt.
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Kazanie jednoznaczne i wrogie — odbiér wtadz PRL

Z samego aktu oskarzenia przeciwko ks. Drzewieckiemu trudno jednoznacz-
nie wyczytad, jakie tresci — zdaniem éwezesnych stuzb odpowiedzialnych za
bezpieczenstwo w kraju — zastugiwaty na potepienie. Poza ogélnymi stwierdze-
niami, ze homilia zawierala ,,nieprawdziwe wiadomosci o sytuacji spoteczno-
-politycznej w kraju po wprowadzeniu stanu wojennego oraz falsz o motywach
i formach dziatania Wojskowej Rady Ocalenia Narodowego, co moglto wywota¢
niepokdj publiczny i rozruchy”, a takze ,falszywe informacje o wplywie stanu
wojennego na sytuacje w kraju”51, nie zostaly przywotane zadne konkretne frag-
menty, stowa, obrazy, ktére zdaniem funkcjonariuszy mogty mie¢ negatywny
wydzwick. Zdecydowanie wigcej o tym, jak interpretowali oni gloszenie stowa
przez wroctawskiego duszpasterza, mozna wyczytaé na podstawie pytan, keére
stawiali oni kaznodziei w czasie przestuchania.

Ich zdaniem homilia poza wstgpem, zawierajgcym nawigzanie do fragmentu
Ewangelii wg $w. Marka oraz wspomniany juz wiersz Juliusza Stowackiego,
w caloéci byla wypowiedzig o charakterze politycznym. Jako pierwsze przykuly
uwage przestuchujacych ks. Drzewieckiego stowa o ludziach ,,wybieranych jak
piskleta z gniazd najlepszych synéw narodu”. W rozumieniu funkcjonariuszy
kaznodzieja dokonal w ten sposéb klasyfikacji czlonkéw spoleczenistwa pol-
skiego na internowanych, to znaczy lepszych Polakéw, oraz pozostawionych
w domach, w domysle — gorszych. To otworzylo droge do uznania, ze omawiana
jednostka przepowiadania ma wybitnie wrogi charakter, oraz do stwierdzenia,
iz nie mozna jej traktowa¢ jako homilii, gdyz brak w jej tresci stéw o mitosci
blizniego czy nawotywania do pokoju*.

Sympatii funkcjonariuszy, ktérzy analizowali homili¢, nie zyskato réw-
niez stowo ,wojna”, uzyte przez kaznodziej¢ z przymiotnikiem ,,papierowa”.
Stwierdzili, ze ,sformufowanie to, podobnie jak inne uzyte w kazaniu, jest
jednoznaczne iwrogic”53. Zarzucali przy tym ks. Drzewieckiemu, ze tego
rodzaju wrogie sformutowania probuje on przykry¢ liturgia i stowem Bozym,
co wedlug nich nalezy uznaé za ,,wykrc;tne”54. »Podteksty sa jednoznacznie
polityczne, a przyréwnywanie obecnego stanu normalizacji do okresu okupacji,
kiedy to brano z doméw profesoréw Iwowskich, by ich - jak wiemy — potem
stracié, jest wysoce niemoralne i szkodliwe spotecznie” — stwierdzono podczas

zz Akt oskarzenia w sprawie przeciwko Mirostawowi Drzewieckiemu, [w:] IPN, Wr 35/98.
o Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
. Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.

Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.

Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
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przestuchania. Na niekorzys$¢ kaznodziei mial przemawiaé takze fake, iz wéréd
stuchaczy przewazali ludzie mtodzi, wsréd ktérych moglo zrodzi¢ si¢ poczucie,
ze w Polsce nastapil stan okupacji, a tym samym duchowny wykorzystywat
»SW3 moc” do przeciwstawienia si¢ wladzy. Inaczej by byto, gdyby kaznodzieja
podtrzymywat stuchaczy na duchu. Wéwczas — jak przekonywali — realizowatby
misje Kosciota. Tymczasem miat on wzywa¢é do nienawisci i stosowaé przy tym
moralny nacisk.

Jednym z argumentéw przytaczanych w tym kontekscie byt fragment ho-
milii wspominajacy o Herodzie ijego siepaczach. Pracownicy Stuzby Bezpie-
czenistwa w tym obrazie dostrzegli funkcjonariuszy resortéw sitowych PRL.
Zapytali wprost duchownego o cel przyréwnania zotnierzy kréla Judei do nich
samych, a przy tym wskazali, ze nie do$¢, iz wzywa tym samym do nienawisci,
to jeszcze gra na psychice stuchaczy, poniewaz sugeruje im brak mozliwosci
wybaczenia tym, ktdrzy wyrzadzali zto. To mial by¢ kolejny dowdd na to, ze
homilia wroctawskiego duszpasterza nie jest autentycznym stowem Bozym,
przy jednoczesnym przyznaniu jej charakteru opierajacej si¢ na ktamstwie
i nawotujacej do niepokojéw mowy polityczne;.

Rozbieznosci w rozumieniu gloszonych stéw pomiedzy kaznodzieja a stucha-
czami, ktdrzy zawodowo zajmowali si¢ analizg homilii w czasie stanu wojennego,
dotyczyly fragmentu, w ktérym ks. Drzewiecki wspomnial o aresztowanych i ska-
zywanych wyrokami sadéw ,,za dziatalno$¢ spoleczng”. Tym samym duszpasterz
miat zréwnad przestgpcédw dezorganizujacych zycie w kraju i tamigcych prawo
z tymi, ktérzy podejmowali ,,dziatalnos¢ uiytecznq”57. Nie wiedzieé¢ czemu
funkcjonariusz przestuchujacy duchownego wspomnial w tym momencie
o Wiadystawie Frasyniuku. Nazwisko wroctawskiego opozycjonisty nie poja-
wito si¢ w homilii. Ksiadz Drzewiecki nie napomknat o nim réwniez w czasie
przestuchania. Milicjant stwierdzil, ze trudno méwi¢ o dziatalnosci spotecznej,
jesli kto$ w zaktadzie pracy nawotuje do strajku, i dodat: ,,a tak robit Frasyniuk
iza to jest m.in. poszukiwany [...]. Strajk bowiem jest naruszeniem dyscypliny
spolecznej, skierowanym przeciw wszystkim [...], a publiczne jego narzucanie
i agitowanie za nieprzestrzeganiem prawa wyczerpuje znamiona przestepstwa”"".

Przywotanie nazwiska wroctawskiego opozycjonisty, pomimo tego, ze nie
znalazto si¢ w homilii ks. Drzewieckiego, pozwala postawi¢ tez¢ o pewnym
przedrozumieniu, jakie posiadali stuchajacy i analizujacy kazania funkcjonariu-
sze. To swoistego rodzaju ideologiczne wyposazenie, poprzedzajace interpretacje

Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
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i rodzace konkretne skojarzenia przed-sady sprawiaty, ze dokonywali oni selekcji
dostarczanego materiatu wedtug pewnego schematu, niejako dopisujac do usty-
szanych stéw dodatkowa tres¢, niekoniecznie zgodnie z intencja méwiacego.

Kolejnym fragmentem homilii, nad keérym pochylili si¢ prowadzacy $ledz-
two, byly stowa o ludziach z catego $wiata, ktérzy solidaryzujac sie z Polakami,
upominali si¢ o prawa robotnikéw, inteligencji i studentéw. Kaznodzieja dzig-
kowal Bogu za mtodziez w Rzymie, ktéra modlita si¢ w intencji Polakéw, za
robotnikéw w réznych miastach Europy, ktérzy przez manifestacje wyrazali
swoja jednos¢ z Polska, a takze za politykéw europejskich jasno odcinajacych
si¢ od wiladzy, ktéra ,tak jaskrawo uciska politycznie swéj naréd”*. Powyzsza
wypowiedz — zdaniem oskarzycieli wroclawskiego ksiedza — byta zachwytem
nad postawg politykéw zachodnich ijednoznacznym wsparciem dla sankcji
wymierzonych w kazdego Polaka. Tym samym duchowny — zdaniem wiadz —
wspieral tych, ktérzy dezorganizowali polska gospodarke®. Co wiecej, ksiadz
rzekomo chwalacy polityke zachodnich panistw wzywat do mitosci do Zachodu,
ajednocze$nie do potgpienia polskiego rzadu. Na nic zdaly si¢ zapewnienia
ks. Drzewieckiego, ze nie jest on politykiem i nie wygtasza opinii politycz-
nych, miat raczej na celu uspokojenie stuchaczy przez wskazanie, iz w swoich
udrekach nie sg sami, tym bardziej ze duchowny dodal, iz gospodarke polska
dezorganizuja nie tyle zachodni politycy, ile wprowadzony stan wojenny.

Wiele razy milicjanci zarzucali duszpasterzowi brak mitosci w jego prze-
powiadaniu. Ttumaczyli przy tym, ze misja Ko$ciola jest nie$¢ mitos¢, a kiedy
ksiadz tej misji nie realizuje, nie mozna jego stéw nazwaé gloszeniem stéw
Bozych. Twierdzili, ze opiera si¢ on na pdtprawdach i powtarza opinie ludzi,
z ktérymi si¢ zetknal, badz propagande Solidarnosci, a jego gloszenie moze
sprowokowa¢ miodych ludzi do wystgpowania przeciwko wtadzy i famania
prawa. Sugerowali tez, ze wyroki skazujace stuchajacych kazania duchownego
beda obciazaly jego sumienie.

Uwzgledni¢ poglady stuchaczy

Zyjacy w IV wieku $w. Grzegorz z Nyssy w pi$mie uwazanym za najwazniejsze
dzieto dogmatyczne, jakie wyszlo spod jego r¢ki, pt. Wielka katecheza, skiero-
wanego do 0s6b nauczajacych o Bogu, zwraca uwage na potrzebe akomodacii,
ktéra nalezy stosowac, kierujac przepowiadanie do ludzi o réznych pogladach:

9 .
Stenogram z kazania..., dz. cyt.
Stenogram z rozmowy..., dz. cyt.
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na przewodnikach w zyciu religijnym cigzy obowiazek gtoszenia prawd wiary.
Kosciét wzrasta w liczbe wybranych, kiedy stowo Boze dociera do uszu niewie-
rzacych. Nie wszystkim jednak odpowiada jeden sposdb nauczania. Trzeba tu
uwzgledni¢ rézne poglady stuchaczy. Cho¢ w uczeniu przySwieca jeden cel, to
przeciez nalezy stosowa¢ rozmaite metody. Inne bowiem zapatrywania ma Zyd,
ainne poganin, jeszcze inne anomejczyk, manichejczyk, zwolennik Marcjona,
Waletyna, Bazylidesa, i caty szereg zbtgkanych kacerzy. Kazdy z nich ma inne
uprzedzenia. Kto wiec podejmuje walke z ich btedami, ten musi uzy¢ odpowied-
niego lekarstwa, zaleznie od rodzaju choroby. Nie mozesz jednakimi Srodkami
leczy¢ wiare poganina w wielobéstwo i niewiare Zyda w Jednorodzonego Syna
Bozego. [...] Nalezy wiec —jak wspomniano — uwzgledni¢ zapatrywania drugich
i przygotowa¢ mowe zaleznie od ich btedéw. Przy kazdej tez nauce trzeba
ustali¢ podstawowe prawdy i uzasadni¢ przestanki, aby obie strony mogty z nich
wysnu¢ prawde®’.

Jakkolwick swigty Grzegorz z Nyssy w powyzszym wywodzie nie odwoluje
si¢ do badan psychologicznych wskazujacych, w jaki sposéb czynniki motywa-
cyjne wplywaja na poziom odbioru tresci docierajgcych do stuchacza, to jednak
wspolczesne analizy prowadzone w tym zakresie w duzej mierze potwierdzaja
jego intuicje. Z antropologicznego puntu widzenia (teologiczny zachowujac
w pamigci) poziom odbioru tredci religijnych zalezy od cech samego nadawcy
(kaznodziei), struktury i formy jednostki przepowiadania, kanatu, jakim tresci
te sa przekazywane od nadawcy do odbiorcy, oraz od samego stuchacza — osoby,
ktéra nadaje znaczenia docierajacym do niej stowom. W tym kontekscie — za
Dariuszem Krokiem — mozemy méwi¢ o pojeciu ,zaangazowania” tych, kt6-
rzy stuchaja, oraz ich predyspozycjach do przyjecia okreslonych tresci, a takze
posiadanym systemie potrzeb, wartosci i postaw jako czynnikach, od ktérych
zalezy zakres przetwarzanych informacji oraz koncowy efekt odbioru jednostki
przepowiadania. Jego zdaniem nie ulega watpliwosci, Ze poziom zaangazowania
religijnego stuchacza decyduje ostatecznie o charakterze i przebiegu recepcji
homilii. Istnieje bowiem korelacja pomiedzy tym, na ile wazne dla konkretnej
osoby sg tresci prezentowane przez kaznodzieje, a jej zaangazowaniem w ich
uwazne wystuchanie i przyswojenie®.

e Cyt. za: F. Draczkowski, Patrologia, dz. cyt., s. 240-241.

D. Krok, Rola zaangazowania religijnego w odbiorze tresci kazan: analiza psychologiczna,
»Przeglad Homiletyczny” 10 (2006), 5. 105-109. Por. E. Rydz, Psychologiczne aspekty prze-
powiadania, [w:) Mowa zywa. Wybrane aspekty komunikacji kaznodziejskiej, . Twardy,
W. Broniski, J. Nowak (red.), Kielce 2005, s. 56—57. Por. takze: M. Klessman, Pastoral-
psychologie. Ein Lebrbuch, Brithl 2004, s. 369-370.
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Pozostajac na gruncie teorii komunikacji i przyjmujac, ze kazda jednostka
przepowiadania jest procesem przekazu treéci religijnych od nadawcy do odbior-
céw“, nie mozna nie zauwazaé poznawczego 1 emocjonalnego zaangaiowania
czlowicka w ten proces. W tym kontekscie recepcje homilii mozemy opisad jako
proces przetwarzania informacji docierajacych do odbiorcy i wskaza¢ na jego
cztery wymiary: zapamietywanie treéci (tzn. przechowywanie i odtwarzanie
informacji ustyszanych w czasie gloszenia Stowa), rozumienie (tzn. pojmowanie
wystepujacych w homilii pojgé, sadéw, metafor), ocena zaréwno merytoryczna,
jak i formalna (tzn. przypisanie danej jednostce przepowiadania znaczenia po-
zytywnego badZ negatywnego, przy czym wyraza ona indywidualne preferencje
stuchajacego), asymilacja tresci tak w wymiarze religijnym, jak i egzystencjalnym
(tzn. proces wigczania ustyszanych informacji do wlasnych struktur poznaw-
czych badz ich czgsciowego lub catkowitego odrzucenia)®.

Badania przeprowadzone przez Dariusza Kroka jednoznacznie wskazuja,
ze uczestnicy nabozenstw ustosunkowujg si¢ do gloszonych tresci stosownie
do poziomu osobistego zaangazowania religijnego. Im ten poziom byt wyzszy,
tym silniejsza byla koncentracja na stowach wypowiadanych przez kaznodzieje,
dzigki czemu recepcja jednostki przepowiadania w zakresie reakcji poznawczych
byta zdecydowanie doktadniejsza i bardziej zbiezna z intencjg nadawcy niz
w przypadku oséb stabo zaangazowanych. Poziom zaangazowania wplywal
réwniez na odbiér samego kaznodziei oraz na reakcje emocjonalne stuchaczy —
ich zadowolenie, szcz¢scie, oceng postugi Stowa czy asymilacje tredci. Poniewaz
zaangazowanie religijne okresla on mianem ,indywidualnego systemu opera-
cyjnego, ktéry aktywnie analizuje oraz interpretuje naplywajace tresci kazania,
zgodnie z wyznawanymi przez odbiorce warto$ciami i celami”®, zasadnym
wydaje si¢ stwierdzenie, ze — od strony antropologicznej — najwazniejsze faktory
skuteczno$ci oddziatywania kaznodziejskiego tkwia w stuchaczach homilii.

Fakt réznej recepcji omawianej przez nas homilii przez funkcjonariuszy
Stuzby Bezpieczenstwa oraz wiernych uczestniczacych 13 stycznia 1982 roku
w Eucharystii we wroctawskiej katedrze mozna thumaczy¢ réwniez tzw. mo-
tywacja obronna, ktéra — méwiac najogdlniej — polega na dazeniu kazdego
cztowicka do posiadania przekonan i postaw zgodnych z u§wiadamianymi
sobie interesami lub posiadanymi warto$ciami. Poniewaz takze uczestnicy na-
bozenstw daza do utrzymania wlasnego rozumienia swojego ,ja” i zwiazanych

® E.Rydz, Psychologiczne aspekty..., dz. cyt., s. 56.

64 . .
D. Krok, Rola zaangazowania..., dz. cyt., s. 110.
D. Krok, Rola zaangazowania..., dz. cyt., s. 112-113.
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z nim pogladéw na $wiat i zycie, przetwarzajg oni docierajace do nich tresci
w sposéb selektywny tak, by nie naruszy¢ owych mechanizméw obronnych®.

Poza tym - jak dowodza Wiodzimierz Broniski i Dariusz Krok — nie bez
znaczenia w kontekscie naszych rozwazan jest fake, ze na oceng tresci docie-
rajacych do stuchacza duzy wplyw maja emocje wywolane znalezieniem si¢
w konkretnej sytuacji komunikacyjnej oraz nastrdj. Kiedy stuchanym stowom
towarzysza emocje pozytywne, odbiorca ocenia je pochlebniej. Odwrotnie,
kiedy te sg negatywne. Interpretacja homilii ks. Drzewieckiego dokonana
przez funkcjonariuszy resortéw sitowych PRL stanowi doskonaty egzempli-
fikacje modelu ,,nastrdj-jako-informacja”, zgodnie z ktérym ,,0soby wyciagaja
wnioski o odbieranych informacjach na podstawie do$wiadczanych stanéw
afektywnych”™®.

Na ten zly nastréj, a w konsekwencji na selektywny odbi6r homilii, moga mie¢
wplyw m.in. zle relacje pomi¢dzy nadawca a odbiorcg, ktére w konsekwencji
tworza negatywny wizerunek kaznodziei w oczach stuchaczy. Sytuacja, w jakiej
znalazl si¢ wroctawski kaptan, potwierdza, ze racje ma Friedemann Schulz
von Thun, kiedy naucza, ze gdy przekazujemy jakakolwick informacje, w rze-
czywistosci przekazujemy pakiet informacji, na ktéry sktadajg si¢: zawarto$é
rzeczowa, tzn. gioszona tresé, ujawnianie siebie przez nadawcc;, wspomniane
wzajemne relacje oraz apel. Nie wdajac si¢ w szczegdlowe analizy modelu zna-
nego jako ,kwadrat komunikacyjny”, musimy potwierdzi¢, ze kiedy psychika
stuchacza skupi si¢ na tym, jakie stosunki tacza go z méwea, trudniej bedzie
mu skupi¢ si¢ na zawartosci tresciowej komunikatu. Nie pozostanie to bez
wplywu na jego odbiér i interpretacj¢®®. Eksplorujac obszar badan nad polskim
kaznodziejstwem w czasach komunistycznych, mozna zaryzykowa¢ z duzg
doza prawdopodobienstwa stwierdzenie, ze negatywny stosunck do Kosciota
katolickiego utrudniat skupienie si¢ na teologicznych tresciach poszczegdlnych
jednostek przepowiadania.

Ostatni z elementéw, na ktdry w tej czgéci naszych rozwazan pragniemy
wskazaé, wynika z fakeu, ze kazde stowo sktada si¢ z dwoch zakreséw: denota-
cyjnego, ktéry mozemy okresli¢ jako wyrazne znaczenie stowa, i konotacyjnego,
ktéry niesie tresci kojarzone przez jednostke z danym pojeciem. W literaturze

66 ) .
D. Krok, Rola zaangazowania..., dz. cyt., s. 115.

" W. Broniski, D. Krok, Watyw czynnikéw emocjonalnych na odbidr kazania, ,Przeglad
Homiletyczny” 12 (2008), s. 181.
Szerzej zob. F. Schulz von Thun, Miteinander reden 1: Storungen und Klirungen: Allgemeine
Psychologie der Kommunikation, Hamburg 2008, s. 25-43, 156—208. Zob. takze F. Schulz
von Thun, Klarkommen mit sich selbst und anderen: Kommunikation und soziale Kompe-
tenz. Reden Aufsitze, Dialoge, Hamburg 2007, s. 207-233.
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warstwa denotacyjna jest okreslana mianem poznawczej. Konotacyjna zas —
emocjonalnej. Obydwie dochodza do glosu w procesie interpretowania tresci®.
Poznajac reakcje poszczegdlnych stuchaczy na stowo Boze gloszone przez
ks. Drzewieckiego, trudno nie postawi¢ tezy, ze to indywidualne skojarzenia,
jakie u odbiorcéw wywotywaly wypowiadane zdania i przywotywane obrazy,
nierzadko wyrwane z kontekstu, decydowaly o ogélnym odbiorze homilii.
Mozna takze zaryzykowaé stwierdzenie, ze wiele z tych obrazéw kaznodzieja
umieécil w swojej jednostce przepowiadania $wiadomie. Kiedy bowiem prze-
stuchujacy go funkcjonariusz postawit zarzut ,,ksiadz jest zbyt inteligentnym
cztowiekiem, zeby méwi¢ pewne stowa wprost™”, wroctawski duszpasterz nie
zaprzeczyl.

Zakonczenie

Dokonujac oceny homilii, ktéra przyjelismy jako fundament niniejszych roz-
wazan, pod katem uwzglednienia wskazan stosownej wladzy koscielnej, a doty-
czacych budowy tej jednostki przepowiadania, nalezy jednoznacznie stwierdzid,
ze wroclawski duszpasterz nie wyszedt poza wskazania opisane w dwezesnych
dokumentach Kosciota. Od strony teologicznej homilia jest poprawna. Stanowi
ona przyktad kaznodziejstwa interpretujacego zycie stuchaczy na podstawie
tekstow $wictych oraz ukazujacego $wiat jako areng dziatania Boga. Zauwazyt to
m.in. ks. Dziefak, ktéry w czasie przestuchania pozytywnie odnidst si¢ do tresci
wypowiedzianych przez swojego kolege we wroctawskiej katedrze”. Wszelkie
za$ zarzuty stawiane przez przedstawicieli wltadz PRL byly nadinterpretacja,
wynikajaca najprawdopodobniej z negatywnego stosunku do kaznodziei oraz
z zadziatania czynnikéw psychologicznych opisanych powyzej.

Szersze zbadanie tego szczegdlnego okresu w historii Polski pod katem prak-
tyki kaznodziejskiej oraz recepcji poszczegélnych jednostek przepowiadania przez
specyficzna, jak by nie bylo, grupe stuchaczy, ktéra stanowili funkcjonariusze
milicji i Stuzby Bezpieczenistwa, moze otworzy¢ intrygujacy z punktu widzenia
wspolczesnej homiletyki obszar badan. Nie ulega bowiem watpliwosci, ze takze
dzi$ kaznodzieje muszg liczy¢ si¢ z obecno$cia w kosciotach oséb, ktére s im
nieprzychylne. Ich motywacja pojawienia si¢ na nabozenstwach moze by¢ r6z-
na, jednak negatywne emocje, niski poziom zaangazowania religijnego czy zte

*® W Brotiski, D. Krok, Wplyw czynnikéw emocjonalnych..., dz. cyt., s. 186-187.

® D.Krok, Rola zaangazowania..., dz. cyt., s. 11s.
Protokdt przestuchania swiadka Andrzeja..., dz. cyt.
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nastawienie do instytucji Kosciota katolickiego wplywaja zapewne na sposéb
odbioru gloszonych réwniez im tresci. Nie moze to absolutnie paralizowa¢ tych,
ktérzy do gloszenia zostali postani, jednak szersze poznanie mechanizméw
interpretacyjnych i proceséw zachodzacych w psychice tychze stuchaczy by¢
moze pozwoli na takie przygotowanie i wygtoszenie homilii, ze ludzie, ktérzy
do kosciota wchodzili jako niezainteresowani stowem Bozym, wyjda z niego
jako uczniowie Jezusa.
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Against Sexual Abuse

ABSTRACT: The response of the Church community to reports of sexual abuse commit-
ted by some clergy against minors is one of the tests of fidelity to the teaching of Jesus
Christ. Effective protection of the weakest and most vulnerable demands, first of all,
good legislation, and not only in the form of procedural laws to punish the perpetrators
of crimes, but also in the form of substantive laws defining the various types of the de-
lict contra sextum and the scope of protection against it. The need to expand the scope
of substantive laws against sexual abuse was already pointed out by Pope John Paul II
and subsequent legislators have amended the substantive provisions on the protection
of children and adolescents, especially by expanding the scope of protected persons
and criminalizing the acts of producing, possessing and distributing pornographic
materials containing images of minors. The current substantive provisions on the abuse
contra sextum are found in three general laws: the 2021 revised Code of Canon Law,
the motu proprio Sacramentorum sanctitatis tutela specifying delicta graviora, and the
motu proprio Vos estis lux mundi (currently at the consultation stage during the revision
process). In addition, these provisions are present in version 2.0 of the Vademecum of the
Dicastery for the Doctrine of the Faith, which serves, though not statutory in nature, as
a handbook for bishop ordinaries and those involved in the processing of cases involving
accusations of sexual abuse. However, an analysis of the current legislation leads to the
conclusion that in these laws some discrepancies arise both in terms of the substantive
scope of the delict contra sextum, as well as with regard the persons protected and the
entities capable of committing such abuse. The noticeable differences may cause difficul-
ties in the application of the law, and thus reduce the effectiveness of the protection of
minors and persons who habitually has the imperfect use of reason. Therefore, it seems
necessary to unify the provisions, which will dispel emerging interpretative doubts.
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ABSTRAKT: Reakcja wspdlnoty Kosciofa na doniesienia o przestepstwach seksualnych
niektdrych duchownych wobec matoletnich stanowi jeden z miernikéw wiernosci na-
uczaniu Jezusa Chrystusa. Skuteczna ochrona najstabszych i najbardziej bezbronnych
domaga si¢ przede wszystkim dobrego prawodawstwa i to nie tylko w postaci przepiséw
procesowych stuzacych ukaraniu sprawcow przestepstw, ale réwniez przepisdw prawa
materialnego definiujacych poszczegdlne przestepstwa contra sextum i okreslajacych
zakres ochrony przed tego typu deliktami. Na konieczno$¢ rozszerzenia zakresu mate-
rialnego przestgpstw seksualnych zwrdcit uwage juz Jan Pawel I1. Kolejni prawodawcy
powszechni nowelizowali przepisy materialne dotyczace ochrony dzieci i mlodziezy,
zwlaszcza poprzez rozszerzanie zakresu 0séb objetych ochrong oraz penalizowanie
czynnoéci polegajacych na wytwarzaniu, posiadaniu i rozpowszechnianiu materialéw
pornograficznych zawierajacych wizerunki maloletnich. Aktualne przepisy materialne
dotyczace przestepstw contra sextum znajduja si¢ w trzech ustawach powszechnych:
w znowelizowanym w 2021 roku Kodeksie prawa kanonicznego, w zawierajacym delicta
graviora motu proprio Sacramentorum sanctitatis tutela oraz w bedacej na ctapie
konsultacji przed zapowiedziang nowelizacja ustawie Vos estis lux mundi. Dodatko-
wo przepisy te s3 obecne w wersji 2.0 Vademecum Dykasterii Nauki Wiary, ktdre co
prawda nie ma charakteru ustawowego, ale pelni rol¢ podrecznika dla ordynariuszy
i 0s6b zajmujacych si¢ procedowaniem spraw zwiazanych z oskarzeniami majacymi za
przedmiot przestgpstwa seksualne. Analiza obowiazujacego prawodawstwa prowadzi
jednak do wniosku, ze ustawy te charakteryzuja si¢ rozbiezno$cig zaréwno co do zakresu
materialnego przestepstw contra sextum, jak i 0s6b objetych ochrong oraz podmiotéw
zdolnych ustawowo do popelnienia tego typu przestgpstw. Zauwazalne réznice moga
powodowa¢ trudnosci w aplikowaniu prawa, a tym samym zmniejszaé skuteczno$é
ochrony matoletnich i 0séb z nimi zréwnanych. Z tej racji wydaje si¢ konieczne ich
ujednolicenie, co spowoduje usuniccie pojawiajacych si¢ watpliwosci interpretacyjnych.
SLOWA KLUCZOWE: prawo kanoniczne, prawo karne, przestgpstwa seksualne,
ochrona maloletnich, pedofilia

P rzestgpstwa secksualne popelniane w obr¢bie wspoélnoty Kosciota zawsze
stanowia przyczyne zgorszenia. Dzieje si¢ tak szczegdlnie wtedy, gdy sa
dokonywane wobec 0s6b matoletnich i tych, ktére nie s3 w stanie kierowaé
swoim post¢gpowaniem. Stoja one bowiem w jawnej sprzecznosci nie tylko z na-
turalnym porzadkiem prawnym, ale réwniez z nauczaniem Mistrza z Nazaretu,
ktéry stawial ufno$¢ dzieci jako wzér przynaleznosci do Krélestwa Bozego
(Mt 18,3). Naruszenie tego zaufania przynosi nicodwracalne szkody zaréwno
wspdlnocie Ludu Bozego, jak i poszczegdlnym ofiarom przestepezych zacho-
warl. Z tej racji prawodawca kocielny zalicza tego typu czyny do najci¢zszych
przestepstw, ktére w konsekwencji domagaja si¢ surowego ukarania. Stuzy¢
temu powinny precyzyjne przepisy materialne oraz przejrzysta procedura
majace na celu przywrdcenie naruszonej sprawiedliwosci, poprawe przestepcy
1 naprawienie zgorszenia.



Znowelizowane powszechne przepisy prawa kanonicznego... 197

Zagadnienie to bylo juz podejmowane przez wielu autoréw zajmujacych sie
koscielnym prawem karnym'. Publikacje zawierajace analizy przepiséw penali-
zujacych czynnosci seksualne wobec 0séb maloletnich pojawiaty si¢ zwlaszcza
przy okazji promulgowania ustaw karnych. Ostatnie nowelizacje przepiséw
prawa dotyczacego ochrony maloletnich rodzg jednak pewne watpliwosci co
do zbieznosci i komplementarnosci poszczegdlnych ustaw, dlatego niniejszy
artykut ma by¢ préba usystematyzowania przepiséw prawa materialnego
dotyczacych przestgpstw contra sextum popelnionych na szkodg¢ matoletnich
i wskazania mozliwych zmian, tak by zabezpieczy¢ prawa dzieci, mlodziezy
i 0s6b niezdolnych do samodzielnego kierowania swoim postepowaniem. W ten
sposob Kosciol bedzie mogt realizowaé ewangeliczng misje troski o najstabszych
i najbardziej bezbronnych’.

Kodeks prawa kanonicznego i Sacramentorum
sanctitatis tutela

Czyny contra sextum z osobami maloletnimi stanowig jedne z najci¢zszych
przestgpstw koscielnych. Z tej racji zawsze, chociaz z ré6znym roztozeniem ak-
centéw, stanowily materie prawa koscielnego®. W Kodeksie prawa kanonicznego
z 1917 roku® prawodawca koscielny w kan. 2359 § 2 normowal, ze przestgpstwem
jest czyn duchownego przeciwko széstemu przykazaniu Dekalogu popeltniony
z osobg matoletnia ponizej 16. roku zycia. Osoba dopuszczajaca si¢ tego deliktu
miata by¢ karana suspensa, infamia, pozbawieniem wszystkich urz¢ddw, benefi-
cjow, godnosci i zaje¢, jakie przestgpca miat w Kosciele, w ciezszych przypadkach

' Zob. P. Majer, Problem wykorzystywania seksualnego matoletnich w Kosciele. Perspektywa

prawnokanoniczna, [w:] Seksualne wykorzystywanie matoletnich w Kosciele. Problem — od-
powiedz Kosciota — doswiadczenie polskie, A. Zak, E. Kusz (red.), Krakéw 2018, 5. 209-241;
P. Majer, Prawnokanoniczna ochrona dziecka przed naduzyciami seksualnymi, [w:] Prawa
dziecka: perspektywa Kosciola, P. Kroczek (red.), Krakéw 2015, s. 99-134; F. Lempa,
Kanoniczna ochrona karna matoletnich przed naduzyciami seksualnymi, Bialystok 20135
J. Dohnalik, Prawo kanoniczne wobec naduzyé seksualnych duchownych wzgledem dzieci
i miodziezy, ,Dziecko krzywdzone. Teoria, badania, prakeyka” 14 (2015) 1, 5. 50-66.
Zob. R. Zapotoczny, Osoba niepetnosprawna w Kosciele, ;Wroctawski Przeglad Teologiczny”
22/1 (2014), 5. 103-126.

Przykladowo juz ojcowie synodu w Elwirze (ok. 306 rok) normowali, ze ,gwalciciele dzieci
nawet na koniec nie otrzymaja komunii”, kan. 71, [za:] Dokumenty synodalne od 50 do 381
roku, A. Baron, H. Pietras (red.), Krakéw 2006, s. 6o.

Zob. Codex Iuris Canonici Pii X Pontificis Maximi iussu digestus Benedicti Papae XV
auctoritate promulgatus, ,Acta Apostolicac Sedis” 9 (1917), pars 2, s. 1-593 (dalej: CIC).
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przewidziana byla takze depozycja ze stanu duchownego®. Nalezy zauwazy¢,
ze w my$| przywotanego kanonu podmiotem przestepstwa mégt by¢ tylko
duchowny, przy czym zgodnie z éwezesnym prawodawstwem przynaleznosé
do stanu duchownego rozpoczynata si¢ wraz z przyjeciem tonsury.

Podobnie zostaty ujete przez prawodawce koécielnego czyny contra sextum
w Kodeksie prawa kanonicznego z 1983 roku. W ksiedze V1, przy tytule V Prze-
stepstwa przeciwko specjalnym obowigzkom w kan. 1395 § 2 zostal umieszczony

przepis:

Duchowny, ktéry winny sposéb wykroczyt przeciwko széstemu przykazaniu De-
kalogu, jesli jest to potaczone z uzyciem przymusu lub grézb, albo publicznie lub
z 0soba matoletnig ponizej lat 16, powinien by¢ ukarany sprawiedliwymi karami,
nie wytaczajac w razie potrzeby wydalenia ze stanu duchownego®.

Analizujac przepis kodeksowy, nalezy zwréci¢ uwage na kilka elementéw, kedre
oddaja 6wezesne podejécie prawodawcy do tego typu przestepstw. Po pierwsze
przestepstwo contra sextum z osoba maloletnig zostalo umieszczone w tym sa-
mym kanonie co inne przestgpstwa przeciwko széstemu przykazaniu, takie jak
konkubinat duchownego lub inny grzech zewnetrzny wywolujacy zgorszenie
(kan. 1395 § 1 KPK) oraz wykroczenie contra sextum z uzyciem przymusu, grézb
lub publicznie. Tak umiejscowione przestgpstwo seksualne wobec matoletnich
byto zatem traktowane jako wystapienie przeciwko obowiagzkowi nakreslonemu
w kan. 277 § 1 KPK, w mysl ktérego: ,,Duchowni obowiazani sa zachowywa¢
ze wzgledu na Krélestwo niebieskie doskonaly i wieczysta wstrzemigzliwo$é;
i dlatego zobowiazani sg do celibatu, ktéry jest szczegdlnym darem Bozym”.

Delikt ten wpisywat si¢ zatem w sfer¢ niewypetniania obowigzkéw wynika-
jacych z przyjetych $wiecen. Znajdowat si¢ przy tym w towarzystwie przestep-
stwa usifowania zawarcia przez duchownego matzenstwa (kan. 1394 § 1 KPK)
i powaznego naruszenia obowiazku rezydencji (kan. 1396 KPK).

Zob. F. Baczkowicz, Prawo kanoniczne. Podrecznik dla duchowienstwa, t. 3, Opole 1958,
s. 544—545. Warto wspomnie¢, ze zgodnie z kan. 2357 § 1 CIC laicy skazani za przestgpstwa
przeciwko széstemu przykazaniu, popetnione z osobami ponizej lat 16, popadali w infamie
prawna, a ponadto ordynariusz mdgt im wymierzy¢ inne kary, jakie uznalby za stosowne.
Codex Iuris Canonici, auctoritate loannis Pauli PP. II promulgatus, ,Acta Apostolicae Sedis”
75 (1983), pars 2, 5. 1-317, aktualne tlumaczenie polskie Kodeks prawa kanonicznego (dalej:
KPK), Poznati 1984. Przepis z kan. 1395 § 2 nie ma odpowiednika w Kodeksie Kanondw
Kosciotéw Wichodnich. Por. Codex Canonum Ecclesiarum Orientalium, Auctoritate Joannis
Pauli PP. Il promulgatus, ,Acta Apostolicac Sedis” 82 (1990) (dalej: KKKW), s. 1148-1259.
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Z tej samej racji podmiotem przestgpstwa mogt by¢ tylko duchowny, co
w kontekscie zmian dokonanych przez papieza Pawta VI’ ograniczylo zdol-
nos$¢ do popetniania tego typu deliktéw do diakondw, prezbiteréw i biskupéw.
W konsekwencji zachowania seksualne wobec maloletnich ponizej 16. roku
zycia rozpatrywano jako naruszajace kaplanska droge $wietosci i z tej racji ich
procedowanie skupialo si¢ na wskazaniu sprawcy drogi nawrécenia, co niemal
catkowicie eliminowato naprawienie powstalego zgorszenia i zado$¢uczynienie
ofierze przestepstwa. W takiej perspektywie to przestepea, a nie ofiara, stanowit
centrum zainteresowania prawodawcy.

Prawodawca w kan. 1395 § 2 KPK nie wymienial réwniez poszczegdlnych
czynéw contra sextum z matoletnimi, ograniczajac si¢ do ogélnego opisu prze-
stepstwa w postaci czynu przeciwko széstemu przykazaniu Dekalogu z osoba
matoletnia majaca ponizej lat 16. Takie ujecie z jednej strony dawalo mozliwos¢
osadzania wszystkich czynnosci seksualnych duchownych wobec objetych
ochrona, lecz z drugiej moglo prowadzi¢ w praktyce do skazywania jedynie
tych, ktérzy dopuscili si¢ przestepstwa z matoletnimi np. poprzez wspétzycie,
wylaczajac przy tym przypadki naruszenia intymnosci matoletnich przez takie
czynnosci jak pocatunki czy dotyk nieprowadzacy do czynnosci polegajacych na
penetracji narzadéw intymnych ofiar. Trzeba ponadto zauwazy¢, ze tak generalne
ujecie zagadnienia nie pozwalalo na rozréznianie, czy czyn zostal dokonany
wobec 0s6b tej samej czy przeciwnej plci; czy byl dokonany za przyzwoleniem
ofiary czy tylko przy jej biernosci; wreszcie czy byt dokonany wobec dzieci czy
tez 0s6b w okresie dorastania®. W tym kontekscie ogélnosé przepisu nalezy
oceni¢ jednak pozytywnie, jako chronigcg matoletnich ponizej 16. roku zycia
narazonych na krzywde¢ w réznych okoliczno$ciach.

Nowelizacja przestgpstw contra sextum z matoletnimi dokonala si¢ wraz
z promulgacja 30 kwictnia 2001 roku listu apostolskiego Sacramentorum sancti-
tatis tutela’ zawierajacego przepisy dotyczace postepowania w wypadkach ciezkich
przestepstw. W mysl zawartych tam postanowien, a takze przepiséw wykonawczych
Kongregacji Nauki Wiary wydanych 18 maja tego samego roku'’, wick ochrony
maloletnich zostal podniesiony az do 18. roku zycia. Trzeba przy tym zauwa-

Zob. Pawet VI, Motu proprio Ministeria quaedam (15.08.1972), ,,Acta Apostolicae Sedis”
64 (1972), 5. 529-534.
Zob. ]. Syryjezyk, Kanoniczne prawo karne. Czgsé szczegdtowa, Warszawa 2003, 5. 165-166.
Zob. Jan Pawet II, List apostolski motu proprio Sacramentorum sanctitatis tutela, ,Acta
Apostolicae Sedis” 93 (2001) (dalej: SST), s. 737-739.
Zob. Congregatio pro Doctrina Fidei, Epistula a Congregatione pro Doctrina Fidei missa
ad rotius Catholicae Ecclesiae Episcopos aliosquae Ordinarios ex Hierarchos interesse habentes:
de delictis gravioribus eidem Congregationi pro Doctrina Fidei reservatis (18.05.2001), ,Acta
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zy¢, ze to rozszerzenie miafo charakter prawa partykularnego juz w 1994 roku
w Kosciele w Stanach Zjednoczonych Ameryki oraz w 1996 w Irlandii". Tak
wysoko ustanowiony wick ochrony wskazywal, ze prawodawca koscielny zmie-
rza do zapewnienia bezpieczenstwa jeszcze wickszej liczbie osob bedacych na
etapie rozwoju psychologicznego i seksualnego. Nalezy réwniez zauwazy¢, ze
nowa ustawa kocielna nakazata ordynariuszom i hierarchom zglaszanie wszyst-
kich przypadkéw tego typu przestepstw do Kongregacji Nauk Wiary, tak by
zapobiec uznaniowosci w dziataniu przelozonych stojacych na czele Kosciotéw
partykularnych oraz instytutéw zycia konsekrowanego i stowarzyszen zycia
apostolskiego. W mysl SST podmiotem zdolnym do popetnienia przestgpstwa
contra sextum z matoletnimi dalej mégl by¢ jedynie duchowny. Ponadto w dal-
szym ciggu ustawodawca nie rozrézniat rodzajéw przestgpstw seksualnych.
Kolejna nowelizacja przepiséw nastapita wraz z wydaniem 21 maja 2010 roku
przez Kongregacje Nauki Wiary przepisow de gravioribus delictis”. Wprowadzaly
one wiele zmian do ustawodawstwa majacego na celu ochrone¢ matoletnich.
Przede wszystkim ochrong, poza matoletnimi, zostaly objete osoby doroste
trwale niezdolne do postugiwania si¢ rozumem (art. 6 § 1, 1°). Przestgpstwem za-
tem staly si¢ jakiekolwick czynno$ci seksualne podejmowane przez duchownego
wobec dotknietych chorobg psychiczna lub niedorozwojem umystowym, przy
czym ograniczenia intelektualne nie musiaty by¢ zupetne, a jedynie trwale. Nie
nalezalo jednak utozsamia¢ trwalosci z ciaglo$cia, dlatego ochrong zostali objeci
réwniez ci, ktérzy pomimo trwalej choroby przejawiali zdolnos¢ do podejmo-
wania $wiadomych i dobrowolnych aktéw. Niezdolnos¢ do racjonalnych dziatan
nie jest réwniez tozsama z obecnym na gruncie prawa paristwowego pojeciem
ubezwlasnowolnienia. W praktyce — i po wydaniu przepiséw w 2010 roku,
i dzisiaj po kolejnych nowelizacjach — nalezy postugiwa¢ si¢ dokumentacja
medyczng dotyczacag domniemanej ofiary, bowiem niewystarczajace jest su-
biektywne odczucie odno$nie do wlasnych stanéw psychicznych lub zdanie
przelozonego koécielnego, ktory najczeéciej nie posiada merytorycznej wiedzy
dotyczacej zaburzen psychicznych czy choréb neurologicznych. W razie braku

Apostolicae Sedis” 93 (2001), s. 785—788, ttum. polskie: ,,Miesi¢cznik Pasterski Plocki”
68/10 (2001), S. 4I5—417.
Zob. D. Mazurkiewicz, Normae substantiales w liscie apostolskim papieza Franciszka Vos
estis lux mundi w swietle wczesniejszego prawodawstwa powszechnego i polskiego prawa
partykularnego, ,Studia Koszalinsko-Kolobrzeskie” 28 (2021), 5. 46s.
Zob. Congregatio pro Doctrina Fidei, Normae de delictis Congregationi pro Doctrina Fidei
reservatis sew Normae de delictis contra fidem necnon de gravioribus delictis (21.05.2010),
»Acta Apostolicae Sedis” 102 (2010), s. 419—434. Normy zostaly zatwierdzone przez
Benedykta X V1 15 lipca 2010 roku.

"
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historii choroby domniemanej ofiary nalezy postuzy¢ si¢ opinia bieglego z za-
kresu medycyny lub psychologii. Szczegdlnie trudny od oceny jest przypadek,
gdy niezdolno$¢ do podejmowania racjonalnych dziatan wynika z chordb lub
zaburzen, ktére powstaly po doswiadczeniu czyndéw nierzadnych, takze jako
skutek ich zaistnienia.

Nalezy zauwazy¢, ze chociaz nowelizacja SST z 2010 roku w dalszym ciagu
nie rozrézniala czynéw pedofilinych i efebofilnych, to jednak sama karalnog¢
sprawcow czynéw seksualnych popetnionych wobec matoletnich zostata uzalez-
niona od wagi przestepstwa". Bowiem po raz pierwszy prawodawca koscielny
zauwazyl, cho¢ posrednio, ze zakres czynéw contra sextum jest niezwykle sze-
roki, a w konsekwencji w rézny sposob naruszana jest sprawiedliwos¢ i powstaje
zgorszenie we wspdlnocie Kosciota.

W zakresie materialnym w SST z 2010 roku spenalizowane zostaly ponad-
to czyny rozumiane jako szeroko pojeta pornografia dziecigca. Wart. 6 § 1,
2° zdefiniowano j3 jako polegajaca na nabywaniu albo przechowywaniu lub
rozpowszechnianiu materialéw pornograficznych w celach lubieznych (a clerico
turpe patrata) przedstawiajacych maloletnich ponizej 14. roku zycia™. Prawo-
dawca nie definiowal przy tym, co rozumie przez ,,materialty pornograficzne”,
co moglo utrudniaé oceng poszczegdlnych przypadkéw. Brak definicji prawnej
nie uniemozliwiat jednak prowadzenia postgpowan, poniewaz osoby wlasciwe
do osadzenia tego typu przypadkéw mogly positkowa¢ si¢ definicjami powsta-
lymi choéby na gruncie nauk humanistycznych®. Podobnie zreszta dzieje si¢
w panstwowych porzadkach prawnych. Przyktadowo w prawie polskim réwniez
nie zostalo zdefiniowane pojecie ,tresci pornograficznych”, a jednak sedziowie
wydajg wyroki w oparciu o przepisy art. 200 § 3 is czy art. 200a Kodeksu
karnego', opierajac si¢ na definicjach wypracowanych w naukach prawnych".

Samo wprowadzenie tego typu przestepstwa do kanonicznego porzadku
prawnego wynikalo natomiast z niezwykle szybkiego rozwoju technologii
umozliwiajacych przekazywanie obrazéw na odlegtos¢ z wykorzystaniem
urzadzen pozwalajacych na transmisj¢ danych. Prawodawca, majac na uwadze

Zob. Congregatio pro Doctrina Fidei, Epistula a Congregatione pro Doctrina..., dz. cyt.,
6§2.

Zob. D. Borek, Przestepstwa zastrzezone dla Kongregacji Nauki Wiary (normy materialne
i proceduralne), Tarnéw 2019, s. 116-119.

Zob. M. Wrzesieniewski, Krytycznie o przestgpstwach pornograficznych, ,Prokuratura
i Prawo” 11 (2011), 5. 98-112.

Zob. Ustawa z 6 czerwea 1997 . Kodeks karny (dalej: kk), Dz. U. z 2022 1., poz. 18ss.
Zob. M. Filar, Przestepstwa seksualne w nowym kodeksie karnym, [w:] Nowa kodyfikacja
karna. Kodeks karny. Krdtkie komentarze, Warszawa 1997, s. 39—40.
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generalny charakter przepisu, nie wymieniat ich rodzajéw, stwierdzit jedynie, ze
przestepstw mozna dokonaé w jakikolwick sposéb i za pomoca jakiegokolwiek
urzadzenia"®. Z tej racji kazdy sposob wejscia w posiadanie pornografii dzieciecej
i kazda metoda jej przekazywania stanowily czyn przestgpczy.

Dziatanie przestgpcze, w mysl art. 6 § 1, 2° SST, wypetnialo si¢ zaréwno
w nabywaniu, rozpowszechnianiu, jak i samym posiadaniu materialéw porno-
graficznych. Zatem zaréwno aktywno$¢ w tej materii, jak i pewnego rodzaju
bierno$¢ wyrazajaca si¢ w samym posiadaniu stanowity delikt i z tej racji sprawca
nie mégt wyméwic si¢ od odpowiedzialnosci, twierdzac, ze w posiadanie por-
nografii wszed! w sposéb przypadkowy.

Nalezy wreszcie zwréci¢ uwage, ze prawodawca wyraznie stwierdzit, iz naby-
wanie, posiadanie i rozpowszechnianie materialéw pornograficznych musi mie¢
lubiezny cel, a zatem zmierza¢ do osiagnigcia zadowolenia seksualnego. Przy
czym cel moze dotyczy¢ zaréwno samego posiadacza materialéw przestepezych,
jak iinnej osoby, poniewaz rozpowszechniajac pornografi¢ dziecigca, sprawca
moze dziata¢ jedynie w celu realizacji zadowolenia seksualnego adresata mate-
rialéw. Tak ustawiona celowo$¢ dziatania z oczywistych powodéw wylaczata
z podmiotdéw przestepstwa przede wszystkim tych, ktdrzy zajmowali si¢ $ci-
ganiem lub osadzaniem tego typu przest¢pstw i posiadali materiat dowodowy
w postaci zdje¢ majacych charakter przestepezy lub przekazywali go w celach
wydania sprawiedliwego wyroku, czy to na gruncie prawa kanonicznego czy
panistwowego .

Krytycznie nalezy za to oceni¢ ustanowienie w tej ustawie wieku ochro-
ny matoletnich przed wykorzystaniem pornograficznym na 14. rok zycia®.
W momencie publikacji przepis ten byl nickompatybilny z wickiem ochrony
przed wykorzystaniem seksualnym ustalonym przez prawodawce koscielnego
na 18. rok i penalizacjg pornografii z wizerunkami oséb maloletnich zawarta
np. w polskim Kodeksie karnym, w ktérym chroniono osoby przed ukoricze-
niem 15. roku zycia (art. 200 § 1 kk). Tak nisko ustawiona granica wicku dawala
mozliwo$¢ unikania odpowiedzialnosci tym, ktérzy nabywali, przechowywali
lub rozpowszechniali materiaty pornograficzne z wizerunkami oséb, ktére
wchodzity w wiek péznej adolescencji®. Zmiana prawodawstwa w tej materii

18
19
20

Zob. F. Lempa, Kanoniczna ochrona..., dz. cyt., s. 73-74.

Zob. D. Mazurkiewicz, Normae substantiales..., dz. cyt., s. 465-466.

Zob. D. Astigueta, Ultime modfiche al motu proprio delicta graviora, [w:) Il quindicesimo
anniversario dell istituro di diritto canonico ,, Ad instar facultatis” dell’ Universita Cattolica
Pazmany Peter, S. Szuromi (ed.), Budapest 2011, s. 80.

Zob. D. Cito, Las nuevas normas sobre los «delicta graviora», ,Jus Canonicum” so (2010),
s. 643—658; D. Astigueta, Ultime modfiche..., dz. cyt., s. 69-87.
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dokonata si¢ wraz z nowelizacja art. 6 § 1, 2° SST?. W jej ramach wiek ochro-
ny przy tego typu przestepstwach zostal podniesiony do 18. roku zycia. Tym
samym usuni¢to niedoskonato$¢ ustawy, a zakres ochrony przed pornografia
rozszerzono do petnoletnio$ci. Niemniej nierozwigzany pozostawal problem
mozliwych préb unikania odpowiedzialnodci za pomoca argumentacji, ze
domniemany sprawca nie zdawal sobie sprawy, iz nabywa, posiada lub rozpo-
wszechnia materiaty, ktére zawieraly wizerunki oséb matoletnich, pozostawat
bowiem w bfedzie co do ich rzeczywistego wieku.

Problem ten zostal rozwiazany podczas ostatniej nowelizacji SST z 7 grudnia
2021 roku” wprowadzonej reskryptem papieza Franciszka™. Do art. 6, 1° dodano
stwierdzenie: ,niewiedza lub btad duchownego co do wicku matoletniego nie
stanowi okoliczno$ci fagodzacej lub uwalniajacej”. Zatem ani ignorancja, ani
btad nie moga znosi¢ lub zmniejsza¢ poczytalnosci sprawcy.

Nalezy réwniez zauwazy¢, ze wraz z nowelizacja przestgpstwem z zakresu
wykorzystania pornograficznego maloletnich stalo si¢ réwniez prezentowanie
zabronionych tresci, co wypelnito luke w mozliwych dziataniach sprawcy
pomigdzy posiadaniem a przekazywaniem. W praktyce bowiem mozna zapre-
zentowa¢ komus treéci pornograficzne bez przekazywania mu ich na wlasnos¢.
Wereszcie poza celem obrotu pornografia w postaci zaspokojenia seksualnego,
czyli lubieznosci, zostat dodany — jako warunkujacy przestgpstwo — cel w postaci
zysku (art. 6, 2° SST). Nie ma przy tym znaczenia, czy cel zostal zrealizowany
czy tez nie. \Wystarczy, 7e istnial PO stronie sprawcy w momencie podejmowania
czynéw przestgpezych, tak aktualnie, jak i habitualnie.

Najnowsza wersja SST przynosi réwniez uporzadkowanie pojeciowe 0s6b
chronionych ustawg. We wczesniejszych wersjach na ich okre$lenie prawodawca
uzywal terminu ,,nieletni”, co powodowalo trudnosci interpretacyjne zaréwno
na gruncie prawa kanonicznego, jak i w kontekscie prawa polskiego. W kan. 97
KPK obecne jest pojecie matoletniego jako osoby przed ukonczeniem 18. roku
zycia, podobnie w dawnym kan. 1395 § 2 KPK na oznaczenie osoby objetej
ochrong przed przestepstwami contra sextum prawodawca uzywal terminu

2 . . o
Zob. Francis, Rescript from 17.12.2019 of the Holy Father Francis to introduce some amendments

to the , Normae de gravioribus delictis”; normy weszty w zycie 1 stycznia 2020 roku.

Zob. Congregatio pro Doctrina Fidei, Norme sui delitti riservati della Congregazione per
la Dottrina della Fede (7.12.2021), https://www.vatican.va/roman_curia/congregations/
cfaith/documents/rc_con_cfaith_doc_2 o211011_norme-delittiriservati-cfaith_pl.heml
[dostep: 19.11.2022].

Zob. Francis, Rescritto con cui approva le Norme sui delitti riservati della Congregazione
per la Dottrina della Fede (7.12.2021), https://press.vatican.va/content/salastampa/it/
bollettino/pubblico/ 2021/12/07/0825/01732.html [dostep: 19.11.2022].
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»matoletni” (minor)®. Z kolei w polskim porzadku prawnym, zgodnie z Ko-
deksem cywilnym, pojecie maloletniego odnosi si¢ do osoby ponizej 18. roku
iycia26, natomiast pojecie ,nieletni” obecne jest wart. 10 Kodeksu karnego
i oznacza osobg zdolng do ponoszenia odpowiedzialnoéci karnej oraz w art. 1
ustawy o postgpowaniu w sprawach nieletnich, w ktérej pojecie nieletniego
zostalo zdefiniowane w zaleznosci od przedmiotu dziatania w réznym zakresie
wiekowym®.

Obecnie uzycie pojecia ,,matoletni” usuwa sprzecznosci interpretacyjne
i pozwala na korelacje zar6wno z innymi normami kanonicznymi, jak i polskim
porzadkiem prawnym. Zapewnia przy tym jednolito$¢ terminologiczna.

Odno$nie do zmian dokonanych przez prawodawce w SST trzeba zauwazy¢,
ze jako podmiot zdolny do popelnienia przestgpstwa zastrzezonego Kongre-
gacji Nauki Wiary dalej wskazany jest jedynie duchowny. Zgodnie z aktualng
wersjg zaréwno jezeli chodzi o przestepstwo przeciwko széstemu przykazaniu
Dekalogu, jak i te zwigzane z szeroko rozumiang pornografig przedstawiajaca
maloletnich, podmiotem ich popelnienia moze by¢ jedynie duchowny (art. 6,
1-2°). Jak zostanie to zauwazone w dalszej czgéci analizy, to rozwigzanie nie-
korelujace z innymi aktami prawa powszechnego.

Powyzsze przepisy weszty w zycie 8 grudnia 2021 roku. W tym samym dniu
zyskata moc nowelizacja ksiegi sz6stej KPK*. Na jej mocy dokonaly si¢ zmiany
w zakresie materialnych przestgpstw contra sextum z osobami maloletnimi.

Przede wszystkim nalezy zauwazy¢ umiejscowienie przestgpstwa contra
sextum z maloletnimi w grupie przestgpstw przeciwko zyciu, godnosci i wolnosci
cztowieka. Znajduja si¢ one aktualnie obok takich przestepstw jak zabdjstwo,
porwanie, okaleczenie, zranienie czlowicka (kan. 1397 § 1 KPK) oraz aborcja
(kan. 1397 § 2 KPK).

Zmienia to diametralnie optyke prawodawcy, ktéry przestaje patrze¢ na ten
typ przestepstw jako sprzeciwiajacych si¢ specjalnym obowiazkom przynaleznym

25 . . .. . .
Zob. L. Adamowicz, Status kanoniczno-prawny osoby matoletniej — zagadnienia termino-

logiczne, ,Teka Komisji Prawniczej PAN Oddzial w Lublinie” 13/1 (2020), 5. 3-12.

Zob. Ustawa z dnia 23 kwietnia 1964 r. Kodeks cywilny, Dz. U. z 2022 1., poz. 1360, art. 10 § 2.
W kontekscie zapobiegania i zwalczania demoralizacji pojecie ,nieletni” odnosi si¢ do
os6b, ktdre nie ukoriczyly lat 18; jezeli chodzi o post¢powania w sprawach o czyny ka-
ralne — w stosunku do o0séb, ktére dopuscity si¢ takiego czynu po ukoriczeniu lat 13, ale
nie ukoniczyly lat 17; z kolei jezeli chodzi o wykonywanie srodkéw wychowawczych lub
poprawczych — w stosunku do 0séb, wzgledem ktérych $rodki te zostaty orzeczone, nie
dhuzejjednak niz do ukonczenia przez te osoby lat 21. Por. Ustawa z dnia 26 pazdziernika
1982 7. 0 postgpowanin w sprawach nieletnich, Dz. U. z 2022 r., poz. 1700.

Zob. KPK. Zmiany dokonaly si¢ na podstawie konstytucji apostolskiej papieza Franciszka
Pascite gregem Dei.
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duchownym, a zaczyna je traktowad jako czyny niszczace nie tylko podstawowa
godno$¢ czlowicka, ale takze jego zycie. Takie postawienie sprawy nie tylko
wydaje si¢ bardziej ewangeliczne (zob. Mt 18,6-11), ale sklania réwniez do su-
rowszego traktowania sprawcéw. Stawia ponadto na pierwszym miejscu ochrone
ofiar przestepstw seksualnych, a dopiero w dalszej perspektywie agresordw.

Materialny zakres przestepstw contra sextum Decalogi praecetum zapisanych
w nowej redakeji KPK sprowadza si¢ do trzech rodzajéw czynéw przestgpezych.
Zawarte s3 one w kan. 1398 § 1 KPK.

Pierwsze polega na wykonaniu czynnosci przeciwko széstemu przykazaniu
z osoba maloletnia lub z osoba, ktéra jest zdolna do podejmowania decyzji
tylko w ograniczonym zakresie, lub ktérej prawo przyznaje taka sama ochrone
(kan. 1398 § 1, 1° KPK). Chodzi tu o jakakolwick czynnos¢ seksualng, zatem
nie tylko wspétzycie seksualne polegajace na penetracji ciata matoletniego lub
osoby z nim zréwnanej, ale takze dotyk intymnych cz¢sci ciala, pocatunki czy
doprowadzanie ofiary do wykonywania czynnosci seksualnych wobec spraw-
cy”. Zasadniczo kazda czynnosé¢ majaca charakter seksualny wchodzi w zakres
materialny tego przestepstwa.

Omawiane przestgpstwo moze by¢ dokonane przede wszystkim wobec osoby
ponizej 18. roku zycia. W tym zakresie przepis kanonu jest tozsamy z przepi-
sem zawartym w art. 6, 1° SST. Podobnie dzieje sig, jezeli chodzi o wskazanie
kolejnych oséb objetych ochrong przez prawodawce powszechnego. Zaréwno
w SST z 2021 roku, jak i wkan. 1398 § 1, 1° znowelizowanego KPK mowa jest
o osobie qui habitualiter rationis usum imperfectum habet.

Trudnosci interpretacyjne dotyczace analizowanego kanonu KPK dotycza
kolejnych oséb, ktérym prawodawca przyznat ochrong, czyli tych, ktérym
prawo przyznaje taka sama ochrong jak matoletnim, oraz tych, ktérzy na stale
uzywaja rozumu tylko w ograniczonym zakresie. Zauwazalne jest tu zatem od-
wolanie do innych aktéw prawnych dotyczacych ochrony maloletnich. Mozna
ich szuka¢ zaréwno na gruncie prawa powszechnego, jak i ustaw partykular-
nych. Co do pierwszych, to poza przywolanymi juz przepisami SST, ktére sa
Scislejsze, przepisy materialne znajduja sie w ustawie Vos estis lux mundi®®, i to
ich prawdopodobnie dotyczy kodeksowe rozszerzenie. Wymagaja one jednak
odrebnej analizy, dlatego zostang zarysowane w kolejnym punkcie artykutu.

Z kolei jezeli chodzi o przepisy prawa partykularnego, mozna sobie wyobrazi¢,
?® Zob. H. Stawniak, G. Jarzabek-Biclecka, A. Biclecka-Gaszcz, Przemoc seksualna wobec
matoletnich i ich ochrona prawnoetyczna i kanoniczna, ,Prawo Kanoniczne” 60/2 (2017),
5. I55.

Zob. Franciszek, List apostolski motu proprio «Vos estis lux mundi» (9.0s.2019), ,L’Osservatore
Romano” 159/106 (2019) (dalej: VELM), s. 10.
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ze przyznaja one ochrong przed przestgpstwami seksualnymi wickszej liczbie
0s6b, niz wynika to z prawa powszechnego. Przyktadowo obowiazujace aktualnie
w Kodciele w Polsce Wytyczne Konferencji Episkopatu Polski dotyczgce wstepnego
dochodzenia kanonicznego w przypadku oskarzen duchownych o czyny przeciwko
szdstemu przykazaniu Dekalogu z osobg™ nie zawierajg tego typu rozszerzen
i przyznaja ochrong¢ matoletnim i osobom trwale niezdolnym do postugiwania
sic rozumem, a zatem w zakresie wezszym niz znowelizowany kan. 1398 § 1, 1°
KPK. Niewykluczone jest jednak stworzenie przez prawodawcg partykularnego
przepiséw, ktdre rozszerzatyby zakres ochrony w stosunku do postanowienn KPK;
woéwczas przepis prawa powszechnego w postaci analizowanego sformutowania
potwierdzalby niejako przepis partykularny.

Drugie zachowanie przestgpcze opisane w znowelizowanym KPK dotyczy
pornografii i polega na uwodzeniu albo naklanianiu maloletniego lub innej
osoby, ktéra na state uzywa rozumu tylko w ograniczonym zakresie lub ktérej
prawo przyznaje taka samg ochrone, do ukazywania si¢ w sposéb pornograficzny
lub do uczestniczenia w rzeczywistych badz symulowanych przedstawieniach
pornograficznych. Nalezy zauwazy¢, ze jest to nowy przepis, ktéry ma na celu
ochrong¢ matoletnich i 0séb z nimi zréwnanych przed wykorzystaniem w spo-
sob pornograficzny. Czynem spenalizowanym w kan. 1398 § 1, 2° KPK nie jest
rzeczywiste wykorzystanie oséb w przemysle pornograficznym, co nota bene
stanowi mankament normy, ale samo uwodzenie lub naklanianie do ukazy-
wania si¢ w sposéb pornograficzny albo uczestniczenia w przedstawieniach
pornograficznych. Nie ma przy tym znaczenia, czy dzialania te bedg skuteczne
irzeczywiscie dojdzie do spenalizowanych czynnosci. Warto, by prawodawca
przewidzial takze sytuacje, gdy do uczestniczenia w przedstawieniach porno-
graficznych dochodzi z inicjatywy maloletniego lub osoby z nim zréwnanej
w prawie, a twdrca przedstawienia pornograficznego stwarza jedynie warunki
do powstania tego typu materialéw. Zakres oséb objetych ochrong przed uwo-
dzeniem lub nakfanianiem do udzialu w przedstawieniach pornograficznych
jest taki sam jak w § 1, 1° kan. 1398 KPK.

Trzeci rodzaj przestepstw dotyczy obrotu pornografia przedstawiajaca
maloletnich. Popetnia je ten, kto wbrew dobrym obyczajom nabywa, prze-
chowuje, prezentuje lub rozpowszechnia, w jakikolwiek sposéb i przy uzyciu

' Zob. Konferencja Episkopatu Polski, Wytyczne dotyczgce wstgpnego dochodzenia ka-

nonicznego w przypadku oskarzert duchownych o czyny przeciwko szdstemu przykazanin
Dekalogu z 0sobg niepetnoletniq ponizej osiemnastego roku zycia, uchwala nr 13/366/2014
(8.10.2014), znowelizowana na mocy uchwaly nr 5/376/2017 (6.06.2017) i na mocy uchwaty
nr 14/384/2019 (8.10.2019), ,Akta Konferencji Episkopatu Polski” 31 (2019), 5. 261-270.
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jakiegokolwiek narzedzia, pornograficzne wizerunki matoletnich lub oséb,
ktére na stale uzywaja rozumu tylko w ograniczonym zakresie.

Wymienione w kan. 1398 § 1, 3° KPK czynnosci s3 tozsame z wymienionymi
wart. 6, 2° SST. Prawodawca w nowelizacji KPK rozszerza jednak, w stosun-
ku do SST, zakres oséb objetych ochrong. O ile bowiem w SST sa to jedynie
maloletni®, to zgodnie z KPK nalezg do nich réwniez osoby, ktére na state
uzywaja rozumu tylko w ograniczonym zakresie.

W SST dziatania przestgpcze musza mie¢ charakter lubiezny lub by¢ na-
kierowane na osiagniecie zysku, natomiast zgodnie z KPK musza dokona¢ si¢
wbrew dobrym obyczajom. Wydaje si¢, ze prawodawca w KPK stosujac takie
okreslenie, chee, by bylo ono jak najbardziej generalne, jednak te zawarte w SST
precyzyjniej oddaja celowe przestepcze nastawienie oséb posiadajacych i wyko-
rzystujacych pornografi¢ przedstawiajaca matoletnich i osoby z nimi zréwnane.
Mozna przyktadowo wyobrazi¢ sobie, ze podrzucenie tego typu materiatéw innej
osobie w celu jej zdyskredytowania tez bedzie dziataniem wbrew dobrym oby-
czajom, ale powinno by¢ osadzone z innego tytutu, a nie z kan. 1398 § 1, 3° KPK.

Wereszcie nalezy zauwazy¢, ze w mysl kan. 1398 § 2 KPK podmiotem zdol-
nym do popelnienia przestgpstw wymienionych w § 1 jest nie tylko duchowny,
ale réwniez czlonek instytutu zycia konsekrowanego lub stowarzyszenia zycia
apostolskiego badz wierny, ktéry w Kosciele posiada jakas godnos¢ albo pelni
urzad lub funkgje. Jest to niejako rozszerzenie w stosunku do art. 6 SST, z tym
ze nalezy zauwazy¢, iz ograniczenie zawartego tam przepisu wynika z fakeu,
ze Dykasteria Nauki Wiary chce zastrzec sobie osagdzanie duchownych popel-
niajacych przestepstwa contra sextum Decalogi praeceptum z osobami objetymi
ochrong, nie wykluczajac przy tym zdolnosci innych oséb do popelniania
podobnych przestepstw, przy zachowaniu kompetencji innych organéw Stolicy
Apostolskiej. Taka interpretacja znajduje uzasadnienie w normach zawartych
w VELM (art. 7 § 1).

Sam przepis znowelizowanego KPK jest jednak stusznym kierunkiem rozwo-
ju, przy czym nalezatoby wskaza¢, ze jako podmiot przestepstw contra sextum
pomija on osoby konsekrowane, ktére nie naleza do instytutéw zakonnych
i stowarzyszen zycia konsekrowanego, na przyktad dziewice i wdowy konse-
krowane lub osoby prowadzace zycie pustelnicze. Rodzi si¢ takze watpliwo$é¢
co do zasadnosci nakreslenia tak szerokiej formuty podmiotéw. O ile bowiem
wydaje si¢ to potrzebne w stosunku do tych, ktérzy pelnia w Kosciele jakis
urzad lub posiadaja jaka$ godnos¢ — chociaz to okreslenie tez jest nieostre

% Zob. D. Borek, Sextum Decalogi praeceptum w kanonicznym prawie karnym aktualnie

obowigzujgcym, Tarndw 201, 5. 116—120.
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i wymagaloby doprecyzowania — to juz ustanowienie podmiotem przestgpstwa
tych, ktdrzy pelnia jakas funkeje, jest rozszerzeniem mogacym prowadzi¢ do
pytan, czy dotyczy to przykladowo chrzestnych. Brakuje natomiast wskazania
takich podmiotéw przestgpstwa jak alumni seminarium czy tez osoby $wieckie
zatrudnione w instytucjach koscielnych na stanowiskach administracyjnych
niemajacych charakteru urzedu koscielnego.

Przepisy w Vos estis lux mundi i akty pozaustawowe

Wydajac VELM, prawodawca powszechny mial przede wszystkim na celu
ustanowienie przepiséw dotyczacych postepowan wobec przetozonych kos-
cielnych, ktérych dzialania lub zaniechania powodowaly zakl6canie lub uni-
kanie dochodzen cywilnych lub kanonicznych, administracyjnych czy karnych
przeciwko duchownym lub zakonnikom w zwiazku z przestgpstwami contra
sextum Decalogi praeceptum popelnionymi wobec maloletnich i 0séb z nimi
zréwnanych®. Ustawa ta zawiera jednak réwniez przestepstwa materialne
dotyczace wyzej wymienionych zagadnien. Zawarte sa one w art. 1 § 1 VELM.

Pierwsze wskazane przestgpstwo polega na zmuszaniu kogos, poprzez za-
stosowanie przemocy lub grozby czy tez naduzycie wladzy, do dokonywania
lub poddawania si¢ czynno$ciom seksualnym (art. 1 § 1a i VELM). Ten rodzaj
przestepstwa zawarty byl réwniez w kan. 1395 § 3 KPK, obowigzujacym w dniu
wejscia w zycie VELM, w mysl ktérego karze podlegat duchowny, ktéry prze-
moca, grozbami lub przez naduzycie swojej wladzy popelnial przestepstwo
przeciwko széstemu przykazaniu Dekalogu albo zmuszat kogos do wykonywania
czynnosci seksualnych lub poddawania si¢ takim czynno$ciom. Prawodawca nie
wspominat w tych przepisach wprost o osobach matoletnich, ale nalezy mie¢ na
uwadze, ze ten rodzaj czynéw zabronionych mégt by¢ popetniany wobec oséb
ponizej 18. roku zycia, co moglo prowadzi¢ do zwigkszenia odpowiedzialnosci
sprawcy. Wydaje sie, ze warto by rozwazy¢, czy w kolejnej redakeji ustawy nie
nalezaloby takiej dyspozycji umiesci¢ w tresci przepisu. Trzeba natomiast zauwa-
zy¢, ze przepis z VELM znalazt swoje odwzorowanie w aktualnej redakeji KPK,
bowiem w kan. 1395 § 3 prawodawca penalizuje czyny duchownego polegajace

> Zob.D. Majer, Odpowiedzialnosé kanoniczna biskupa w przypadku przestepstw seksualnych

duchownych wobec matoletnich, [w:] Odpowied? Kosciota na dramat wykorzystania seksualnego
maloletnich. Aspekt prawny, P. Studnicki, M. Dalgiewicz (red.), Zabki 2020, 5. 140-148;
A. Tarnacka, Wykorzystywanie seksualne matoletnich przez duchownych — wybrane aspekty
karne w kanonicznym oraz polskim porzqdku prawnym, ,Journal of Modern Science” 48/1
(2022), 5. 443.
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na zmuszaniu kogos do wykonywania czynnosci seksualnych lub poddawania
si¢ takim czynnosciom poprzez uzycie przemocy, grozb lub przez naduzycie
swojej wladzy. W tym przypadku mamy wiec do czynienia z identycznoscia
przepisu kodeksowego i ustawy pozakodeksowej.

Kolejne czyny spenalizowane w VELM polegaja na dopuszczaniu si¢ czyn-
nosci seksualnych z osobg maloletnia lub bezradng (art. 1 § 1a ii VELM). Jako
maloletni wskazana jest osoba ponizej 18. roku zycia albo zgodnie z prawem
z nig zréwnana (art. 1 § 2a VELM). Natomiast osob¢ bezradng prawodawca
definiuje jako chorg, z ulomnosciami fizycznymi lub umystowymi albo po-
zbawiong wolnosci osobistej, co faktycznie, nawet sporadycznie ogranicza jej
zdolnos¢ rozumienia lub ekspresji albo w inny sposéb przeciwstawienia si¢
agresji (art. 1 § 2b VELM). Odnoszac t¢ definicje do przepiséw zawartych
w SST, zaréwno przed, jak i po ostatniej nowelizacji, nalezy zauwazy¢ znacz-
ne rozszerzenie zakresu ochrony przez przestgpstwami seksualnymi, bowiem
w SST ochrong jest objeta jedynie osoba trwale niezdolna do postugiwania si¢
rozumem (art. 6, 1°), natomiast w VELM prawodawca postanawia, ze obiektem
przestepstw seksualnych moga by¢ réwniez ci, ktérzy bedac dotknieci jakas
ulomnoscia, czy to psychiczng czy tez fizyczna, chocby czasowo nie s3 zdolni
do kierowania swoimi czynami*’. Wydaje si¢, ze tak szerokie, a przy tym nie-
ostre ujecie zagadnienia moze prowadzi¢ do znacznej liczby oskarzen ze strony
0s6b petnoletnich, ktére uprzednio $wiadomie i dobrowolnie dopuszczaly si¢
kontaktéw seksualnych z osobami wskazanymi jako podmiot przestgpstwa
(art. 1§ 1 VELM), a dopicro pdzniej redefiniowaly swéj ake woli. Oczywi-
Scie kazda czynno$¢ seksualna popetniona przez duchownego lub cztonkéw
instytutéw zakonnych i stowarzyszen zycia apostolskiego jest wykroczeniem
przeciwko széstemu przykazaniu Dekalogu, ale nie kazda powinna stanowi¢
przestgpstwo, ktore domaga si¢ szczeg6lnego ukarania. Natomiast po stronie
prawodawcy lezy obowiazek zachowania $cistosci terminologicznej i stanowie-
nia prawa niebudzacego watpliwosci przy praktycznym zastosowaniu. Trzeba
przy tym zauwazy¢, ze chociaz procedowanie spraw zmierzajacych do ukarania
sprawcow tego typu przestepstw zarezerwowane jest innym dykasteriom niz
Dykasterii Nauki Wiary (art. 7 § 1 VELM), nie zmienia to faktu, ze zakres
przestepstw materialnych w VELM i SST jest znaczaco rozbiezny.

Z kolei odnoszac VELM do aktualnie obowiazujacego KPK, nalezy za-
uwazy¢, ze prawodawca kodeksowy obejmuje ochrong przed przestgpstwami

34 R . . .. . . .
Zob. K. Kielpinski, List apostolski motu proprio papieza Franciszka «Vos estis lux mundi»

nowelizacjq kanonicznego prawa karnego i skuteczng ochrong matoletnich, ,Studia luridica
Toruniensia” 15 (2019), 5. 132-133.
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contra sextum osoby, ktére na stale uzywaja rozumu tylko w ograniczonym
zakresie (qui habitualiter rationis usum imperfectum habet) (kan. 1398, § 1, 1°).
Jest to sformulowanie zawarte réwniez w SST. Jak to jednak zostato zauwazone
wezesniej, w przepisie kodeksowym znajduje si¢ rozszerzenie ochrony na inne
osoby okreslone w prawie, a zatem za takie w my$l KPK mozna by réwniez
uzna¢ te zdefiniowane w VELM, czyli okazjonalnie nieposiadajace zdolnosci
do uzywania rozumu z racji utomnosci fizycznych lub psychicznych. Oczy-
widcie pozostaje pytanie, dlaczego prawodawca w tym przypadku nie starat
si¢ ujednolici¢ zakresu materialnego przestepstw contra sextum z matoletnimi
i osobami z nimi zréwnanymi.

Trzeci rodzaj przestepstwa wymieniony w VELM polega na ,wytwarzaniu,
prezentowaniu, przechowywaniu lub rozpowszechnianiu, takze telematycznie,
pornografii dzieci¢cej oraz rekrutowaniu lub naklanianiu osoby maloletniej czy
bezradnej do udziatu w prezentacjach pornograficznych”.

Nalezy z uznaniem zauwazy¢, ze prawodawca powszechny podjal si¢ takze
zdefiniowania pojecia pornografii dziecigcej, stwierdzajac, ze jest to:

jakiekolwiek przedstawianie osoby matoletniej, niezaleznie od zastosowanych
Srodkdéw, zaangazowanej w jednoznaczne czynnosci seksualne, rzeczywiste lub
symulowane, oraz jakiekolwiek przedstawianie narzaddw ptciowych matoletnich
w celach przede wszystkim seksualnych (art. 1§ 2c VELM).

W momencie wejscia w zycie tego przepisu w SST przestepstwem pornografii
dzieciecej bylo jeszcze jej nabywanie, natomiast prawodawca nie ujat w jego
zakresie wymienionego w VELM wytwarzania i prezentowania. Nie definiowat
réwniez samego pojecia pornografii dziecigcej. Z tej racji przepisy cechowala
cze$ciowa rozbieznosé.

Z kolei biorac pod uwage aktualne postanowienia KPK, mozna zauwazy¢,
ze przepis sformutowany w VELM jest szerszy zakresowo o wytwarzanie
tego typu materialéw. Zaréwno KPK, jak i ustawa pozakodeksowa wskazuja,
chociaz przy uzyciu innych stéw, na koniecznos¢ lubieznego charakteru posia-
dania i obrotu pornografia z wizerunkami matoletnich w celu zrealizowania
si¢ czynu przestepczego. Réwniez, jak juz zostato zauwazone, prawodawca
w KPK rozbudowuje podmiot zdolny do popetnienia tego typu przestgpstw
o wiernych, ktérzy w Kosciele posiadaja jaka$ godno$é lub petnia urzad albo
funkcje (kan. 1398 § 2).

VELM wszedt w zycie 1 czerwea 2019 roku ad experimentum na trzy lata.
Juz pod koniec 2021 roku papiez Franciszek rozestal do wszystkich konferen-
¢ji biskupéw zalecenie, by majac na uwadze dotychczasowe do$wiadczenia,
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przedstawily postulaty nowelizacji tego aktu prawnego™. Oczywiscie zasadni-
czg trescia VELM sa przepisy proceduralne, ale warto, by przy okazji zostaty
ujednolicone z KPK i SST znajdujace si¢ w niej przepisy materialne. Aktualnie
ustawa ta jest wcigz na etapie konsultacji z ko$ciotami partykularnymi.

Majac na uwadze réznice, zwlaszcza pomiedzy SST i VELM, dotyczace
takze prawa materialnego i wynikajacych z niego kompetencji do rozpatrywa-
nia zgloszen o przestepstwach contra sextum przez poszczegdlne organa Stolicy
Apostolskiej, Dykasteria Nauki Wiary wydata Vademecum postgpowania
w przypadkach przestgpstw seksualnych popetnianych przez duchownych
wobec maloletnich®. Jego celem jest pomoc ordynariuszom w procedowaniu
zgloszen dotyczacych przestepstw contra sextum. Pomimo ze nie stanowi ono
tekstu normatywnego ani nowelizacji obowigzujacych w tej materii przepiséw,
majac w zatozeniu stuzy¢ pomoca w ochronie matoletnich i w osadzaniu spraw-
cOw przestgpstw contra sextum popelnionych z osobami maloletnimi i z nimi
zréwnanymi, zawiera rowniez odniesienie do przepiséw prawa materialnego.

Nalezy z uznaniem odnie$¢ si¢ do tego rodzaju propozycji, ktéra ma charak-
ter podrecznikowy, przeznaczonej dla os6b podejmujacych dziatania zwiazane
z ustaleniem prawdy w zakresie wyzej wspomnianych przestgpstw. Jednak
i tutaj zauwazalny jest brak spdjnosci z takimi aktami prawnymi jak KPK,
SSTiVELM.

Przede wszystkim, chociaz dykasteria stusznie powotuje si¢ na kan. 1398
§ 1, 1° KPK iart. 6, 1° SST, to jednak stwierdza, ze przestgpstwem jest kaz-
dy grzech zewnetrzny przeciwko széstemu przykazaniu Dekalogu, ktérego
dopuszcza si¢ osoba duchowna wobec osoby maloletniej”’. Takie ujecie jest
z pewnoscig postulowanym wcze$niej generalnym i abstrakcyjnym unormo-
waniem zagadnienia. Dodatkowo dykasteria sugeruje, co nalezy rozumie¢
pod tego typy sformulowaniem. Jej zdaniem obejmuje ono takie czynnosci
jak: stosunek seksualny, dokonany zaréwno za zgoda, jak ibez zgody osoby
objetej ochrona, kontakt fizyczny na tle seksualnym, ekshibicjonizm, mastur-
bacj¢, wytwarzanie materialéw pornograficznych, naktanianie do prostytuciji,
rozmowy lub propozycje o charakterze seksualnym, réwniez prowadzone za

3 7 ob. Pismo okélne abpa Stanistawa Gadeckiego (23.11.2021), znak: SEP - D/ 1.2.4-5,

archiwum autora.

Zob. Dykasteria Nauki Wiary, Vademecum dotyczgce wybranych kwestii proceduralnych
w zakresie postgpowania w przypadkach naduzyé seksnalnych popetnianych przez duchownych
wobec matoletnich, wersja 2.0 (5.06.2022), www.vatican.va/roman_curia/congregations/
ctaith/ddf/rc_ddf_doc_20220605_vademecum-casi-abuso-2.0_pl.html [dostep: 7.11.2022].
Poprzednia wersja pochodzita z 16 lipca 2020 roku.

Zob. Dykasteria Nauki Wiary, Vademecum..., dz. cyt., nr 1.

36
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posrednictwem $rodkéw komunikacji*®. Jest to wyliczenie z pewnoscig pomocne
osobom przyjmujacym zgtoszenie lub prowadzacym postgpowanie w sprawie
przestepstw contra sextum. Dodatkowo nie jest ono enumeratywne, a zatem do
kategorii tego typu przestepstw mozna dotaczyé inne zewnetrze zachowania
seksualne podjete z osobami objetymi ochrong lub wobec nich, jak i majace
jedynie charakter naktaniania lub manipulowania w celu doprowadzenia do
wykonania takich czynnosci lub poddaniu si¢ im. Rodzi si¢ jednak pytanie,
czy taka cho¢by czynno$¢ jak rozmowy o charakterze seksualnym nie jest roz-
szerzeniem postanowien kan. 1389 § 1, 1° KPK, co wykraczatoby poza charakter
podrecznikowy Vademecum.

Zastrzezenie moze budzi¢ takze uzycie do opisu tych czynnosci kategorii
grzechu, ktére to pojecie byto co prawda obecne w kan. 1395 § 1 dawnej redakeji
KPK, to jednak — odnosnie do czynéw seksualnych z matoletnimi — zostato
zarzucone przez jego aktualng nowelizacje. Dla przywotania przepiséw kodek-
sowych wlasciwe byloby uzycie pojecia ,,przestgpstwo”, co niejako wyodr¢bnia
czynnosci zewnetrzne contra sextum z teologii moralnej i przypisuje dziedzinie
kanonicznego prawa karnego. Wydaje si¢ przy tym, ze takie ujecie lepiej stuzy
réwniez karaniu sprawcdw, bowiem uzywanie kategorii grzechu moze wciaz
sktania¢ do takiego sposobu procedowania spraw, w ktorym na pierwszym miej-
scu stawia si¢ nawrdcenie sprawcy, a nie jego ukaranie, i w konsekwencji niejako
pomija si¢ krzywde wyrzadzong maloletniemu lub osobie z nim zréwnane;j.

Vademecum zawiera ponadto przywolanie przepiséw dotyczacych ochrony
maloletnich i 0s6b z nimi zréwnanych przed wykorzystaniem w pornografii. Jak
nalezy zauwazy¢, samo wytwarzanie tego typu materialéw zostalo zaklasyfikowa-
ne do ogélnej kategorii czynéw zewnetrznych contra sextum’, jednak odnosnie
do poszczegélnych uregulowan dotyczacych ochrony matoletnich i 0séb z nimi
zréwnanych przed szeroko rozumiang pornografia dziecigea dykasteria odsyla
do wiasciwych unormowan zawartych w KPK, SST i VELM, koncentrujac
si¢ przede wszystkim na rozréznieniu kompetencji poszczegdlnych dykasterii
whadnych do rozpatrywania zgloszet dotyczacych tego rodzaju przestepstw™.

Vademecum zawiera réwniez okreslenie zakresu oséb, na szkodg ktérych
moga zosta¢ popetnione przestgpstwa seksualne, przy czym odsyta do wlasci-
wych uregulowar zawartych w SST i VELM™. Jednocze$nie odnoszac si¢ do
definicji osoby maloletniej, dykasteria wskazuje, ze dla zastosowania przepiséw

%% Zob. Dykasteria Nauki Wiary, Vademecum..., dz. cyt., nr 2.

® Zob. Dykasteria Nauki Wiary, Vademecum..., dz. cyt.
® Zob. Dykasteria Nauki Wiary, Vademecum..., dz. cyt., nr 6-7.
T Zob. Dykasteria Nauki Wiary, Vademecum..., dz. cyt., nr s.
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proceduralnych zmierzajacych do ukarania nie ma znaczenia psychologiczne
rozréznienie na czyny pedofilne i efebofilne™.

Pomimo ze Vademecum nie ma charakteru normatywnego, warto, by wy-
korzystywalo teksty ustawowe, wskazujac przy tym ewentualne rozbieznosci.
Niedopuszczalne jest natomiast rozszerzanie w tego typu publikacji przepiséw
powszechnego prawa materialnego.

Zakonczenie

Od czasu promulgowania w 2001 roku przepiséw SST zawierajacych delicta
graviora, takze tych dotyczacych przestgpstw seksualnych popetnianych wobec
maloletnich i 0s6b z nimi zréwnanych, ktdre stanowily zaostrzenie prawo-
dawstwa, zwlaszcza poprzez rozszerzenie ochrony na wszystkich matoletnich,
prawodawca koscielny regularnie uzupelnia przepisy dotyczace tej materii, tak
by obja¢ ochrona jak najwicksza liczbe najbardziej bezbronnych. Jednoczesnie pe-
nalizuje kolejne czynnosci o charakterze seksualnym, a zwlaszeza te, ktére mozna
popetni¢ na odleglo$¢ przy zastosowaniu wspoétczesnych $rodkéw komunikacii.

Dostrzegajac starania prawodawcy, warto jednak zauwazy¢ niedoskonato-
$ci ustawodawstwa, tak by dzigki ich usunieciu system ochrony maloletnich
cechowal si¢ jeszcze pelniejszym zakresem ochrony. Przede wszystkim nalezy
ujednolici¢ zakres przestepstw seksualnych przeciwko osobom matoletnim.
W aktualnym prawodawstwie kanonicznym wcigz wystepuja roznice w zakresie
prawa materialnego pomiedzy KPK, SST oraz VELM. Nie ma jednolitosci
nawet pomiedzy SST a KPK, ktérych nowelizacje weszty w zycie tego samego
dnia. Tym bardziej widoczne s réznice pomiedzy tymi ustawami a VELM,
ktéra to ustawa, zgodnie z inspiracja pochodzaca od najwyzszego prawodawcy,
jest na etapie konsultacji przed wydaniem nowelizacji, poniewaz jej pierwsze
postanowienia zostaly wydane ad experimentum na trzy lata.

Ujednolicenie przepiséw materialnych w przywotanych wyzej aktach praw-
nych pozwoli na usuniecie watpliwosci interpretacyjnych przy ich stosowaniu,
bowiem obecnie dostrzegalne sa wyrazne réznice. Pierwsze dotycza zakresu
czynéw przestgpezych, drugie oséb objetych ochrona, trzecie — podmiotéw
zdolnych do popelnienia przestgpstw contra sextum.

Z tej racji nalezy dokonad uscislen i rozszerzen czynéw zabronionych pole-
gajacych na szeroko rozumianym wykorzystywaniu wizerunkéw matoletnich
ios6b z nimi zréwnanych w tzw. przemysle pornograficznym. Wspéiczesne

2 Zob. Dykasteria Nauki Wiary, Vademecum..., dz. cyt., nr 4.
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mozliwosci techniczne powstawania tego typu przedstawien i wykorzystywa-
nia ich w celach lubieznych lub zarobkowych wymagaja tworzenia przepiséw
o wysokim stopniu generalnosci i abstrakeji, tak by nie byto mozliwe uwolnienie
sic od odpowiedzialnosci tych wszystkich, ktérzy w jakikolwiek sposdb czerpia
zysk lub satysfakcje seksualng z tworzenia tego typu materiatéw, ich posiadania
lub rozpowszechniania.

Konieczno$écia wydaje si¢ takze ujednolicenie katalogu oséb objetych
ochrona. O ile pojecie maloletniego nie budzi watpliwosci interpretacyjnych,
to juz pojecia osoby bezradnej oraz bezbronnej réznia si¢ zakresowo. Z tej racji
prawodawca powinien skloni¢ si¢ ku jednemu unormowaniu, przy czym w tego
typu przestepstwach wiasciwsza wydaje si¢ ochrona tych, ktérzy sg wskazani
pod pojeciem osoby bezradnej.

Zunifikowania w przywolanych aktach prawnych wymaga réwniez podmiot
zdolny do popelnienia przestepstw contra sextum. Wydaje si¢, ze najbardziej whas-
ciwe okreslenie podmiotu znajduje si¢ w KPK, jednak wymaga ono jeszcze roz-
szerzenia, np. o wszystkie osoby pelniace urzedy w Kosciele oraz konsekrowane
czy kandydatéw do stanu duchownego i szeroko pojetego zycia konsekrowanego.

Dodatkowo nalezy zwréci¢ uwage na konieczno$¢ przeredagowania KKK'W,
poniewaz aktualna nowelizacja ksiegi széstej KPK nie znalazta odzwierciedle-
nia w tytule XX VII ustawy kodeksowej whasciwej dla kosciotéw wschodnich.
W aktualnej wersji KKKW w ogéle nie zawiera przestgpstw contra sextum
z osobg maloletnia i z osobami z nig zréwnanymi.

Wydaje si¢, ze dokonanie zasugerowanych zmian pozwoli przede wszystkim
na uproszczenie i ujednolicenie prawodawstwa dotyczacego ochrony najstabszych
i najbardziej bezbronnych, co w konsekwencji przelozy si¢ na przejrzystosé
i skuteczno$¢ dziatan przetozonych koscielnych. Jednoczesnie uchroni wspél-
note Ludu Bozego od pojawiajacych si¢ zgorszen i pozwoli na wyréwnanie
naruszonej sprawiedliwosci.
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the basis of the resources preserved in the diocesan archives of the Dresden-Meissen
diocese. The files allow for a more accurate analyses of organizational developments
only from 1941 onwards. The presentation of the forms of activity and their increasing
limitations due to warfare is complemented by the context of adult ministry in the
diocese and a brief presentation of the person heading the work.

KEY WORDS: Gérres School, Leipzig, Otto Spiilbeck, Meissen diocese, Catholic
adult education

O. Spiilbeck, Antwort auf den Fragebogen der Arbeitsgemeinschaft katholischer Laienwer-
ke vom Dezember 1947, 28 1948, Akte der Gorres-Schule zu Leipzig im Didzesanarchiv
des Bistums Dresden Meiflen (DADM), D.I1.00s-1.
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ABSTRAKT: Na poczatku XX wicku szkota Gorresa w Lipsku byta w katolickim
krajobrazie Niemiec swego rodzaju znakiem czaséw. Pod wzgledem zakresu oferty,
jak iliczby stuchaczy mozna ja zaliczy¢ do najwigkszych instytucji katolickiej edukacji
dorostych w tamtych czasach. Jest to o tyle niezwykle, ze Lipsk juz wtedy znajdowat si¢
w $rodku obszaru diaspory, nalezac do nowo powstalej (1921), niezasobnej finansowo
i skromnej strukturalnie diecezji mi$nieniskiej. W 1935 roku kierownictwo nad tym
dzielem objat pézniejszy biskup Otto Spiilbeck. W niniejszym opracowaniu podjeto
prébe przedstawienia tego niezwyklego zjawiska na podstawie zbioréw zachowanych
w Archiwum Diecezjalnym Dreznierisko-Misnienskiej Kurii Biskupiej. Materialy ar-
chiwalne pozwalaja na glebszy wglad w wydarzenia poczawszy dopiero od 1941 roku.
Rozwazania dotyczace form dzialalnosci szkoly i coraz wigkszego wplywu, jaki
wywierala na nig wojna, zostaly uzupetnione o kontekst duszpasterstwa dorostych
w diecezji oraz o krotka charakterystyke osobowosci prowadzacego.

SLOWA KLUCZOWE: szkola Gorres, Lipsk, Otto Spiilbeck, Diecezja Misnienska,
katolickie szkolnictwo dla dorostych

Zasur

D as erwachende Bewusstsein der katholischen Laien in den ersten Jahrzehn-
ten des XX. Jahrhunderts fihrte zu vielen Entwicklungen im Rahmen
der Erwachsenenpastoral. Eine davon war die Etablierung von regelmifigen
Veranstaltungen fiir gebildete Katholiken in gréferen Stidten.” Ein Beispiel
dafiir gab die Gorres-Schule zu Leipzig, Ausgerechnet dieser Standort bedarf
besonderer Hervorhebung, da es eine traditionell protestantische Stadt war,
die sich mitten in der katholischen Diaspora befand. Der Anteil der katho-
lischen Bevolkerung stieg dort in der Zeit seit der Reformation (1539) bis
zum Jahr 1945 nie tiber die 5% Marke. AufSerdem gehorte Leipzig seit 1921 zu
dem neugegriindeten Bistum Meifen, das weder tiber tradierte Strukturen
der tiberregionalen Akademikerseelsorge verfiigte, noch tiber das Geld, diese
grof$ztigig zu fordern. Trotzdem gelang es in Leipzig eine Gorres-Schule zu
erschaffen, die mit der Qualitdt des Programms und der Anzahl der Zuhorer
beeindruckte.?

2 Vgl. R. Englert, Erwachsenenbildung, [in:] Lexikon fiir Theologie und Kirche, W. Kasper et al.

(Hrsg.), Bd. 3, Freiburg—Basel-Rom-Wien 1995, S. 838-839; T. Maas-Ewerd, Liturgische
Bewegung 1. Katholisch, [in:] Lexikon fiir Theologie und Kirche, W. Kasper et al. (Hrsg.),
Bd. 6, Freiburg—Basel-Rom-Wien 1997, S. 992-993.

Vgl. B. Gallin, Die Leipziger Katholiken im 19. und friihen 20. Jabrhundert, [in:] Das religidse
Leipzig. Stadt und Glanwben vom Mittelalter bis zur Gegenwart, E. Biinz, A. Kohnle (Hrsg.),
Leipzig 2013, S. 325-347; B. Mitzscherlich, Der Neubeginn des Katholizismus in Leipzig
im 18. Jabrhundert, [in:] Das religidse Leipzig..., op. cit., S. 237-255; B. Mitzscherlich,
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Die zeitliche Zisur bilden zum einen der Umfang der Bestinde im Diozesan-
archiv des Bistums Dresden-Meifen, zum anderen die geschichtlichen Tatsachen.
Die vorhandenen Archivalien erlauben einen tieferen Einblick in die damaligen
Vorginge erst ab dem Jahr 1941, wihrend das Ende des II. Weltkrieges cine vollig
neue Situation fur die Stadt und die Kirche in der sowjetischen Besatzungs-
zone mit sich brachte, was auch die Moglichkeiten der Gorres-Schule massiv
verinderte.* Den Zentralpunkt dieser Ausfithrungen bilden die Darstellung des
wachsenden Projektes und sein abruptes, durch Kriegshandlungen bedingtes
Aussetzen. Zuvor wurde dies jedoch in einem breiteren Kontext gefasst und
die prigende Gestalt des damaligen Leiters der Leipziger Gorres-Schule wurde
kurz geschildert.

Hintergriinde
Stellung der Initiative

In einem Bericht, der tiber die religiose Bildungsarbeit im ersten Halbjahr 1943
informiert, wird vermerkt, dass die Gorres-Schule ein Teil einer deutschlandwei-
ten Initiative sei, die mitten in der Kriegszeit einen unerwarteten, aber auffalli-
gen Aufschwung erlebte. Die Schwerpunktarbeit geschah in den fortlaufenden
Vortragsreihen: ihre Dauer variierte stark, aber die Haufigkeit wurde mit einem
Richtwert einmal im Monat pro Stadt angegeben. Das Auditorium bestand
hauptsichlich aus Gebildeten, aber es waren auch andere engagierte Christen
darunter. Interessant ist der Hinweis beziiglich der Veranstalter, die von Ort
zu Ort unterschiedlich waren.’

Die erhaltenen Programmbhefte bezeugen fuinf Standorte von Gorres-Schulen
auf dem Gebiet des Bistums Meiflen: Bautzen, Chemnitz, Dresden, Leipzig
und Zwickau. In einem Bericht vom 30. VI. 1941 konstatiert Heinrich Get-
zeny (1894-1970) aufgrund der Tatsache, dass von den zwei Teilen, aus denen
die Diozese neugegriindet wurde, die traditionell protestantischen Erblanden
reger und aktiver in der Hinsicht seien, als die mehr katholisch geprigte Lausitz.°

Romisch-katholische Kirche, (in:] Geschichte der Stadt Leipzig, U.von Hehl, U. John (Hrsg,),
Bd. 4, Leipzig 2019, S. 379-384.
Vgl. u.a. Brief vom 29 XII 1961, DADM D.IL.oos-13; B. Mitzschetlich, Romisch-katholische
Kirche, op. cit.
Vgl. Bericht iiber die religise Bildungsarbeit, Januar bis Juni 1943, DADM D.IL.oos-1.
Vgl. H. Getzeny, Bericht iiber die Erwachsenenbildung in Sachsen vom 30 V11941, DADM
D.Il.oos1, S. 2.
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Statistisch mag es stimmen, weil vier der fiinf Standorte sich in reiner Diaspora
befanden. Die Ausnahme war Bautzen, der damalige Bischofs- und Ordina-
riatssitz des Bistums. Allerdings auch die grofite Stadt des Lausitzer Anteils
im Bistum verfuigte tiber keine Universitit und auch keine nennenswerte Hoch-
schule, was die Anzahl der Hauptadressaten der Veranstaltungen minderte.”

Getzeny betonte in seinem Bericht, dass inmitten der Diaspora das Pro-
jekt Gorres-Schule eine der am besten ausgebauten und durchgefihrten
Entwicklungen darstelle. Es gebe genug Personen innerhalb des lokalen Pres-
byteriums, die hochqualitative Vortrige und Kurse anbieten und gestalten
konnen. Fir Leipzig wird vor allem die Bedeutung der Oratorianer des HI.
Philipp Neri hervorgehoben, die seit 1930 in Leipzig wirkten. Als positiv wird
die Eingliederung der Angebote in die Ausbildung zur Erlangung der missio
canonica gewertet, weil es einen verpflichteten Zuhorerstamm garantierte. Get-
zeny betont anderseits aber, dass die sonstigen Teilnechmer der Veranstaltungen
kein fluktuierendes Publikum, sondern einen zusammengewachsenen Kreis
der Interessenten bildeten, der zu einem bewussten Engagement in den eigenen
Pfarrgemeinden befihigt wurde.®

Auch wenn sich nach der geschilderten Laudatio alles perfekt anhort, war
die Stellung der Gorres-Schule im Bistum und ihre Abgrenzung von der Er-
wachsenenseelsorge nicht immer reibungslos. Der im Diozesanarchiv erhaltene
Schriftverkehr zeigt zumindest eine Kontroverse im Jahr 1943 als Johannes Der-
ksen (1898-1973), damaliger Pfarrer von Reichenbach im Vogtland, der in den
ersten Jahren der Gorres-Schule zu Leipzig (1930-1935) als dortiger Kaplan
das Werk mitgestaltete, im Gebiet seiner Pfarrei eine dhnliche Initiative starten
wollte. Ein Brief des verantwortlichen Seelsorgers an Derksen zeigt deutlich,
dass haufiger ein Gesprichsbedarf iiber die Abgrenzung der Kompetenzen
stattfinden musste. Zum cinen wird da die besprochene Initiative nicht als
ein Teil der Erwachsenenpastoral angesehen, mitunter wegen der Exklusivitat
der Angebote, zum anderen wird wegen des Qualititserhaltes ein tiberregiona-
ler, in einer Universitits- oder Hochschulstadt angesiedelter Standort postu-
liert. Auffilligerweise fungierte als Ansprechpartner fir die Korrespondenz,

Vgl. S. Seifert, Von der Reformation bis zur Wiedererrichtung des Bistums MeifSen, [in:] Eine
Kirche, zwei Vilker: deutsche, sorbische und lateinische Quellentexte und Beitviige zur Ge-
schichte des Bistums Dresden-Meissen: von der Wiedererrichtung 1921 bis 1929, D. Grande,
D. Fickenscher (Hrsg,), Bautzen-Leipzig 2003, S. 542-547.

Vgl. H. Getzeny, Bericht iiber die Erwachsenenbildung..., op. cit. Zum Oratorium
des hl. Philipp Neri vgl. S. Foelz, Oratorium (II1), [in:] Lexikon fiir Theologie und Kirche,
W. Kasper et al. (Hrsg.), Bd. 7, Freiburg-Basel-Rom-Wien 1998, S. 1088-1089; Die Lieb-
[franenkirche Leipzig-Lindenau und die Geschichte der Gemeinde [Leipzig nach 1989, S. 8.
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stellvertretend fiir alle anderen Standorte in der Di6zese, der Leipziger Ver-
antwortliche — Otto Spl'ilbeck.9

Leitende Personlichkeit

Dadurch, dass Spiilbeck im Jahre 1955 zum Koadjutor und 1958 zum Ordinarius
des Bistums MeifSen ernannt wurde, ist seine Gestalt gut erforscht. Der gebiirtige
Aachener promovierte im Jahre 1927, ab 1930 wird er als Kaplan in Chemnitz
und ab 1935 in verschiedenen Gemeinden von Leipzig eingesetzt, wo er auch 1937
Pfarrer und 1945 Propst wurde.” In Bezug auf die Gorres-Schule unterstreicht
Getzeny in seinem Bericht, dass jener schon an seiner ersten Wirkungsstitte
mit dem Aufbau eines Bildungswerkes fiir katholische Akademiker anfing und
diese auch in Leipzig aufbaute."

Die fur das hiesige Thema erforschten Akten lassen ihn nicht nur als einen
unermiidlichen Organisator erscheinen, der im regen Kontakt mit den Leitern
der Gorres-Schule-Pendants in anderen Stidten innerhalb des Bistums, aber
auch auflerhalb — hier vor allem wiren Halle und Magdeburg (damals Bistum
Paderborn) zu nennen, dann auch Erfurt (damals Bistum Fulda) — stand und
die Reisen der Gastredner koordinierte.” Vor allem war er aber selbst ein
tiberaus aktiver und gern gesehener Redner. In Leipzig bot er verschiedene
Kurse an: zum Weltbild der Naturwissenschaften (1940, 1943), zur Glaubens-
lehre (ab Wintersemester 1941/1942), zum Glauben der Urkirche (194 4-19453);
wie auch eine theologische Arbeitsgemeinschaft zur Vorbereitung auf missio

Vgl. L. Kirsch, Brief vom 15 I 1941, DADM D.I1.0o0s-7. Der diesbeziigliche Schriftverkehr
erstreckt sich tiber mehrere Schreiben in derselben Akte. Zur Problematik der Erwach-
senenpastoral: D. Emeis, Erwachsenenkatechese, [in:] Lexikon fiir Theologie und Kirche,
Bd. 3, op. cit., S. 840—841; R. Englert, Erwachsenenbildung, op. cit., S. 838—840.

Vgl. J. Giilden, Dr. Orro Spiilbeck, Bischof von Meifsen (1958-1970), zum Gedichinis, [in:]
Unum in veritate et laetitia. Bischof Otto Spiilbeck zum Gedichtnis, St. Benno-Verlag,
H. Bulang, J. Giilden, S. Seifert (Hrsg.), Leipzig 1970, S. IX-XIV; C. Mirz, Otto Spiil-
beck. Ein Leben fiir die Diaspora, Leipzig 20103 J. Pilvousek, Spéilbeck, Otto, [in:] Lexikon

fiir Theologie und Kirche, W. Kasper et al. (Hrsg.), Bd. 9, Freiburg—Basel-Rom-Wien
2000, S. 887.

Vgl. H. Getzeny, Bericht iiber die Erwachsenenbildung..., op. cit.

Vgl. Bestinde DADM D.I1.oos-7 bis D.ILoos-9. In der letzteren Mappe befindet sich unter
dem Datum 2.4 VI 1943 eine Forderung aus dem Bistum Fulda nach Ubernahme der Ko-
ordinierung von weiteren Standorten, zugleich mit dem Wunsch nach mehr Intensitit,

die Spiilbeck am Tag darauf ablehnt.
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canonica (1943).” Im Bistum ist er 1941 in Chemnitz und Zwickau mit Vor-
trigen, in deren Mittelpunkt das Gebet im Neuen Testament stehe (ihnlich
auch in seiner Geburtsstadt Aachen im Jahr 1944); in Reichenbach redet er
tiber die Grofle des Weltalls und die Winzigkeit seiner Bausteine. Vom Ver-
gleich zwischen dem Weltbild der Naturwissenschaften und den christlichen
Glaubensinhalten doziert er 1943 sowohl in Berlin, als auch in Stuttgart und
Breslau, obwohl bereits die Reise in die letztere Stadt gewisse Strapazen mit
sich brachte. Trotzdem sagte er fiir Sommer 194 4 Vortrige in Diisseldorf zu.
In den Akten ist dartiber hinaus noch der Plan von zwei Vortrigen zum Thema
Der Schipfungsbericht im Lichte neueren Naturwissenschafien erhalten.”

Ein markanter Charakterzug von Spiilbeck wird in den Akten auflerdem
sichtbar. Als er die Messlatte fur Gastredner in Leipzig bei den tradierten
Weihnachtsvortrigen von Cambridge und Oxford hoch setzte,” zeigte er nicht
nur seine Ambitionen, sondern auch die Anspriiche, die er an sich selbst, aber
konsequenterweise auch an die Anderen stellte. Wenn sie diesen nicht entspra-
chen, verbarg er seine Enttauschung nicht:

Ihre Absage hat mich sehr enttduscht. [...] Ich habe betont, dass sich diese
Reise allein verlohnt fir Leipzig und habe Sie um dieses Opfer gebeten, nach-
dem ich darauf hinweisen konnte, dass ich das gleiche auch fir Stuttgart getan
habe unter erschwerenden Umstanden, ndmlich 2 Tage nach dem Angriff [...].
Sie glauben kaum, wie sehr sich die Leute bei uns danach sehnen, wieder geistig
einmal angesprochen zu werden. [...] Nicht nur ich, sondern auch alle Herren in
Leipzig haben fir Ihr Verhalten kein Verstandnis. Ich bin daher nicht in der Lage,
einer Verlegung zuzustimmen.'®

13

Vgl. Programme der Gorres-Schule zu Leipzig, DADM D.I1.oos-4, wic auch O. Spiilbeck,
Brief an Bischof Legge vom 24 IV 1941, DADM D.I1.oos-7.
Programme in den Aktenmappen DADM D.Il.oos-4 bis D.IL.oos-6; O. Kuf3, Brief
an Spuilbeck vom 1 VI. 1943, DADM D.I.00s-10; Redner-Liste 1941, DADM D.IL.oos-2;
O. Spiilbeck, Brief an Derksen vom 3 I 1942, DADM D.IL.oos-8; O. Spiilbeck, Briefe
vom 13. II. 1944 und 5. VIIL. 1944, DADM D.Il.00s-10.
Vgl. O. Spiilbeck, Antwort auf den Fragebogen..., op. cit.
O. Spiilbeck, Brief an Getzeny vom 29 I 1944, DADM D.ILoos-10.
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Katholische Bildungsangebote
fr Leipziger Akademiker

Ein wachsendes Projekt

Spiilbeck setzt das Entstehungsdatum der Gérres-Schule in Leipzig auf das Jahr
1929 und bescheinigt ihr eine ununterbrochene Aktivitit bis 1948. In einem
anderen Schreiben erwihnt er, dass er selbst Programme seit 1932 zusammenstell-
te, was sich hochstwahrscheinlich auf seine Chemnitzer Tatigkeit bezieht. Aus
dem gleichen Jahr ist in den Akten des Diozesanarchivs ein Programm erhalten,
das aber keinen direkten Verantwortlichen benennt. Weiterer Schriftverkehr
lasst zwar die Annahme zu, dass es regelmiflig Programme in den Folgejahren
gab, sie sind aber unter den Archivalien bis 1941 nicht vorhanden. Bei einem
Briefwechsel aus dem Jahr 1935 wird den Einrichtungen, wie der Leipziger Gor-
res-Schule, auf$erordentliche Notwendigkeit zugeschrieben, obwohl Spiilbeck -
bereits als Leiter — behauptet, dass die ganze Arbeit nur auf die Diaspora zu-
geschnitten sei und nicht interessant fiir weitere Regionen."”

Die altesten im Archiv vorhandenen, am 1 Juni 1941 von Spiilbeck unter-
schriebenen Satzungen des Vereins Gorres-Schule bezeichnen ihn als Arbeits-
gemeinschaft fiir religiose Bildung. Sie beinhalten im ersten Paragraphen einen
Hinweis auf den Namenspatron, Josef von Gorres (1776-1848), der ,,als welttiich-
tiger Laie und tiefer theologischer Denker die Aufgaben seiner Zeit meisterte."
Als oberstes Ziel wird die Hilfe fiir die katholischen Laien angegeben, damit sie
ihre religiosen Pflichten in der Familie, Gesellschaft und Kirche besser erfiillen
konnen. In weiteren Punkten wird der Verein als ,,ausschliellich und unmit-

v Vgl.J. Giilden, Dr. Otto Spiilbeck, op. cit., S. IX-XI; Anfrage des ,,Seelsorgers” vom 29 1 1935,

DADM D.ILoos-7; O. Spiilbeck, Antwort an ,,Seelsorger” vom 9 IV 1935 und O. Spiilbeck,
Brief an Bischof Legge vom 24 IV 19415 O. Spiilbeck, Antwort auf den Fragebogen...,
op. cit.; O. Spiilbeck, Brief vom 25 IV 1943, DADM D.IL.oos-9.

Satzungen des Vereins Gorres-Schule, Leipzig, unterschrieben am 1 VI 1941, DADM
D.IL.oos-1. Der Namenspatron des Werkes, ein deutscher Publizist und Laientheologe
wurde zur einer wichtigen Symbolfigur im deutschen Katholizismus, die nicht immer
den nationalsozialistischen Machthabern genechm war. Anscheinend entstand um 1942 ein
Problem mit dem Namen, weil in einem Schreiben erklirt wird, dass von nun ab der Un-
tertitel ,, Arbeitsgemeinschaft fir Erwachsenenbildung® den Begriff Gorres-Schule ersetzen
soll, allerdings wirke sich das nicht auf die Gestaltung des Programms bis 194s. Vgl. Notiz
zu dem Programm fiir das Sommer-Semester 1942, DADM D.Il.oos-3; des Weiteren:
R. Morsey, Gorres-Gesellschaft, [in:] Lexikon fiir Theologie und Kirche, W. Kasper et al.
(Hrsg.), Bd. 4, Freiburg-Basel-Rom-Wien 1995, S. 843; B. Wacker, Girres, 1) Jobann
Joseph, [in:] Lexikon fiir Theologie und Kirche, Bd. 4, op. cit., S. 841-842.
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telbar” religios, gemeinniitzig und offen fir alle Deutsche bezeichnet. Um die
gesetzten Aufgaben zu verwirklichen, wolle die Gérres-Schule auf unterschied-
liche Bildungsformen zuriickgreifen. Der Vorsitzende, der zugleich der jeweilige
Geschiftsfithrer wird, sollte durch den Bischof von Meifien in Verbindung mit
dem Leipziger Klerus ernannt werden. Jedes Mitglied wurde verpflichtet einen
Beitrag zu zahlen. Bemerkenswert scheint der vorletzte Paragraph, der bei der
Auflésung des Vereins, die Abgabe des vorhandenen Vermogens an einen ,wirt-
schaftlich bediirfrigen Studenten der deutschen Studentenschaft vorsah. Das
cigentliche Ziel von der Verfassung dieser Statuten war héchstwahrscheinlich
eine Anerkennung als gemeinniitziger Verein, was das Finanzamt zu Leipzig
auch bestéitigte.19

Die immer weitere Kreise erreichende Gorres-Schule wird als eine Arbeitsge-
meinschaft fir die katholische Erwachsenenbildung verstanden. Thr Ziel sei vor
allem eine Uberbriickung der Spannungen zwischen dem profanen Wissensstand
der Naturwissenschaften und dem theologischen Gedankengut der katholischen
Kirche, was durch die Erweiterung des Ersten und Angleichung des Zweiten
geschehen sollte. In der Arbeit konnen vor allem vier Arten von Aktivititen
unterschieden werden: Vortrige, Kurse, Arbeitsgemeinschaften und Sonderver-
anstaltungen wie Besichtigungen oder Fithrungen. In den ersten Kriegsjahren
konnen alle weitergefithrt werden. Die Teilnehmerzahlen schrumpfen erstmals
nicht bei den Vortrigen, allerdings bereits 1941 bei den Kursen. Der Aufbau
von Angeboten dhnelte sehr der damaligen Gestaltung des Programms vom
Berliner Pendant der katholischen Erwachsenenbildung, wobei in Leipzig
die Sonderveranstaltungen eine marginalere Rolle spielten.”

Die Arbeitsgemeinschaften wurden vom lokalen Klerus iibernommen.
Nur bei dieser Form der katholischen Erwachsenenbildung waren Diskus-
sionen erwiinscht, anders als bei den Vortrigen und Kursen. Das gab den
Teilnehmern die Méglichkeit die eigenen Fragen wihrend des Gedankenaus-
tausches auszuformulieren, es bestand auch die Méglichkeit sie schriftlich zu
verfassen und vor dem Beginn des nichsten Treffens dem Verantwortlichen
zukommen zu lassen. An den Letzteren waren folgende Forderungen gestellt:
er solle das zu behandelnde Thema einseitig beleuchten, um Gegenmeinungen
zu provozieren, damit der Inhalt mehrseitig und nicht nur frontal vermittelt

v Vgl. DADM D.IL.oos-1: Brief vom Finanzamt vom 13 VI 1941, Satzungen des Vereins...,

op. cit. Diesbeziiglich auch L. Kirsch, Brief vom 15 11941, op. cit.

Vgl. Programme der Gorres-Schule Leipzig 1941-1945, DADM D.Il.oos-3; Programme
der katholischen Erwachsenenbildung in Berlin, DADM D.IL.oos-4; Satzungen des Vert
eins..., op. cit.; O. Spiilbeck, Antwort auf den Fragebogen..., op. cit.; O. Spiilbeck, Brief
an Bischof Legge vom 24 IV 1941, op. cit.

20



Gorres-Schule in Leipzig wihrend des II. Weltkrieges... 225

wird. Es war auch seine Aufgabe die Diskussion zu moderieren und zusammen-
zufassen. Die optimale Grofle wurde mit so—60 Personen angegeben. Unter
dieser Form wurden hiufig Bibelabende fiir Jugendliche auf den Programmen
gefithrt, wie auch spezielle Themen im Bereich der Exegese. Man bot dartiber
hinaus mehrmals eine theologische Arbeitsgemeinschaft fir die Vorbereitung
auf missio canonica an.”'

Die angebotenen Kurse umfassten simtliche Gebiete der Theologie,
von der Dogmatik, tiber Themenbereiche der Kirchengeschichte, Liturgie,
Spiritualitit und Sozialethik, auch exegetische Beitrige zu ausgewihlten
Schriften des Alten und Neuen Testamentes, bis hin zu Tangenten mit Natur-
wissenschaften und Kunst. Freilich bildete die moraltheologische Problematik
eines der wichtigsten und komplexen Bestandteile. Die Dauer der Kurse, wie
bereits erwihnt, variierte schr. Manche davon wurden nur einmal angeboten,
andere — wie der zur Glaubenslehre von Spiilbeck — waren auf sechs Semester
konzipiert. Die Durchfihrung lag in den Kompetenzen des lokalen Leipziger
Klerus. Hervorgehoben sei hier die Gestalt des Oratorianers Joseph Giilden
(1907-1993), der fast in jedem Programm der Kriegsjahre in Leipzig einen Kurs
anbot, sei es zum Thema Gewissen, Reich Gottes oder Eschatologie. Die An-
erkennung seiner Kompetenzen belegen dhnliche Gastauftritte in Form einer
einmaligen Veranstaltung, manchmal sogar einer Vortragsreihe, die die Pro-
gramme fiir die Erwachsenenbildung an anderen Standorten, wie Betlin (1942,
1943) und Stuttgart (1943, 1944) beinhalten.”

Die Gorres-Schule, obwohl sie iiber keinen Vorstand und keine Ausschiisse
verfugte, hinterlief} eine bemerkenswerte Sammlung der Korrespondenz, die nur
im geringen Teil die laufenden, regelmifigen Veranstaltungen betrifft. Grofiten-
teils ist es eine Management-Chronik von Terminabsprachen, organisatorischen
Klarungen, wie auch Notfillen und Pannen, die das Vorgesehene verhinderten.

g Vgl. Programme der Gérres-Schule Leipzig 1941-1945, DADM D.ILoos-3; O. Spiilbeck,

Antwort auf den Fragebogen..., op. cit. Eine genauere Betrachtung des Aufgabenbereichs
beziiglich des Erlangens von missio canonica wiirde den Rahmen dieser Erorterung spren-
gen. Obzwar dieser Begriff im erhaltenen Schriftverkehr relativ hiufig vorkomme, lasst
der erforschte Archivbestand keine systematisierende Synthese zu. Hinsichtlich der Aus-
wirkungen auf die Teilnehmerzahlen bemerkt Spiilbeck in der Korrespondenz mit dem
Bischoflichen Ordinariat in Bautzen, dass wihrend dieser sechs Semester fortdauernden
Schulung, jegliche Angebote fiir alle offen seien, wobei 25% der Horer sich dann fiir das Ab-
legen von Priifungen entschieden. Vgl. DADM D.Il.oos-7; DADM D.II.oos-8.

Vgl. H.-F. Fischer, Giilden, Josef, [in:] Lexikon fiir Theologie und Kirche, Bd. 4, op. cit.,
S. 1100; H. Getzeny, Bericht iiber die Erwachsenenbildung..., op. cit.; Programme aus
Leipzig, DADM D.IL.oos-3; Programme aus Berlin, DADM D.I1.00s-4; Programme aus
Stuttgart, DADM D.ILoos-s.
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Meistens handelt es sich dabei um die Durchfithrung von Gastvortrigen,
die wohl den Héhepunkt von jedem Programm bildeten. Das Gesamtkonzept
entstand in Absprache zwischen dem Leiter, dem Studentenseelsorger und
einigen Referenten, mit Riicksicht auf die Wiinsche des lokalen Presbyteriums
oder des Stammauditoriums. Jedoch hingen die nicht zusammenhingenden
Einzelvortrige von den Moglichkeiten der Referenten, dem Kontaktnetz
von Spiilbeck und seinem Interesse an Themen, die sich auf die Schneidepunkte
zwischen der Naturwissenschaft, Philosophie und Theologie oder profanen,
wie kirchlichen Geschichte und Kunst konzentrierten, ab, weil auch ,,die Vor-
trage, die Fragen an die Zeit aus katholischer Sicht stellten, am besten besucht*
wurden. Diese Veranstaltungen forderten mehr vom Auditorium, aber auch
die Anspriiche an den Redner waren nicht minder: er solle Hochschulreife
aufweisen, Spezialist auf seinem Gebiet sein, jedoch in seiner Rhetorik erfahren
und volkstiimlich. Ob dies tatsichlich zu einer Auffrischung und Anregung
der Diaspora durch Vertreter der katholischen Gebiete beitrug, bleibt fraglich,
bezeugt trotzdem zweifelsohne eine Vernetzung von engagierten Personen,
die ihresgleichen sucht.”

Vernetzung trotz des Krieges

Die Gorres-Schule zu Leipzig war ein wachsendes Projekt, offen fiir neue Ho-
rizonte der Theologie, wie liturgische Bewegung, praktisch gelebte Okumene
(unter den Zuhorern gab es cine konstante Anzahl von Protestanten) und
Dialog mit den Naturwissenschaften. Es war ein Teil einer deutschlandweiten
Initiative, stach aber durch die Personlichkeit von Spiilbeck heraus. So wurde
es moglich, dass in tiefster Diaspora eine Reihe von hochverdienten Theo-
logen auftrat, angefangen mit Romano Guardini (1885-1968), tiber Theodor
Steinbtichel (1888-1949) und Joseph Lortz (1889-1975) bis hin zu zwei weniger
bekannten Gestalten, die hier hervorzuheben sind. Die erste Person ist Otto
Kuf8 (1905-1991), der wihrend der Kriegsjahre das Breslauer Pendant der Leip-
ziger Gorres-Schule leitete, allerdings war er sich dessen bewusst, dass dieses
nicht die gleichen Ausmafle hatte. Trotzdem lud er Spulbeck erfolgreich nach
Niederschlesien ein und kam auch selbst nach Sachsen, solange es méglich war.
Dariiber hinaus bot er Spiilbeck die Mitarbeit an einem wissenschaftlichen Buch

2 Vgl. H. Getzeny, Bericht iiber die Erwachsenenbildung..., op. cit.; L. Kirsch, Brief vom 15

L1941, op. cit.; Programme aus Leipzig 1941-1945, DADM D.I.oos-3; O. Spiilbeck, Ana
twort auf den Fragebogen..., op. cit.
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an, das die Perspektive der christlichen Eschatologie der damaligen Diesseitigkeit
gegentiberstellen sollte. Das Projekt wurde nie vollendet, obwohl die Arbeiten
daran mindest noch bis Frithling 1944 weitergefiihrt wurden. Die zweite
Gestalt wirkte in Wien und war dort fiir die katholische Erwachsenenbil-
dung zustindig, wo mehrmals Erich Przywara (1889-1972) oder Karl Rahner
(1904-1984) auftraten. Otto Mauer (1907-1993) war cin Theologe, der seine
Wissenschaft zur Begegnung mit der Kunst hinfihren wollte, wie Sptilbeck
es mit der Naturwissenschaft tat.”*

Die Programme und auch der zeitweise sehr intensive Schriftverkehr
in vorhandenen Archivalien bezeugen eine groffe Vernetzung deutschlandweit,
von Berlin tiber Leipzig nach Wien, von Breslau tiber Erfurt nach Stuttgart.
Bei den vielen Reisen und Aktivititen konnte man fast iibersehen, dass es mitten
im Kriegsgeschehen stattfand. Die ersten Bombenangriffe wurden im Sommer
1941 erwahnt. Spiter kamen Schwierigkeiten, die Sile zu mieten (1941) und
Beeintrichtigungen der Freiheiten (1943). Bis schlief8lich im Wintersemester
1944/194s, das bis Mirz 1945 vorgesehen war, in Leipzig kein einziger Vortrag
mit Gastredner angeboten wurde. Danach gibt es auch keine weiteren Pro-
gramme der Gorres-Schule vor dem Ende des Krieges, auch der Schriftverkehr
weist eine Liicke von Februar bis September des Jahres 1945 auf.”

Nachkriegszeit

Die ersten Nachkriegsprogramme der Goérres-Schule in Leipzig sind fiir
das Wintersemester 1946/1947 vorhanden, mit Terminen ab Januar 1947. Es wun-
dert nicht, dass sie keine auswirtigen Redner fiir Vortriage vorsahen, obwohl

# Vgl. H. Getzeny, Bericht iiber die Erwachsenenbildung..., op. cit.; Programme aus Leipzig

1941-1945, DADM D.ILoos-3; O. Spiilbeck, Antwort auf den Fragebogen..., op. cit.;
O. Spiilbeck, Brief an Bischof Legge vom 24 IV 1941, op. cit. Zu Kuf: J. Eckert, Kuss,
Otto, [in:] Lexikon fiir Theologie und Kirche, Bd. 6, op. cit., S. 546-547; SV mit Kuf§
in den Bestinden DADM D.Il.oos-9 und DADM D.Il.oos-10: Brief vom Kuf8 vom 1.
V1. 1943, Zusage von Spiilbeck vom 9 VI 1943; letzter Brief am 18 III 194 4. Zu Mauer:
B.A. Bohler, Monsignore Otto Mauer. Ein Leben fiir Kirche und Kunst, Wien 2003; SV
in den Akten DADM D.IL.oos-7 bis D.Il.oos-9, angefangen mit einer Empfehlung von
21 VIII 1940; Programme aus Wien, DADM D.Il.oos-6.

Vgl. w.a. Erinnerung von 15 III 1943, DADM D.IL.oos-9; H. Liitzeler, Brief vom 28 VII
1941, DADM D.Il.oos-7; Programm fiir Wintersemester 194 4/1945, DADM D.ILoos-3;
O. Spiilbeck, Schreiben an die geheime Staatspolizei vom 15. I. 1942, DADM D.ILoos-
8; E. Warg, Brief vom 27 IX 1941, DADM D.Il.oos-7; des Weiteren der Schriftverkehr
der Jahre 1944-1945 im Bestand DADM D.Il.oos-10.
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die Vernetzung noch zu existieren schien: Angebote aus Niirnberg und Stuttgart,
die ab Herbst 1945 starteten, werden noch nach Leipzig gesandt. Trotzdem
bricht die Zeit eines neuen Regimes an, das von Anfang an die Gorres-Schule
in der Stadt wahrnimmt, sonst wiren die Einladungen von der Kulturabteilung
der Kommunistischen Partei in Leipzig fiir eine eigene Vortragsreihe im Herbst
1945 nicht bei den Archivalien vorhanden.?®

Funfzehn Jahre spiter stellten die damaligen Verantwortlichen der Gor-

res-Schule riickblickend fest:

Mitten im Aufbruch der katholischen Laien in Deutschland nach dem ersten
Weltkrieg wurde auch in Leipzig ein Werk der Erwachsenenbildung gegriindet
[...]. Das Werk erlebte einen blihenden Frihling in den Jahren 1931-40. [...]
angesehene Reprasentanten katholischer Geistlichkeit waren in Leipzig zu Gast.
Die Abende fanden in groRen Sélen Leipzigs vor bis zu Tausend Zuhorern statt,
auch die Kurse und Vortragszyklen im Agneshaus waren gut besucht. Die Lage
hat sich in vieler Hinsicht gewandelt, der Kreis der Interessenten ist sehr zusam-
mengeschmolzen und mit Arbeit iiberlastet.”

Zu dem Entstehungspunkt dieses Schreibens ist Spiilbeck Bischof von Mei-
Ben. Das Werk, das unter den schwierigen Umstinden des II. Weltkrieges
in Leipzig aufblithte, hielt den neuen Verhiltnissen des sozialistischen Regi-
mes nicht stand, war aber zweifelsohne ein deutliches Zeichen der Bewegung,
die ein Jahr spiter bei der Eroffnung des I1. Vatikanischen Konzils (1962-1965)
ihre Kronung fand.”
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Stowa KLUCZOWE: Hugon ze Swigtego Wiktora, Hugo ze Swigtego Wiktora,
wiktoryni, De sacramentis christianae fidei, symonia, $redniowiecze, thumaczenie
z komentarzem

P rzedmiot mojego zainteresowania w niniejszym artykule stanowi jedna
z cz¢sci (partes) skladajacych si¢ na traktat De sacramentis christianae
fidei Hugona ze Swictego Wiktora, mianowicie cz¢é¢ dziesigta drugiej ksiegi
poswiecona zagadnieniu symonii (De simonia)'. Przedkladam ponizej propo-
zycje¢ thumaczenia odno$nego fragmentu; przektad zas, aby dopoméc w jego
lekturze, poprzedzam krétkim stowem wprowadzajacym i opatruje przypisami,
gdzie formutuje réznego rodzaju uwagi.

Wprowadzenie do tekstu

Niezmiernie obszerny traktat De sacramentis christianae ﬁdez’z to, jak uwaza
wielu badaczy, najwazniejsze dzieto Hugo za Swigtego Wiktora (ur. ok. 1096,
zm. 1141)°, bodaj pierwszego sposrdd calej plejady znakomitych autoréw zwia-
zanych ze szkoly dziatajaca w stuleciu XII w podparyskim opactwie kanonikéw
regularnych, ktéremu to konwentowi patronowat meczennik z III wieku,

Zob. Hugo de Sancto Victore, De simonia (De sacramentis christianac fidei 11, 10), [w:] Pa-
trologia Latina (dalej: PL), t. 176, J.-P. Migne (ed.), Parisiis 1854, k. 477-480.

Zob. Hugo de Sancto Victore, De sacramentis christiane fidei, dz. cyt., k. 173—618; Hugonis
de Sancto Victore ,, De sacramentis Christiane fidei”, R. Berndt (ed.), seria: Corpus Victori-
num. Textus Historici 1, Miinster 2008.

Por. wybrana literuatura o Hugonie: Hugues de Saint-Victor et son école, P. Sicard (ed.),
seria: Témoins de Notre Histoire 2, Turnhout 1991; M. Daniluk, S. Janeczek, Hugon ze
Sw. Wiktora, [w:] Encyklopedia katolicka, t. 6, E. Gigilewicz (red.), Lublin 1993, k. 1292-1296;
takze: M. Daniluk, S. Janeczek, Hugon ze Swigtego Wiktora, [w:] Powszechna encyklope-
dia filozofii, t. 4, A. Maryniarczyk (red.), Lublin 2003, s. 620-622; D. Poirel, Hugues de
Saint-Victor, seria: Initiations au Moyen /fge, Paris 1998; P. Rorem, Hugb 0fSaint Victor,
seria: Great Medieval Thinkers, Oxford 2009; ]. Soszyniski, Wizgp, [w:] Hugon ze §Wi§tego
Wiktora, Didascalicon, czyli co i jak czytad, seria: Bibliotheca Litterarum Medii Aevi 4,
ttum. P. Pludra-Zuk, kom. P. Pludra-Zuk, J. Soszynski, Warszawa 2017, s. 15—2.4; M.J. Janecki,
Hugon ze sw. Wiktora, [w:) Mgdros¢ wiktorynéw. Kultura intelektualna szkoty sw. Wiktora,
W. Bajor, M.J. Janecki, D. Poirel (red.), Kety 2022 [w druku]. Kilka stéw na temat autora
pomieszczono takze we wstepach do thumaczen prac Hugona, ktére ukazaly si¢ ostatnio:
M.J. Janecki, , Adamie, gdzie jestes?”. Dialogiczna egzegeza Hugona ze sw. Wiktora we frag-
mencie jego , Super Ecclesiasten”, ,Biblica et Patristica Thoruniensia” 15/2 (2022), 5. 21-40;
D. Wierdak, De scripturis et scriptoribus sacris Hugona ze sw. Wiktora. Wprowadzenie
i przekiad, ,Biblica et Patristica Thoruniensia” 15/2 (2022), 5. 67-93.
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$wiety Wiktor z Marsylii* — od imienia ich patrona autoréw tych nazywa sie
w pi$miennictwie specjalistycznym wiktorynami. Racji przemawiajacych za
pierwszorz¢dno$cia pisma w zbiorze dziet wszystkich Hugona jest przynaj-
mniej kilka: dobrze wymieni¢ tu bedzie chociazby trzy z nich, te najbardziej
nasuwajace si¢ w tym momencie na mysl.

Ot6z, po pierwsze: powstanie De sacramentis... lokowa¢ si¢ zwyklo w péz-
niejszym okresie tworczosci Hugona; niekiedy, cho¢ do takiego datowania
pochodzi¢ trzeba z ostroznoscia, méwi sie za Damienem Van den Eynde’ o roku
1134. To za$ oznacza, ze Hugon tworzyl je jako mysliciel dojrzaty, w swoich po-
gladach okrzeply, ktérego wizja Boga, $wiata i cztowicka zdazyta si¢ juz w swoim
ostatecznym ksztalcie ukonstytuowaé. Mozna zatem zasadnie powiedzied, ze
De sacramentis... to podsumowanie drogi intelektualnej, jaka przebyl Hugon,
najpelniejszy wykwit jego geniuszu.

Rzecz druga: De sacramentis... stanowi, jak si¢ wyraza Hugon, summe
wszystkiego, summe wiedzy wiary, tj. streszczenie czy syntezg calej doktryny
chrzedcijaniskiej. Pisze o tym Hugon w prologu do pierwszej ksiegi, ktory
przedstawia si¢ nast¢pujaco:

Cum igitur de prima eruditione sacri eloquii quae in Historica constat lectione, com-
pendiosum volumen prius dictassem, hoc nunc ad secundam eruditionem (quae in
allegoria est) introducendis praeparavi; in quo, si fundamento quodam cognitionis
fidei animum stabiliant, ut caetera quae vel legendo vel audiendo superaedificare
potuerint, inconcussa permaneant. Hanc enim quasi brevem quamdam summam
omnium in unam seriem compegi, ut animus aliquid certum haberet, cui intentionem

Por. wybrana literatura o szkole wiktorynéw: Labbaye parisienne de Saint-Victor an
Moyen Age. Communica-tions présentées au XIlle colloque d’humanisme médiéval de Paris
(1986-1988), ]. Longere (ed.), Paris—Turnhout 19915 L’école de Saint-Victor de Paris: Influ-
ence et rayonnement du Moyen /{ge a4 [’époque moderne, D. Poirel (ed.), Paris—Turnhout
2010; A Companion to the Abbey of Saint Victor in Paris, H. Feiss, J. Mousseau (eds.),
Leiden-Boston 2017; ,,Omnium expetendorum prima est sapientia™ Studies on Victorine
Thought and Influence, D. Poirel, M.J. Janecki, W. Bajor, M. Buraczewski (eds.), Turnhout
2021 (w tym woluminie zob. zwl. tekst Poirela: Quiest-ce que Saint-Victor?, s. 487—511);
D. Poirel, Wprowadzenie. Opactwo sw. Wiktora? Cé% to takiego?, thum. M J. Janecki, [w:]
Magdros¢ wiktoryndw..., dz. cyt; D. Poirel, Wprowadzenie do filozofti wikroryriskiej, tham.
M.J. Janecki, [w:] Mgdrosé wiktorynéuw..., dz. cyt.

Badacz zaproponowat datacje pism Hugona, dzi§ jednak podchodzi si¢ do tej propozycji
z niejakim dystansem; zob. D. Van den Eynde, Essai sur la succession et la date des écrits de
Hugues de Saint-Victor, seria: Spicilegium Pontificii Athenaei Antoniani 13, Romae 1960.
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affigere et conformare valeret, ne per varia Scripturarum volumina et lectionum
. . . . . . 6
divortia sine ordine et directione raperetur’.

Skoro zatem sporzadzitem wczesniej krétkie dzieto na temat pierwszej nauki
o Swietym stowie, ktéra sprowadza sie do czytania historycznego [De scripturis et
scriptoribus sacris traktujace o wyktadni Pisma Swietego historycznej’ — przyp. L],
dla tych, ktérzy maja by¢ wprowadzeni do nauki drugiej, ktéra tkwi w alegorii,
przygotowatem teraz dzieto niniejsze; jesli, zapoznajac sie z nim, utwierdza oni
ducha na pewnym fundamencie wiedzy wiary, to wszystko inne, co — czy to przez
czytanie, czy tez przez stuchanie —wzniosg na tym fundamencie, trwato bedzie
niewzruszenie. Te bowiem jakby krétka jakas summe wszystkiego pomiescitem
w jednym ciagu, azeby duch otrzymat co$ okre$lonego, do czego bytby w stanie
przyku¢ uwage i podtug czego mégtby sie ksztattowaé, aby bez tadu i kierunku
nie miotat sie on po réznych ksiegach pism i zautkach lektur [ttum. £L]°.

W tych kilku zdaniach dostarcza Hugon trojakiej przynajmniej charakterystyki
kompendium nauki katolickiej, jakim jest omawiany traktat. Kompendium
to — powiada wiktoryn — zawiera material, ktdry, po pierwsze, jest alegorycz-
nym wykladem tekstu biblijnego; po wtére, prezentuje teologie chrzescijariska
z jednej strony catodciowo, wyczerpujaco, z drugiej zas w sposéb podstawowy;
i ktory, po trzecie, zostal systematycznie uporzadkowany.

Wereszcie: De sacramentis... to jedna z, jak si¢ przyjmuje, wezesnych summ,
gatunku literackiego, ktéry rozwinat si¢ w XII stuleciu, a triumfy $wigcit w wieku
XIII’. Lecz — niestety: owo istotne dla $ledzenia rozwoju mysli $redniowiecznej
tak teologicznej, jak i filozoficznej Hugonowe opus magnum w literaturze polskiej
prawie zupelnie, jak dotad, pozostaje nieznane”. Ow dotkliwy brak w bardzo
skromnej mierze pragne uzupelni¢ niniejszym czastkowym opracowaniem.

Hugo de Sancto Victore, Libri prioris , De sacramentis” prologus. Quare lectionem mutaverit,

[w:] PL 176, k. 183-184.

Por. D. Wierdak, De scripturis..., dz. cyt., s. 67-93.

Przeklad angielski zob. Hugh of Saint Victor, On the Sacraments of the Christian Faith
(»De sacramentis”), ttum. R.J. Deferrari, Cambridge 1951, 5. 3.

Zob. na ten temat np. W. Turner, Summae, [w:] Catholic Encyclopedia, t. 14, C. Herber-
mann (ed.), New York 1912, https://en.wikisource.org/wiki/Catholic_Encyclopedia_(1913)/
Summ%C3%A6 [dostep: 15.10.2022]; M. Franklin-Brown, Reading the World: Encyclopedic
Writing in the Scholastic Age, London 2012.

Fragmenty De sacramentis... w jezyku polskim dostepne: Hugon ze Swictego Wiktora,
Problem mitosci bezinteresownej (11, 13, 8), [w:] P. Bohner, E. Gilson, Historia filozofii
chrzescijariskiej. Od Justyna do Mikotaja Kuzasczyka, tham. S. Stomma, Warszawa 1962,
s. 382—384; E. Libowski, ,, Voluit Christus a nobis manducari, ut nos sibi incorporaret”.

10
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Jesli chodzi o konstrukej¢ De sacramentis..., to najogélniej powiedzie¢ chyba
mozna, ze rozktad substancji tego traktatu stara si¢ odzwierciedla¢ bieg historii
zbawienia. I tak zaczyna Hugon swoja summe rozdziatami o stworzeniu i usta-
nowieniu $wiata zmyslowego (De creatione et constitutione hujus sensibilis munds)
oraz o przyczynie stworzenia cztowieka i przyczynach prymordialnych wszech-
rzeczy (De causa creationis humanac et de primordialibus causis rerum omnium),
zamyka ja natomiast rozdziatami o konicu czlowicka (De fine hominis), koticu
swiata (De fine saeculi) i o jego, $wiata, odnowieniu (De statu futuri saeculs),
czyli nowym stworzeniu. Dzielo podzielone jest na dwie ksiegi". W pierwszej
Hugon omawia histori¢ zbawienia az do momentu wcielenia Bozego stowa
(usque ad Incarnationem Verbi), w drugiej za$ — od momentu weielenia drugiej
osoby Bozej (ab Incarnatione Verbi). Rozdzial, w keérym Hugon zajmuje si¢
zjawiskiem symonii, znajduje si¢ w ksiedze De sacramentis... drugiej. Nim wikto-
ryn dociera do tego zagadnienia, porusza kwesti¢ wspomnianego juz weielenia,
a dalej tematy nastgpujace: jednos¢ Kosciota, Chrystusowego ciata (De unitate
Ecclesiae quae corpus est Christi), $wigcenia ko$cielne (De ecclesiasticis ordinibus),
szaty liturgiczne (De indumentis sacris), konsekracja kosciota (De dedicatione
Ecclesiae), chrzest (De baptismo), bierzmowanie (De confirmatione), eucharystia
(De corporis et sanguinis Christi sacramento), a takze sakramenty i rzeczy $wiete,
$wietosci pomniejsze (De minoribus sacramentis et sacris).

Przekladana ponizej refleksja Hugona na temat symonii — warto naszkicowad
tutaj ogdlny jej plan, by lepiej si¢ w niej zorientowac, co lekture uczyni zapewne

Hugona ze Swigtego Wiktora spojrzenie na rzeczywistosc sakramentu ciata i krwi Pastskiej:
bsma czes¢ drugiej ksiggi jego , De sacramentis christianae fidei”, [w:] Eucharystia w zZycin
i postannictwie Kosciola, D. Kielb, A. Pawlak (red.), Rzeszéw 2021, 5. 89—140; E. Libowski,
»Sacrarium autem vestium ritus”. Hugona ze Y wigtego Wiktora spojrzenie na rzeczywistos¢
sakramentu Swigtych szat: czwarta czesé drugiej ksiggi jego ,, De sacramentis christianae fidei”,
,Swidnickie Studia Teologiczne” 18 (2021), 5. 71-96 (tekst ten, jak zaznacza Paul Rorem
(Hugh of Saint Victor, dz. cyt., s. 9s], powstal na bazie jednego z kazani Iwona z Chartres,
ktérym takze dysponujemy w polskiej wersji jezykowej — zob. L. Libowski, ,, Forma sancti-
tatis et omnium imago virtutum’. Iwona z Chartres kazanie o znaczeniu szat kaplaskich,
»Liturgia Sacra” 29/1 [2022], 5. 207-239).

Zob. Hugo de Sancto Victore, Pracfatiuncula, [w:] PL 176, k. 173-174: ,RozmySlnie wy-
dzielifem wiec w niniejszym dziele dwie ksiegi, azeby posrdéd tak wielkiej ilosci i dtugosci
materiatu éw podzial wywodu zapobiegl znuzeniu czytelnikéw, a jednoczesnie okazat si
udogodnieniem zaréwno dla tych, kt6rzy nie sa w stanie przepisa¢ obydwu ksiag, jak i dla
tych, ktdrzy pragna dziela w czg$ciach” [Sane hoc opus in duos libros distinxi; quatenus in
tanta rerum multitudine et prolixitate incisio narrationis legentibus taedium tolleret, et si-
mul utrumaque scribere non valentibus aunt divisim habere volentibus commodiorem formam
exhiberet] [thum. EL].
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owocniejszg — okazuje si¢ dos¢ interesujaca®. Stanowiacy ja tekst podzielony
zostal na pig¢ rozdzialéw. W lapidarnym rozdziale pierwszym czytelnik otrzy-
muje, oczywiscie — wszak Hugon to autor, ktdry pisze metodycznie — definicje
symonii; pada tu takze stwierdzenie, Ze w jednakowym stopniu winne sg obie
strony dopuszczajace si¢ symonii, tj. zardwno ten, ,kto faske duchows sprze-
daje” (ille qui vendir), jak i ten, ,kto taske t¢ kupuje” (ille gui emit). W niewiele
dtuzszym rozdziale drugim Hugon wymienia tych, od ktérych symonia bierze
poczatek — a s3 to najpierw Balaam, o ktérym opowiada Ksiega Liczb, a potem
z jednej strony Giezi, ktdry taske duchowa sprzedat, z drugiej natomiast Szymon
Mag, ktéry taske duchowa chciat kupié.

Rozdzialy trzeci i czwarty w zajmujacym mnie tu fragmencie, jesli chodzi
o objetosé, s3 poréwnywalnie dlugie. Poniewaz dla Hugona (lecz nie tylko dla
niego, tak samo myslato bowiem wielu autoréw) symonia ma dwie zasadnicze
postacie — pierwsza jest kupowanie i sprzedawanie débr duchowych (spirizu-
alia vendere aut emere), zwhaszcza $wigceni, drugg za$ pozyskiwanie takich
débr koscielnych materialnych, z ktérymi sprzegniete zostaty okreslone dobra
duchowe (corporalia in Ecclesia comparando cum eis et in eis spiritualia emere) —
to w rozdziale trzecim pisze o pierwszym jej rodzaju, a w rozdziale czwartym
o odmianie drugiej. Co do rozdziatu trzeciego: najpierw Hugon wyjasnia istote,
jak sie przyjeto méwié, kupezenia swigtosciami, wskazujac stuszna za nie kare;
potem stwierdza, ze tego, kto nie uczestniczy w jego bledzie ijego bledu jest
nie$wiadomy, symonita $wieci waznie; w koricu stawia dwa pytania, dajac na
nie odpowiedzi, pierwsza dtuzsza, druga krétsza. Pytania brzmig tak: ,W jaki
sposob wyswiecony przez symonit¢ otrzymaé moze przez nalozenie jego rak
dar Ducha Swietego? W jaki sposob symonita da¢ moze to, czego nie ma [...]?”
(Quomodo a simoniaco ordinatus per impositionem manus illius donum sancti
Spiritus accipere potest? Quomodo simoniacus potest dare guod non habet |...)?)
i, W jaki sposdb otrzyma¢ mdgt $wigcenia iurzad ktos, kto uiscit zaplate?”
(Quomodo ordinem aut officium accipere potuit qui pretium dedit?). W rozdziale
czwartym z kolei daje si¢ wyodrebni¢ trzy jednostki strukturalne: na poczatku

Aby najogélniej obznajomié si¢ z zagadnieniem symonii, polecam nastepujace prace, cho¢
siegna¢ mozna z pewnoscia takze po inne: S. Szachowski, Rzecz o symonii, ,Rozprawy
i Sprawozdania z Posiedzen Wydziatu Historyczno-Filozoficznego Akademii Umiejet-
nosci” 25 (1981), s. 225-408; E. Wipszycka, O symonii, czyli 0 zawitosciach historycznego
rzemiosta, ,M6wia Wieki” 2 (1992), s. 16—21; E. Wipszycka, Ani wszystko, ani zawsze, ani
od wszystkich, ,Res Publica Nowa” 7-8 (1994), s. 45—46; D. Palka, Sprzedajne naduzycie
wladzy koscielnej w prawodawstwie kanonicznym, ,Studia Prawnoustrojowe” 13 (2011),
s. 223-232; A. Miziniski, Symonia, [w:] Leksykon Prawa Kanonicznego, M. Sitarz (red.),
Lublin 2019, k. 2686-2689.
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mistrz ze Swietego Wiktora sporzadza zwiezly opis mechanizmu nabywania
w Kosciele pewnych débr materialnych, ktére to nabycie tozsame jest z otrzy-
maniem wyznaczonych débr niematerialnych; pézniej natomiast, obalajac je,
zastanawia si¢ nad dwoma pogladami swojego wyimaginowanego interlokutora
i adwersarza, mianowicie pogladami gloszacymi, ze kupno ogranicza si¢ w roze
patrywanym przypadku do samych wylacznie rzeczy materialnych (,,kupitem
wige tylko dobra cielesne, duchowych za$ débr nie kupitem ani kupi¢ nie
chcialem”, corporalia tantum emi, spiritualia nibil emi, aut emere volui) oraz ze
nie sposéb, uiszczajac stosowna zaplate, wystaraé sic w Kosciele o stypendium
na swoje utrzymanie, nie popadajac w grzech symonii (,Nie moge kupi¢ od
Kosciota stypendium i bez winy symonii, sktadajac zaplate, zabezpieczy¢ sobie
wydatkéw na cielesne utrzymanie?”, Non possum ab Ecclesia stipem emere, et
corporalis sustentationis impensam pretio sine simoniae culpa compamre?).

W rozdziale piatym Hugon nie zajmuje si¢ juz procederem symonii: pisze
o innym naduzyciu, ktérego popelnienie réwniez wiaze si¢ z zaciagni¢ciem na
siebie ciezkiej winy moralnej, tj. o wyprzedawaniu przez koscielnych rzadcéow
koscielnego majatku®.

Paul Rorem zwraca uwage na dwie wlasciwosci Hugonowego tekstu O sy-
monii: zwigzlo$¢ i zawoalowanie (brief and oblique)". Rzeczywiscie, wskazane
cechy wypowiedzi mistrza ze Swietego Wiktora na temat $wigtokupstwa okazujg
si¢ niezmiernie intrygujace, zwlaszcza jedli widzi si¢ je w kontekscie reformy
gregorianskiej, w ktéra przeciez tak Hugon, jak iinni wiktoryni ze swym
programem si¢ wpisywali”: z cala pewnoscia rzecz wymagataby wiec namyshu.
Zreszta, zamieszczony ponizej spolszczony wyimek z De sacramentis... Hugona
w ogdle jest cickawy. Po pierwsze: to tekst zrédtowy, ktéry wspodtezesnemu
odbiorcy pozwala wytworzy¢ sobie w jakiej$ mierze wyobrazenie o tym, czym
byla w $redniowieczu symonia; a po wtdre podnosi on zawsze aktualne, a wigc
ponadczasowe, i niezmiennie kontrowersyjne pytanie o relacje miedzy pienia-
dzem/zyskiem a sakramentem, pienigdzem/zyskiem a $wigto$cia; pomigdzy
tym, co materialne, a tym, co duchowe.

Por. P. Rorem, Hugh of Saint Victor, dz. cyt., s. 105.
Por. P. Rorem, Hugh of Saint Victor, dz. cyt., s. 105.
Por. P. Rorem, Hugh of Saint Victor, dz. cyt., s. 10s; D. Poirel, Wprowadzenie do filozofii....,
dz. cyt.
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Tekst w wersji oryginalnej™ i polskim przektadzie”
wraz z komentarzami

De sacramentis christianae fidei (Il, 10) O sakramentach wiary chrzescijanskiej (11, 10)
De simonia O symonii
CAPITULUM | ROZDZIAL |
Unde dicitur, et quid est simonia Skad sie bierze nazwa symonii

i czym symonia jest

Simonia a Simone Mago nomen accepit, qui hujus | Symonia wzieta nazwe od Szymona Maga, kté-
mali exemplum exitiale posteris reliquit. Est enim | ry pozostawit potomnym zgubny przyktad tego

16

17

Tekst tacinski zaczerpnatem z Patrologii taciriskiej (skopiowalem go z serwisu Corpus
corporum): PL 176, k. 477-480. Dlaczego nice korzystam z najnowszej edycji dzieta De
sacramentis... (opis bibliograficzny tej pozycji podaj¢ w przyp. 2) — zob. E. Libowski,
»Voluit Christus a nobis manducari, ut nos sibi incorporaret’.., dz., cyt., s. 98—99, a nade
wszystko te recenzje: D. Poirel, Huges de Saint-Victor, , De sacramentis christiane fidei”, éd.
Rainer Berndt S.J., Miinster, Aschendorff Verlag, 2008; 1 vol., 647 p. (, Corpus Victorinum.
Textus historici”, 1), ,Le Moyen Age” 96 (2010), 5. 449—450. Przedstawiajac zagadnienie
w najwickszym skrécie: Poirel, autor wydan krytycznych, a jednoczesnie monograficznych
opracowan dwéch dziet Hugona, mianowicie De tribus diebus (Hugo de Sancto Victore,
De tribus diebus, D. Poirel [éd.], seria: Corpus Christianorum. Continnatio Mediaevalis
177, Turnhout 2002; D. Poirel, Livre de la nature et débat trinitaire au XIle siécle. Le ,De
tribus diebus” de Hugues de Saint-Victor, seria: Bibliotheca Victorina 14, Turnhout 2002)
oraz Super ievarchiam Dionisii (Hugo de Sancto Victore, Super ievarchiam Dionisii, D. Poi-
rel [éd.], Corpus Christianorum. Continuatio Mediaevalis 178, Turnhout 2015; D. Poirel,
Des symboles et des anges. Hugues de Saint-Victor et le réveil dionysien du X1le siécle, seria:
Bibliotheca Victorina 23, Turnhout 2013), jest zdania, ze wydawnictwo sporzadzone
przez Berndta nie spetnia wymagan stawianych wspétezesnie edycji krytycznej. Stanowi
bowiem rzeczona publikacja rodzaj edycji dyplomatycznej: nie liczy si¢ ona z calg tradycja
rekopi$mienna, jaka przekazuje nam tekst De sacramentis... — dla pierwszej i drugiej ksiegi
dzieta Berndt stranskrybowat po prostu dwa wybrane przez siebie manuskrypty (France,
Paris, Institut de recherche et d’histoire des textes, Collections privées, CP 0354; France,
Paris, Biblioctheque nationale de France, Département des manuscrits, Latin 14509), co do
ktérych zywi przekonanie, ze s3 Hugonowi najblizsze. Problem jednak w tym — zwraca
uwage Poirel — ze jakos¢ tekstu zawartego w odno$nych manuskryptach pozostawia wiele
do zyczenia. W konsekwengji francuski uczony orzeka, ze na chwile obecna lepiej i bezpiecz-
niej — bo w mniejszym stopniu narazajac si¢ na wygenerowanie blednej interpretacji mysli
Hugona — postugiwaé si¢ jest tekstem De sacramentis... podawanym przez Jacquesa-Paula
Migne'a, kedry wykorzystal w swej Patrologii taciriskiej tekst interesujacego nas dzieta
opracowany w 1526 roku w Paryzu przez wiktorynéw, oparty na rekopisach zachowanych
w ich klasztornym /librario.

Sporzadzajac thumaczenie polskie, zagladalem do translacji angielskiej: Hugh of Saint
Victor, On the Sacraments..., dz. cyt., s. 322—324. Istnieje jeszcze przeklad niemiecki De
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simonia gratiam spiritualem pecunia comparare
velle. Quod cum fit, et ille utique qui vendit, et
ille qui emit eadem sententia feriuntur, quia ejus-
dem reatus culpae obnoxii comprobantur.

zta™. Jest bowiem symonia checig pozyskania za
pomoca pieniedzy taski duchowej®. Kiedy co$ ta-
kiego ma miejsce, to bez watpienia taki sam wy-
rok zapada zaréwno na tego, kto taske duchowa
sprzedaje, jak i na tego, kto taske te kupuje, poniek
waz obydwu uznaje sie za upadtych, oskarzajacich
ojednaka wine®.

sacramentis... — chce tu wskaza¢ nari namiary, chociaz, redagujac niniejsza prace, z niego
nie korzystatem: Hugo von Sankt Viktor, Uber die Heiltiimer des christlichen Glaubens,

R. Berndt (Hrsg.), seria: Corpus Victorinum. Schriften 1, ttum. P. Knauer, Miinster 2010.
O Szymonie i podjetej przezen prébie kupna u apostotéw Piotra i Jana wladzy udzielania

daru Ducha Swietego czytamy w Nowym Testamencie: Dz 8,4-25 (Szymonowe starania
o kupno umiejetnosci czynienia cudédw przez gest wkladania rak wspomina takze wezesno-
chrzescijaniski apokryf Dzieje Piotra Apostola i Szymona — rozdz. 23; przektad polski dzieta:
Dzieje Piotra Apostota i Sgymona, ttum. Z. Izydorczyk i M. Bielewicz, oprac. Z. Izydor-
czyk, ,Warszawskie Studia Teologiczne” 16 [2003], 5. 101-150). Odnosnie do wskazanego
fragmentu Dziejéw Apostolskich zob. np. K. Pilarczyk, Szymon Mag w Dziejach Apo-
stolskich (8,4-25). Miejsce narracji w strukturze ksiggi i jej znaczenie, ,Biblica et Patristica
Thoruniensia” 14/1 (2021), s. 65—95. Na temat Szymona piszg z kolei m.in. K. Rudolph,
Simon — Magus oder Gnosticus? Zum Stand der Debatte, ,Theologische Rundschau”
42 (1977), 5. 279-359; A. Tuzlak, The Magician and the Heretic: The Case of Simon Magus,
[w:] Magic and Ritual in the Ancient World, P. Mirecki, M. Meyer (eds.), seria: Religions
in the Graeco-Roman World 141, Leiden—Boston—-Koln 2002, s. 416—426; S. Haar, Simon
Magus: the First Gnostic?, seria: Beihefte zur Zeitschrift fiir die Neutestamentliche Wissen-
schaft und die Kunde der Alteren Kirche 119, Berlin—New York 2003; A.Z. Zmorzanka,
Szymon Mag, [w:] Powszechna encyklopedia filozofii, t. 9, A. Maryniarczyk (red.), Lublin
2009, s. 318—320; P. Kochanek, Szymon Mag, [w:] Encyklopedia katolicka, t. 19, E. Gigile-
wicz (red.), Lublin 2013, k. 229-230; A.Z. Zmorzanka, Szymon Mag, [w:] Nowy stownik
wezesnochrzescijanskiego pismiennictwa, oprac. M. Starowieyski, W. Stawiszyniski, Poznari

2018, 5. 907—908.
20

raz (zob. przyp. 29).

Zdanie to stanowi Hugonows definicj¢ symonii.
Te my$l wypowie Hugon zaraz, w ostatnim zdaniu rozdziatu nastepnego, drugiego, jeszcze
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CAPITULUMII
De auctoribus simoniae

ROZDZIAL I
O poczatkodawcach symonii?'

Simoniacae haeresis contagium jam olim in Ba-
laam pullulavit, qui divinationis pretio propo-
sito ad maledicendum populum Dei perrexit
(Num. XXI1??). Dehinc hujus haeresis duo legun-
tur auctores pestilentes emersisse: alter sub
prophetica, alter sub apostolica doctrina. Prius
Giezi magister esse vendentium (IV Reg. V), de-
inde Simon auctor videtur emptorum (Act. VIII).
Horum autem, ut dictum est, sectatores, sicut

Zaraza herezji*® symonicznej®* rozprzestrzenita
sie juz dawno: bierze sie ona od Balaama, kté-
ry, skoro przyobiecano mu zaptate za wieszcze-
nie, pospieszyt, by ztorzeczy¢ ludowi Bozemu?®.
O dwéch nieszczesnych poczatkodawcach tej
herezji czytamy potem: jeden zyt wczasach
nauki prorockiej, drugi— w czasach nauki apo-
stolskiej. Albowiem, jak widzimy, najpierw Gie-
zi% byt mistrzem tych, ktérzy taske duchowa

21

Podobne wyrazenie (auctor + przydawka dopetniaczowa), nietatwe do oddania w pol-

szczyznie, znajduje si¢ w De institutione novitiorum (rozdz. 17) Hugona — jest tam ono

odniesione do stugi Paniskiego z Ksiegi Izajasza: auctor disciplinae (co w swoim ttumacze-
niu De institutione... przekladam jako ,pierwowzér karnosci”); Hugo de Sancto Victore,
De institutione novitiorum, [w:] Loeuvre de Hugues de Saint-Victor, t. 1: De institutione
nouitiorum — De virtute orandi — De lande caritatis — De arrba animae, seria: Sous la Régle
de Saint Augustin, tekst tac. H.B. Feiss, P. Sicard, ttum. D. Poirel, H. Rochais, P. Sicard,
oprac. D. Poirel, Turnhout 1997, s. 90; przektad polski: £. Libowski, Hugona ze gwi;tego
Wiktora ,, De institutione novitiorum” — wstep, przeklad, komentarz, Lublin 2022 (mps)
(praca magisterska powstala w Katolickim Uniwersytecie Lubelskim Jana Pawta II na
seminarium lacidskim pod kierunkiem ks. dr. hab. Tadeusza Gaci, prof. KUL; zrecenzo-
wana przez ks. dr. hab. Marcina Wysockiego, prof. KUL, obroniona zostala 23 czerwca

2022 1.), 5. 103.
2 )

2 ja wiec na modte rzymska.

U Migne’a liczba ta, nie wiedzie¢ czemu, zapisana zostala na sposob arabski — tutaj ujmuje

Symonig uwazano swego czasu za herezje. Wyjasnia to krotko Artur Miziriski: ,Pierwotnie

grzech symoniacki polegat na zréwnaniu faski z magia i blednym rozumieniu dziatania Du-
cha Swictego w Kosciele, uznawany byt za herezje; symonia okreslano fatszywe przekonanie,
ze dary nadprzyrodzone czy moce charyzmatyczne mozna naby¢ za pieniadze”™ A.G. Mi-

24

zinski, Symonia, [w:] Encyklopedia katolicka, t. 18, E. Gigilewicz (red.), Lublin 2013, k. 1315.
»Symoniczny” — tzn. zwiazany z symonia, dotyczacy symonii. W pismiennictwie polskim przy-

miotnik ten wystepuje w dwoch formach: ,,symoniczny” i ,,symoniacki” (formy wtérej uzywa
cytowany przeze mnie w poprzednim przyp. Mizinski); decyduje si¢ na postugiwanie si¢ tutaj
forma pierwsza, skutkiem czego w dalszym tekscie bedziemy mieli do czynienia z nastgpujaca

25

pojeciowa triadg: ,,symonia” (simonia) — »Symoniczny” (simoniacus) — »Symonici” (simoniaci).
Historia Balaama opowiedziana jest w Ksiedze Liczb, w rozdziale 22. Istotny z punktu
) ¢ y

widzenia narracji Hugona fragment to Lb 22,15-35. Z urywku tego, gwoli uczciwosci po-

trzeba zaznaczy¢, nie wynika jednak, ze Balaam przystal na prosbe Balaka przez wzglad
na obiecane mu wynagrodzenie. Jednakze redaktorzy Biblii Tysiaclecia w przypisie do
wersu Lb 22,22 notuja: ,Powodem gniewu Bozego jest nie samo wyruszenie w drogg, lecz
jego pobudka — zadza zysku, jak wynika z tekstéw: Pwt 23,5 i nn.; Joz 24,10; 2 P 2,15 i nn.;
Jud 1,117; heeps://biblia.deon.pl/rozdzial.php?id=161 [dostep: 31.07.2022].

26

U Jakuba Wujka imie to brzmi ,,Giezy” (wersja uwspélczesniona: ,,Giezi”), w Biblii Tysigc-

lecia natomiast — ,,Gechazi” poniewaz propozycja translatorska Wujka blizsza jest taciny,

korzystam tu z niej.
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non sunt in errore diversi, ita nec in damnatione
discreti.

sprzedaja?’, nastepnie zas Szymon — pierwszym
spoéréd tych, ktérzy taske owa kupuja?. Co sie
tyczy nasladowcédw tych dwéch: jak to juz powie-
dziano?, jak nie réznia sie oni w btedzie, tak tez
nie czyni sie miedzy nimi réznicy w potepieniu.

CAPITULUM I
De iis qui spiritualia vendunt3® aut emunt

ROZDZIAL Il
O tych, ktérzy sprzedaja albo kupuja®' dobra
duchowe?

Qui ordines sacros emunt vel vendunt convicti
sine misericordia deponuntur, quia profecto sac-
ris ordinibus indigni sunt, quiin ipsis sacris ordini-
bus peccasse comprobantur. Ab haereticis ad uni-
tatem Ecclesiae venientes aliquoties legimus in
suos ordines receptos. Alii siquidem haeretici in
suscipiendis ordinibus non errabant, sed alia cau-
sa erat atque doctrina quae eorum fidem impe-
diebat. Simoniacorumvero haeresis et peccatum,

Tych, ktérzy kupuja lub sprzedaja S$wiece-
nia*3, woéwczas, kiedy zostanie im to wyka-
zane, bez mitosierdzia sie odsuwa, poniewaz
z pewnos$cia niegodni Swieceh sa ci, ktérym
dowiedziono, ze odnosnie do tych Swiecen
zgrzeszyli**. Aczkolwiek czytamy, iz kilkakrote
nie zdarzyto sie, ze przechodzacy od herety-
kéw do jednosci z Kosciotem?®® zostali przyjeci
ize uznano ich $wiecenia®®. Niektérzy bowiem

7" Zob. 2 Kil 5,20—27.

zz Zob. Dz 8,4-25 oraz przyp. 18.

30

vendunt.
31

W ostatnim zdaniu rozdziatu poprzedniego, pierwszego (zob. przyp. 20).
U Migne’a czytamy venaunt, lecz forma ta jest niepoprawna — dlatego zamieniam jg na

Zjawiska, ktdre, jak nalezy si¢ domysla¢, zwyklo si¢ w czasach Hugona kojarzy¢ z rze-

czywisto$cig symonii, dzieli on, postepujac w sposéb uporzadkowany, na trzy rodzaje,
oddzielnie rozpatrujac kazdy z tych rodzajéw w kolejnych rozdziatach — mianowicie
trzecim, czwartym i piatym — dziesiatej czesci drugiej ksiegi De sacramentis... Najpierw
w rozdziale niniejszym zajmuje si¢ problemem, jak najczesciej si¢ go chyba nazywa,
kupczenia $wigtosciami, a wige problemem nabywania i sprzedawania débr duchowych,
potem natomiast pozyskiwaniem, przy pomocy pienigdza oczywiscie, dobr materialnych,
z ktérymi zwigzane s3 naznaczone dobra duchowe, oraz sprzedawaniem przez koscielnych
przetozonych samych wylacznie débr materialnych — owe dobra materialne to w jezyku

32

cielesne” (corporalia).
33

34

Hugona dobra ciclesne (zob. przyp. 32) - tj. ko$cielnego mienia.
Hugon Zongluje para przeciwstawnych pojeé: ,dobra duchowe” (spiritualia) — ,dobra

Dostownie: ,$wicte $wigcenia” (ordines sacros) — i tak jest w dwéch kolejnych miejscach
w tym zdaniu: $wiecenia, o ktére chodzi, okreslone sa przydawka ,$wiete”.
W kwestii z jednej strony oceny symonii, z drugiej za$ kary dla symonitéw Hugon wy-

powiada si¢ jednoznacznie i surowo. Zarazem wszakze stara si¢ wyjasnié, po pierwsze, na
czym polega zto symonii oraz, po drugie, czym symonita rézni si¢ od innych heretykéw
(por. przyp. 23). Jedli probowaé wydzielaé¢ w rozdziale trzecim tlumaczonego fragmentu
De sacramentis... kolejne pojawiajace si¢ w nim watki, to wskazywana rzecz, omawiana

35

Dostownie: ,,do jednosci Kosciota”.
36

w pierwszych pieciu zdaniach rozdzialu, stanowi¢ by musiata watek pierwszy.

Dostownie: ,,[...] zostali przyjeci w swoich $wieceniach”.
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ipsa ordinatio eorum est. Merito igitur in suos
ordines non recipiuntur, quoniam in ipsos suUos
ordines peccaverunt. Sciendum vero est quod
qui a simoniacis nescientes ordinantur, quia eos
catholicos non simoniacos putant; spiritualem
gratiam per ministerium illorum accipiunt, si
erroris illorum (cujus conscii non fuerant) parti-
cipes non fiunt. Qui autem pro gratia spirituali
comparanda pecuniam offerunt, etiam a catho-
licis ordinati simoniaci existunt. Sed dicis mihi.
Quomodo asimoniaco ordinatus per impositio-
nem manus illius donum sancti Spiritus accipere
potest? Quomodo simoniacus potest dare quod
non habet, etiam si catholicus putetur? Audi quo-
modo. Sicut adulter, sicut fornicator, sicut ebri-
osus, aut avarus dare potest quod non habet:
ita simoniacus quod non habet dare potest; et
vere dare potest iis qui digni sunt accipere. Per
ministerium enim illius datur, non per meritum.
Ideo iis qui erroris illius participes non sunt, et
culpae conscii non existunt, gratia per illum da-
tur, ab illo non datur. Minister malus est largitor,
bonus tamen minister est. Sicut haereticus sive
alius quilibet malus minister, malus est, et tamen
minister est. Malus in eo quod errorem vel malif
tiam habet; minister in eo quod habet officium.

heretycy nie btadzili, gdy chodzi o przyjmowa-
nie Swiecen, lecz istniata inna przyczyna, a takze
nauka, ktére stanowity przeszkode wich wie-
rze. Herezjg natomiast i grzechem symonitéw®’
jest wtasnie ich Swiecenie. Stusznie zatem nie
przyjmuje sie ich jako mezéw wyswieconych®®,
gdyz odnoénie do swoich Swieceri zgrzeszyli.
Wiedzie¢ za$ trzeba®, ze ci, ktérzy, nie bedac
niczego $wiadomymi, wysSwiecani sq przez sy-
monitéw, poniewaz mysla, iz s3 oni katolikami,
a nie symonitami*’, otrzymuja przez ich postuge
duchowa taske, jesli nie staja sie uczestnikamiich
btedu (ktérego nie byli Swiadomi). Ci zas, ktorzy
dla pozyskania taski duchowej oferuja pieniadze,
okazuja sie symonitami, chocby iwysSwieceni
byli przez katolikéw. Lecz pytasz mnie*': ,W jaki
sposéb wysdwiecony przez symonite otrzymacd
moze przez natozenie jego rak dar Ducha Swie-
tego? W jaki sposéb symonita da¢ moze to, cze-
go nie ma, chocby iuwazany byt za katolika?".
Postuchaj, wjaki sposéb. Jak cudzotoznik, jak
wszetecznik, jak pijak albo chciwiec da¢ moze
to, czego nie ma, tak to, czego nie ma, da¢ moze
i symonita; i prawdziwie da¢ moze to tym, kté-
rzy godni sa, by to przyja¢. Dar Ducha Swiete-
go udzielany jest bowiem przez jego postuge,

37

38
39

40
Py

Symonitami nazywam tutaj tych, ktérzy grzesza symonia (zob. przyp. 24). Nalezy zatem
odrézniaé symonitdéw od szymonian, gnostyckich sekciarzy. Na temat tych drugich zob. cho-
ciazby: W. Chrostowski, Szymonianie, [w:] Encyklopedia katolicka, t. 19, dz. cyt. k. 231-232.
Dostownie: ,,[...] nie przyjmuje si¢ ich w ich $wieceniach”.

Oto nastepny watek: w dwoch kolejnych zdaniach Hugon ttumaczy, kiedy popada si¢
w grzech symonii. Rozpatruje dwie mozliwe sytuacje od strony przyjmujacego $wigcenia.
Sytuacja pierwsza: kto$§ wyswigcany jest przez symonite, ale pozostaje nie§wiadomy tego,
ze jego konsekrator to symonita, i w zaden sposéb nie przyktada reki do grzechu szafarza
swoich $wiecen; zdaniem Hugona w sytuacji takiej wy$wigcany otrzymuje przez postuge
symonity laske duchowa. I sytuacja druga: ktos, aby pozyska¢ taske duchowa, siega po
pieniadze i oferuje je temu, przez ktdrego postuge sakramentalng moze dosta upragniong
taske; Hugon nie wypowiada si¢ na temat waznosci $wigcen takiego meza, zaznaczajac
jedynie, iz okazuje si¢ on symonita — nie zmienia tu niczego fakt, dodaje, ze konsekrator
jest cztowiekiem ortodoksji.

Mamy tu opozycje: ,katolicy” (catholicos) — ,,symonici” (simoniacos).

Tu zaczyna si¢ watek rozdziatu trzeciego dziesiatej czeéci drugiej ksiegi De sacramentis...
trzeci, dos¢, jesli poréwnaé go w tym aspekcie z dwoma poprzednimi, rozbudowany:
Hugon zastanawia si¢ nad pierwsza ze wskazanych wlasnie sytuacji. Wyjasnia, jak w jego
przekonaniu pozostaje mozliwym, ze symonita wladny jest, mimo obciazajacego go grze-
chu, udzieli¢ faski duchowej. Stanowi to cickawy zabieg retoryczny; wiktoryn swojemu
wyjasnieniu nadaje bowiem posta¢ odpowiedzi na pytanie wyimaginowanego interloku-
tora — zaklada, ze owym interlokutorem jest jego czytelnik, ktéry ma do niego takie, a nie

inne pytanie (zob. przyp. s2).
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Sic simoniacus: nam, et ipse haereticus est, etsi
non fide, tamen opere: minister malus est, et ta-
men minister est: Malus in eo quod simoniacus
est, minister in eo quod in officium ordinatus est;
malus in eo quod pretium dedit, minister in eo
quod ordinem et officium accepit. Sed dicis mihi:
Quomodo ordinem aut officium accipere potuit
qui pretium dedit? Audi quomodo. Ad perniciem,
ad perditionem. Officium emere potuit, gratiam
accipere non potuit. Tamen quia officium accea
pit et habet, per ministerium ejus bonis quidem
gratia et officium datur. A malis vero non gratia
sed officium solum accipitur, et tamen accipitur
quamvis ad perniciem ejus qui male accipit, sicut
ad perniciem ejus qui male dedit.

nie za$ przez jego zastuge®. Dlatego tym, kté-
rzy nie uczestnicza wjego btedzie inie sa $wia-
domi jego winy, udzielana jest taska: udzielana
jest ona przez niego, nie zaé od niego®. Jako
szafarz jest on wszakze ztym rozdawcg, dobrym
jednak jest szafarzem**. Jak heretyk albo jaki-
kolwiek inny zty szafarz jest zty, ajednak jest
szafarzem® —jest zty w tym, Ze ciazy na nim btad
lub zto$¢, jest zas szafarzem w tym, ze sprawuje
urzad — tak i symonita — albowiem i on jest here-
tykiem, chociaz nie w wierze, a w czynie®® — jest
ztym szafarzem, ajednak jest szafarzem: jest
zty wtym, Ze jest symonita, jest za$ szafarzem
wtym, ze wyswiecony zostat dla urzedu; jest
zty wtym, ze uiscit zaptate, jest za$ szafarzem

w tym, ze przyjat wiecenia i urzad. Lecz pytasz
mnie*”: ,W jaki sposéb otrzymaé¢ mégt Swiece-
nia iurzad ktos, kto uiscit zaptate?”. Postuchaj,
w jaki sposéb. Na zgube, na zatrate. Mogt kupic
urzad, ale nie mogt otrzymac taski‘®. Poniewaz

42
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a4
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Hugon wprowadza tu opozycje: ,postuga” (ministerium) — ,zastuga” (meritum).

Kolejna opozycja, korespondujaca z poprzednia (zob. przyp. 42): ,przez niego” (perillum) — ,od nie-
go” (ab illo). Wyrazenie ,przez niego” oznacza¢ ma, wydaje si¢, posrednictwo, wyrazenie natomiast
»0d niego” — sprawstwo, rzeczywistos¢ od posrednictwa, by tak rzec, znacznie wigksza, doniolejsza.
Nastepne dychotomiczne rozréznienie, 6w zabieg, w ktdrym, jak to w tekscie tutaj thuma-
czonym wyraznie widaé, mistrz ze Swigtego Wiktora tak bardzo si¢ lubuje: ,,rozdawca”
(largitor) — ,szatarz” (minister). W przekonaniu Hugona mozna by¢ z jednej strony dobrym
szafarzem sakramentdw (minister), tj. szafarzem skutecznie sprawujacym sakramenty,
z drugiej za$ ztym rozdawcy sakramentéw (largitor), a wige szafarzem, ktéry udziela sa-
kramentéw w niewtasciwy sposdb — bo niewlasciwym osobom.

Zdania te wraz z trzema poprzednimi sg kluczowe dla zrozumienia stanowiska Hugona
w podejmowanej przezen kwestii. W czedci zdania naste¢pujacej po my$lniku — w ttumacze-
niu, bo jedli chodzi o tekst oryginalny, beda to kolejne dwa zdania (rézna struktura tekstow
laciniskiego i polskiego) — Hugon swoja my$l nieco bardziej rozwija, dokladnicej ja wyjasniajac.
Hugon uwaza, ze w herezje popa$¢ mozna dwojako: ,wiara” (ﬁde) i ,czynem” (opere);
symonita jest dlani heretykiem, jak stwierdza, rodzaju wtérego (por. przyp. 23).

W tej chwili, w usta fikcyjnego swojego rozméwey wkladajac kolejne pytanie Scisle zwia-
zane z pytaniem poprzednim, Hugon przechodzi do ostatniej cze¢sci, czwartej — ostatniego
punktu niniejszego rozdziatu.

I znéw natrafiamy na przeciwstawietistwo: ,,urzad” (officium) — ,faska” (gratiam); symonita, uwa-
zaautor, ma co prawda urzad, ale nie ma, wskutek swego haniebnego postepku, taski — i przekazuje
(to, ze przekazuje, Hugon zdaje si¢ podkreslaé, w dopowiedzeniu do ostatniego zdania w tym
rozdziale, siggajac po stéwka ,jednak” [tamen] i ,chociaz” [quamuvis]), jesli jest konsekratorem,
mezom dobrym i urzad, i taske (gratia et officium), m¢zom natomiast ztym sam jedynie urzad
(officium solum).1 jeszcze male spostrzezenie innej natury: czytany i analizowany tekst $wiadczy
w moim przekonaniu o tym, ze Hugonowi bliskie bylo myslenie, jak bym je nazwal, biegunowe,
dychotomiczne; Hugon mysli opozycjami, przeciwno$ciami; w réznych momentach swoich roz-
wazan jedno stawia naprzeciw drugiego — raz czynito wyrazis’cie, innym razem mniej Wyraz’nie.
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jednak przyjat urzad i petni go, przez jego postu-
ge mezom dobrym rzeczywiécie dawane sg taska
i urzad. Przez ztych za$ przyjmowana jest nie ta-
ska, lecz sam tylko urzad; a jednak jest przyjmo-
wany, chociaz zaréwno na zgube tego, kto go Zle
przyjmuje, jak i na zgube tego, kto go zle dat®.

i Nalezy stwierdzi¢ — co samo wlaéciwie narzuca si¢ przy lekturze wywodu Hugona umiesz-
czonego w trzecim rozdziale przekladanego tu na jezyk polski fragmentu iani troche nie
zaskakuje, jesli zwazy¢, ze uwaza si¢ Hugona za augustynika, nazywajac go drugim Au-
gustynem — iz stanowisko fundatora szkoty Swictego Wiktora w sprawie symonitéw jest
podobne do stanowiska biskupa Hippony, a takze Optata z Milewy w sprawie donatystéw
(por. P. Rorem, Hugh of Saint Victor, dz. cyt., s. 105); chodzi w gruncie rzeczy o jeden element
tych dwu stanowisk, mianowicie o sakramentologie, a jeszcze precyzyjniej — o nauke o waz-
nosci sakramentéw. Dla najogdlniejszego zorientowania si¢ w pogladach Hipponenczyka
w odno$nej materii zob. np. F. Draczkowski, Donatyzm, [w:] Encyklopedia katolicka, t. 4,
R. Eukaszyk, L. Bienkowski, F. Gryglewicz (red.), Lublin 1985, k. 111-113; S. Longosz, Witgp.
Optat z Milewy i jego dzieto, [w:] Optat z Milewy, Trakzat przeciw donatystom (, Tractatus contra
Donatistas”), ttum. A. Golda, oprac. S. Longosz, ,Vox Patrum” 44-45 (2003), s. 433-442;
S. Adamiak, ,, Psalm abecadtowy przeciw donatystom” swigtego Augustyna — wprowadzenie,
przeklad i komentarz, ,Biblica et Patristica Thoruniensia” 10/4 (2017), 5. 445—461, zwlaszcza
Whorowadzenie, czyli's. 445—449. Wydaje sie, ze interesujace mnie tu poglady Augustyn za-
warl, niewyczerpujaco bynajmniej, ale fragmentarycznie, m.in. w jednej z okolicznosciowych
méw (Augustyn z Hippony, Mowa 266 na wigilig Pigédziesigtnicy przeciw donatystom, thum.
P.M. Szewczyk, Patres.pl, http://patres.pl/augustyna-mowa-266-na-wiglie-piecdziesiatnicy-
-przeciw-donatystom/ [dostep: 13.08.2022]) — oto wybrane trzy, obszerniejsze, jej fragmenty:
(1) ,Miedzy réznymi boskimi wypowiedziami [...] niech mi bedzie wolno rozwazyé i zglebi¢
przy pomocy Pana zwlaszcza to zdanie, ktore méwi: «Sprawiedliwy niech mnie karci w mi-
losierdziu, niech si¢ ze mna sprzecza, za$ olejek grzesznika niech nie namaszcza mojej gtowy»
(Ps 1415). Wiclu bowiem myslalo, ze olejek grzesznika oznacza olejek czfowicka, poniewaz
«kazdy czlowiek jest ktamcg» (Ps 116,11), natomiast olejek Chrystusa, poniewaz nie mial
On zadnego grzechu, chociaz udzielany jest przez grzesznika, nie jest olejkiem grzesznika.
Poniewaz trzy rzeczy nalezy tu wzig¢ pod uwage: od kogo jest dawany, komu jest dawany
i przez kogo jest dawany, nie powinni$my obawia¢ si¢ olejku grzesznika, poniewaz czlowick
posredniczacy jako ten, ktéry go udziela, nie moze zaszkodzi¢ pochodzacemu od dawcy do-
bremu darowi”; (2) ,Nastepnie Duch Swicty zaczal by¢ udzielany przez postuge Apostotéw.
Oni naktadali rece, a On przychodzit. Lecz to nie bylo dzieto ludzkie: niech postugujacy
nie przypisuje sobie wigcej niz to, co robi jako postugujacy. Kim innym jest Dawca, a kim
innym postugujacy. Zaswiadczyt o tym Duch, aby ludzie nie przypisywali sobie tego, co byto
Boga. Dlatego zechcial, by pycha unidst si¢ Szymon, ktéry sadzac, ze ludzie sa tego przyczyna,
obiecal Apostolom pieniadze, aby takze przez natozenie jego rak przychodzit Duch Swiety
(por. Dz 8,9~24). Nie znal faski. Gdyby bowiem poznat taske, darmo by j3 mial. Poniewaz
chcial kupi¢ Ducha, nie zastuzyl, by by¢ wykupionym przez Ducha. Kim jestes, czlowicku,
ze cheesz si¢ nadyma¢ pycha? Wystarczy ci by¢ napelnionym, a nie by¢ nad¢tym. Czlowick
napelniony jest bogaty, cztowick nadety jest biedny. Ale przeciez — méwig ludzie — dawany
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CAPITULUM IV
De iis qui corporalia in Ecclesia comparando cum
eis et in eis spiritualia emunt

ROZDZIAL IV
O tych, ktérzy pozyskujac w Kosciele
dobra cielesne, wraz z nimi i w nich kupuja
dobra duchowe

Sunt autem quaedam in Ecclesia quae dum pre-
tio comparantur, cum perceptione corporalis
beneficii, participatio etiam spiritualis dignitatis
accipitur. Ubi profecto quisquis alterum ven-
dere aut emere cognoscitur, neutrum inven-
ditum aut inemptum reliquisse comprobatur.
Sed dicis mihi: Quomodo hoc esse potest? Ego

Sq za$ wKosciele rzeczy tego rodzaju, ze jes
Sli pozyskuje sie je za zaptata, to wraz z uzy-
skang korzysécig cielesng otrzymuje sie takze
udziat w godnosci duchowej®®. Bo, dopraw-
dy, gdzie wiadomo, ze kto$ sprzedaje albo
kupuje jedno ztych dwu, tam nie ulega wat-
pliwosci, iz nic nie pozostaje niesprzedane

50

byt przez ludzi. Czy jednak to, co bylo dawane, bylo ludzkie? Ale nie mégt by¢ dany -

modwia — gdyby nie byt dawany przez ludzi $wietych. A czy do nich przyszedt przez ludzi?
Apostotowie naktadali r¢ce i przychodzit Duch, ale kiedy do nich przyszedl, to kto na nich
nalozyl rgce?”; (3) ,Gdzie s3 ci, ktérzy méwili — po tym jak opowiedzialem te wszystkie
wydarzenia, przez ktére chciatem si¢ wyrazi¢ — gdzie sa ci, ktérzy méwili, ze Duch Swiety
jest udzielany przez ludzka moc? Gdy Piotr glosit Ewangelie, uwierzyt Korneliusz i wszyscy
ludzie, ktdrzy z nim byli, czyli poganie, i natychmiast, jeszcze zanim zostali ochrzczeni,
zostali napetnieni Duchem Swigtym? Co na to odpowie to ludzkie przekonanie? Nie tylko
przed nalozeniem rak, ale jeszcze przed chrztem przyszedt Duch Swit;ty z wlasnej mocy,
a nie z koniecznodci. Przyszed! przed obmyciem chrzcielnym, aby oddali¢ kontrowersje
na temat obrzezania. Mogliby przeciez powiedzie¢ Piotrowi ludzie sprzeciwiajacy si¢
lub nierozumiejacy sprawy: zle uczynile$, dajac Ducha Swietego. Oto wypehnito sie, oto
ukazalo si¢ to, o czym powiedziat Pan: «Duch wieje, gdzie chce» (J 3,8). Oto wypetnito
sie, oto pokazalo si¢, jak prawdziwe jest to, co Pan powiedzial: «Duch wieje, gdzie cheex.
A jednak pyszny heretyk nadal wydycha z siebie ducha arogancji. Dotad méwi: jest moj,
nie przyjmuj od niego, ale ode mnie. Odpowiadasz: Ale szukam Ducha, ktéry jest Boga.
A ten: Nie czytafe$: «Olejek grzesznika niech nie namaszcza mojej glowy»? Wiec olejek
jest twdj? Jesli jest twdj, nie chee. Jesli jest twdj, jest zty. Jesli za$ jest Boga, to nawet przez
ciebie, ktdry jeste$ zty, olejek jest dobry. Bloto nie zabrudzi promienia stofica, a ty mozesz
zabrudzi¢ olejek Boga? Zatem posiadasz go dla wlasnego nieszczeécia, poniewaz jako zly
masz to, co jest dobre. To, co jest Boga, przyjales ty, bedac ztym: poniewaz sam oddzielony
nie zebrales, ale oddzieliles. Ci, ktérzy spozywaja niegodnie, sad sobie spozywaja i pija
(por. 1 Kor 11,29). Czy dlatego, ze niegodnie spozywaja, nie spozywaja? Chrystus dal
niegodnemu Judaszowi kawalek chleba (por. J 13,26), a on przyjal ja [powinno by¢ ,,go”;
przyp. EL] na sad. Czy otrzymal ja [go; przyp. EL] od kogos ztego? Czy moze otrzymal
co$ ztego? Ale dlatego jest oskarzany, ze bedac ztym, przyjat dobro od dobrego. Olejkiem
grzesznika nie jest wigc olejek zbawienia. Niech bedzie dobrze przyjety, to jest dobry. Nawet
jesli zle bedzie przyjety, jest dobry. Biada jednak ludziom, ktérzy dobro Zle przyjmuja!”.

W pierwszym zdaniu niniejszego czwartego rozdziatu dziesiatej czesci drugiej ksiegi
De sacramentis... mistrz ze Swigtego Wiktora okresla, co stanowi kolejny przedmiot jego
refleksji (zob. przyp. 31). Przy okazji warto moze zaznaczyé, ze odréznienie kupowania i sprze-
dawania débr duchowych od kupowania i sprzedawania dobr materialnych, z ktérymi zwia-
zane s3 okreslone dobra duchowe, dla wspétezesnego czytelnika moze by¢ nieco zaskakujace.
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in Ecclesia victum et vestitum emi, Ecclesiam non | czy niekupione®'. Lecz pytasz mnie®: ,W jaki spo-
emi. Stipem emi, praebendam emi, corporalia | séb to®* by¢ moze?”. | méwisz**: ,0téz kupitem

Musze przyzna¢, ze trudno bylo to ttumaczone zdanie tak ulozy¢, aby z jednej strony
zgrabnie brzmialo po polsku, a z drugiej pozostalo bliskie pierwowzorowi tacinskiemu;
przekiad angielski tegoz zdania brzmi nastgpujaco — chee zacytowad tu t¢ translacje dla
pordéwnania: ,Where indeed someone is known to sell or buy one of two things, he is proven
to have left neither one unsold or unbought” (Hugh of Saint Victor, Oz the Sacraments...,
dz. cyt., 5. 323). Dla uchwycenia sensu zdania, ktére mnie tutaj zatrzymuje, wazne jest dobre
zrozumienie, bedacego tu chyba rodzajem skrétu my$lowego, zsubstantywizowanego przy-
miotnika alterum, ktéry w przekladzie oddaje przez wyrazenie ,jedno z tych dwu” - idzie
ojedng rzecz z dwu rzeczy, przy czym ta jedna rzecz jest materialna, z kolei gdy chodzi
o owe dwie rzeczy, to jedna z nich jest materialna, a druga duchowa; albo inaczej — dla
uzytkownikéw jezyka polskiego jest to rozwigzanie moze prostsze i czytelniejsze, cho¢ na
pewno w wickszym stopniu niz rozwiazanie pierwsze stanowi ono interpretacje: chodzi
o rzecz materialna, z ktéra zwiazana jest rzecz duchowa, o czym wnosimy ze zdania po-
przedniego, otwierajacego rozdziat czwarty. Rozpatrywane zatem zdanie, jesli przy jego
tlumaczeniu odwazniej péjé¢ wlasnie w strong interpretacii i jesli, co konsekwentnie nalezy
nawet wowczas uczyni¢, odpowiednio zmodyfikowad takze kolejna jego cz¢$¢, prezentowad
by si¢ moglo i tak: ,Bo, doprawdy, gdzie wiadomo, ze kto$ sprzedaje albo kupuje dobro
materialne, z ktérym sprzezone jest dobro duchowe, tam nie ulega watpliwosci, iz zadne
dobro nie pozostaje niesprzedane czy niekupione”; dodajmy: ,zadne dobro” - to znaczy: ani
dobro materialne, ani duchowe, bo wraz z pierwszym sprzedane czy kupione zostalo réwniez
idrugie. Za niestychanie sprawng pomoc w, by tak rzec, rozprawieniu si¢ z tym zdaniem
i dotarciu do jego sensu dzickuje serdecznie niezawodnemu ks. Michalowi Buraczewskiemu.
Znéw wprowadza Hugon do swego wywodu postaé rozméwey, kedry myli, oczywiscie,
inaczej niz on (zob. przyp. 41). Zabieg ten na pewno dynamizuje tekst czytany i badany,
czyniac go atrakcyjniejszym, dramatyczniejszym; znacznie wiecej jeszcze: sprawia, iz
wywod Hugona jest klarowniejszy — poniewaz wchodzi wiktoryn w dyskusje ze swoim
wyobrazonym partnerem, tatwiej go zrozumie¢. W tym miejscu w rozdziale czwartym
zaczyna si¢ nowy, tj. drugi, watek: nastepuje eksplikacja problemu.

Owo ,t0”, jak na postawie tego, co zostalo powiedziane, trzeba si¢ domysla¢, oznacza
kupowanie albo sprzedawanie débr materialnych, do ktdérych przywiazane sa okreslone
dobra duchowe.

Ten kréciuteriki wtret dodaje, mam nadzieje, dla czytelnosci i jasnosci tekstu, od siebie,
zeby oddzieli¢ pytanie stawiane przez Hugonowego oponenta od przykladu z autopsji,
ktéry przedstawia on na potwierdzenie tezy, przy jakiej obstaje. Jego teza brzmi za$ na-
stepujaco: nickoniecznie wraz z dobrami materialnymi kupowa¢ trzeba w Kosciele dobra
duchowe, nickoniecznie kupienie w Kosciele dobr materialnych pociaga¢ musi za soba
kupno débr duchowych (, Kupitem stypendium, kupitem prebende — kupitem wiec tylko
dobra cielesne, duchowych za$ débr nie kupitem ani kupi¢ nie cheialem” [Stipem emi,
praebendam emi, corporalia tantum emi, pirytualia nihil emi, aut emere volui]). Hugonowy
adwersarz twierdzi tak, gdyz — jak to si¢ zaraz, w dalej przytaczanej przez wiktoryna jego
wypowiedzi, okaze (,C6z wigc? Nie moge kupi¢ od Kosciola stypendium i bez winy symo-
nii, skladajac zaplate, zabezpieczy¢ wydatkéw na cielesne utrzymanie?” [ Quid ergo? Non
possum ab Ecclesia stipem emere, et corporalis sustentationis impensam pretio sine simoniae
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tantum emi, spiritualia nihil emi, aut emere volui.
Dic ergo mihi: Quis nomen tuum inter nomina
fratrum ascripsit? Quis tibi in choro, in capitulo
locum assignavit? Si haec non emisti inde haec
habes? Quis tibi haec dedit? Sed haec, inquis,
gratis accepi, caetera emi. Haec gratis data sunt.
Bene dicis. Ovem emisti, et lanam non emisti, sed
gratis accepisti. Tamen si ovem non emisses, la-
nam non habuisses. Pro arbore pretium dedisti,
ut ejus fructum gratis manducares. Satis astute
ingredi existimasti commento ridiculo. Vide ergo
quomodo non emeris quod non habuisses, si
pretium non dedisses. Aut te hoc pariter emisse

w Kosciele wikt i opierunek®, lecz Kosciota nie
kupitem. Kupitem stypendium, kupitem pre-
bende®® — kupitem wiec tylko dobra cielesne,
duchowych za$ débr nie kupitem ani kupi¢ nie
chciatem”. Powiedz mi zatem®”: kto wpisat two-
je imie pomiedzy imiona braci? Kto przydzielit ci
miejsce w chérze®® i w kapitularzu?®® Jeslis tego
nie kupit, to stad to masz? Kto ci to dat? ,Bo te
rzeczy — powiadasz — otrzymatem darmo, inne
natomiast kupitem”. Te zostaty ci dane darmo.
Dobrze méwisz. Owce kupites, ale wetny nie ku-
pites, lecz otrzymates ja darmo. Gdybys jednak

owcy nie kupit, nie miatby$ wetny. Date$ zaptate
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culpa comparare?]) — powodowany szlachetng intencja, przekonany jest, ze gdyby kupno
w Kosciele jakiegokolwiek dobra materialnego tozsame byto z kupnem odpowiadajacego
mu czy tez przyporzadkowanego do niego dobra niematerialnego, to wraz z kupieniem
w Kosciele czegokolwick doczesnego nieuchronnie popadatoby si¢ w grzech symonii.
Dostownie: ,wikt i odzienie”.

I wjednym, i w drugim wypadku - tzn. i w wypadku stypendium, i w wypadku preben-
dy - chodzi o pienigdze na utrzymanie, z tym ze w kazdym z owych wypadkéw zrédlo
pozyskiwania pieni¢dzy byloby inne. Co rozumie¢ nalezaloby dokladnie przez rzeczownik
»stypendium”, trudno powiedzie¢, wszak znaczenie jego jest ogdlne. Prebenda natomiast
to zasadniczo, jak thumaczy Stanistaw Tymosz, cz¢$¢ koscielnych dochodéw przypadajaca
okreslonym duchownym nieczerpiacym profitéw z postugi duszpasterskiej, a petnigcym
rozmaite funkcje w diecezji — przede wszystkim, jesli nie wylacznie, chodzi o kanonikéw
kapituly katedralnej albo kolegiackiej — jako uposazenie piastowanego przez nich urzedu;
S. Tymosz, Prebenda, [w:] Encyklopedia katolicka, t. 16, E. Gigilewicz (red.), Lublin 2012,
k. 337-338.

Teraz Hugon odpowiada swojemu rozméwcy. Stawiajac kolejne pytania, zbija jego ro-
zumowanie; stara si¢ w ten sposob wykazad, ze prawda jest taka, iz kupienie w Kosciele
okreslonych débr materialnych wigze si¢ z przyznaniem udziatu w okreslonych dobrach
duchowych; a jedli tak, to owo przyznanie udziatu w konkretnych, naznaczonych dobrach
niematerialnych tozsame jest z ich kupnem (,,Albo wyznaj, ze kupites jednako pierwsze
i wtére, albo, jeslis tego nie kupil, nie dotykaj tego, co twoje nie jest!” [Auz te hoc pariter
emisse confitere, ant si non emisti, noli tollere quod tuum non est)).

Chér (chorus) — cz¢$é kodciota przeznaczona dla duchowienistwa (zob. Glossarium mediae
et infimae latinitatis, s~. chorus, htep://ducange.enc.sorbonne.fr/CHORUS:2 [dostep:
11.10.2022]); W tym miejscu, zasiadajac w odpowiednio wykonanych dla nich fawach,
tzw. stallach, zakonnicy czy kanonicy gromadzili si¢, aby sprawowa¢ wspdlnie liturgic
godzin, tj. aby wspdlnotowo odmawiaé brewiarz; w teksécie chodzi o przydzial miejsca
w stallach.

Kapitularz (capitulum) — pomieszczenie, w ktérym zakonnicy gromadzili si¢ na zebrania,
a kanonicy na kapituty; w klasztorach usytuowany byt zwykle w okolicy prezbiterium albo
przy kruzganku w skrzydle wschodnim. Jak podaje Papiasz z Hierapolis (ok. 70-135), na-
zwa capitulum bierze si¢ stad, ze w kapitularzu czytano capitula, a wige rozmaite koscielne
przepisy (zob. Glossarium mediae et infimae latinitatis, sy. capitulum, http://ducange.enc.
sorbonne.fr/CAPITULUMoy4 [dostep: 11.10.2022]).
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confitere, aut si non emisti, noli tollere quod
tuum non est. Sed dicis mihi iterum: Quid ergo?
Non possum ab Ecclesia stipem emere, et corpo-
ralis sustentationis impensam pretio sine simo-
niae culpa comparare? Ecce habeo praedia mea
aut pecuniam meam, qua sustentari possem, et
vivere; sed forte timeo violentiam principum, aut
fraudem familiarium sive aliud quodcunque. For-
te etiam defectum aetatis aut imbecillitatem vi-
rium mearum considero. Video quia non possum
ipse sicut expedit res meas disponere, et propriis
utilitatibus deservire. Venio ad ecclesiam, com-
mendo ei res meas, et vitae meae providentiam
committo, et ut alat me, et sustentet, et de meo
mihi subsidium ministret, et ne forte frauder in
aliquo, expeto certam mihi et determinatam
pensam constitui, quantum scilicet accipit unus
aliquis eorum qui ecclesiae deserviunt, qui in ti-
tulo Ecclesiae conscripti sunt. Praebendam peto
ad quotidiani victus usum, sicut habet alius qui
in ecclesia est, qui de ecclesia vivit, et ecclesiae
servit. Dat mihi ecclesia et concedit illud, mea
accipiens et sua reddens, imo mea non sua mihi
dispensans. Quid igiturinde judicandum sentiam
inquiris. Ego tibi breviter respondeo: quod si Ec-
clesiam in vita tua dispensatricem facis aut post
mortem haeredem relinquis, ego prohibere nec
volo, nec possum. Et si de tuo te pascit aut pro
tuo, providentia est non culpa; necessitas non
iniquitas. Sic interim ut aliud non requiras nec
accipias, corporalis tibi necessitudo conceditur,
commercium iniquitatis negatur.

za drzewo, aby jego owoc je$¢ za darmo®. Dos¢
przebiegle to sobie wymyslites, ale twoje wyjast
nienie jest $mieszne®'. Zobacz wiec, wjaki spo-
séb nie kupites tego, czego bys nie miat, gdybys
nie uidcit zaptaty®?. Albo wyznaj, ze kupites jedna-
ko pierwsze i wtére, albo, jeslis tego nie kupit, nie
dotykaj tego, co twoje nie jest! Lecz pytasz mnie
znowu®: ,C6z wiec? Nie moge kupic¢ od Kosciota
stypendium i bez winy symonii, sktadajac zaptate,
zabezpieczy¢ sobie wydatkéw na cielesne utrzy-
manie? Oto mam swoje posiadtosci czy tez swoje
pieniadze, z ktérych mégtbym sie utrzymadi zy¢;
lecz moze boje sie przemocy ksigzat lub oszu-
stwa krewnych albo jeszcze czego$ innego. By¢
moze uprzytomniam sobie takze ograniczenia
zwigzane z wiekiem albo stabniecie moich sit.
Widze, ze sam nie moge tak, jak nalezy, rozporza-
dza¢ moim majatkiem istuzy¢ wtasnej korzysci.
Ide wiec do Kosciota, powierzam mu swéj majae
tek i prosze, aby troszczyt sie o moje zycie, zeby
mnie i zywit, i utrzymywat, i stuzyt mi wsparciem
wzietym z mojego mienia, a bym nie zostat cza-
sem w czyms$ oszukany, oczekuje, aby ustanowio-
na dla mnie zostata pewna i okreslona suma, jaka
mianowicie otrzymuje kazdy jeden z tych, ktérzy
stuza KoSciotowi, ktérzy wpisani zostali wty-
tut kosciota. Prosze o taka prebende na uzytek
codziennego utrzymania, jaka ma ten, kto jest
w Kosciele, kto z Kosciota zyje i Kosciotowi stuzy.
Koéciét mi to daje i przyznaje, moje przyjmujac,
a swoje otrzymujac®, araczej moim, nie swoim
dla mnie zarzadzajac”. Dociekasz, jaki — w moim
przekonaniu — wyciagna¢ nalezy stad wniosek.
Odpowiadam ci krotko®: ze jesli Koscidt uczynisz
za swego zycia zarzadca albo zostawisz po swojej

" Do wykladu, dla jego zgrabnego podsumowania, Hugon dodaje w tym miejscu dwa suge-
stywne, bardzo czytelne obrazy.

6 Blizej tekstu tacinskiego: ,Do$¢ przebiegle postanowites wej$¢ w $mieszne wyjasnienie”.

62 7 danie ironiczne; sens tego zdania jest nastepujacy: ,Zobacz wiec, w jaki sposéb kupites
to, czego by$ nie mial...”.

e Kolejny watek, trzeci, w rozdziale czwartym. Hugon i jego wymyslony interlokutor majq
teraz wspolny punke wyjscia: zgadzajq si¢ ze soba co do tego, ze kupienie w Kosciele okre-
$lonych débr materialnych, ktére sprzezone jest z uczestnictwem w okreslonych dobrach
niematerialnych, tozsame jest w gruncie rzeczy z kupnem owych débr niematerialnych.
Adwersarz Hugonowy dopytuje wiec mistrza ze Swigtego Wiktora, czy w zwigzku z tym
niemozliwe jest jakickolwiek finansowe utozenie si¢ z Kosciotem — wszak kazde, jak stusznie
mu si¢ wydaje, uznane bedzie musialo zosta¢ za symonie.

Z: Gra stéw: ,moje przyjmujac” (mea accipiens) — ,,swoje otrzymujac” (sua reddens).

Tutaj wreszcie Hugon przedstawia krétko w sposéb pozytywny swéj poglad na rzecz;

kluczowa wydaje si¢ w tym jego pogladzie kategoria koniecznosci.
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$mierci dziedzicem®®, to ja tego tobie zakazac ani
nie chce, ani nie moge. A jesli pasie cie z tego, co
twoje, albodlatego, cotwoje, to troskata nie jest
wing; konieczno$¢ bowiem nie jest nieprawoscia.
Tak tymczasem, aby$ czegoinnego nie szukati nie
otrzymywat, przydzielana jest tobie koniecznos¢
cielesna, odrzucany jest za$ zysk nieprawosci®’.

CAPITULUM V
De eo quod sola corporalia venduntur

ROZDZIALV
O tym, ze sprzedaje sie same tylko
dobra cielesne

Contingit autem aliquando ut possessiones Ec-
clesiae vel quaelibet alia ecclesiastica bona cor-
poralia per malos praelatos data vel vendita ab
usu Ecclesiae alienantur. In quo genere crimen
simoniae esse non videtur, quamvis culpa gravis
non desit. Quanta enim iniquitas sit, manifestum
est eos qui ad aedificandas et custodiendas ec-
clesias positi sunt, destructioniillarum et eorum
quae ad illas pertinent dissipationi operam dare,
maxime si ea quae abalienantur talia sunt, quae
ad usus alienorum nunquam licite transire pos-
sunt, sicut sunt decimae quae ab initio institutae
suntad eorum tantum sustentationem qui taber-
naculo deserviunt. Haec igitur ad laicos transfer-
re quid aliud est, quam de sacro sacrum aufer-
re? Sic ergo si unicuique peccato nomen culpae
conveniens datum fuerit, nihil mali fit in judicio
aequitatis.

Zdarza sie natomiast niekiedy, ze posiadtosci
Kosciota lub pewne inne koscielne dobra cieles-
ne, przez ztych pratatéw oddane albo sprzedane,
oddzielane sa od uzytku Kosciota. Nie wydaje
sie, by tego rodzaju dziatanie miato cos wspél-
nego z przestepstwem symonii, chociaz nie jest
pozbawione ono ciezkiej winy. Jak wielka jest to
bowiem nieprawo$¢, wida¢ wyraznie: ci, ktorzy
ustanowieni zostali dla budowania istrzezenia
kosciotdw, przyczyniaja sie do ich niszczenia i do
rozpraszania tego wszystkiego, co znimi jest
zwigzane, zwtaszcza jesli to, co jest oddzielane,
jest takie, ze nigdy przej$¢ nie moze legalnie do
uzytku innych, jak na przyktad jest z dziesiecina-
mi, ktére od poczatku ustanowione zostaty dla
utrzymania tych wytacznie, ktérzy stuza w przy-
bytku®®. Czymze innym jest wiec przekazanie ich
Swieckim, jesli nie oderwaniem tego, co $wiete,
od tego, co Swiete? A zatem: jesli kazdemu grze-
chowinadane zostanie odpowiednie imie winy, to
nic ztego nie dzieje sie w sadzie sprawiedliwosci.
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Jeszcze jedna para pojeé: ,zarzadea” (dispensatricem) — ,dziedzic” (haeredem). Wokét tych
dwu poje¢ organizuje tu Hugon swoja mysl: mozna uczyni¢ Kosécidl zarzadca swego mienia
»za swego zycia” (in vita tua) albo dziedzicem swego majatku ,,po swojej $mierci” (post
mortem); kiedy uczyni si¢ Ko$ciol zarzadea, zywi on czlowieka z jego wiasnosci (de tuo,
»Z tego, co twoje”), jesli natomiast wskaze si¢ Kodcidl jako swojego dziedzica, to utrzymuje
on czlowicka przez wzglad na to, co ma po nim otrzymaé (pro tuo, ,dla tego, co twoje”).
Za wspdlng uwazng lekeure i analize tego rozdziatu dzigkuje ks. Michalowi Buraczew-
skiemu.

Dostownie: ,,namiocie”. Chodzi, oczywiscie, o namiot spotkania (zob. Wj 33,7—20), kté-
ry, nim Salomon wzniést w Jerozolimie $wiatynie, petnit w Izraelu funkeje przybytku,
domu Bozego. O dziesi¢cinie méwia fragmenty biblijne nastepujace: Rdz 14,205 28,22;
Kpl2730-33; Lb 18,21; Pwt 14,22-29; 2 Krn 31,5-6 i 12; Ne 10,38-39; 12,44—47; 13,5 1 12;
Am 4,4; M1 3,8; Hbr 7,4. Na temat dziesi¢ciny zob. np. J. Dudziak, Dziesigcina papieska
w Polsce sredniowiecznej. Studium historyczno-prawne, Lublin 1974; A. Filipiak, Co ro jest
dziesigcina i czy dzis obowigzuje?, ;Katecheta” 3 (2011), 5. s2—54; A.J. Késtenberger, Tithe,
(w:] The Encyclopedia of Christian Civilization, GT. Kurian (ed.), [b.m.] 2011, heps://doi.
0rg/10.1002/9780470670606.:wbeccizgr [dostep: 11.10.2022].
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E xcelentisimo Gran Canciller, Reverendisimos Rector, Pro-Rectores, Secre-
tario General, demds autoridades, profesores, alumnos, sefioras y sefiores.

Deseo, en primer lugar, manifestar mi agradecimiento por este doctorado
honoris causa, que me une de un modo nuevo a Polonia y ahora a esta Pontificia
Facultad Teolégica. Solamente tengo hoy la pena de no poder hablar en vuestra
lengua polaca.

En esta leccion, querria detenerme, aun con la brevedad requerida por
la circunstancia, en algunas de las cuestiones teoldgicas que me han ocupado
en la actividad académica, sobre todo en los afios anteriores a ser llamado a las
actividades propias del gobierno pastoral en la Prelatura del Opus Dei. Cier-
tamente son cuestiones que continuan siendo muy actuales.

En primer lugar, trataré algunos aspectos relativos al misterio de Jesucristo
y la dimensién metafisica de la teologia. Considero, en efecto, importante
volver siempre de nuevo ala perspectiva cristocéntrica, con la que el Concilio
Vaticano II ha considerado la ciencia teoldgica (cfr. Opratam totius, n. 16).
Desde entonces, esta perspectiva ha sido generalmente bien asumida, aunque
también han ido surgiendo nuevos problemas, como lo mostr6 hace ya 21 afios
la intervencién de la Congregacion para la Doctrina de la Fe mediante la De-
claracién Dominus Iesus.

Naturalmente, la centralidad de Cristo en la vida cristiana y en la ciencia
teoldgica no es una cuestién moderna, pues estd en el nicleo mismo de la Re-
velacién y, de modo més o menos explicito, en la teologia de todos los tiempos.
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Por ejemplo, es bien conocida la siguiente afirmacién gréfica de santo Tomds
de Aquino: Sicut qui haberet librum ubi esset tota scientia, non quaereret nisi ut
sciret illum librum, sic et nos non oportet amplius quaerere nisi Christum (S. To-
més, Iz Ep ad Col, c. 2, lec 1). (Ast como quien tuviese un libro en el estuviera
toda la ciencia, no buscaria mds que aprender ese libro, asi también nosotros
no necesitamos aprender mds que a Cristo).

En este contexto, resulta inmediato recordar el pasaje del evangelio de san
Juan, en el que el apdstol Felipe pidié a Jests: “muéstranos al Padre y nos basta”
(Jn 14.8), y el Sefor le respondié: “el que me ha visto a mi ha visto al Padre”
(ibid., 9). Dios se ha hecho visible en Cristo.

Como escribid san Juan Pablo II en la enciclica Veritatis splendor,

la luz del rostro de Dios resplandece con toda su belleza en el rostro de Jesucristo,
“imagen de Dios invisible” (Col 1,15), “resplandor de su gloria” (Hb 1,3), “lleno de
gracia y de verdad” (Jn 1,14): él es "el camino, la verdad y la vida” (Jn 14,6). Por
esto la respuesta decisiva a cada interrogante del hombre, en particular a sus
interrogantes religiosos y morales, la da Jesucristo; mas adn, como recuerda
el concilio Vaticano Il, la respuesta es la persona misma de Jesucristo (Veritatis
splendor, n. 2).

En la profundizacién teoldgica sobre la persona de Jesucristo, alo largo
de la historia ha tenido una decisiva influencia la aportacién de la filosofia.
Esto no s6lo en el intellectus fidei en cuanto ciencia teoldgica, sino también
en la misma professio fidei, mediante la progresiva precision en el uso de conceptos
y términos de origen filoséfico, ya desde el Magisterio de los primeros Conci-
lios ecuménicos. La filosofia, y mds concretamente la metafisica, entendida en
sentido realista, como filosoffa del ser, es necesaria, sobre todo, para la reflexién
especulativa sobre la Revelacion.

La misma naturaleza de la Revelacién hace ver que, para el intellectus fidei,
es necesaria una filosofia del ser que esté en continuidad con el ordinario co-
nocimiento natural humano, que es presupuesto necesario para la recepcion
de la Palabra de Dios (para el auditus fidei) y que, aun sin elaboracion cientifica,
tiene alcance metafisico, precisamente por estar constitutivamente orientado al
ser. Por esto, “una teologl'a sin un horizonte metafisico no conseguiria ir mas
alla del analisis de la experiencia religiosa y no permitiria al intellectus fidei
expresar con coherencia el valor universal y trascendente de la verdad revelada”
(S. Juan Pablo II, Fides et ratio, n. 83).

Situarse en la dimensién metafisica en teologia no ha de comportar una
renuncia a cuanto de experiencial hay en la fe y en la vida cristianas, ni hacer
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abstraccion de la relacién entre la fe y las culturas, porque la experiencia
y las culturas tienen una dimension metafisica. A esta exigencia responde bien
la metafisica de santo Tomds de Aquino, como recordé el Vaticano II.

Por otra parte, como es obvio, adoptar los puntos centrales de esta metafisica
no significa asumir zodo ni sélo el pensamiento de Santo Tomds. Se pueden
recordar, en este sentido, los estudios realizados por Karol Wojtyla dirigidos
aasumir dentro de una perspectiva metafisica tomista aportaciones validas
de la fenomenologta (por ejemplo, en su obra Persona y acro).

Sobre la contemplacién teoldgica del misterio de la unién, en Cristo, de la di-
vinidad y la humanidad, la misma historia muestra ampliamente la dificultad
especulativa de explicar —necesariamente en forma analégica y limitada —
la unién hipostatica, evitando tanto el monofisismo en cualquiera de sus formas
como el nestorianismo.

La cuestion que se planteaba, y que — como es sabido — ha recibido muchas
diversas explicaciones, es precisamente la definicién de persona. Santo Tomds
se adhiere basicamente a la nocién expuesta por Boecio: rationalis naturae in-
dividua substantia, que subraya lo que la personalidad comporta de concrecién
¢ individualidad junto con algo que le es inseparable: su caricter intelectual.
La persona es, pues, un individuo concreto, sujeto activo, duefio y responsable
de sus propios actos. La humanidad de Cristo pareceria responder a esa defi-
nicién. De ahi la pregunta: ¢qué le fz/ta ala humanidad de Jests para que no
constituya una persona humana, siendo, como es, una humanidad perfecta?
La fe nos enseia que esto es asi porque la humanidad de Jesus es asumida por
la persona del Verbo.

Para una mayor comprensién teoldgica, la nocién metafisica de acto de ser —
no confundido con el hecho de existir o existencia-, permite dar una respuesta
muy breve, aparentemente sencilla pero que, acercindose mucho al nucleo
metafisico de la Encarnacion, manifiesta también muy fuertemente su cardcter
de misterio. La respuesta puede expresarse asi: la naturaleza humana de Jesucristo
no constituye una persona humana, porque no existe en virtud de un propio
y proporcionado acto de ser, sino en virtud del ser del Verbo.

La unién entre la humanidad y la divinidad en Cristo exige que, de algun
modo, haya a/go en comun entre la Persona divina y la naturaleza humana;
si no, en vez de encarnacion habria que hablar simplemente de inhabitacién
de Dios en el hombre. Este a/go en comun es precisamente el Ser del Verbo que,
sin embargo, no entra a formar parte de la naturaleza humana, por no perte-
necer al nivel formal: es la energia (acto) que la hace existir. También quizd se
entrevé mejor que la naturaleza humana de Jests, sin ser persona humana, no
es impersonal, sino que su personalidad es divina.



256 Fernando Océriz

Desde esta perspectiva, podemos afirmar con fundamento que la humanidad
de Jesucristo es un modo de ser de Dios: el modo de ser no divino que el Hijo
de Dios ha asumido en Si. Un modo de ser humano de Dios, que es la plenitud
de la revelacién del mismo Dios, de manera que “toda obra de Cristo tiene
un valor trascendente: nos da a conocer el modo de ser de Dios” (S. Josemaria
Escrivd, Es Cristo que pasa, n. 109). (El Evangelio no s6lo nos da a conocer c6mo
es su humanidad perfecta, sino que, por lo mismo, nos ensefia cémo es Dios).
El mismo Jesus, afirmé: “quien me ha visto a mi ha visto al Padre” (Jn 14,9).
Podemos pensar que cuando san Juan escribid, ciertamente con la inspiracién
biblica, que “Dios es amor” (1 Jn 4,8), expresaba el conocimiento adquirido al
contemplar la humanidad de Jesucristo. De modo semejante a como, el mismo
san Juan, expresando la experiencia de los apdstoles en el trato con Jests, escri-
bié: “nosotros hemos conocido y creido el amor que Dios nos tiene” (1 Jn 4,16).

A continuacién, me referiré a algunos aspectos de la dimensién creyente
y eclesial de la teologfa. La teologfa se desarrolla siguiendo el ritmo que marca
la estructura de la fe en su esencial relacién con la Palabra de Dios; Palabra que
es el mismo Jesucristo, “camino, verdad y vida” (Jn 14,6). De aqui se desprenden
muchas consecuencias para la actividad teoldgica; especialmente su dimension
creyente y su dimensién contemplativa.

La funcién de la fe en la teologia no se refiere s6lo al nivel epistemoldgico
(es evidente, en cuanto que sin la fe la teologia perderfa su propio estatuto),
sino también al nivel antropoldgico existencial, pues la teologia no es una re-
flexién sobre el mensaje cristiano realizada desde fuera del mensaje mismo. No
es una reflexién sobre “lo que piensan los cristianos”, prescindiendo del hecho
de que ese pensamiento corresponda o no a la verdad de las cosas. La teologia,
como la entiende la Iglesia, y con ella todos los grandes representantes de la tra-
dicion teoldgica, es actividad de una inteligencia creyente y en cuanto creyente.
En este sentido, pude escuchar a san Josemarfa Escriva, fundador del Opus Dei,
afirmar que ,la teologia se estudia bien cuando la materia de estudio se hace
materia de oracién” (21-1I-1971). Igualmente, afios después, el entonces cardenal
Ratzinger, recordaba que “el telogo debe ser hombre de ciencia, pero también,
y precisamente en cuanto tedlogo, hombre de oraciéon” (12-X-1993).

No se trata de una simple consideracién piadosa, pues comporta no sélo que
la teologia recibe de la fe la verdad sobre la que reflexiona, sino que debe estar
intrinsecamente informada por la fe, también como actitud subjetiva. El tedlogo,
en cuanto creyente que medita en lo que cree, debe sentirse deslumbrado por
el esplendor de la realidad sobre la que reflexiona, e interrogado e impulsado
por ella; es decir por la grandeza del misterio de Dios y de su amor, revelado
en Cristo. Como la fe obra mediante la caridad (cfr. Gal 5,6), el conocimiento
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teoldgico, sin perder en nada su estatuto cientifico, se transforma en contem-
placién, en ese sz'mplex intuitus veritatis ex carvitate procedem.

La teologfa, como la fe, es esencialmente eclesial. Por tanto, el tedlogo debe
tener una actitud de permanente escucha de la Iglesia, reconociéndose miembro
de la comunidad cristiana de cuya fe participa. En su trabajo, el tedlogo procede
racionalmente, entrando en didlogo con los mds diversos saberes y, por tanto,
con rigor intelectual, con libertad y creatividad. A la vez, con el convencimien-
to de que la verdad sobre la que estudia no le pertenece; es mds, que ¢l esta
en comunién con esta verdad solamente por la Iglesia y en la Iglesia. Teniendo
en cuenta que estar en comunion con la Iglesia comporta también la comunién
con quienes en ella tienen la funcién de Magisterio. Ciertamente, el trabajo
teoldgico no se limita a glosar los textos magisteriales, ya que ha de mante-
ner ala vez una permanente atencién ala Sagrada Escritura, ala Tradicién
y ala concreta vida eclesial.

Esta dimension eclesial de la teologia comporta también su participacion
en la misién de la Iglesia, especialmente porque la teologia coopera a la traditio
Evangelii, ala difusion y a la comprension de la Palabra de Dios. En este sentido,
Papa Francisco, plante6 una “renovacion de los estudios para una transformacién
misionera de la Iglesia” (Veritatis gaudium, 3).

Esto supone, como es l6gico, que la teologia se radique siempre de nuevo en
lo que constituye su centro: Dios y el designio de salvacion en Jesucristo. Pero
esto requiere también que la teologfa, partiendo de ese nucleo, desarrolle su capa-
cidad sapiencial; es decir, su capacidad de manifestar el sentido de la realidad y,
por tanto, de juzgar a partir de las tltimas causas y asi iluminar la totalidad
de la existencia humana, individual y colectiva. Trabajo éste que la teologia puede
afrontar con la firme conciencia de la verdad de la que vive y, a la vez, con una
actitud de apertura y de servicio, que respete plenamente las caracteristicas de
los diversos ambitos de la realidad y de la variedad de los saberes.

Por dltimo, dedicaré mi atencidn a la necesaria confrontacién con la cultura
post-cristiana. Ante las actuales culturas post-cristianas, la dimensién apologética
de la Teologfa ha adquirido peculiares connotaciones. En este sentido, me parece
interesante que, en el 4mbito de las Facultades Teoldgicas, haya una adecuada
atencion a los fendmenos culturales post-cristianos, ante los que muchas veces
ha de enfrentarse la mision de transmitir el Evangelio. Entre estos fenémenos,
cabe mencionar, entre otros, las actuales derivaciones del marxismo, la ideologia
de género y el cientificismo llamado Nuevo ateismo.

Por lo que se refiere al marxismo, recordaré ahora muy brevemente sélo lo
siguiente. A finales de los anos ochenta del siglo pasado, el derrumbamiento de
los regimenes comunistas de Europa Central y del Este pareci6 haber decretado
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el final del marxismo como ideologia. El aparente triunfo del capitalismo y de
la economia de mercado hizo pensar ingenuamente a muchos que la muerte del
marxismo implicaba el final de la historia tal y como se habia desarrollado hasta
entonces, iniciando una nueva etapa de la humanidad. Sin embargo, la agudiza-
cién de la pobreza y de la desigualdad econdmica por la que se ha caracterizado
el inicio de este siglo en muchas naciones, el fenémeno del terrorismo y la crisis
financiera y econdmica del afno 2008 han enfriado estos entusiasmos y han hecho
que muchos intelectuales — socidlogos, economistas, fildsofos, etc. — vuelvan
a buscar inspiracion en las ideas marxistas, intentando encontrar una solucion.

Estas propuestas de reinterpretacién del marxismo estin condicionadas
radicalmente por los mismos presupuestos metafisicos y antropoldgicos que
condenaron el pensamiento originario de Marx al fracaso: por una parte,
el materialismo histérico y dialéctico como explicacién ultima de la naturaleza
del hombre y del mundo, y, por otra, la negacién de la existencia de Dios y de
cualquier realidad trascendente, implicacién necesaria del materialismo. Es con-
veniente no olvidar estos aspectos fundamentales del marxismo, también para
enfrentar adecuadamente la delicada labor de discernimiento pastoral acerca
de las diversas propuestas que se presentan al pueblo cristiano para acabar con
la pobreza y eliminar las desigualdades sociales injustas.

Por lo que se refiere a la ideologia de género, diria — también muy brevemente —
que es una derivacion, quiza tltima, de la concepcidn filoséfica especialmente
formulada por Hegel, segin la cual la verdad no es un presupuesto sino un
resultado de la accién. En este contexto, el sexo tampoco serfa un presupuesto
del género, es decir de la funcidn y caracteristicas de la vida de la persona en st
misma y en la sociedad; el género seria una pura construccion social. Por eso,
en lugar de dos sexos o dos géneros, se habla de una pluralidad indefinida y se
sostiene que la sociedad no solo deberia tolerar, sino aceptar y promover posi-
tivamente cualquier tipo de preferencia sexual de los ciudadanos.

En realidad, cuando el género se pretende construir dejando de lado la dis-
tincién sexual, no solo el orden sexual se derrumba, sino que la misma perso-
nalidad se hace inconsistente. En la base de algunas de estas teorfas, se percibe
una mezcla sorprendente: por una parte, una concepcién materialista de la vida
humana, que lleva a un ¢jercicio de la sexualidad en el que se banaliza la relacién
interpersonal; por otra, un cierto racionalismo extremo, que conduce a conside-
rar el cuerpo como mero instrumento del sujeto auténomo. En realidad, sexo
y género estdn relacionados necesariamente, porque la sexualidad humana no
es solo algo corporal: es también psicoldgica, repercute en la esfera espiritual
y es el lugar que Dios ha querido para la generacién de nuevos seres humanos,
llamados, como sus padres, a vivir para siempre en la felicidad de Dios.
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Querria referirme ahora, con cierto detenimiento, en ese otro aspecto que he
mencionado antes, y que estd muy difundido en la actual cultura post-cristiana.
Es el llamado Nuevo ateismo, entre cuyos representantes se encuentran autores
muy leidos en todo el mundo. En algunos casos, son cientificos de merecido
prestigio en sus campos de investigacion y autores de best sellers en muchos
idiomas. El mas conocido, y probablemente también el més activo dentro del
nuevo ateismo, es el bidlogo Richard Dawkins. Nacido en 1941, fue profesor
en Oxford y partidario del evolucionismo darwinista, que fue haciéndose cada
vez mas radical en sus prejuicios contra la religion.

Es preciso mencionar también a Stephen Hawking, fallecido en el afio 2018,
considerado como uno de los més destacados cientificos. Junto a sus importantes
aportaciones a la fisica tedrica, sus obras de divulgacién han adquirido una di-
fusion sin precedente en obras de este tipo. Aunque no se incluye entre los mds
explicitos sostenedores del nuevo ateismo, sus teorias sobre el origen del cosmos
han contribuido notablemente a la difusion del ateismo en la opinién publica.

El nuevo ateismo surge en una situacién cultural y social compleja, en la que
el método propio de las ciencias fisico-matemadticas se presenta frecuentemente
como el tnico método propiamente cientifico. Es un fenémeno de origen pre-
valentemente anglosajon, que ha ido extendiendo su influencia en otras partes
del mundo. De alguna manera, la ciencia se presenta como guia también en
el campo préctico e incluso moral.

Esta actitud, que podemos llamar racionalismo cientificista, o cientificismo,
ha ido creciendo en importancia a lo largo de los siglos, especialmente desde
el nacimiento de la ciencia moderna. Sin embargo, es en el siglo XX cuando
la ciencia parece alcanzar los limites de lo inmensamente grande (el universo)
y de lo infinitamente pequefio (el mundo subatémico), y surgen los primeros
movimientos que aspiran a reducir el inmenso panorama de la realidad al co-
nocimiento cientifico.

En el ambiente general -no en la actitud cientificista en cuanto tal- es bien
conocido otro elemento muy difundido: el relativismo. Mientras que el ra-
cionalismo cientificista propugna una confianza absoluta en el conocimiento
cientifico y en el progreso, el relativismo renuncia a ellos. Poco antes de ser
elegido Papa, el cardenal Joseph Ratzinger se refirié a este fenémeno aludiendo
ala dictadura del relativismo, y presentindolo como uno de los graves males
que padece la sociedad actual (18-1V-2005).

El relativismo tiene una larga historia, que arranca desde el escepticismo
griego, y que se ha ido desarrollando en la edad moderna gracias a las instancias
subjetivistas presentes en las corrientes filosoficas de la modernidad, que erigen
al hombre como medida de todas las cosas.
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El racionalismo cientificista y el relativismo, en si mismos, son posiciones
contrarias. Sin embargo, la cultura actual parece haber alcanzado un compro-
miso entre ambas posiciones. A esto contribuye, por una parte, el hecho de que
la ciencia se halla sujeta a revisiones, consecuencia del progreso del conocimiento
experimental, y también de la capacidad de construir nuevas teorias, que reflejen
con mayor precision lo que se descubre en los fenémenos naturales.

Asi, el tema de la verdad va alejindose siempre mas de la imagen de la ciencia,
y se tiende a aceptar el valor del conocimiento cientifico solo por su eficacia
técnico-empirica, mientras se tiende a sostener la total inexistencia de la verdad
en todos los 4mbitos de la realidad que no se hallen accesibles al saber cientifico
experimental. Por esto, la actitud cientificista y la actitud relativista pueden
convivir.

Las propuestas del nuevo ateismo no se difunden solamente a través de los
escritos y declaraciones de sus protagonistas, sino que pueden hallarse frecuen-
temente en los medios de informacion, en la divulgacién cientifica, incluso con
fines de entretenimiento, y en la educacion a todos sus niveles.

¢Cbmo salir al paso de esas intensas campanas de presion medidtica a las que
la sociedad actual se ve sometida? No es suficiente hacer frente con declaracio-
nes o discusiones puntuales, aunque estas sean también necesarias. Conviene
actuar a un nivel mas fundamental, reforzando la formacién intelectual de los
sacerdotes y de los fieles.

Ante todo, como es evidente, conviene reforzar, tanto en la formacién
de los sacerdotes como en la de los laicos, la doctrina filoséfica y teoldgica sobre
la existencia de Dios y sobre la creacién. También en este sentido, me parece
de especial importancia promover un redescubrimiento del pensamiento meta-
fisico, al que me he referido antes, necesario para la reflexion y profundizacién
sobre la Revelacién.

Por otra parte, serfa Gtil promover un mayor conocimiento del estado ac-
tual de la ciencia, en especial de aquellas teorfas que se hallan en las fronteras
de nuestro actual conocimiento de la naturaleza. Parece muy conveniente que,
especialmente los sacerdotes, tengan también una suficiente informacion sobre
las cuestiones mds debatidas en los principales dmbitos cientificos; naturalmente,
sin necesidad de conocimientos especializados.

Como escribié san Juan Pablo II,

la situacién actual, marcada [...] por los problemas y nuevos interrogantes
provocados por los descubrimientos cientificos y tecnoldgicos, exige un ex-
celente nivel de formacion intelectual, que haga a los sacerdotes capaces de
anunciar —precisamente en ese contexto — el inmutable Evangelio de Cristo
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y hacerlo creible frente a las legitimas exigencias de la razén humana (Pastores
dabo vobis, n. 51).

El Papa Francisco, retomando una idea de Benedicto X V1, afirma que resulta
también necesario tener presente que “la fe ensancha los horizontes de la ra-
z6n para iluminar mejor el mundo que se presenta a los estudios de la ciencia”
(Lumen fidei, n. 34). Asi es posible mostrar el sentido y el valor que la misma
ciencia posee con relacion a la totalidad de la vida humana. La ciencia, y junto
con ella la técnica, y todo el trabajo del hombre en cuanto guiado por la razén,
es una parte del camino a través del cual el ser humano da sentido a la realidad,
y en ella encuentra sentido para si mismo y para el universo.

El conocimiento de la naturaleza no nos aleja de la comprensién que la fe
nos proporciona de la relacién entre la creatura y el Creador. Al contrario, nos
mueve a reconocer la presencia de Dios en las obras de la creacién y en nuestra
capacidad de buscarle en ellas con un sentimiento de gratitud, reverencia y amor.

Muchas gracias.
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hrzescijanistwo jest dla wierzacych — jak przypominal francuski teolog

Claude Tresmontant — ,fundamentalng teorig rzeczywistos’ci’”. Co
najmniej od $w. Tomasza z Akwinu wiemy, ze dane do tej teorii wierzacy
czerpie z objawienia i z dociekan rozumowych. Rozum poznaje nie tylko rze-
czy materialne, ale réwniez Boga: Jego istnienie, wlasnosci, dzialanie. Z kolei
w objawieniu Bég nie tylko odstania prawdy niedostepne dla rozumu (Tréjca
Swiqta, grzech pierworodny, inkarnacja, stworzenie $wiata w czasie itp.), ale
takze zaprasza do jednosci ze soba, inspiruje do madrej obecnosci w $wiecie,
nawiazywania glebokich relacji mitosci i przyjazni, troski o pokéj itp. Chocéby
tylko z tego wzgledu problematyka objawienia, Zrédta i miejsca Pisma Swictego
w tym przekazie, a przed wszystkim jego natchnienia powinna naleze¢ do kre-
gu pytan teorii komunikacji, ktéra zajmuje znaczace miejsce w epoce dziejéw,
w jakiej przyszlo nam zy¢ — w erze informacji. Niestety, z géry mozna przyjaé,
ze tak si¢ nie stanie.

To jednak nie powdd, zeby w srodowiskach chrzeécijanskich nie zainte-
resowac si¢ niezwykle wazng publikacja z tego zakresu — wielkim tresciowo,
a takze objetosciowo (812 stronic!) dzielem Od reologii objawienia do teologii
natchnienia Stawomira Zatwardnickiego. Autor z wrodzong skromnoscia
opatrzyt swoja ksiazke podtytulem: Studium inspirowane twirczoscig Geralda
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O’Collinsa i Josepha Ratzingera, a Wydawnictwo Academicon udostg¢pnito ja
odbiorcom w pigknej i czytelnej formie. Pigknej i czytelnej, chociaz pewna
watpliwo$¢ moze budzi¢ umieszczenie na oktadce reprodukeji dzieta Caravag-
gia Swz'gty Mateusz i aniol z kosciota $w. Ludwika w Rzymie, gdzie 6w aniot
szczegdtowo, uzywajac do tego nawet palcéw obu dloni, informuje tysiejacego
i chyba nieco wystraszonego swoim kolejnym powotaniem Ewangeliste, co i jak
ma zapisa¢. To ilustracja wiary w natchnienie jako dyktando — koncepcji, od
keérej mysl biblijna zdecydowanie odeszla i to juz dawno temu (por. toczace sie
jednak nadal dyskusje w srodowiskach judaistycznych, dotyczace tzw. postepu-
jacego czy ujawniajacego si¢ objawienia [unfolding revelation] lub protestancka
Deklaracje chicagowskg w kwestii bezblgdnosci Biblii [1978]). Lecz moze nie to
jest w tym wszystkim najistotniejsze: obraz zwraca uwage ludziom naszych
czasow, zwlaszcza egzegetom i teologom, ze w Pismie nie takie czy inne jego
uwarunkowania sg najwazniejsze, ale to, ze jest przekazem objawienia i ze jest
natchnione.

Stawomir Zatwardnicki, adiunkt Papieskiego Wydziatu Teologicznego
we Wroctawiu, dogmatyk i fundamentolog, autor wielu waznych publikacji
i ewangelizator, wyrusza zatem w swoim dziele na szlak wedréwki Od teologii
objawienia do teologii natchnienia. Oba terminy: objawienie i natchnienie sg
teologii doskonale znane, postugujemy si¢ nimi wrecz instynktownie. Czytajac
ksiazke slaskiego teologa, kolejny raz przekonujemy si¢ jednak, na jakie bezdroza
prowadzg w nauce fatwe odruchy. Jesli dobrze si¢ przyjrzeé, a Zatwardnickie-
mu o dobre i precyzyjne, moze nawet skrupulatne przygladanie si¢ rzeczom
waznym chodzi, to dostrzezemy, ze odnowionego teologiczno-systematycznego
wyktadu nauki o natchnieniu zdecydowanie brakuje i to nie tylko w polskie;
literaturze. Autora nie zadowala dokument Papieskiej Komisji Biblijnej z 2014
roku Ispirazione e verita della Sacra Scrittura. La Parola che viene da Dio e parla
di Dio per salvare il mondo (Natchnienie i prawda Pisma Swigtego. Stowo, ktdre
od Boga pochodzi i méwi o Bogu, aby zbawil swiat). Zauwaza, ze co$ zaczelo
sic w tej kwestii dzia¢ za sprawa jednego z towarzyszy jego drogi ,od teologii
objawienia do teologii natchnienia” — Geralda O’Collinsa, bylego wielolet-
niego profesora rzymskiej Gregoriany, ktéry w 2018 roku wydal monografie
Inspiration: Towards a Christian Interpretation of Biblical Inspiration®. Jak
jednak kwasno odnotowuje Zatwardnicki, jest ona ,,niewiele wiecej niz préba
uporzagdkowania wiadomo$ci” (s. 16) i przez to nie spelnia oczekiwanego po-
glebienia fundamentalnoteologicznego i dogmatycznego. Jeszcze mocniej autor

? " Por. G. O’Collins, Inspiration: Towards a Christian Interpretation of Biblical Inspiration,
Oxford 2018.
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wyrazit te opini¢ w obszernym artykule Ani teologia, ani apologia. Geralda
O’Collinsa ujecie natchnienia biblijnego, opublikowanym w 2020 roku w Nowej
Apologii z serii Biblioteka Teologii Fundamentalnej pod redakcja Przemystawa

Artemiuka’,

Celem publikacji jest opracowanie doktryny natchnienia w kategoriach
posoborowej teologii objawienia. Podtytul Studium inspirowane twirczoscig
Geralda O’Collinsa i Josepha Ratzingera wskazuje wyraznie, skad autor czerpie
»natchnienie w pracy nad natchnieniem” (dodajmy, ze tematowi natchnienia
u Josepha Ratzingera / Benedykta XVI Zatwardnicki poswigcit w 2021 roku
ksiazke Ksiggi natchnione i ich interpretacja. Inspirujgce przestanie Josepha Ra-
tzingera — Benedykta XVI'). Odwolujac sie do studiéw obu teologéw, formuluje
tez¢, ze natchnienie stanowi pochodna darowania si¢ Boga czlowickowi; nie
dlatego Biblia jest objawieniem, ze jest natchniona, ale jest natchniona, poniewaz
komunikuje Boskie objawienie si¢ ludzkosci przez Kosciot (por. s. 18).

Dzieto sktada si¢ z dwoch czescei, z ktérych pierwsza traktuje o objawieniu
i natchnieniu w ujeciu obu teologéw obranych przez autora za przewodnikéw
(rozdz. 1-3, s. 31-354). Druga nosi tytul Przyczynek do teologii natchnienia
(rozdz. 1-s, s. 355—748) i stanowi monograficzny, niebywale erudycyjny wyktad
teologii natchnienia.

W pierwszej czesci Zatwardnicki omawia teologic objawienia Geralda
O’Collinsa i Josepha Ratzingera w aspekcie zarysowanej wezesniej tezy. Szezegol-
nie cenne s3 dla niego analizy Ratzingera. Podkre$la w nich nastepujace punkty:
* Pismo jest $wiadectwem objawienia, ale nie samym objawieniem;

* wopisie natury Pisma warto odnie$¢ si¢ do chrystologii chalcedoniskiej:
jak w Chrystusie — prawdziwym Czlowieku i prawdziwym Bogu — natury
Boska i ludzka wspotistnieja ,,bez zmieszania i bez rozdzielania”, tak stowa
Pisma sg prawdziwie stowami Boga i prawdziwie stowami ludzi, stanowiac
niezmieszana i nierozdzielng jedno$¢;

* milosny dialog Boga ze swoim ludem (zob. DV 2) jest juz obecny we wnetrzu
Pisma Swigtego, dlatego traci monofizytyzmem wykluczenie ludzkiego czy
cklezjologicznego posrednictwa w tym dziele;

* w badaniach biblijnych musi mie¢ miejsce wspotistnienie dwoch nurtéw
metodologicznych: historyczno-krytycznego oraz teologicznego. Pierwszy

Por. S. Zatwardnicki, Ani teologia, ani apologia. Geralda O’Collinsa ujecie narchnienia
biblijnego, [w:] Nowa apologia. Czego, wobec kogo i jak bronimy?, P. Artemiuk (red.), seria:
Biblioteka Teologii Fundamentalnej 15, Plock 2020, s. 186-218.

Por. S. Zatwardnicki, Ksiggi natchnione i ich interpretacja. Inspirujgce przestanie Josepha
Ratzingera — Benedykta XV, Lublin 2021.
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pozwala dociera¢ do zamierzen hagiograféw, drugi umozliwia uprawianie

egzegezy w tym samym duchu, w jakim Pismo zostalo przez nich spisane;

® to, co w historii objawienia dokonalo si¢ ,,raz jeden”, dokonato si¢ ,raz na
zawsze”; Chrystus jest jednocze$nie Tym, ktéry juz przyszedt, jak i Tym,
ktéry przychodzi;

* objawienie rozumiane jako odstoniecie si¢ Boga (revelatio) stanowi unus
fons, z kedrego wyplywaja dwa nurty — Pisma i Tradycji. Trzeba wiec za-
konczy¢ nie tylko z potrydencka teologia dwoch zrédet (duplex fons), ale
takze z ,katolickimi prébami ucieczki przed sola Scriptura”, polegajacymi
na poszukiwaniu ustnie przekazywanej (obok Pisma) i mechanicznie ro-
zumianej Tradycji, niezmiennej jakoby od samych czaséw apostolskich;
nie jest ona materialnym przekazem rzeczy czy stéw, ale raczej zywa rzeka
taczaca ze Zrédlem; jest zywa obecnoscia Chrystusa towarzyszacego w Duchu
wspdlnocie wierzacych;

* w tym sensie Pismo jest zalezne od Tradycji, ktéra stanowi przektad Pisma na
Zywa terazniejszos¢ Kosciota (,,totum in sacra scriptura — totum in traditione”);

* stowo Boze nie jest samodzielng rzeczywistoscig obok Kosciota; zostato
wlasnie jemu przekazane, a Urzad Nauczycielski pozostaje straznikiem
i gwarantem jego poprawnej interpretacji.

Dalej autor przedstawia teori¢ natchnienia obu ,towarzyszy swojej wedréw-
ki” (cz. 1, rozdz. 3). Nie sposob jednak oprze¢ si¢ wrazeniu, ze wykorzystujac
jeszeze t¢ czy inng ich mysl, powoli, krok po kroku ich zostawia, podejmujac
trud imponujacej samodzielnej drogi naukowej. Znéw gorzko konstatuje, ze
»definicja jezuity [O’ Collinsa] nie wnosi wiele w teologie natchnienia, za$
u bawarskiego teologa nie ma jej weale, sa za to elementy, ktére odpowiednio
rozwini¢te moga stanowi¢ istotny przyczynek do doktryny natchnienia” (s. 36-37;
zob. tez s. 357).

Doktryng natchnienia autor prezentuje w drugiej czesci dzieta. Najwazniej-
sze wnioski przedstawiam w postaci wypisow, znaczacych dla kazdego biblisty,
teologa fundamentalnego i dogmatyka:

1. Natchnione Pismo jest jednym z wymiardéw recepcji objawienia fundacyj-
nego i stanowi $rodek udzielania si¢ Boga w okresie objawienia zaleznego.

Bég kontynuuje samo-komunikacje przez ,gtupstwo” stowa natchnionego, ale
objawienie Boze wykracza oczywiscie poza to, co spisane pod natchnieniem.
Pismo Swiete chroni ,raz jeden” objawienia, a dzieki temu pozostaje w funkgji
.Mz na zawsze" tego objawienia oraz trwania Kosciota w objawieniu, ktérego
skutki maja zgodnie z Bozym zamiarem utrzymywac sie na state w historii (s. 750;
zob. tez s. 364).
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2. Proces powstawania Kosciofa trwa i teksty natchnione odgrywaja w nim
znaczacy role. Wyrazaja one Koscidl pierwotny na etapie objawienia fun-
dacyjnego i zarazem ten Kos$ciét wspéttworza; mozna wiec paradoksalnie
stwierdzié, ze stowo Boze przychodzi nie spoza, lecz z wngtrza wspdlnoty;
Pismo stanowi $wiadectwo objawienia i odpowiedzi na nie.

3. Charyzmat natchnienia pozostaje w nierozerwalnym zwiazku z rolg wspol-
noty apostolskiej, z ktéra hagiografowie dzielg udziat w ,raz na zawsze”
wydarzeniach objawienia fundacyjnego.

4. Ksiegi Pisma powstawaly na tonie Tradycji. Wiasciwa kolejnosé, jesli
tak wolno si¢ wyrazi¢, to: objawienie — Tradycja — natchnienie, bowiem
Pismo Swigte stanowi wyraz nie tylko objawienia, ale i uksztaltowanej
sic w jego wyniku Tradycji, ta za$ jest calo$cia odpowiedzi na stowo Boze
obejmujacy lex orandi, credendi et vivends, i jako taka wykracza poza Pismo
Swigte. Dzicki charyzmatowi natchnienia wszystko, co konstytutywne
dla kultu, doktryny i zycia chrzescijaniskiego, znalazlo odbicie na kartach
Pisma Swigtego.

5. W konsekwencji wolno stwierdzi¢, ze wzrost Tradycji polega nie tyle na
glebszym wnikaniu w pisma $wigte, ile raczej na poglebionym przyswojeniu
i pojmowaniu rzeczywistosci spotkania z Panem i Duchem Swigtym, jaka
zrodzita Tradycje i w jej ramach Pismo Swicte. W procesie tym Pismo jako
natchnione stowo Boze odgrywa jedyna w swoim rodzaju role: jest ,,piecze-
cig” Ducha Swigtego na Tradycji apostolskiej, obejmujacej doktryne, kule
i zycie. Poniewaz Pisma przekazuja Tradycje w pierwotnym i miarodajnym
ksztalcie, same stajg si¢ ,kodem genetycznym” jej rozwoju.

6. Wazna wskazdwka na dzisiaj: w tekstach nowotestamentowych nie nalezy
poszukiwa¢ ideatu Kosciota, lecz natchnionego po$wiadczenia tego, co nalezy
do jego istoty. ,,Autorzy natchnieni zarysowali roznice miedzy Kosciotem-
-misterium a Ko$ciolem-empirycznie danym wyrazem tego misterium”
(s. 757). Pisma $wigte jako §wiadectwo tego misterium pelnia normatywna
role dla catych pézniejszych dziejéw Kosciota. Nie nalezy wiec ,wynosi¢ Pis-
ma ponad wszystko ani dazy¢ do odtworzenia postaci pierwotnego Kosciota”
(s. 757) — »natchniona literatura stuzy raczej ksztaltowaniu aktualnej postaci
Kosciota na mocy zaswiadczonego w Pismie eschatologicznego udzielenia
si¢ Boga i jego recepcji w historycznym ksztalcie misterium, ktérym byt
Kosciot pierwotny” (s. 757).

7. »Specjalny dar natchnienia nalezy wigzaé przede wszystkim z zapisem mi-
steryjnego wymiaru Kosciofa pierwotnego, dzigki ktéremu Kosciot bedzie
mdgt by¢ prowadzony przez Ducha i podlegaé nieustannej reformie [...]”
(s. 757)-
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8. Nad wszystkimi darami Ducha Swigtego géruje dar apostolski, z ktérym

dar natchnienia winien by¢ faczony ze wzgledu na wewnetrzny, teologiczny
zwiazek miedzy nimi. Przepowiadanie apostoléw domaga si¢ osobowych
swiadkéw (nastgpcéw Apostoléw) oraz $wiadectwa wiary apostolskiej
(natchnione pisma). Ze wzgledu na trwaly fundament apostolski Kociota —
natchnienie hagiograféw nalezy lokowa¢ na jednym poziomie z darem Ducha
Swigtego danym Apostotom. Pisma natchnione s3 darem dla wspélnoty
wierzacych poréwnywalnym z darem urzedu (s. 760).

. Zbudowanie Kosciota na fundamencie Apostotéw oznacza, ze tym fun-

damentem s3 réwniez pisma niosace apostolska Tradycje. Misji apostoléw
nie nalezy rozdziela¢ od spisanego pod natchnieniem stowa Bozego. Jak
nieprzekazywalne jest powolanie Apostoléw, tak réwniez misja hagiograféw
jest szczegdlnego rodzaju (s. 760).

10. Jak rolg Apostotéw bylo zachowanie nie tylko stowa Chrystusa, ale i Chry-

II.

stusa jako Stowa, tak pisma natchnione nie tylko petni¢ funkcj¢ gloszenia
stowa o Stowie, ale prowadza do Chrystusa jako zywego Stowa. Autorzy
natchnieni nie kopiuja stéw apostolskich, ale zachowuja je a zarazem czerpia
z niewyczerpalnego Stowa, w ktérego tajemnice wprowadza ich Duch Swiety.
Polecenie Chrystusa, by glosi¢ zbawienie i przekazywaé dobrodziejstwa Boze,
zostalo zrealizowane tak przez Apostoléw, jak i przez ,,mezéw apostolskich”,
ktérzy utrwalili pod natchnieniem Ducha Swigtego zbawcze oredzie. Skoro
Apostotowie czerpali ze stéw, czynéw i postgpowania Chrystusa, a takze
byli pouczeni przez Ducha Swictego, co$ analogicznego musiato staé si¢
réwniez udzialem hagiograféw (s. 762).

Liturgia stowa i liturgia eucharystyczna facza sie ze sobg tak $cisle, ze razem
stanowig jeden akt kultu. Jednak ze wzgledu na to, ze Chrystus znajduje
si¢ vere, realiter ac substantialiter pod postaciami chleba i wina, kult latrii
przynalezy jedynie Naj$wigtszemu Sakramentowi, nawet jesli réwniez Pismu
Swigtemu nalezy oddawaé nalezng mu czesé (s. 77s).

Takich wnioskéw — glebokich iinspirujacych — jest w dziele Stawomira

Zatwardnickiego znacznie wiecej. Sg one przyktadem dogtebnej i znakomitej
spekulacji teologicznej. Dlatego — peten nicktamanego podziwu dla roboty

autora — zglaszam tylko jedng sugesti¢ natury jezykowej. Chodzi o to, czy

w pracy tak wysokiej proby jak ta nie udatoby si¢ unikna¢ ujmowania koncepcji

objawienia jako darowania si¢ Boga za pomoca terminéw bedacych wyrazna
kalka z jezykéw niemieckiego i angielskiego: samo-obecno$¢ Boga, Boskie

samo-objawienie, samo-komunikacja, samo-manifestacja, samo-odstonigcie,
ciagla samo-objawieniowa dziatalnos¢, samo-udzielenie si¢? Polski przedrostek
»samo’ oznacza jednak co innego niz niemieckie ,selbst-” czy angielskie ,,self-”
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(przynajmniej w znaczeniu, o ktére tu chodzi). Tego rodzaju twordw jezykowych
jest w ksigzce Stawomira Zatwardnickiego, tak zreszta jak i w pracach licznych
polskich teologéw piszacych o objawieniu, znacznie wiecej. Czy autor — wraz-
liwy przeciez na stowo ewangelizator — nie mégtby temu zaradzi¢, publikujac
dobra, popularng ksigzke o objawieniu (i, oczywiscie, natchnieniu)?

Ksigzka Stawomira Zatwardnickiego wypelnia istotna luke w dotychczaso-
wym pismiennictwie teologicznym i to — jak mi si¢ wydaje — nie tylko w wymia-
rze polskim, ale i §wiatowym. Podstawa do takiego stwierdzenia s3: nowatorska
tematyka, niezwykle bogaty wachlarz wykorzystanych Zrédet i opracowan,
nieprawdopodobnie rozwinicta zdolno$¢ spekulacji teologicznej (w najlepszym
tego sfowa znaczeniu) i wyprowadzenie ze skrupulatnie przeprowadzonych analiz
oryginalnych wnioskéw dotyczacych fundamentéw calej teologii chrzedcijan-
skiej. Stowem, otrzymali$émy do rak imponujace dzieto poswiecone gléwnym
wymiarom komunikacji chrzescijanskiej teorii rzeczywistosci.
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Wytyczne dla autoréw

Kazdy deponowany we Wroclawskim Przegladzie Teologicznym manuskrypt po-

winien uwzgledni¢ zamieszczone ponizej normy. Jezeli tekst nie spetnia wymagan

ponizszej instrukeji, zostanie usuniety do archiwum, a Autor zostanie poproszony

o poprawienie tekstu i ponowne jego zgloszenie. Dopiero gdy artykutl spetnia

wymagane wytyczne, moze zosta¢ poddany procesowi recenzyjnemu.

. W czasopi$mie moga zosta¢ opublikowane jedynie artykuly spetniajace kryterium

wysokiego poziomu naukowego i oryginalne, tzn. takie, ktére do tej pory nie byty

publikowane.

. Zgtaszane manuskrypty nie moga zosta¢ ztozone w tym samym czasie do innego

czasopisma lub monografii wspétautorskiej i wieloautorskiej (np. w celu zwigkszenia

prawdopodobieristwa publikacji). Nie moga by¢ réwniez udostgpnione online w tym

samym lub innym jezyku. Teksty, ktére ukazaly si¢ lub majq si¢ ukaza¢ w innym

periodyku, nie zostang przyjete do publikacji. Autor zostanie poproszony w pro-

cesie przesylania manuskryptu o o$wiadczenie, ze przeslany tekst nie byl dotad

publikowany i nie zostat ztozony do recenzji w innym czasopi$émie naukowym.

. Wroclawski Przeglad Teologiczny przyjmuje artykuty w jezyku polskim, angiel-

skim, niemieckim, francuskim, hiszpanskim i wloskim.

. Autor moze przesta¢ wigksza liczbe tekstéw, ale winien by¢ $wiadomy, ze do jed-

nego numeru czasopisma moze zosta¢ zakwalifikowany tylko jeden artykut tego

samego autora. Redakcja dopuszcza mozliwo$¢ opublikowania jednego artykutu

oraz jednej recenzji tego samego autora w jednym numerze.

. Maksymalna dtugo$¢ deponowanego manuskryptu wynosi:

— dla artykutu naukowego oraz artykutu recenzyjnego: ss ooo znakéw ze spacjami,
wiaczajac w to przypisy;

— dla referatu, recenzji publikacji naukowej lub sprawozdania z konferencji, sym-
pozjum czy zjazdu naukowego: 25 0oo znakéw ze spacjami.

. Przeznaczony do publikacji artykul powinien zostaé przez autora starannie spraw-

dzony pod katem jezykowym oraz edytorskim. Tekst nalezy przygotowaé w formacie

Microsoft Word (DOC lub DOCX) przy uzyciu czcionki Times New Roman:

— o wielko$ci 12 pkt i odstepie 1,5 wiersza — dla tekstu gtéwnego;

— o wielkodci 10 pkt i odstepie 1 wiersza — w przypadku przypiséw.

. Deponowany artykut winien charakteryzowa¢ si¢ przejrzysta i typowa dla tekstow

naukowych struktura — z wyraznie zaznaczonymi wstgpem, rozwinieciem w ko-

lejnych paragrafach i zakonczeniem.

. Cytaty dluzsze niz 250 znakdéw ze spacjami powinny stanowi¢ oddzielny akapit

i zosta¢ sporzagdzone mniejsza czcionkg (10 pkt). Nalezy tez pomina¢ znak graficzny

otwierajacy i zamykajacy cytat.
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I0.

II.

I2.

13.

14.

Redakcja wymaga sporzadzenia bibliografii konicowej w porzadku alfabetycznym

i w systemie ciggltym (bez podziatu na kategorie).

Nalezy stosowaé wylacznie przypisy dolne. Niedozwolone s przypisy zawarte

w tekscie gtéwnym lub koricowe. W odnosnikach nalezy uzywadé cyfr arabskich.

Przypisy i bibliografia w deponowanych manuskryptach winny zosta¢ dostosowane

do zasad przyjetych we Wroctawskim Przegladzie Teologicznym. Autor moze

zapozna¢ si¢ z ostatnimi numerami archiwalnymi czasopisma, w ktérych znajdzie

adekwatne przyklady, na kedrych winien si¢ wzorowaé (zob. archiwum).

Nalezy ograniczy¢ do minimum formatowanie tekstu.

Autorzy proszeni sg o transliterowanie stéw zapisywanych alfabetem réznym od

tacinskiego (hebrajskich, greckich, aramejskich, koptyjskich i in.) wedle wzoréw

proponowanych w:

— The SBL Handbook of Style (wyd. 2, Atlanta GA 2014), § 5.1-9 — w przypadku
autoréw zagranicznych;

— tomach z serii Nowy Komentarz Biblijny — w przypadku autoréw polskich.

15. Jezeli deponowany manuskrypt zawiera material trudny w edycji (zawicrajacy

16.

17.

18.

19.

tabele czy grafike) oraz inng niz Times New Roman czcionke (np. hebrajska,

grecka, syryjska, koptyjska itd.), autor jest proszony o przestanie pliku pomocni-

czego w formacie PDF.

Autor zobowiazany jest do dostarczenia wszelkich wymaganych danych:

- tytulu manuskryptu i jego thumaczenia na jezyk angielski;

— abstraktu w jezyku, w ktérym manuskrypt byt pisany, oraz w jezyku angielskim
(prosimy nie zalaczaé streszczent w innych jezykach) o dtugosci do 300 stéw;

— stéw kluczowych w jezyku manuskryptu oraz po angielsku;

- bibliografii;

— biogramu o dtugosci do 100 stéw.

W metadanych wprowadzanego artykutu, a takze w samym deponowanym arty-

kule, winny znalez¢ si¢ wszystkie wyzej wymienione dane z wyjatkiem biogramu.

Biogram autor wprowadza w czasie rejestracji, a nastgpnie, przy przesytaniu kolej-

nych tekstow, moze edytowad go i wprowadzaé zmiany, jesli sytuacja tego wymaga.

Wymagane jest, ze wzgledu na obecne standardy publikowania, podanie indywi-

dualnego numeru ORCID (Open Researcher and Contributor ID).

Tytul artykulu powinien by¢ odpowiednio sformutowany. Stanowi on niejako

~wizytéwke” nie tylko tekstu, ale i czasopisma. Od wlasciwie dobranego tytutu

zaleze¢ moze, czy potencjalny czytelnik zdecyduje si¢ siegna¢ po tekst. W zwiazku

z tym tytut winien by¢ atrakcyjna i adekwatng reprezentacja gtéwnej idei przyswie-

cajacej autorowi. Oznacza to, ze musi zawierad tyle stow, aby adekwatnie oddawa¢

zawarto$¢ i cel pracy. Winien uwzgledniad jak najwiecej informacji oraz zachecaé

do przeczytania artykutu.

Artykul powinien zosta¢ poprzedzony streszczeniem o dtugosci nieprzekraczaja-

cej 300 stéw. Abstrake jest kluczowy dla potencjalnego czytelnika, ktéry zwykle
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20.

21.

22.

rozpoczyna swéj kontakt z tekstem od tytutu i wasnie od streszczenia. W wielu
bazach danych czy wyszukiwarkach bedzie to jedyny dostepny dla uzytkownika
fragment pracy, a dla czytelnika zagranicznego — by¢ moze jedyna zrozumiala
czg$¢. Dlatego abstrakt powinien by¢ przygotowany bardzo solidnie. Nalezy wzia¢
pod uwage, ze winien on by¢ zwieztym ,wyciagiem” z catego artykutu. Jest to jak
gdyby ,,spis tresci” — odzwierciedlenie gtéwnych mysli tekstu. Powinien zawiera¢
wszystkie stowa kluczowe oraz te uzyte w tytule manuskryptu. Oczekuje si¢

w tym fragmencie pracy prostych konstrukgji zdan, aby streszczenie bylo fatwo

zrozumiale dla czytelnika.

Stowa kluczowe powinny by¢ starannie dobrane. Redakcja czasopisma oczekuje od

autora doboru wyrazen najbardziej reprezentatywnych dla treéci pracy. Maja one

zawiera¢ wszystkie istotne terminy z tytutu i abstraktu pracy. Nalezy uwzglednig,
ze stowo kluczowe w rzeczywisto$ci moze skladaé si¢ z kilku wyrazéw (np. ,papiez

Franciszek”, ,teologia kontekstualna” itd.), cho¢ powinno by¢ mozliwie najkrét-

sze. Przyjeta we Wroclawskim Przegladzie Teologicznym liczba stéw kluczowych

wynosi od s do 10, przy czym wigksza liczba zwigksza szanse odnalezienia tekstu

w wyszukiwarkach internetowych czy bazach danych.

Autor winien dolozy¢ wszelkich staran, by zapobiec rozpoznaniu jego tozsamosci

przez recenzenta. W tym celu powinien podja¢ odpowiednie kroki w odniesieniu

zaréwno do tredci tekstu (nie wolno podpisywaé tekstu ani na poczatku, ani
na jego korncu, nalezy takze unika¢ tak sformulowanych nawiazan do swoich
wezesniejszych publikacji, ktére pozwalatyby na zidentyfikowanie tozsamosci
autora), jak i do wlasciwosci (tzw. metadanych) pliku. Wytyczne te zostaly opisane

w okienku ,Zapewnienie $lepej recenzji”, ktére pojawia si¢ w czasie deponowania

manuskryptu (krok 2. w procesie przesylania tekstu).

Redakcja Wroctawskiego Przegladu Teologicznego wymaga od autoréw ujawnie-

nia wkladu wszystkich, ktdrzy przyczynili si¢ do powstania deponowanej pracy.

Autor publikacji winien mie¢ $wiadomos$¢ obowiazku ujawnienia, kto jest autorem

pomystu publikacji, zastosowanych przestanek, metody, planu itd. Giéwna odpo-

wiedzialno$¢ za wyjawienie pelnej informacji spoczywa na autorze.

Redakcja wdraza tzw. zaporg ghostwriting (autorstwo ukryte), guest aunthorship

(autorstwo pozorne) i gift authorship (autorstwo grzeczno$ciowe):

— autorstwo ukryte — autor widmo (ang. ghost author) to kto$, kto zostal pominiety
na lidcie autoréw, pomimo ze kwalifikowal si¢ do autorstwa (np. analizowal dane
statystyczne). Z sytuacja ghostwritingu mamy do czynienia, gdy kto$ wnidst
istotny wkiad w powstanie publikacji, a jego udzial nie zostal ujawniony; in-
nymi slowy, nie zostal ani zaznaczony jako wspétautor tekstu, ani wymieniony
w podzi¢kowaniach dotaczonych do tekstu;

— autorstwo pozorne — autor goscinny (ang. guest author) to ktos, ko zostat
wymieniony na lidcie autordéw, cho¢ nie spetnia kryteriéw autorstwa. Guest
authorship oznacza, ze komus, kto mial znikomy udzial w powstaniu publikacji
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lub nie miatl takiego udzialu w ogdle (np. nie angazowal si¢ ani w badanie, ani
w pisanie), przypisuje si¢ autorstwo czy wspélautorstwo;

— autorstwo grzeczno$ciowe — autor grzeczno$ciowy (ang. gift author) to ktos do-
pisany do publikacji w zamian za dopisanie rzeczywistego autora do publikacji
autora grzecznosciowego (tzw. wzajemne wzmacnianie).

Aby zapobiec wszystkim wyzej wymienionym przypadkom autorstwa ukrytego

(ghostwriting) i pozornego (guest authorship), Redakcja Wroctawskiego Przegladu

Teologicznego prosi Autoréw o zapoznanie si¢ z trescig odpowiednich o§wiadczen

przy deponowaniu manuskryptu.

Redakcja informuje, ze zdemaskowane przypadki nieuczciwosci beda wiazaty sie

z konsekwencjami, wlacznie z podjeciem stosownych krokéw prawnych, powia-

domieniem odpowiednich podmiotéw, tj. instytucji zatrudniajacych autordw,

towarzystw naukowych, stowarzyszen itp.

Autor zobowigzany jest réwniez do ujawnienia zrédel finansowania publikacji

pochodzacych od instytucji i towarzystw naukowych, $rodkéw ministerialnych

etc. Wymog ten jest podyktowany zasada jawnosci finansowania.

24.Autor artykutu otrzyma droga elektroniczng opinie i uwagi recenzentéw, ktére

25.

powinien uwaznie przeczytaé, a nast¢pnie si¢ do nich odnie$¢. Rozumie si¢ przez
to albo wprowadzenie poprawek zasugerowanych przez recenzentéw albo zlozenie
wyjasnienia co do zasadnosci odstapienia od nich. Poprawiony manuskrypt nalezy
odesta¢ Redakeji za pomoca panelu redakeyjnego dostepnego po zalogowaniu do
systemu redakcyjnego Wroctawskiego Przegladu Teologicznego.

Autor artykutu ponosi odpowiedzialno$¢ wynikajaca z praw autorskich i praw
wydawniczych (przedruk ilustracji, tabel, zdj¢é, cytowanie z innych Zrédet).
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Each manuscript submitted to the Wroctaw Theological Review should take into

account the following standards. If the text does not meet the requirements of the

instruction below, it will be removed to the archive and the author will be asked

to correct the text and submit it again. Only when the article meets the required

guidelines can it be reviewed.

. Only articles which meet the criterion of a high scientific standard and are original,

i.e. which have not yet been published, may be published in a journal.

. The manuscripts may not be submitted at the same time to another journal

or a co-author and multi-author monograph (e.g. to increase the likelihood of

publication). They may also not be made available online in the same or another

language. Texts published or to be published in another periodical will not be

accepted for publication. The author will be asked, in the process of submitting

the manuscript, to declare that the submitted text has not yet been published and

has not been submitted for review in another scientific journal.

. Wroctaw Theological Review accepts articles in Polish, English, German, French,

Italian and Spanish.

. An author may submit more than one article but should be aware that only one

article from the same author can be qualified for one issue of a journal. The editors

allow for the possibility of publishing one article and one book review by the same

author in one issue.

. The maximum length of the manuscript to be deposited is:

— for a scientific article and a review: ss,000 characters with spaces, including
footnotes;

— for a paper, book review or a report from a conference, symposium or scientific
convention: 25,000 characters with spaces.

. The article to be published should be carefully checked by the author for language

and editorial consistency. The text should be prepared in Microsoft Word format

(DOC or DOCX) using Times New Roman font:

— with asize of 12 points and a 1.5 line spacing for the main text;

— with asize of 10 points and 1 line spacing for footnotes.

. The article to be submitted should have a clear structure, typical of scientific texts,

with a clearly marked introduction, development in subsequent paragraphs and

conclusion.

. Quotations longer than 250 characters with spaces should form a separate paragraph

and be in smaller print (10 points). The graphic symbol opening and closing the

quote should be omitted.
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14.
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16.
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The editors require the final bibliography to be drawn up in alphabetical order

and in a continuous system (without categorisation).

Use only footnotes at the bottom of the page. Footnotes in the text or footnotes

at the end of the text are not allowed. Use Arabic numerals in the footnotes.

Footnotes and bibliography in the submitted manuscripts should be adjusted to the

principles adopted in the Wroctaw Theological Review. The author can read the

last archival issues of the journal, in which he will find relevant examples which

he should follow (see archive).

Text formatting should be kept to a minimum.

The authors are asked to transliterate words written in an alphabet other than the

Latin (Hebrew, Greek, Aramaic, Coptic, etc.) according to the formulas proposed

in the paper:

~ The SBL Handbook of Style (2 ed., Atlanta GA 2014), § 5.1-9 for foreign authors;

— volumes from the series: New Bible Commentary for Polish authors.

If the submitted manuscript contains material difficult to edit (including tables

or graphics) and font other than Times New Roman (e.g. Hebrew, Greek, Syrian,

Coptic, etc.), the author is asked to additionally send the text in PDF format.

The author is obliged to provide all required data:

— the title of the manuscript and its translation into English;

— abstract in the original language of the text and in English (please do not include
abstracts in other languages) of up to 300 words;

— keywords in the original language of the text and in English;

— bibliography;

— a biographical note up to 100 words long,

The metadata of the article being entered as well as the article being submitted

shall include all the aforementioned data except the biographical note. The author

enters the biographical note at the time of registration and then, when submitting

subsequent texts, should edit and make changes if necessary.

Due to current publication standards, an individual ORCID (Open Researcher

and Contributor ID) is required.

The title of the article should be worded accordingly. It is a kind of “showcase”

not only of the text but also of the periodical. It is the properly selected title that

may attract a potential reader to reach for the article. Therefore, the title should

be an attractive and adequate representation of the main idea guiding the author.

This means that it must contain enough words to adequately reflect the content

and purpose of the work. It should include as much information as possible and

encourage reading,

The article should be preceded by an abstract not exceeding 300 words. The

abstract is crucial for the potential reader, who usually starts his contact with

the text from the title and the abstract. In many databases or search engines, it

will be the only part of the work available to the user, and for the foreign reader,
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20.

21.

22.

perhaps the only part that can be understood. Therefore, the abstract should be
properly prepared. It should be a concise “summary” of the whole article. It is like
a “table of contents” — a reflection of the main ideas of the text. It should contain
all the key words and those used in the title of the manuscript. Simple sentence
structures are expected in this section of the work, so that the summary is easily
understood by the reader.
The keywords should be carefully chosen. The editorial staff of the journal expects
the author to select the expressions most representative of the content of the work.
They should include all relevant terms from the title and abstract of the work. It
should be taken into account that a keyword may in fact consist of several words
(c.g. “Pope Francis,” “contextual theology,” etc.), although it should be as short as
possible. The number of keywords adopted in the Wroctaw Theological Review
ranges from s to 10, with a higher number increasing the chances of finding the
text in search engines or databases.
The author should make every effort to prevent the reviewer from recognising his
identity. To this end, he should take appropriate steps with regard to both the
content of the text (it is forbidden to sign the text cither at the beginning or at
the end; references to his previous publications which would allow the identity
of the author to be identified should be avoided) and the properties (so-called
metadata) of the file. These guidelines are described in the “Ensuring a blind
review” window, which appears when the manuscript is submitted (step 2 in the
text submission process).

The editors of the Wroctaw Theological Review require the authors to disclose

the contribution of all those who contributed to the work deposited. The author

of the publication should be aware of the obligation to disclose who is the author
of the publication idea, the rationale, method, plan, etc. The main responsibility
for disclosing the full information lies with the author.

The editorial team implements a policy against ghostwriting, guest authorship

and gift authorship:

— ghostwriting. A ghost author is someone who has been omitted from the list
of authors, even though he qualified for authorship (e.g., he analysed statistical
data). Ghostwriting occurs when someone has made a significant contribution
to the publication and his contribution has not been disclosed; in other words,
he has neither been marked as a co-author nor mentioned in the acknowledge-
ments attached to the text;

— guest authorship. A guest author is someone who has been included on the list
of authors, although he does not meet the criteria of authorship. Guest author-
ship means that someone who has had little or no involvement in the creation
of a publication (e.g. has not engaged in research or writing at all) is assigned
authorship or co-authorship;
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— gift authorship. A gift author is someone added to the publication in exchange
for adding the actual author to the publication of the gift author (so-called
mutual reinforcement).

In order to prevent all the abovementioned cases of ghostwriting and guest author-

ship, the editors of the Wroctaw Theological Review ask the authors to read the

content of relevant statements when depositing the manuscript.

The Editorial Board informs that the detected cases of dishonesty will have

consequences, including taking appropriate legal action, informing the relevant

actors, i.e. the institutions employing authors, academic societies, associations etc.

The author is also obliged to disclose the sources of financing of publications coming

from academic institutions and societies, ministerial funds, etc. This requirement

is dictated by the principle of transparency of funding.

24.The author of the article will receive opinions and comments from reviewers by

25.

e-mail, which he should read carefully and then refer to them. This means either
introducing amendments suggested by the reviewers or providing an explanation
as to whether it is appropriate to depart from them. The corrected manuscript
should be sent back to the Editorial Ofhice using the editorial panel available after
logging into the editorial system of the Wroctaw Theological Review.

The author of the article is liable under copyright and publishing rights (reprinting

illustrations, tables, photos, quotations from other sources).



